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Obelisk na 100-lecie
Niepodległości
stanie w Strykowie. str. 10

Cesarka
nie jest panaceum
na wszystko. str. 20

Głowno przystąpi
do programu
Mieszkanie Plus. str. 5

Świąteczne 
Wieści
już w środę
Następny, świąteczny 
numer Wieści z Głowna
i Strykowa, ukaże się 
w sprzedaży już w środę, 
20 grudnia.  
Redakcja

Stryków 
Warto być
wolontariuszem
Podobnie jak przed rokiem, 
tegoroczna edycja 
Szlachetnej Paczki 
w regionie strykowskim 
pozwoliła zanieść pomoc 
do ośmiu rodzin i osób 
samotnych.

Szlachetna Paczka była orga-
nizowana w Strykowie po raz 
czwarty. Pomoc trafi ła do ośmiu 
rodzin i osób samotnych, z cze-
go połowa to mieszkańcy gmi-
ny Stryków, a połowa – sąsiedniej 
gminy Nowosolna, gdzie akcja nie 
jest organizowana. 

Od początku liderem regionu 
jest Piotr Ślęzak. – Główne po-
trzeby są podstawowe i się po-
wtarzają: artykuły spożywcze, 
chemiczne – mówi. – Są też ta-
kie potrzeby konkretne, których 
akurat danej rodzinie brakuje, np. 
bojler, drzwi. 

Piotr Ślęzak nie ukrywa, że 
w tym roku ilość pomagających 
przerosła liczbę rodzin objętych 
akcją, stąd poszerzenie działania
o gm. Nowosolna. – W pomaga-
niu granice administracyjne nie 
mają znaczenia – mówi lider stry-
kowskiego regionu.  – Jest ten pro-
blem w gminie Stryków, że z roku 
na rok brakuje rodzin, które mają 
właściwą postawę, którym nie bę-
dzie szkoda przekazać tych środ-
ków (...)  – opowiada.  str. 7

Głowno | Szlachetna Paczka

Pomoc trafi ła do 33 rodzin
Już po raz trzeci w Głownie utworzony został
rejon Szlachetnej Paczki. W czasie fi nału,
który odbył się w dniach 9-10 grudnia, 
pomoc trafi ła w sumie do 33 rodzin i osób 
potrzebujących z miasta i gminy Głowno.

Podobnie jak w zeszłym roku, 
magazyn Szlachetnej Paczki mie-
ścił się w SP nr 2. Już od piątku za-
częto tam zwozić rzeczy przygoto-
wane w tym roku przez wyjątkowo 
hojnych darczyńców. W sobotę
i niedzielę trafi ały one do potrze-
bujących. – Najczęściej zgłaszane 
potrzeby to żywność, opał i środ-
ki chemiczne – wymienia liderka 
rejonu Agnieszka Panasiuk-Tracz. 
– Jeśli chodzi o bardziej niespo-
tykane, to pierwszy raz mieliśmy
w potrzebach podnośnik dla oso-
by niepełnosprawnej.

Finał akcji jest zwieńczeniem 
kilkumiesięcznej pracy. Już od 
sierpnia poszukiwano wolonta-
riuszy. Potem musieli oni przejść 
szkolenie. Następnie, od połowy 
października, szukano rodzin. 
Pomagały w szukaniu m.in. Śro-
dowiskowy Dom Samopomocy, 
ośrodki pomocy społecznej czy 
też osoby prywatne.

Biedę nie zawsze
widać
Dzięki pomocy pracowników 

MOPS-ów czy GOPS-ów oraz 
własnym obserwacjom na miej-
scu, wolontariusze starają się 
zweryfi kować czy nie mają do 
czynienia z rodziną roszczenio-
wą. Wolontariusze w czasie od-
wiedzania rodzin zwracają baczną 
uwagę na to, co widać w mieszka-
niu. Na szkoleniu opowiadano im 
np. o kobiecie, która przed przyj-
ściem wolontariusza ukryła tele-
wizor w wannie, bo liczyła na to, 
że nikt nie zajrzy do toalety. Rów-
nież w Głownie zdarzały się przy-
padki, że w rodzinie branej pod 
uwagę okazywało się, że w domu 
niczego nie brakuje, a dzieci po-
sługują się nowoczesnym sprzę-
tem elektronicznym. W innym 
miejscu rodzina prosiła o żyw-
ność, a w łazience stały perfumy 
za 500 zł.

Agnieszka Panasiuk-Tracz 
z drugiej strony nie ma wątpliwo-
ści, że były jeszcze rodziny czy 
osoby, które można było objąć po-
mocą. – Prawdziwa bieda nie jest 
widoczna na zewnątrz – mówi. 

– Chodzi mi o takie rodziny, które 
nie korzystają z pomocy MOPS-
-u, GOPS-u, różnych zasiłków, 
ale które faktycznie są w ciężkiej 
sytuacji losowej i trudno im się 
mentalnie z tym pogodzić i na ze-
wnątrz tego nie pokazują, dlatego 
inni również nie wiedzą jak jest im 
ciężko. 

Darczyńcą 
może być każdy
Nie byłoby Szlachetnej Paczki 

bez darczyńców. W pomoc może 
zaangażować się każdy. Pomagają 
osoby prywatne, ale paczki przy-
gotowują też np. załogi fi rm czy 
społeczność szkolna. – Coraz wię-
cej szkół się organizuje, co mnie 
bardzo cieszy – mówi Agniesz-
ka Panasiuk-Tracz. – Chciałabym, 
żeby w tym okresie przedświą-
tecznym wszyscy się zorganizo-
wali i wszyscy poczuli to, że je-
żeli się dzielimy, to czujemy dużą 
radość. Proszę mi uwierzyć, że to 
napędza ludzi do działania.

Na fi nale paczki spotkaliśmy 
panią Katarzynę Napieraj z dzia-
łającego w kilku miastach w kra-
ju, w tym w Łodzi, Biura Tłuma-
czeń „Skrivanek”. Paczkę, już po 
raz drugi, tworzyła cała załoga fi r-
my. – Jak to się stało? Chyba mie-
liśmy wszyscy taki impuls serca, 
żeby komuś pomóc – opowiada. 
W tym roku zbieraliśmy dla sa-
motnej pani.  str. 6

Aleksandra i Marek Markiewiczowie z medalami za I miejsce w Grand 
Prix Seniorów w tańcach standardowych w kat. Senior II.
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Taniec | Sukces tancerzy z Głowna

Markiewiczowie
trzecią parą w Polsce!

Aleksandra i Marek Markie-
wiczowie wspinają się na tanecz-
ne szczyty. 2 grudnia w Tarnowie 
wygrali w kategorii Senior II – 
Grand Prix Seniorów w stylu stan-
dardowym, co uplasowało ich na 
trzecim miejscu w ogólnopolskich 
rankingach par turniejowych. 

Dla tanecznej pary z Głowna to 
wielki sukces, okupiony wieloma 
godzinami treningów w łódzkiej 
Szkole Tańca „Jedynka”, gdzie od 
lat ćwiczą pod okiem Małgorzaty 
i Jacka Fidurskich. 

O tanecznej pasji małżonków 
z Głowna pisaliśmy już na łamach 
„Wieści” kilkakrotnie i miło jest 
nam znów ogłaszać ich triumf 
na parkiecie. Emocje na grudnio-
wym Turnieju Finałowym były 
ogromne, bo jest to dla tancerzy 

niejako zamknięcie całego roku 
– podsumowanie punktowe i kla-
sowe. W Grand Prix Polski Se-
niorów wzięło udział około 40 par 
z całej Polski, z większością z nich 
Markiewiczowie znają się z wcze-
śniejszych turniejów Polskiego 
Towarzystwa Tanecznego, z nie-
którymi są zaprzyjaźnieni. W ich 
kategorii wiekowej, Senior II (za-
wodników w wieku 40-50 lat) 
w taneczne szranki stanęło 10 par, 
do fi nału przeszło 6.

Aleksandra i Marek Markiewi-
czowie od roku mają w tańcach 
standardowych wysoką klasę B, 
aczkolwiek w drodze po puchar 
Grand Prix Seniorów pokonali na-
wet tancerzy o klasach wyższych, 
A i S, co stanowi dla nich dodatko-
wą satysfakcję.   str. 4

Nowostawy Górne | Jechał pod prąd autostradą A-2

Uciekał z nieletnią 
Mercedesem 
14-letnia dziewczyna na gigancie oraz poznany 
przez nią przez Internet notowany na policji 32-latek 
uciekali przed policją mercedesem jego ojca.

Pościg za mieszkanką Rawi-
cza i wieruszowianinem, któ-
rzy nie zatrzymali się do kontroli 
w Zgierzu, zakończył się na auto-
stradzie A-2 w pobliżu Nowosta-
wów Górnych.

Zdarzenie miało miejsce 
7 grudnia. O godz.19.10 w Zgie-
rzu na ul. Łódzkiej policjanci za-
uważyli białego Mercedesa CLA 
na niemieckich numerach reje-
stracyjnych. Pojazd fi gurował 
jako utracony, a funkcjonariu-

sze podejrzewali, że może nim 
podróżować zaginiona 14-latka
z Rawicza w Wielkopolsce. 
Dziewczyna wyszła do szkoły
4 grudnia 2017 roku i słuch po niej 
zaginął. 

Podczas próby kontroli dro-
gowej, na widok stróżów pra-
wa, kierowca mercedesa podjął 
ucieczkę w stronę autostrady A2. 
Mercedes taranując bramkę w Emi-
lii wjechał pod prąd na autostradę 
w kierunku Warszawy. Kierujący 

jechał brawurowo, zmuszając pra-
widłowo jadące pojazdy do ma-
newrów unikowych. Spowodował 
też kolizje z samochodami Volks-
wagen Caddy i Toyota Avensis. 

Po kilkunastu minutach, w po-
bliżu miejscowości Nowostawy 
Górne, mercedes uderzył w barie-
rę energochłonną i zatrzymał się. 
Z samochodu wybiegł mężczyzna 
i młoda kobieta próbujący ucie-
kać piechotą. Po chwili zostali za-
trzymani przez policjantów. 

Okazało się, że mercedesem 
kierował 32-letni mieszkaniec po-
wiatu wieruszowskiego. Mężczy-
zna był trzeźwy. Samochód nale-
żał do jego ojca, który kilka dni 
wcześniej zgłosił na policji przy-
właszczenie pojazdu. Zgodnie 
z przypuszczeniami policjantów 
towarzyszką pirata okazała się 
14-letnia uciekinierka.   str. 2

Na widok stróżów 
prawa, kierowca 
mercedesa podjął 
ucieczkę w stronę 
autostrady A2.

JAKUB
LENART

jakub.lenart@lowiczanin.info
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Nowostawy Górne�|�Autostrada�A-2

Uciekali Mercedesem
dokończenie ze str. 1
Dziewczyna poznała mężczy-

znę przez Internet i dobrowolnie 
podróżowała z nim po kraju. Na-
stolatkę przekazano pod opiekę 
matki. Notowany wcześniej 32-la-
tek tym razem odpowie za nieza-
trzymanie się do kontroli i naru-
szenie szeregu przepisów ruchu 
drogowego. Grozi za to kara na-
wet do 5 lat pozbawienia wolno-
ści. Do zatrzymania mężczyzny 
i dziewczyny doprowadziły 
wspólne działania policjantów 
z Rawicza i Zgierza. 

Obecnie policjanci z Komendy 
Powiatowej w Zgierzu poszuku-
ją świadków niebezpiecznych za-
chowań kierowcy mercedesa, któ-
ry 7 grudnia jechał autostradą A-2. 
Osoby, które w tym dniu jechały 
autostradą, były świadkami bądź 
pokrzywdzonymi niebezpieczny-
mi zachowaniami kierowcy, pro-
szone są o kontakt z prowadzącym 
postępowanie sierż. Ania Rataj-
czyk tel. 42 714-22-45 lub 42 714-
22-15 w godz. 8-16. W pozostałych 
godzinach Dyżurny KPP Zgierz 42 
714-22-00, 42 714-22-01.  opr. ljs

Sąd Okręgowy |�Wyrok�dla�Renalda�s.�utrzymany�w�mocy

A jednak dziesięć lat więzienia
Sąd Okręgowy w Łodzi 11 grudnia odrzucił apelację obrońcy Renalda S., skazanego 
w sierpniu tego roku przez Sąd Rejonowy w Łowiczu na 10 lat pozbawienia 
wolności za spowodowanie wypadku ze skutkiem śmiertelnym w Bocheniu. 
Zginęła wtedy 20-letnia Klaudia z gminy Nieborów.

Przypomnijmy, że do wypadku 
doszło 27 sierpnia ubiegłego roku. 
Renaldowi S. zarzucano, że pro-
wadził Nissana Micra będąc pod 
wpływem alkoholu (pierwsze ba-
danie wykazało 0,81 mg/l alko-
holu w wydychanym powietrzu), 
i na prostym odcinku drogi, jadąc 
z prędkością około 120 km/h, utra-
cił panowanie nad autem (mówio-
no o tym, że Renald S. prowadząc 
auto sięgał po papierosy – przyp. 
red.), czym doprowadził do wy-
padku, wskutek którego śmierć 
poniosła jedna z pasażerów, 
20-letnia Klaudia K., mieszkanka 
gminy Nieborów. Obrażenia od-
niosły w wypadku również inne 
osoby przebywające w pojeździe.

Na etapie procesu w sądzie 
I instancji, oskarżony utrzymy-

wał, że to nie on prowadził samo-
chód. Twierdził także, że w samo-
chodzie było 6, a nie 5 osób, i to 
właśnie ta szósta osoba miała kie-
rować, a po wypadku oddalić się 
z miejsca zdarzenia.

W sierpniu tego roku Sąd Re-
jonowy w Łowiczu wydał w tej 
sprawie wyrok. Choć prokuratu-
ra żądała dla Renalda S. 7 lat po-
zbawienia wolności, sędzia Mał-
gorzata Szubert-Fijałkowska 
wymierzyła mu karę łączną 10 lat 
pozbawienia wolności (10 lat za 
spowodowanie wypadku ze skut-
kiem śmiertelnym będąc w sta-
nie nietrzeźwości; 1 rok za jazdę 
w stanie nietrzeźwości – przyp. 
red.), dodatkowo zasądzając do-
żywotni zakaz prowadzenia pojaz-
dów mechanicznych oraz nawiąz-

kę w kwocie 5 tys. zł na Fundusz 
Pomocy Pokrzywdzonym i Po-
mocy Postpenitencjarnej. Sędzia 
mówiła wówczas, że nie miała 
wątpliwości co sprawstwa Renal-
da S. i przebiegu całego zdarzenia. 
Na jego niekorzyść świadczyło 
także to, że oskarżony był wielo-
krotnie karany, miał negatywną 
opinię w miejscu zamieszkania 
i, mimo młodego wieku (obec-
nie 22 lata), zdążył uzależnić się 
od substancji psychoaktywnych.

oskarżony „trochę 
kręcił”
Apelację od wyroku Sądu I in-

stancji wnieśli do Sądu Okręgowy 
obrońcy Renalda S. Zanim sędzia 
sprawozdawca Adam Karowicz 
przybliżył wyrok Sądu Rejonowe-

go i zarzuty podniesione w apela-
cji, obrońca Renalda S. nadmienił, 
że jego klient chce złożyć dodat-
kowe wyjaśnienia.

Mężczyzna przyznał, że w cza-
sie procesu przed Sądem Rejo-
nowym „trochę kręcił”, bo bał 
się odpowiedzialności i jest mu 
z tego powodu przykro. Tym „krę-
ceniem” miało być utrzymywanie, 
że to nie on feralnego dnia siedział 
za kierownicą auta. Zaprzeczył 
jednak, jakoby sięgał po papierosy 
i nie wie, dlaczego samochodem 
rzucało, może z powodu awarii.

Jednocześnie Renald S. zazna-
czał, że wszyscy uczestnicy zda-
rzenia, w tym także Klaudia K., 
wiedzieli, że jest on pod wpływem 
alkoholu i musieli liczyć się z tym, 
że może się coś stać.

apelacja
W samej apelacji podnoszono, 

że przed sądem I instancji nie roz-
wiano wszystkich wątpliwości co 
do okoliczności zdarzenia. Wska-
zano tu m.in. na różnice między 
opiniami biegłych (dotyczących 
choćby tego, czy Klaudia K. mo-
gła zostać śmiertelnie potrącona 
przez inny pojazd).  str. 27
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Zbiórka krwi
W niedzielę, 17 grudnia, 

w jednostce Ochotniczej Stra-
ży Pożarnej przy ul. Targowej 
w Strykowie odbędzie się zbiór-
ka krwi. Potrwa ona od godz. 10. 
do godz. 13. i przeprowadzi ją, 
jak zwykle, Regionalne Centrum 
Krwiodawstwa i Krwiolecznic-
twa w Łodzi. 

Krew oddać mogą osoby peł-
noletnie, legitymujące się do-
wodem tożsamości, oraz będące 
w dobrym stanie zdrowia. Przed 
oddaniem należy spożyć lekki 
posiłek i nie powinno się palić 
papierosów.  ljs

Łowicz |�Prokuratura�ciągle�milczy,�poszukiwania�mają�być�wznowione

Czy doszło do morderstwa?
Jak ustaliliśmy od osób zaprzyjaźnionych 
z rodziną zaginionego i poszukiwanego nadal przez 
policję 41-letniego mieszkańca Łowicza Mirona 
Biernackiego, zatrzymana została jego żona. 

– Wiem, że jest zatrzymana 
w areszcie śledczym. To areszt, 
a nie zatrzymanie policyjne – 
twierdzi nasz rozmówca. Infor-
macji tej nie udało nam się ofi cjal-
nie potwierdzić w prokuraturze. 
– Żadnych informacji w tej spra-
wie dla jej dobra. Żadnych. Nie 
powiem nawet czy prowadzi ją 
nasza prokuratura czy Prokura-
tura Okręgowa w Łodzi – ucięła 
rozmowę Prokurator Rejonowa 
w Łowiczu Magdalena Bursa. 
Bardzo podobną informację, ubra-
ną w nieco inne słowa, usłyszeli-

śmy od rzecznika łódzkiej Proku-
ratury Okręgowej Jacka Pakuły. 

O efektach poszukiwań, a ra-
czej o ich braku nie informuje 
też rzeczniczka łowickiej policji. 
Kolejny raz od podkom. Urszuli 
Szymczak z KPP Łowicz usłysze-
liśmy: – Prowadzimy w tej spra-
wie działania. Policja nie wyco-
fała jednak z mediów informacji 
o poszukiwaniach, co zwykle czy-
ni się, gdy odnalazł się albo poszu-
kiwany, albo jego ciało. 

Zakaz wypowiadania się na te-
mat sprawy ma też rodzina zagi-
nionego. – Czy to prawda, że za-
trzymana została żona Mirona? 
– pytaliśmy siostrę zaginionego. – 
Nie mogę potwierdzić ani zaprze-
czyć – padła odpowiedź. – Sprawa 
poszukiwawcza jest nadal w toku. 

Współpracujemy także z proku-
raturą. Na tym etapie, dla dobra 
działań,  nie jestem upoważniona 
do udzielania bardziej szczegóło-
wych informacji – odpowiedzia-
ła nam Joanna Kącka z Komendy 
Wojewódzkiej Policji w Łodzi. 

Od samego początku spra-
wa – o której obszernie pisali-
śmy przed tygodniem – wygląda-
ła mocno podejrzanie. 41-latek nie 
był pierwszą poszukiwaną osobą 
w ostatnich miesiącach, jednak 
nigdy do tej pory do poszukiwań 
nie były angażowane aż takie duże 
siły policyjne i strażackie. 

Potwierdzenie, że sprawą zaj-
muje się prokuratura w Łowiczu 
uzyskaliśmy w KWP w Łodzi, 
która w odpowiedzi na nasze zapy-
tanie informowała, że współpracu-
je w tej sprawie z łowicką PR. Nie 
jest natomiast wykluczone, że spra-
wa została objęta nadzorem przez 
Prokuraturę Okręgową w Łodzi. 
Zwykle w „okręgówkach” pro-
wadzone są śledztwa własne oraz 
nadzorowane są śledztwa powie-

rzone innym organom w sprawach 
m.in. o poważne przestępstwa o 
charakterze kryminalnym. – Teore-
tycznie poważne sprawy powinny 
prowadzić okręgowe, ale w prak-
tyce widzę, że rejonowe też prowa-
dzą – wyjaśnia osoba związana ze 
środowiskiem prawniczym. 

Fakt zatrzymania żony wyda-
je się potwierdzać to, że, jak nam 
się udało jednak ustalić, nieletnim 
synem zaginionego opiekują się 
obecnie dziadkowie mieszkający 
w jednej z podłowickich wsi. Zo-
stali wyznaczeni przez sąd do tzw. 
„pieczy zastępczej”, żeby dziec-
ko nie musiało trafi ć do placówki 
opiekuńczej. – Ciężka sprawa, naj-

bardziej ucierpi na tym niewinne 
dziecko – współczują znajomi ro-
dziny. 

Spór o dom 
„praprzyczyną zła”? 
Jak ustaliliśmy dla tej rodzi-

ny były zarejestrowane dwie tzw. 
„niebieskie karty”, które zakłada-
ne są w przypadku stwierdzenia 
przemocy w rodzinie. – Miały to 
być karty wzajemne, założone na 
wniosek obydwóch stron. Moty-
wem dominującym był spór ma-
jątkowy o dom – dowiedzieli-
śmy się nieofi cjalnie – To moim 
zdaniem była pierwotna praprzy-
czyna zła w tej rodzinie – uważa 
nasz rozmówca. Według tej oso-
by agresja obojga małżonków nie 
była jednak skierowana na dziec-
ko.  

Poszukiwania będą 
kontynuowane 
O wyjątkowo szeroko zakrojo-

nych poszukiwaniach pisaliśmy 
obszernie w poprzednim NŁ. Do-

kładnie tydzień temu, w czwar-
tek, 7 grudnia policjanci z pomocą 
straży pożarnej kolejny raz prze-
czesywali okolice ulicy Cegielnia-
nej, Chełmońskiego, zabudowania 
po starej cegielni oraz okoliczne 
pola i lasy. Dzień wcześniej dwie 
łodzie strażackie (PSP + OSP 
RW) pływały wzdłuż Bzury na 
odcinku od Łowicza w kierunku 
Kompiny. W poprzednich dniach 
przeszukiwane były też zbiorni-
ki wodne na Guźni i w okolicach 
Dąbkowic oraz okoliczne lasy 
i pola. Ponownie nieofi cjalnie do-
wiedzieliśmy się, że poszukiwa-
nia zaginionego z udziałem straży 
pożarnych mają zostać wznowio-
ne dzisiaj, w czwartek 14 grudnia. 
– Strażaków z OSP dysponujemy 
na wniosek policji, jeśli z takim 
wnioskiem wystąpi – powiedział 
nam dyżurny ze stanowiska kie-
rowania asp. Roman Perzyński. 
Przed wpłynięciem takiego wnio-
sku policja nie informuje też o za-
kresie poszukiwań. 

Do tej pory policja nie korzy-
stała też z pomocy jednostki stra-
ży Łódź-Jędrzejów, która dyspo-
nuje np. specjalnie szkolonymi do 
poszukiwań ludzi psami. Przypo-
mnijmy, że mężczyzna wyszedł 
z domu 27 listopada i od tego cza-
su nie daje znaku życia.  mak

Stryków�|�Autostrada�na�A2

Przewożąc niebezpieczny ładunek 
zderzył się z lawetą

Strażacy – chemicy musieli in-
terweniować przy punkcie poboru 
opłat na autostradzie A 2 w Stry-
kowie wczoraj, 13 grudnia. Ok. 
godz. 9. na jezdni w kierunku Po-
znania doszło do bocznego zde-
rzenia ambulansu przewożącego 
substancję radioaktywną z lawetą. 
Kierujący Renault Kangoo 39-let-
ni mieszkaniec Warszawy nie za-
chował szczególnej ostrożności 
w czasie zmiany pasa ruchu i do-
prowadził do zderzenia z lawetą 
Iveco kierowaną przez 23-letnie-

go mieszkańca powiatu rawskie-
go. Renault przewoził izotopy do 
Zakładu Medycyny Nuklearnej 
w Poznaniu. 

Niewielki ładunek był zabez-
pieczony, ale wobec informa-
cji powziętej od kierowcy pojaz-
du, iż w wyniku zderzenia mógł 
ulec rozszczelnieniu, na miejsce 
wezwano strażaków-chemików 
z łódzkiej JRG PSP 4. Utworze-
nie strefy bezpieczeństwa spowo-
dowało chwilowe wstrzymanie 
ruchu, a do momentu całkowite-

go usunięcia skutków kolizji – od-
bywał się on dwiema bramkami. 
Urządzenia nie wykazały obec-
ności szkodliwych substancji, któ-
re w wyniku zderzenia mogłyby 
się wydostać na zewnątrz. Nie-
bezpieczny ładunek został przeję-
ty przez pojazd zastępczy. Do ak-
cji zadysponowano również JRG 
PSP Zgierz i JRG PSP Stryków 
– łącznie 12 strażaków. Spraw-
ca kolizji został ukarany manda-
tem. Utrudnienia w ruchu trwały 
ok. 3 godzin.  ljs

Głowno i okolice
�7�grudnia�KP�Głowno�przyjęło�

zgłoszenie,�że�nieznany�sprawca�po�
uprzednim�wyważeniu�drzwi�dostał�
się� do� pomieszczenia� gospodar-
czego�Urzędu�Gminy�Głowno,�skąd�
skradł� zabezpieczony�przez�urzęd-
ników� jako� nieposiadający� właści-
ciela�motocykl�wartości�300�zł�oraz�
kosę�spalinową�wartości�900�zł.�

�9� grudnia� o� godz.� 17.31� przy�
ul.� Kilińskiego� funkcjonariusze�
WRD� KPP� zgierz� zatrzymali� poru-
szających�się�rowerami�58-letniego�
i�62–�letniego�mieszkańców�powia-
tu�zgierskiego.�Pierwszy�z�mężczyzn�
miał� w� organizmie� 0,48� promila�
alkoholu,� a� drugi� –� 0,84� promila.�
Obydwaj�ukarani�zostali�mandatem.�

�10� grudnia� o� godz.� 17.42�
w�Głownie�na�ul.�Wojska�Polskiego�
funkcjonariusze�KP�Głowno�zatrzy-
mali� poruszającego� sie� rowerem�
60-letniego� mieszkańca� powiatu�
zgierskiego,� który� miał� w� organi-
zmie� 0,52� promila� alkoholu.� Męż-
czyzna�został�ukarany�mandatem.�

Stryków i okolice
�6� grudnia,� o� godz.� 14.30�

w�Bratoszewicach�na�skrzyżowaniu�

ulicy�szkolnej�z�droga�krajową�nr�14�
kierująca�samochodem�marki�sko-
da� Octavia� 43-letnia� mieszkanka�
powiatu� zgierskiego� nie� dostoso-
wała� prędkości� do� warunków� pa-
nujących�na�jezdni�i�uderzyła�w�tył�
skręcającego�w�lewo�VW�Lupo�kie-
rowanego�przez�25-letnią�mieszkan-
kę�powiatu�łowickiego.�sprawczyni�
kolizji�została�ukarana�mandatem.�

�6� grudnia,� o� godz.� 16.10�
w� strykowie� przy� ul.� Warszawskiej�
kierujący� zespołem� samochodów�
DAF�z�naczepą�42-letni�mieszkaniec�
powiatu� łowickiego� jadąc�w�kierun-
ku�sosnowca�nie�zachował�należytej�
ostrożności�i�doprowadził�do�zderze-
nia�podczas�omijania�stojącego�przy�
osi�jezdni�i�sygnalizującego�manewr�
skrętu�w�lewo�pojazdu�marki�VW�Ti-
guan�kierowanego�przez�63-letniego�
mieszkańca� powiatu� zgierskiego.�
sprawca�został�ukarany�mandatem.

�8�grudnia,�o�godz.�20.40�w�Mi-
chałówku� kierujący� samochodem�
Fiat� scudo� 27-letni� mieszkaniec�
Warszawy�jadąc�w�stronę�Dobiesz-
kowa�najechał�na�dwie�sarny,�które�
wybiegły�na� jezdnię.�zwierzęta�pa-
dły.�W�pojeździe�uszkodzony�został�
przedni�zderzak�oraz�karoseria.

Motywem�
dominującym�był�spór�
majątkowy�o�dom.

MarCiN
KUCharSKi

marcin.kucharski@lowiczanin.info
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Głowno�|�VI�Mikołajkowy�Piknik�Rodzinny

Grudzień też jest dobry na piknik
Dość niska temperatura i szybko zapadający zmrok 
nie są poważną przeszkodą do organizowania imprez 
plenerowych – przekonywali o tym mieszkańcy Głowna, 
którzy 10 grudnia przyszli na Plac Wolności, by już po 
raz 6. bawić się na Pikniku Mikołajkowym. Imprezę 
zorganizowały władze miasta, we współpracy z wieloma 
innymi instytucjami i organizacjami pozarządowymi.

Kolejka ustawiła się do Miko-
łaja, który rozdawał dzieciom pre-
zenty – pluszaki. Już na samym 
początku imprezy ciągnęła się 
przez całą długość Placu Wolno-
ści, ale nawet ci na samym koń-
cu – mimo momentów zwątpienia  
– stali, zapewniając, że warto.  
– Z poprzednich lat wiemy, że 
prezenty od Mikołaja są napraw-
dę fajne, warto więc cierpliwie 
poczekać – przekonywała Karoli-
na Kotecka. – Córka niestety leczy 
przeziębienie, nie będzie mogła 
usiąść Mikołajowi na kolanach, 
ale obiecałam przynieść jej poda-
runek od niego.

W czasie pikniku została za-
inaugurowana w Głownie zna-
na z innych polskich miast akcja 

„Aniołkowe granie”. W jej ra-
mach do 22 grudnia zbierane będą 
dary na rzecz dzieci z domów 
dziecka oraz z rodzin zastępczych 
z województwa łódzkiego i po-
wiatu zgierskiego. W akcję zaan-
gażowały się głowieńskie przed-
szkola i szkoły. W czasie pikniku 
dzieci z tych placówek śpiewały 
kolędy i inne świąteczne piosenki.

Tomasz Jankowski przyszedł 
z synem Cyprianem. – Mieszka-
my tu od 10 lat i co roku bierzemy 
udział w organizowanych przez 
miasto wydarzeniach – mówił.  
– Przede wszystkim interesuje 
mnie występ córki, która śpiewa w 
chórku, ale inne atrakcje też wy-
dają się ciekawe. Na pogodę bym 
nie narzekał, jak na grudzień nie 

jest źle, a co najważniejsze – nie 
pada. 

Jak co roku na pikniku obec-
ni są strażacy z Ochotniczej Stra-
ży Pożarnej w Głownie, Jednostki 

Ratowniczo-Gaśniczej w Stryko-
wie i Państwowej Straży Pożarnej 
w Zgierzu, którzy poprzez zabawę 
przypominają wszystkim o śmier-
telnych zagrożeniach, których 

można uniknąć. Jedną z przygo-
towanych przez strażaków atrak-
cji był namiot, którego wnętrze 
symulowało zadymione pomiesz-
czenie. Wprawdzie użyta w nim 

para nie powodowała krztuszenia  
i dławienia, za to bardzo ogra-
niczała widoczność, powodując 
utratę orientacji w przestrzeni. Ni-
czym z escape roomu, trzeba się 
było z niego wydostać, mając do 
pomocy jedynie latarkę i oznacze-
nia drogi ewakuacyjnej. Z jednej 
strony to ciekawa zabawa, z dru-
giej – niegroźna namiastka tego, 
co może dziać się w czasie pożaru.

Piknik odwiedzili też „moto 
Mikołaje”, czyli członkowie gło-
wieńskiego klubu motocyklowe-
go „Speed rebels”, nie tylko na 
jednośladach, bo był też quad. 
Przygotowali oni pokaz sprzętu, 
konkursy z nagrodami i zabawy 
rodzinne. Dużo emocji wzbudzał 
na przykład rzut oponą do celu czy 
konkurs wiedzy o motocyklach.

– Jesteśmy tu co roku, dla nas to 
już niemal część rodzinnej tradycji 
– mówiły Marta Kęsiak i jej córka 
Kinga. – Są różne atrakcje, ale naj-
ważniejsza jest atmosfera, ludzie.

– A my jesteśmy po raz pierw-
szy – mówili z kolei państwo Ha-
lina i Krzysztof Latosiewiczo-
wie. – Przyszliśmy zobaczyć 
naszych synów, bo jeden jest dzi-
siaj w roli Mikołaja, drugi zaś 
jako strażak. Fajnie, że coś się 
w mieście dzieje. Kiedyś takich 
wydarzeń brakowało, od kilku 
lat to się wyraźnie poprawia. tm

Aktualności

Moto-Mikołaje rozpoczęli piknik od�kilkakrotnego�objechania�placu�
Wolności.

Młodzież szkolna przygotowuje się do występu,�inaugurując�w�ten�
sposób�„Aniołkowe�granie”�w�Głownie.

Zimno?�Nawet�jeśli�było,�to�strażacy�zadbali�o�możliwość��
ogrzania�się.

Mikołajowi asystował renifer, który�z�chęcią�przybijał�„piątkę”�z�wszystkimi�uczestnikami�zabawy.

Gmina Głowno�|�Ostrołęka�

Odnowiono pomnik upamiętniający 
Tadeusza Kościuszkę
Wzniesiony w 1917 r.  
w podgłowieńskiej 
Ostrołęce monument 
ku czci Tadeusza 
Kościuszki, został  
w roku dwusetnej 
rocznicy jego śmierci 
poddany renowacji  
i opatrzony nową tablicą.

Pomnik został odsłonięty 15 
października 1917 r., w setną rocz-
nicę śmierci bohatera narodowe-
go, a renowacji poddano go teraz 
– w roku 2017. Fundacja monu-
mentu przed wiekiem była do-
wodem patriotycznej postawy  
i świadomości ówczesnej ludności 
Ostrołęki. Dla potomnych zacho-
wała się informacja, że inicjatora-
mi budowy pomnika byli: Szcze-
pan Golisz, Wincenty Siekiera  
i Szczepan Wieczorek, a projek-
tantem i budowniczym został 
Wawrzyniec Kierus z Toporowa. 

W roku bieżącym z inicjatywy 
sołtysa Ostrołęki Bożeny Krze-

mińskiej pomnik został poddany 
renowacji, którą za 2 tys. zł wy-
konała firma Artura Kujawiaka. 
Koszty pokryła gmina Głowno. 
Prace objęły oczyszczenie pomni-

ka z mchu i porostów, uzupełnienie 
pęknięć i ubytków, pomalowanie 
farbą fug i krzyża, a także uzupeł-
nienie fug w posadzce oraz wyko-
nanie i montaż nowej tablicy. ewr

Stryków�
Miejska wigilia 
w Domu Kultury

Ponad 70 miejsc przy stole 
przygotowano w ramach tego-
rocznego spotkania wigilijnego 
dla osób ubogich i samotnych w 
Strykowie. Odbędzie się ono 19 
grudnia, o godz. 16, w Domu Kul-
tury. Swą obecność zapowiedzieli 
księża obydwu strykowskich para-
fii oraz władze Strykowa. Będzie 
wspólne dzielenie się opłatkiem, 
świąteczne życzenia, wigilijne po-
trawy przygotowane przez lokalny 
Bar Kubuś, a całość uprzyjemnią 
kolędy w wykonaniu członków 
stowarzyszenia AA z Brzezin.  ljs

Stryków�|�Dom�Kultury

Koncert chóru gospel
W sobotę, 16 grudnia, w Domu 

Kultury zaśpiewa łódzki chór go-
spel Good News Singers. Występ 
znanych ze swych poprzednich 
koncertów w Strykowie artystów 
zorganizowano z okazji wigilijne-
go spotkania środowiskowego dla 

Kół Gospodyń Wiejskich. Spotka-
nie rozpocznie się o godz. 16.00. 
Jak co roku, towarzyszyło mu bę-
dzie rozstrzygnięcie bożonarodze-
niowego konkursu plastycznego. 
Tym razem panie miały wykonać 
„Świąteczne serce”.  ljs

Głowno�|�Galeria�Bank&DM

Pamiętnik Andrzeja Janeczki
W piątek, 15 grudnia, o godz. 

18.00, w Galerii Bank&DM od-
będzie się wernisaż wystawy ma-
larstwa i grafik Andrzeja Janecz-
ki pt. „Mój pamiętnik”. Otwarcie 
ekspozycji będzie połączone  

z koncertem tworzonego przez 
niego wraz z żoną Mają Piwońską 
zespołu Trzeci Oddech Kaczuchy 
oraz prezentacją książki poświę-
conej historii grupy. Wstęp wolny. 
 kl

Stryków�|�Dom�Kultury

Rozstrzygnięcie konkursów
W środę, 20 grudnia, w Domu 

Kultury odbędzie się rozstrzy-
gnięcie dorocznych plastycznych 
konkursów bożonarodzeniowych 
dla szkół i przedszkoli. Ogłosze-

niu wyników, rozdaniu nagród  
i otwarciu wystawy zgłoszonych 
do konkursów prac towarzyszyć 
będzie występ teatru Trip. Spek-
takl rozpocznie się o 10.00.  ljs

Po renowacji.�Monument�ku�czci�Tadeusza�Kościuszki�w�Ostrołece�
został�odnowiony�na�200.�rocznicę�śmierci�bohatera�narodowego.
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O Gmina Głowno 
Zapłacisz kartą

29 listopada Rada Gminy Głow-
no podjęła uchwałę o dopuszcze-
niu zapłaty należności na rzecz 
gminy za pomocą instrumentu 
płatniczego „na którym przecho-
wywany jest pieniądz elektronicz-
ny”, jak to określono w sentencji 
uchwały. Gmina skorzysta z rządo-
wego programu, dzięki czemu do 
2020 r. gmina nie będzie ponosiła 
żadnych płat z tego tytułu.  ewr  
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Aktualności
Niektóre plany gminy Głowno 
zostały przeniesione
na rok przyszły. str. 8

Taniec�|�sukces�tancerzy�z�Głowna

Markiewiczowie trzecią parą w Polsce!
dokończenie ze str. 1
Warto tu wspomnieć, że przed 

Turniejem Finałowym, w ogólno-
polskim rankingu Grand Prix Se-
niorów plasowali się w swojej ka-
tegorii na czwartej pozycji w kraju 
w tańcach standardowych, z nie-
małym dystansem punktowym do 
miejsca trzeciego. Jednak ostatni 
świetny występ wywindował ich 
na prestiżową trzecią pozycję i to 
nie tylko w klasyfikacji GP Se-
niorów, ale i w ważniejszym dla 

nich rankingu końcowym PTT, 
uwzględniającym 25 turniejo-
wych par z całej Polski, startują-
cych w kat. Senior II. 

Można powiedzieć, że Mar-
kiewiczowie otarli się o kadrę 
narodową, do powołania do niej 
przez zarząd PTT zabrakło im 
50 punktów, ale jak mówią – bę-
dzie o co walczyć w nowym sezo-
nie. Członkowie kadry narodowej 
mają dofinansowywane szkolenia 
i starty w turniejach, reprezentują 

Polskę w zmaganiach międzyna-
rodowych. – Będziemy starać się 
i walczyć, by w przyszłym roku 
być powołanymi do kadry – mówi 
Marek Markiewicz, a jego żona 
dodaje: – Cieszy nas to, że cały 
czas jest progres, że idziemy do 
przodu. Przypominamy, że do tań-
ców standardowych zaliczane są: 
walc angielski, tango, walc wie-
deński, fokstrot i quickstep.

 Na Grand Prix Seniorów pani 
Aleksandra wystąpiła w swojej 

nowej, przepięknej sukni w ko-
lorze fuksji, w której miała oka-
zję pokazać się na parkiecie po 
raz czwarty. Fantastyczna kreacja 
powstała w podłódzkiej pracow-
ni Agnieszki Domańskiej, szyją-
cej stroje dla tancerzy i łyżwiarzy 
figurowych. Suknia pani Oli jest 
bogato zdobiona piórkami i mie-
niącymi się w świetle kryształka-
mi, tancerka wygląda w niej zja-
wiskowo. Miała ją na sobie m.in. 
w październiku, gdy wraz z mę-
żem potwierdziła wywalczony rok 
wcześniej tytuł Mistrzów Okręgu 
Łódzkiego PTT w kat. Senior II  
w stylu standardowym.  ewr 

REKLAMA

REKLAMA

Bratoszewice�|�łODR

Szkolenie z rachunkowości
14 grudnia, w ŁODR w Brato-

szewicach odbędzie się szkolenie 
z zakresu rachunkowości w gospo-
darstwach rolnych. W programie 
szkolenia znalazły się zasady pro-
wadzenia ewidencji przychodów 
i rozchodów w gospodarstwach 
rolnych korzystających z premii 

dla młodych rolników, a także 
modernizacji oraz restrukturyza-
cji gospodarstw w ramach PROW 
2014-2020. Omówione zostanie 
prowadzenie rachunkowości w ra-
mach PL Fadan. Wszyscy uczest-
nicy otrzymają zaświadczenia. Po-
czątek o godz. 10.  ljs

Gmina Dmosin�|�Radni�uchwalili�

Śmieci w górę
Pakiet uchwał dotyczących 
podatków lokalnych 
przyjęła 28 listopada, 
Rada Gminy Dmosin. 
Od przyszłego roku 
mieszkańców czekają 
wyższe, średnio  
o 15%, opłaty za śmieci.

Za odbiór śmieci segregowa-
nych trzeba tu będzie zapłacić 
miesięcznie 10 zł od osoby (obec-
nie 8,5 zł). W przypadku śmie-
ci niesegregowanych będzie obo-
wiązywała stawka 18 zł od osoby 
(obecnie 15 zł). Nieco mniejsza 
skala podwyżek dotyczyć będzie 
działkowców. Do tej pory zryczał-
towana roczna opłata od domków 
letniskowych oraz nieruchomości 
o charakterze rekreacyjno-wypo-
czynkowym w przypadku śmieci 
segregowanych wynosiła 91 zł. 

Nowa stawka to 105 zł. Dla 
śmieci niesegregowanych stawka 
wzrośnie ze 175 zł na 196 zł rocz-
nie. Jest to związane ze wzrostem 
opłaty za śmieci odbierane z po-
jemników 120 l. O ile obecnie są to 
stawki 13 zł oraz 25 zł, to po nowe-

mu wyniosą one 15 zł oraz 28 zł.  
Władze gminy Dmosin, podobnie 
jak innych samorządów, tłumaczą 
konieczność wprowadzenia pod-
wyżek rozstrzygnięciem przetar-
gu na usługi odbioru i zagospoda-
rowania odpadów. 

W Dmosinie przystąpiła do 
niego tylko jedna firma (obsługu-
jąca do tej pory gminę kutnowska 
spółka Tonsmeier) i podyktowa-
ła ceny wyższe o ponad 28% od 
tych, które obowiązywały na pod-
stawie poprzedniej umowy. Mie-
sięcznie będzie to teraz kwota 
blisko 44 tys. zł. Gmina Dmosin,  
w przeciwieństwie do sąsiedniego 
Strykowa, czy od przyszłego roku 
również Głowna, nie zdecydowa-
ła się na dokładanie do systemu 
z własnego budżetu. Podobnie, 
jak w innych gminach, mieszkań-
ców Dmosina i okolic czeka rów-
nież zapowiadana od połowy tego 
roku zmiana sposobu segregowa-
nia śmieci na: papier, szkło, meta-
le i tworzywa sztuczne oraz odpa-
dy biodegradowalne.

Podwyżki nie obejmą nato-
miast taryf za wodę i ścieki oraz 
podatku rolnego.   ljs

Głowno�|�serce�w�prezencie

Mikołaj będzie pomagał
Wzorem lat ubiegłych, funkcjonująca pod nazwą „Serce  
w prezencie” organizująca ciekawe inicjatywy charytatywne 
mające na celu niesienie pomocy chorym z terenu  
Głowna i okolic, przygotowuje przedświąteczną akcję,  
w której można „wynająć” Mikołaja.

Zasady akcji nie zmienia-
ją się. Zainteresowane osoby 
mogą zaprosić do swojego domu 
św. Mikołaja, który wręczy naj-
młodszym członkom rodziny pre-
zenty itp. Za wizytę nie płaci się 
w formie bezpośredniej zapłaty na 
miejscu. Należy po prostu przed-
stawić potwierdzenie dokonania 

wpłaty na jedną z trzech chorych 
osób z terenu Głowna i okolic. 

Chętni do zaproszenia Miko-
łaja mogą dzwonić pod numer 
577-732-700. Wizyty odbywać 
będą się 23 grudnia, w godzi-
nach 14.00-22.00 oraz we wigi-
lię, 24 grudnia, między godz. 8.00 
a 16.00. 

Dla kogo pomoc
W tym roku wesprzeć można  

w ramach akcji znanych już czy-
telnikom Wieści:

 borykającego się z wieloma 
schorzeniami m.in. uszkodze-
niem komórki wątrobowej, astmą 
oskrzelową atopową, obustronną 
wadą stóp 10-letniego Huberta 
Krakowiaka (Wpłat można do-
konać na konto Fundacji Pomo-
cy Osobom Niepełnosprawnym 
„Słoneczko”. Adres: Stawnica 
33A, 77-400 Złotów. Bank: Spół-
dzielczy Bank Ludowy w Zakrze-
wie oddziałów Złotów. Numer 
konta: 89 8944 0003 0000 
2088 2000 0010. W tytule 
wpisujemy: „Darowizna na lecze-

nie i rehabilitację 1055/k Krako-
wiak Hubert”. 

 rehabilitującego się po do-
znanym wskutek wypadku urazie 
mózgu Pawła Gawareckiego 
(Fundacja VOTUM S.A., nr kon-
ta: 32 1500 1067 1210 6008 
3182 0000 z dopiskiem „Dla 
Pawła Gawareckiego”) 

 walczącego o odzyskanie 
choćby w części sprawności, reha-
bilitującego się po niedotlenieniu 
mózgu, do którego doszło w sku-
tek zatrzymaniu akcji serca Roma-
na Marczyka (Fundacja „Świa-
tło” z Torunia, nr konta 34 1240 
4009 1111 0000 4490 9943, 
w tytule przelewu wpisać: „na le-
czenie Romana Marczyka”).  kl
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Głowno�|�szansa�na�nowe�lokale

Miasto przystąpi  
do Mieszkania Plus
Miasto Głowno jest pierwszym w województwie 
łódzkim ośrodkiem, który przystąpił do programu 
Mieszkanie Plus, realizowanego w partnerstwie  
z Krajowym Zasobem Nieruchomości. Ma to pozwolić 
na wybudowanie w mieście 41 nowych mieszkań.

Burmistrz Grzegorz Jane-
czek 1 grudnia podpisał, w cza-
sie konferencji dotyczącej reali-
zacji programu Mieszkanie Plus 
przy udziale Krajowego Zasobu 
Nieruchomości, list intencyjny  
w tej sprawie. Ze strony KZN 
obecny był pełnomocnik Tomasz 
Tomala, zaś stronę rządową repre-
zentował pełnomocnik rządu ds. 
budowy mieszkań, wiceminister 
infrastruktury i budownictwa To-
masz Żuchowski. W konferencji 
brał udział także wojewoda łódzki 
Zbigniew Rau. 

Co to jest KZN?
Krajowy Zasób Nieruchomo-

ści gromadzi, zarządza i gospoda-
ruje nieruchomościami. Dokonuje 
na nich inwestycji, które podnoszą 
ich wartość. Zadaniem KZN jest 
zwiększenie dostępności miesz-
kań i kształtowanie stabilnych 
ram finansowania budownictwa 
mieszkaniowego. 

Możliwość budowy mieszkań 
w partnerstwie z KZN to najnow-
sze rozwiązanie prawne w tym 

zakresie. Ustawa o Krajowym 
Zasobie Nieruchomości weszła  
w życie we wrześniu tego roku. 

Na czym polega 
współpraca?
Miasto ze swojej strony prze-

każe uzbrojoną nieruchomość  
o powierzchni 0,3981 ha, obejmu-
jącą działki przy ul. Łódzkiej 7  
i Bema 15. 

W najbliższym czasie zostanie 
powołany zespół roboczy, w skład 
którego wejdą przedstawiciele 
KZN i miasta (będą to urzędnicy 

oraz dyrektor Miejskiego Zakładu 
Komunalnego Jacek Skwierczyń-
ski). W podpisanym porozumie-
niu uzgodniono, że intencją stron 
jest, by w ciągu 180 dni od daty 
podpisania listu intencyjnego za-
warta została umowa inwestycyj-
na. Zasady przedsięwzięcia oraz 
treść umowy ma wypracować 
właśnie zespół roboczy.

Jakie zasady?
Co bardzo istotne, rozdział 

mieszkań, które zostałyby wy-
budowane, będzie się odbywał  
na zasadach określonych i kontro-
lowanych przez KZN. Miastu ze 
swojej strony zależy na znalezie-
niu formuły, która pozwoli miesz-
kańcom nabywać mieszkania na  
jak najkorzystniejszych warun-
kach. 

W założeniach programu prze-
widuje się, że w budynkach 80% 
stanowić mają mieszkania. Reszta 
to klatki schodowe itp. Z tych 80% 
aż 70% będą stanowić mieszkania 
komunalne, z tzw. czynszem nor-
mowanym (obecnie wynosi on 
na terenie województwa łódzkie-
go 10,42 zł/mkw. w przypadku 
mieszkań z opcją docelowego wy-
kupu oraz 7,29 zł/mkw. bez opcji 
docelowego wykupu). Resztę bę-
dzie mógł rozdysponować inwe-
stor na zasadach komercyjnych.  kl

Stryków�|�Plac�łukasińskiego�

Bombka zabiera miejsca parkingowe
Parking i bombka to – jak  
na mały Plac Łukasińskiego 
– za dużo. Radny Łukasz 
Orłowski zwrócił się  
do władz Strykowa  
o sprawdzenie możliwości 
przeniesienia świątecznej 
iluminacji w inne miejsce, 
gdzie będzie wyglądać 
równie efektownie, ale nie 
będzie blokować miejsc 
parkingowych.

Widoczny na co dzień nie-
dobór tych ostatnich, w okresie 
przedświątecznym jest odczu-
walny jeszcze bardziej. Tymcza-
sem bombkę już drugi rok z rzędu 
ustawiono na miejscach parkowa-
nia samochodów. 

– Ta bombka to jest „przecu-
do”, to jest naprawdę bardzo faj-
na rzecz. Ja się bardzo z niej cie-
szę, bo codziennie ją widzę, ale 
ta fajna rzecz zajmuje 3-4 miejsca 
parkingowe – zwrócił uwagę rad-
ny Orłowski podczas ubiegłotygo-
dniowych obrad komisji oświa-
ty, 5 grudnia. Podkreślił on przy 
tym, że temat sygnalizował już 
w ubiegłym roku, ale najwidocz-
niej bez echa, skoro i tym razem 
firma, której gmina zleca instala-
cję iluminacji, posadowiła ozdobę 
dokładnie w tym samym miejscu. 

Jako alternatywne lokaliza-
cje radny podał znajdującą się 
10 metrów dalej alejkę przy stole  
do tenisa albo skwer przy przy-
stanku autobusowym. – Przy alej-
ce byłoby piękne przejście, tak 

samo przy przystanku, bombka 
i tutaj cieszyłaby oko. Pozosta-
je tylko kwestia, skąd wygodniej 
byłoby doprowadzić prąd – po-
wiedział radny Orłowski. Jego 
sugestia pociągnęła za sobą rów-
nież inną. Radny Grzegorz Ko-
złowski zwrócił uwagę, że na 
tym samym parkingu, przy Pla-
cu Łukasińskiego, miejsce zabie-
ra także pompa ręczna stanowiąca 
element nieczynnej już od dawna 
studni. – Ktoś bez przerwy w nią 
uderza. W dodatku jest stara, sko-
rodowana i może się przewrócić  
– podkreślał Kozłowski. 

Czy bombka stanie gdzie in-
dziej, a pompa w ogóle zniknie 

z Placu Łukasińskiego? Obec-
na na komisji sekretarz gminy 
Anna Sasin odniosła się do kwe-
stii iluminacji, informując, iż do 
Urzędu Miejskiego w Strykowie  
do tej pory nie docierały żadne sy-
gnały o tym, iż jej lokalizacja jest 
nietrafiona. Dodała również, że 
przestawianie jej teraz może po-
ciągnąć za sobą koszty, ponieważ 
firma, która ją już w tym roku za-
montowała, nie wykona drugi raz 
tej samej usługi za darmo. Radny 
Orłowski nie zgodził się z takim 
tłumaczeniem, ponieważ, jak jesz-
cze raz podkreślił, temat był przez 
niego poruszany już w ubiegłym 
roku. ljs

Plac Łukasińskiego w samo południe. Dla�seata�nie�starczyło�już�
miejsca,�kierowca�manewruje�w�celu�opuszczenia�parkingu.�

Miasto�przekaże�
uzbrojoną�nieruchomość�
o�powierzchni�0,3981�
ha,�obejmującą�działki�
przy�ul.�łódzkiej�7��
i�Bema�15.�
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Głowno |�szlachetna�Paczka

Pomoc trafiła do 33 rodzin
dokończenie ze str. 1

Kierowaliśmy się wytycznymi 
praktycznymi: czy jesteśmy w sta-
nie zaspokoić potrzeby danej ro-
dziny, bo wiemy, że to jest duża 
odpowiedzialność, że jak wybie-
rzemy rodzinę czy osobę, to nikt 
inny prawdopodobnie jej już ni-
czego nie dołoży. Chcieliśmy 
sprawdzić czy możemy zrobić 
wszystko, co jest w naszej mocy, 
dla tej osoby. 

Z chęci pomocy
Motorem napędowym akcji są 

też, rzecz jasna, wolontariusze.  
W tym roku w Głownie było ich 
17. Pomagała im znaczna gru-
pa osób wspierających, pomaga-
jąca np. w przewożeniu paczek.  
– Przeciętny wolontariusz to oso-
ba, która jest tak zapracowana, że 
ja nie mam pojęcia jak znajdu-
je czas jeszcze na to, by jeszcze 
pomagać innym i poświęcać na 
to dużo czasu – opisuje Agniesz-
ka Panasiuk-Tracz. – Mam panie, 
które mają 3-4 dzieci na głowie, 
jeszcze do tego dodatkowe pra-
ce, biorą udział w samorządach 
szkolnych (radach rodziców) i na-
prawdę robią tysiące rzeczy. To są 
najczęściej kobiety, choć mamy 
też trzech mężczyzn, którzy pra-
cują ciężko. To często są też stu-
denci, którzy dodatkowo pracują. 

Sama Agnieszka Panasiuk-
-Tracz początkowo była w Szla-
chetnej Paczce darczyńcą. Po-

tem postanowiła zaangażować się  
w akcję jako wolontariuszka. Mia-
ła za sobą liderowanie w rejonie 
Łowicza, a teraz podjęła się tego 
wyzwania w Głownie. 

Głowieńscy wolontariusze są 
zgodni. Angażują się w akcję, 
gdyż chcą pomagać ludziom po-
trzebującym. – To bardzo przy-
jemna praca – mówi Joanna Ko-
łodziej. – Każdy z nas zgłasza się 
sam. Nikt nas do tego nie zmusza. 
Dla mnie osobiście to jest przy-
jemność i jak gdyby inwestycja  
w samą siebie na przyszłość. 
Może kiedyś i ja będę w trudnej 
sytuacji. Może znajdzie się młody 
człowiek, który nie minie mnie na 
ulicy, tylko faktycznie mi pomoże. 

Podobnie motywuje swój 
udział w akcji jeden z trzech męż-
czyzn wśród głowieńskich wolon-
tariuszy, Damian Krzeszewski. 
– Wiem, że to dobro, które prze-
każę ludziom, do mnie wróci z po-
dwójną siłą, chociaż ja niczego nie 
oczekuję – opowiada. – Ja po pro-
stu lubię pomagać i zawsze będę 
pomagać, bo wiem, że w najmniej 
oczekiwanym dla mnie momencie 
to wróci.

Pomoc zaskakuje
A jak reagują osoby obdarowa-

ne pomocą na tyle uzyskanego do-
bra? – Pierwsza reakcja to niedo-
wierzanie, że rzeczywiście ktoś 
do nich chce przyjść z pomocą  
– opisuje Joanna Kołodziej.  
– Ktoś, kogo oni nie znali, z kim 

nie mieli do czynienia. Następna 
reakcja, kiedy już jedziemy z dara-
mi do tych ludzi, to łzy i takie nie-
dowierzanie: „Wow, to wszystko 
dla mnie? Ale skąd? Ale od kogo? 
Ja nie potrzebuję tylu rzeczy.

Wolontariusze zauważają, że 
przyjęcie pomocy wielokrotnie 
dla osób obdarowanych jest czymś 
krępującym. – Nie chodzi o to, że 
sąsiedzi zobaczą, tylko o to, że 
ci ludzie niejednokrotnie sami 
nie potrafią prosić o tę pomoc. 
– przyznaje Joanna Kołodziej.  
– Oni się tego wstydzą. Próbują 

we własnym zakresie sobie radzić 
z tym, co je w życiu spotkało. Nie 
mają śmiałości, nie mają odwagi. 
Moja pani seniorka też wychodzi-
ła z założenia, że nie jest nikomu 
potrzebna. Dajmy tym ludziom 
iskierkę nadziei.

Wolontariusze wierzą w to, że 
pomoc ofiarowana rodzinom po-
zwoli im się odbić od dna i da 
impuls do walki z problemami.  
– Wybieramy takie rodziny, które 
mają potencjał, które może chwi-
lowo się pogubiły, których sytu-
acja życiowa sprawiła, że jest im 

ciężko, nie mają motywacji – opo-
wiadają Joanna Kołodziej, Mag-
dalena Krysicka i Damian Krze-
szewski. 

Podzielimy się tym
Rodziny niechętnie mówią  

o udziale w Szlachetnej Pacz-
ce. Nam udało się odwiedzić  
z wolontariuszami panią Agniesz-
kę (imię zmienione), która sama 
wychowuje dwójkę dzieci. Do 
udziału zgłosiła rodzinę szkolna 
pedagog. Rodzina była już obję-
ta pomocą w ramach akcji trzy 

lata temu, po śmierci męża pani 
Agnieszki. W tym roku głowa ro-
dziny straciła pracę, a czeka ją tak-
że operacja. – Największe potrze-
by to odzież zimowa i biurko dla 
córki, bo nie ma miejsca do od-
rabiania lekcji – opowiada pani 
Agnieszka, która przyznaje, że 
skala pomocy przerosła jej ocze-
kiwania. – Czegoś takiego się nie 
spodziewaliśmy (...). To będzie dla 
nas bardzo duża pomoc. 

Pani Agnieszka już zapowiada, 
że ogromem uzyskanych rzeczy 
będzie chciała się podzielić. – Na 
pewno są rodziny bardziej potrze-
bujące od nas i z pewnością nasza 
sytuacja zaraz się zmieni, więc 
tym co mamy dzielimy się dalej  
– mówi. – W szkole też była zbiór-
ka na Szlachetną Paczkę i też dali-
śmy, żeby pomóc. Raczej staramy 
się być po tej drugiej stronie, żeby 
pomagać, ale czasami nie ma wyj-
ścia.  kl

REKLAMA

Chciałabym�wyczulić�
otoczenie,�żeby�być�
wrażliwym,�obserwować�
naszych�znajomych,�
którzy�naprawdę�
czasami�mają�ciężko.�
Wtedy�można�pomyśleć�
o�pomocy��
na�przyszłość��
i�w�przyszłym�roku�
zgłosić�takie�rodziny.

Agnieszka Panasiuk-Tracz

Ekipa głowieńskiej Szlachetnej Paczki stanęła�na�wysokości�zadania.
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Stryków�|�szlachetna�Paczka

Warto być wolontariuszem
dokończenie ze str. 1

W ramach Szlachetnej Pacz-
ki pomoc otrzyma około 1/3 ro-
dzin, które są brane wstępnie pod 
uwagę. – U nas jest zasada, że to 
ma pomóc wyjść z trudnej sytu-
acji, dać impuls – tłumaczy Piotr 
Ślęzak. – To ma być raczej takie 
jednorazowe, choć czasami zda-
rza się, że powtarzamy. Jeśliby-
śmy dawali co roku tej samej ro-
dzinie, to ona się w końcu nauczy, 
że jej się należy, że tak trzeba po 
prostu. Podstawą jest tzw. „mą-
dra pomoc”. Jeśli rodzina ma od-
powiednią postawę wobec życia, 
wobec trudności, które ma. Pró-
buje z nich wyjść, daje sobie jakoś 
radę na tyle, na ile może, bo jed-
nak skądś te problemy wynikają. 
Jeśli występuje bezrobocie, to ma 
być wobec niego prawidłowa po-
stawa. Osoba chce podjąć pracę, 
polepszyć swój byt, polepszyć byt 
dzieci (...). 

Skala pomocy 
zaskoczyła
Rodziny niechętnie mówią  

o uzyskanej pomocy. Często wsty-
dzą się reakcji sąsiadów czy też 
tego, z jaką reakcją spotkają się 
dzieci w szkole. Z nami zgodziła 
się porozmawiać pani Marta (imię 
zmienione) z gminy Stryków. 
Wraz z mężem wychowują trójkę 
dzieci. Pracuje tylko ojciec rodzi-
ny, więc finansowo nie jest łatwo.

Pani Marta przyznaje, że ska-
la pomocy bardzo ich zaskoczyła.  
– Jesteśmy w szoku – nie ukrywa. 
– Nie spodziewaliśmy się, że po-
moc będzie aż tak duża. Myśla-
łam, że dostaniemy ubrania i za-
bawki dla dzieci. Dostaliśmy dużo 
więcej. Słodycze dla dzieci, dłu-
goterminowe środki czystości.

Pomoc nie tylko z okolic
Jako darczyńcy występowały  

w tym roku nie tylko firmy, szkoły, 

przedszkola, pracownicy Urzędu 
Miejskiego, niezastąpieni co roku 
strażacy, ale też osoby prywatne. 

W tym roku jedną z paczek 
przygotowali goście aż z War-
szawy. – Mój tata w czasie oku-
pacji mieszkał w Tworzyjankach 
(miejscowość w gminie Brzezi-
ny – przyp. red.), ale w Tworzy-
jankach nie znalazłam nikogo, kto 
byłby uwzględniony w Szlachet-
nej Paczce, więc szukałam nieco 
dalej i znalazłam pana w Stryko-

wie – opowiada pani Anna Gry-
glaszewska, która przybyła na fi-
nał w Strykowie wraz z mężem 
Jerzym Surgą i tatą Andrzejem 
Gryglaszewskim. – Pan potrzebo-
wał przede wszystkim pralki, arty-
kułów żywnościowych i wyposa-
żenia domu. 

W Szlachetną Paczkę zaan-
gażowali się po raz pierwszy, 
choć wcześniej również pomaga-
li potrzebującym. – O Szlachet-
nej Paczce powiedziała mi trzy 

lata temu koleżanka – wspomina 
pani Anna. – Przez ostatnie dwa 
lata wspieraliśmy zaprzyjaźnio-
ną rodzinę z Warszawy, a ponie-
waż rodzina stanęła na nogi, uzna-
liśmy, że dają sobie radę, nie ma 
potrzeby ich wspierać i pomoże-
my komuś innemu. Zdecydowa-
nie warto brać w tej akcji udział  
i namawiać do tego innych.

Mama była darczyńcą, 
córka została 
wolontariuszem
O tym, że warto się w Szlachet-

ną Paczkę angażować, są prze-
konani również wolontariusze. 
W tym roku w regionie strykow-
skim było ich 8. Trzy osoby pełni-
ły tę rolę po raz pierwszy. – Moja 
mama była darczyńcą – opowiada 
Kinga Borkowska. – Później ona 
została wolontariuszem. Przyszedł 
czas, że ja też mogę być. Bardzo 
mi się to podoba. Najfajniejsze  
w tym jest widzieć uśmiech  
na twarzach innych ludzi, którzy 
czegoś potrzebują. Każdemu bym 
poleciła spróbować. Dla mnie nie 
było to trudne.

Kilka lat temu wolontariuszem 
Szlachetnej Paczki był chłopak 
Malwiny Szubert. Przy okazji 
jego pracy, podpatrywała z czym 
wiąże się to zadanie. – Opowiadał 
mi o tym, jak rodziny się cieszą 
gdy wolontariusze przyjeżdżają 
do nich i też postanowiłam spró-
bować – wspomina pani Malwina, 
która namawia innych do zostania 
wolontariuszami. – Uważam, że 
to jest coś, co każdy da radę zro-
bić. Najtrudniejsze jest wypełnia-
nie dokumentów, a tak to nie jest 
to specjalnie trudne. 

Dagmarę Ambroziewicz na-
mówiła do zostania wolonta-
riuszką sąsiadka. – Dla mnie to 
jest przyjemność, choć wiadomo, 
że też i obowiązek – tłumaczy.  
– W moim przypadku głównym 
problemem, z jakim się stykałam, 
była samotność. Głównie były to 
starsze, schorowane osoby. Pro-
blemem był brak pomocy ze stro-
ny różnych instytucji. Nie mają 
rent, emerytur, tylko korzystają  
z opieki społecznej. 

Wielki finał
Uroczysty finał akcji odbył się 9 

grudnia, jeszcze przed odwiezie-
niem paczek do rodzin. W czasie 
uroczystości w sali OSP w Stryko-
wie spotykają się wolontariusze, 
darczyńcy, osoby wspierające ak-
cję. Obecni są też przedstawiciele 
władz miejskich i powiatowych. 
W tym roku zjawili się burmistrz 
Andrzej Jankowski i członek za-
rządu powiatu zgierskiego Woj-
ciech Brzeski.

Finał był okazją do podzięko-
wania wolontariuszom i darczyń-
com, które złożył lider Piotr Ślę-
zak. Nie zabrakło także, jak co 
roku, okolicznościowego tortu.  kl

żyCzENIA�sPONsOROWANE

Bez nich by się nie udało�–�wolontariusze�strykowskiej�szlachetnej�Paczki.
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Gmina Głowno�|�Finanse:�zmiany�w�budżecie

Nauczycielskie pensje zamiast wodociągu
Siedmioma głosami, za przy jednym przeciwnym 
i czterech wstrzymujących się, Rada Gminy Głowno 
na sesji 29 listopada uchwaliła zmiany w tegorocznym 
budżecie, obejmujące m.in. uszczuplenie puli 
na inwestycje o środki zarezerwowane wcześniej 
na niezrealizowane zadania wodociągowe 
oraz przeznaczenie ich na łatanie braków w oświacie.

Mowa tutaj o kwocie 185 tys. zł. 
Wójt gm. Głowno Marek Jóźwiak 
w rozmowie z nami jeszcze przed 
sesją zapowiadał, że zaproponuje 
radzie przeniesienie na przyszły 
rok niezrealizowanych do tej pory 
zadań, czyli budowy wodocią-
gu w Feliksowie oraz wykonania 
połączenia sieci Boczki Doma-
radzkie – Popów Głowieński. Pro-
pozycja ta nie znalazła się w pro-
jekcie przyszłorocznego budżetu, 
opracowanym przez wójta do 15 
listopada, radni usłyszeli o niej na 
sesji podczas omawiania zmian 
w tegorocznym budżecie. Projekt 
ten wzbudził wątpliwości części 

radnych i obawy o to czy faktycz-
nie wspomniane inwestycje zo-
staną w roku 2018 zrealizowane. 
Mówił o tym m.in. Jarosław Cha-
łubiec. 

Temat wywołał dyskusję, 
a zmiany – choć zostały ostatecz-
nie uchwalone – to nie można 
o nich powiedzieć, by były przy-
jęte z entuzjazmem. Pokrycie bra-
ków w oświacie jest oczywiście 
koniecznością, ale przy takich, 
a nie innych przesunięciach środ-
ków, może być odbierane jako 
okupione kosztem niezrealizowa-
nych zadań, choć faktycznie nie 
zostały one wykonane z innych 

powodów, które na sesji wyjaśniał 
wójt Jóźwiak: – Tam była kwestia 
unieważnienia przetargu, ponie-
waż choćby przekrój głównej rury 
w Zgierzu jest 110 mm, a w pro-
jekcie było 160 – mówił. 

Poza błędem w projekcie, 
o unieważnieniu przetargu prze-
sądziły zbyt wysokie kwoty za-
proponowane przez oferentów 
w stosunku do możliwości gmi-
ny. Propozycja opiewała na ponad 

300 tys. zł, a samorząd na to za-
danie miał zaplanowane 150 tys. 
Wójt wspomniał też o „nowych 
okolicznościach”, czyli doprojek-
towaniu 200 metrów brakującego 
odcinka wodociągu do pojedyn-
czego gospodarstwa w Woli Mą-
kolskiej, który docelowo będzie 
mógł zasilać w wodę także poło-
żone przy nim działki budowlane. 

Kolejne problemy, jakie zaha-
mowały realizację budowy wo-
dociągu w tym roku, wynika-
ły z niekończących się przez ok. 
3 miesiące uzgodnień ze Staro-
stwem Powiatowym w Zgierzu, 
dotyczących przebiegu sieci w pa-
sie drogi powiatowej. Starostwo 
miało tak długo analizować czy 
inwestycja nie będzie przeszkodą 
w planowanym poszerzaniu po-
wiatówki, aczkolwiek Marek Jóź-
wiak na sesji 29 listopada wyraził 
przekonanie, że na dniach gmina 
otrzyma oczekiwane pozwolenie 
na budowę. 

Mówił też, że w przyszłym 
roku chciałby ogłosić wspólny 
przetarg na niezrealizowane te-
goroczne zadania, wraz z cztere-
ma zaplanowanymi w projekcie 
budżetu odcinkami wodociągów 
(w Karnkowie, Konarzewie, Bro-
nisławowie i Domaradzynie) 
i prosił radnych o zrozumienie.

Jarosław Chałubiec dopyty-
wał czy jest szansa, by przenoszo-
ne inwestycje zrealizować jeszcze 
w pierwszym półroczu 2018 r., 
a wójt odpowiedział, że byłyby 
one wykonane priorytetowo. Wąt-
pliwości co do tego nie krył rad-
ny Władysław Mikołajczyk, który 
w głosowaniu nad projek-
tem uchwały był jej przeciwny, 
a wcześniej skrytykował złe przy-
gotowanie się przez samorząd do 
realizacji zadania, skoro dopie-
ro podczas przetargu wyszedł na 
jaw błąd w projekcie. Obawia się, 
że inwestycja w Feliksowie będzie 
czekała na uzgodnienia projektów 
czterech kolejnych odcinków wo-
dociągu. Wójt tych obaw nie po-
dziela, spodziewając się uzyskania 
wszystkich wymaganych pozwo-
leń w najbliższych tygodniach.

– Dołożę wszelkich starań, 
żeby w pierwszym półroczu te in-
westycje (wodociąg w Feliksowie 
i połączenie Boczki Domaradzkie 
– Popów Głowieński – dop. red.) 
zostały wykonane – mówił wójt 
Marek Jóźwiak na sesji. 

Przewodniczący rady Łukasz 
Łukasik skupił się z kolei na „za-
bieraniu pieniędzy z wody”, co 
mu się nie podoba. Powiedział 

wprost, iż liczy na to, że w przy-
szłym roku stawka opłaty pono-
szonej przez mieszkańców wróci 
do poziomu sprzed ostatniej pod-
wyżki. Uważa, że inwestycje wo-
dociągowe, a także inne wydatki 
budżetowe, nie powinny być po-
krywane pieniędzmi pozyskiwa-
nymi od mieszkańców w opłatach 
za wodę. Zapowiedział, że w spra-
wie propozycji obniżki stawki zło-
ży stosowne pismo. 

Ostatecznie uwolnione z zadań 
inwestycyjnych środki zapropono-
wano przeznaczyć, jak pisaliśmy 
we wstępie, na pokrycie braków 
w puli na wynagrodzenia pracow-
ników gminnych szkół podstawo-
wych (131.600 zł), przedszkoli (26 
tys. zł) i gimnazjów (29.700 zł). 

Gdyby pieniędzy inwestycyj-
nych nie było, gmina najprawdo-
podobniej musiałaby ratować się 
kredytem. 

Oprócz wyżej wymienionych 
przesunięć, dochody i wydatki te-
gorocznego budżetu w dziale Po-
moc społeczna zwiększono o 680 
tys. zł. Jest to kwota dotacji przy-
znanej na dokończenie adaptacji 
budynku Środowiskowego Domu 
Samopomocy w Woli Zbrożko-
wej – o tej inwestycji napiszemy 
w osobnym artykule.  ewr 

Ługi�|�OsP

Wigilia z KGW Stary Imielnik
Ponad 40 nakryć przy wspól-

nym wigilijnym stole przygoto-
wały w tym roku panie z Koła 
Gospodyń Wiejskich w Starym 
Imielniku. 12 grudnia, w sali OSP 
Ługi odbyło się środowiskowe 
spotkanie wigilijne, na które zapro-
szeni zostali przedstawiciele gmi-
ny Stryków, powiatu zgierskiego, 
samorządu wojewódzkiego oraz 
seniorki – założycielki koła, które 
istnieje już od 53 lat. 

Spotkanie odbyło się już trzeci 
raz. – Pierwszą Wigilię zorgani-
zowałyśmy w ośrodku OHP Do-
bieszków, druga odbyła się już 
w sali OSP Ługi. Gościna okazała 
się na tyle udana, że i w tym roku, 
ponieważ nie mamy własnej świe-

tlicy, skorzystałyśmy z sąsiedzkiej 
uprzejmości – powiedziała nam 
Krystyna Borowska, przewodni-
cząca KGW Stary Imielnik. Jeśli 
jednak świąteczne życzenia, wy-
powiedziane przez decydentów 
podczas wtorkowego spotkania się 
spełnią, w przyszłym roku to OSP 
Ługi może czuć się zaproszone na 
Wigilię do Starego Imielnika. 

Co prawda w projekcie budże-
tu gminy na 2018 rok nie ma za-
bezpieczonych środków na świe-
tlicę w Starym Imielniku, ale jak 
zaznaczył burmistrz Strykowa 
Andrzej Jankowski, gmina ma 
w planach skorzystanie z zapo-
wiadanych możliwości pozyska-
nia środków pozabudżetowych 

na świetlice wiejskie. Stary Imiel-
nik, który etapami zagospoda-
rowuje działkę kupioną na rzecz 
sołectwa przez gminę, ma szansę 
na adaptację znajdującego się na 
nim starego budynku na świetli-
cę, o której KGW marzy od daw-
na. Byłoby to miejsce nie tylko na 
spełnianie kulinarnych talentów 
(koło ma już swój piec chlebowy), 
z których panie słyną na cały po-
wiat, ale również organizację spo-
tkań czy warsztatów dla dzieci, 
bo choć do tej pory aranżowane 
tylko pod chmurką, zdobyły so-
bie już ogromną popularność. O 
tym, że przy kole bardzo dobrze 
czują się też seniorzy, można było 
przekonać się przy samym wigilij-

nym stole. Najstarszą uczestnicz-
ką spotkania była Halina Bilecka. 
– Rodzinę mam w Krakowie. Tym 
razem na święta nie przyjadą z po-
wodu choroby mojej chrześniacz-
ki, ale staramy się odwiedzać. Ja 

do Krakowa jeżdżę jeszcze PKS-
-em. Życie w pojedynkę jest trud-
ne, ale dużo czytam, odwiedzają 
mnie koleżanki, no i nie zapomina 
o mnie koło. Jestem zapraszana 
na każdą taką uroczystość. Dużo 

pomaga mi Krysia Borowska 
– powiedziała nam 90-letnia 
mieszkanka Starego Imielnika. 

Pamięć o dawnych członkiniach 
koła docenia również m.in. Zofi a 
Boruszczak: – Dla nas to jest bar-
dzo miłe, że pamięta się o senio-
rach. Niektórzy z nas nie mają w 
domu Wigilii w gronie bliskich im 
osób, spędzają ją samotnie. Kie-
dyś należałyśmy do koła gospo-
dyń, ale teraz, kiedy na starość 
wszystko już boli, nie byłybyśmy 
w stanie nadążyć przygotować 
tego wszystkiego. Tymczasem 
efekty pracy młodszych koleża-
nek są naprawdę imponujące. Mo-
żemy być tylko za to wdzięczne. 

Przełamując się opłatkiem 
uczestnicy spotkania życzyli sobie 
głównie zdrowia oraz ludzkiej ser-
deczności. Spotkanie zakończyło 
wspólne śpiewanie kolęd i pasto-
rałek z Ługowiankami. ljs

Koło Gospodyń Wiejskich w Starym Imielniku. W�środku�
przewodnicząca�Krystyna�Borowska.�
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MiKoŁaJCZYK
radny Rady Gminy Głowno

Projekt�na�ten�wodociąg�
był�wykonany�w�2016�r.�
i�był�uzgodniony.�To�jak�był�
uzgodniony,�jeżeli�dopiero�
w�przetargu�wyszło,�że�jest�
inny�przekrój�rury?�Robiąc�
projekt,�uzgadnia�się,�po�
pierwsze�
–�jakie�są�warunki,�do�jakich�
się�podłączamy?�Projekt�
był�rok�czasu�i�dopiero�pod�
koniec�roku�dowiadujemy�się,�
że�tej�inwestycji�nie�będzie.�
Dla�mnie�jest�to�niezrozumiałe�
(...).�Rozumiem,�że�są�pewne�
procedury,�gdzie�trzeba�
czekać,�ale�moim�zdaniem�
coś�tutaj�zawiodło.�

Dyskusja wokół projektu uchwały ws. zmian w budżecie. 
Pytania�zadaje�radny�Jarosław�Chałubiec.
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Stryków�|�szkoła�Podstawowa�nr�1�

Osiedle sprezentowało dzieciom
magiczny dywan i ławki
Tylu możliwości zabawy 
w jednym miejscu 
najmłodsi uczniowie Szkoły 
Podstawowej nr 1  
w Strykowie jeszcze 
nie mieli. Osiedle Centrum 
sprezentowało szkole 
magiczny lub – jak kto woli 
– wirtualny dywan.  
Dzięki temu dzieci mogą 
korzystać z blisko 52 gier  
i zabaw edukacyjnych 
oraz sprawnościowych.

Dywan to w rzeczywistości 
wyświetlany z projektora obraz. 
Całość systemu tworzą również 
czujniki ruchu, komputer oraz 
moduł interaktywny. Szkoła już 
wykorzystuje urządzenie jako po-
moc dydaktyczną w trakcie lekcji 
oraz atrakcyjną formę spędzenia 
czasu wolnego w czasie przerw. 

Dodatkowo osiedle zakupiło  
9 ławek na szkolne podwórze.  
Na tym nie koniec. W przyszło-
rocznych planach Osiedla Cen-

trum jest również zakup dla „Je-
dynki” dodatkowego sprzętu 

sportowego. Jak mówi przewod-
nicząca zarządu Osiedla Centrum, 

Tamara Barańska-Kiemaczyń-
ska, potrzebę ławek zauważy-

ła podczas organizowanego we 
wrześniu wspólnie przez osiedle 
i szkołę festynu rodzinnego. – Po-
myślałam, że byłyby one z korzy-
ścią dla uczniów, ale również dla 
rodziców i dziadków odbierają-
cych dzieci ze szkoły – zaznacza 
przewodnicząca. Z kolei magicz-
ny dywan to szereg ćwiczeń, gier 
i zabaw ruchowych wpływających 
na rozwój motoryki u dzieci, dla-
tego – biorąc pod uwagę istniejący 
od wielu lat problem sali gimna-
stycznej i braku przy szkole wie-
lofunkcyjnego boiska – prezent 
również praktyczny. 

Dlatego na wrześniowym ze-
braniu mieszkańców Os. Centrum 
Tamara Barańska-Kiemaczyńska 
złożyła wniosek o przeznacze-
niu pieniędzy z niezrealizowane-
go przez Urząd Miejski pomysłu 
na podwyższenie przejścia dla 
pieszych na ul. Kościuszki oraz 
oszczędności z innych zadań, wła-
śnie na doposażenie SP1. W ra-
mach przyjętego wniosku i pod-
jętej uchwały zakupiono ławki  
na dziedziniec szkoły oraz ma-
giczny dywan. Koszt ławek to ok. 
3,8 tys. zł, natomiast koszt urzą-
dzenia interaktywnego oraz jego 
montażu to 9,7 tys. zł.  ljs 

Głowno

Dom 
środowiskowy 
obdarowany

21 listopada, w Światowym 
Dniu Życzliwości, firma Alles 
wsparła Środowiskowy Dom Sa-
mopomocy w Głownie upomin-
kami pochodzącymi ze zbiórki 
przeprowadzonej wśród pracow-
ników. 

Zbiórka objęła artykuły kre-
atywne i biurowe: kredki, mazaki, 
farby, papier ozdobny, bibułę itp.  
– czyli wszystko to, co może przy-
dać się podopiecznym ŚDS do 
tworzenia prac plastycznych. 21 
listopada właścicielka firmy Ali-
cja Wojciechowska osobiście wrę-
czyła podopiecznym ŚDS zebrane 
przez pracowników akcesoria.

– To dla nas wyjątkowy dzień  
w roku, przygotowujemy się do 
niego zawsze bardzo starannie. 
Chcemy uwrażliwiać ludzi i po-
kazać, że życzliwość wobec sie-
bie może być codziennością. Pa-
miętajmy, że pozytywna energia, 
którą przekazujemy w świat, do 
ludzi, wraca do nas z nawiązką  
– mówiła. 

Pomysł wsparcia ŚDS okazał 
się trafiony, a zebrane artykuły de-
koracyjne posłużyły do przygoto-
wania kart bożonarodzeniowych. 
To nie pierwsza taka inicjatywa  
w firmie, w której co roku obcho-
dzi się Światowy Dzień Życz-
liwości, wspierając jakąś cenną 
inicjatywę. Warto tu wspomnieć, 
że idea tego święta wywodzi 
się ze Stanów Zjednoczonych.  
W 1973 r. dwaj bracia, Brian i Mi-
chael McCormack, postanowi-
li zareagować na konflikt zbrojny 
pomiędzy Egiptem a Izraelem. 
Chcieli pokazać światu, iż walka  
i zawiść szkodzą, nie budują,  
a problemy należy rozwiązywać 
w sposób pokojowy, a nie zbrojny. 

Obecnie Dzień Życzliwości ob-
chodzony jest w ponad 180 kra-
jach i jego celem jest uwrażli-
wienie ludzi na potrzeby innych  
i wzbudzenie w nich pozytyw-
nych emocji.  oprac. ewr

Głowno�|�Miejski�Ośrodek�Kultury

Pietruszewski o Giewoncie
Znany głowieńskim miłośni-

kom podróży Krzysztof Pietru-
szewski 5 grudnia ponownie od-
wiedził Miejski Ośrodek Kultury.  

Na ostatnim w tym roku spo-
tkaniu z cyklu „Gawęda Tatrzań-
ska” opowiadał o Giewoncie. 
Przybliżył zebranym m.in. dwa 
szlaki prowadzące na Giewont 
(czerwony i niebieski), mówiąc  
o poziomie trudności w zależno-
ści od pory roku. Opowiadał także 
o historii znanego wszystkim mi-

łośnikom Tatr i Zakopanego krzy-
ża, który w 1901 r. postawiono  
na szczycie tej góry. Całość pre-
lekcji uzupełniały górskie diapora-
my (tj. pokaz audiowizualny opar-
ty na pokazywaniu przezroczy, 
uzupełnionych o dźwięki, muzykę 
czy narrację).

Przypomnijmy, że spotkania 
odbywają się w Głownie dzięki 
wieloletniej współpracy z łódz-
kim oddziałem Polskiego Towa-
rzystwa Tatrzańskiego.   opr. kl

RZUT OKIEM |�JAK�POWsTAJE�CHLEB�I�CIAsTO?
Odpowiedź na tytułowe 
pytanie�otrzymały�w�czasie�
specjalnie�zorganizowanej�16�
listopada�wycieczki�dzieci�z�
Miejskiego�Przedszkola�nr�1��
w�Głownie.�Udały�się�one��
�wizytą�do�głowieńskiej��
piekarni�„Rogalik”.��
Na�miejscu�zobaczyły�jak�
działają�urządzenia,�które�
pomagają�piekarzom��
w�wyrabianiu�chleba��
i�ciasta.�Nie�obyło�się�także�
bez�poczęstunku�w�postaci�
pączków�i�ciasteczek.�opr. klM
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Działka w kształcie trójkąta między murem cmentarnym, ul.�Rolniczą�i�Cichą�–�to�tutaj�miałby�powstać�
pomnik�proponowany�przez�radnego�Krzysztofa�Bandurowicza.�
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aNDrZeJ JaNKoWSKi
burmistrz Strykowa

W�Bratoszewicach�
inicjatorzy�budowy�
obelisku�podeszli�
do�tego�zupełnie�inaczej.�
zostałem�zaproszony�na�
spotkanie�i�poinformowany�
o�pomyśle.�Tam�nikt�
nie�mówił:�„Wy�czy�my”.�
Tylko:�„zróbmy�coś�razem�
dla�upamiętnienia�tego�
wydarzenia”.�Natomiast�
sposób�prezentowania�
tej�propozycji�dzieli�radę,�
a�mnie�przedstawia�jako�
burmistrza,�który�nie�chce�
czegoś�wybudować.�
Uważam,�że�jeśli�ktoś�
ma�pomysł,�to�powinien�
próbować�przekonać�do�
tego�pozostałych�w�sposób�
jednoczący,�a�nie�dzielący.

liliaNNa JÓŹWiaK
-StaSZeWSKa

lila.staszewska@lowiczanin.info

Stryków�|�z�obrad�komisji�oświaty

Batalia o obelisk 
zakończona sukcesem
Burzliwy przebieg miało posiedzenie komisji oświaty Rady Miejskiej Strykowa, które odbyło się 5 grudnia. Radni opiniowali 
projekt budżetu gminy na rok 2018. Punktem zapalnym stała się lista inwestycji zaproponowana przez burmistrza Andrzeja 
Jankowskiego, poddana ostrej krytyce przez radnego Krzysztofa Bandurowicza. Budowa obelisku stanęła w kontrze do urządzania 
parku nad Moszczenicą. Finalnie burmistrz Strykowa znalazł jednak inny sposób na uspokojenie nastrojów. 

Wśród propozycji inwestycyj-
nych (łącznie ponad 21 mln zł) 
nie znalazła się realizacja wnio-
sku radnego Bandurowicza, który 
w sierpniu tego roku komisja 
oświaty przekazała burmistrzowi. 
Chodziło konkretnie o zabezpie-
czenie 150 tys. zł na projekt oraz 
budowę obelisku dla upamiętnie-
nia 100. rocznicy odzyskania nie-
podległości przez Polskę. Kiedy 
teraz okazało się, że propozycja 
obróciła się w niebyt, Krzysztof 
Bandurowicz podjął kolejną próbę 
wdrożenia jej w życie. 

Dwa różne pomysły 
z bratoszewic 
i Strykowa 
Sprawa miała swój początek już 

w lutym tego roku, kiedy Krzysz-
tof Bandurowicz wystąpił ze swo-
ją inicjatywą na forum całej Rady 
Miejskiej. I już wówczas pomysł 
ten starł się z innym, wypływają-
cym z Bratoszewic, gdzie komitet 
społeczny, w skład którego weszli 
m.in. członkowie Stowarzyszenia 
Przyjaciół Bratoszewic oraz rad-
ny Damian Drzewiecki, zapropo-
nował budowę obelisku przy Pl. 
Staszica. Już wówczas burmistrz 
Andrzej Jankowski informował, iż 
w związku z tym, że jest inicjaty-
wa mieszkańców Bratoszewic, co 
do urządzenia miejsca upamięt-
niającego urodzonego w Brato-
szewicach założyciela KUL, ks. 

Radziszewskiego, a za tym wpły-
nął wniosek o sfi nansowanie bu-
dowy obelisku, gmina będzie 
chciała zorganizować obchody 
100-lecia odzyskania niepodle-
głości przez Polskę właśnie w tym 
miejscu, łącząc z odsłonięciem 
obelisku na przełomie kwietnia 
i maja 2018 roku uroczystość jubi-
leuszu 100-lecia powstania KUL-
-u i 100-lecia odzyskania niepod-
ległości przez Polskę. – Myślę, 
że ta kolejna inicjatywa burzy ten 
harmonogram – mówił w lutym 
burmistrz Andrzej Jankowski. 

Radny Krzysztof Bandurowicz 
tematu jednak nie odpuszczał, 
podkreślając, że docenia inicja-
tywę mieszkańców Bratoszewic, 
ale jego zdaniem nie da pogodzić 
się tych dwóch inicjatyw, zwłasz-
cza, że miałoby to być w maju. 
– To są dwie różne sprawy. Stać 
nas, jako gminę, na to, aby wal-
czących o naszą niepodległość, 
przelewających krew i oddają-
cych życie, uhonorować w spo-
sób szczególny, tym bardziej, że 
nie co dzień jest okrągła rocznica, 
która przypada w listopadzie – ar-
gumentował zwolennik budowy 
obelisku w Strykowie. 

Pół roku później, podczas 
sierpniowej komisji oświaty, in-
formację dotyczącą przygotowań 
do obchodów 100-lecia przedsta-
wił dyrektor strykowskiego OKiR 
Konrad Kozłowski, mówiąc 
o tym, że nie chciałby, aby ob-
chody ograniczyły się tylko do 
dnia 11 listopada, ale aby imprezy 
z tej okazji były rozłożone na cały 
2018 rok. Zwrócił się do radnych 

o zgłaszanie swoich pomysłów 
w tej sprawie. 

W odpowiedzi radny Krzysztof 
Bandurowicz przedstawił projekt 
obelisku składającego się m.in. 
z granitowej bryły – prostopadło-
ścianu, odlewu orła z brązu oraz 
tablicy z napisem. Koszty mia-
łyby oscylować wokół 120-150 
tys. zł. Lokalizację wskazał rad-
ny Andrzej Janeczko. Chodziło 
o skwer przy cmentarzu katolic-
kim od strony kwatery ewangelic-
kiej (ul. Rolnicza). Z komisji wy-

szedł wniosek o zabezpieczenie 
środków fi nansowych w budżecie 
gminy w wysokości 150 tys. zł na 
opracowanie projektu oraz budo-
wę obelisku. 

Teraz w projekcie budżetu na 
2018 r., przedstawionym do zaopi-
niowania radnym przez burmistrza 
Andrzeja Jankowskiego, znalazło 
się jedynie wykonanie obelisku 
w formie głazu z tablicą w Bra-
toszewicach przy Pl. Staszica za 
kwotę 44 tys. zł (4 tys. zł ze środ-
ków sołeckich). – Jestem zasko-

czony i zbulwersowany tym, że 
ani komisja budżetu, ani bur-
mistrz, nie pochylili się nad wnio-
skiem komisji oświaty – skwito-
wał Krzysztof Bandurowicz. 

Zdjąć pieniądze z parku 
nad Moszczenicą 
– Wiem, że 150 tys. zł może 

wydawać się kwotą znaczną, ale 
kryje za sobą elementy wykonane 
w granicie, brązie, tablicę, a także 
oświetlenie, więc fi nalnie nie jest 
ona raczej wygórowana – prze-

konywał radny Krzysztof Ban-
durowicz. Jednocześnie zwrócił 
uwagę, że umieszczenie w pro-
jekcie przyszłorocznego budżetu 
Strykowa 690 tys. zł na budowę 
ścieżki spacerowej wraz z oświe-
tleniem to, jego zdaniem, wyda-
wanie lekką ręką pieniędzy w bło-
to. – To miałyby być pieniądze na 
park nad Moszczenicą, który wi-
dzimy, w jakim jest stanie, więc 
czy tak trudno byłoby zdjąć z tego 
150 tys. zł? Nic się nie stanie, jeśli 
w to bagno nie władujemy 690 tys. 
zł – mówił radny Bandurowicz. 

O to, skąd konkretnie wzięła się 
kwota 150 tys. zł, dopytywał go 
przewodniczący Rady Miejskiej 
Paweł Kasica. – Ja, jako członek tej 
komisji, już wcześniej mówiłem, 
iż uważam, że można zastąpić po-
mnik tablicą – obstawał przy swo-
im przewodniczący. Z kolei rad-
ny Dariusz Dziewulski dociekał 
czy na pewno dotyczy ona całości 
projektu łącznie z oświetleniem 
i kompozycją terenu, co więcej, 
wyraził opinię, że przedsięwzię-
cie pociągnie za sobą konieczność 
instalacji monitoringu, czyli kolej-
ne koszty.
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Wizualizacja wstępnej koncepcji zagospodarowania miejsca, gdzie�miałby�stanąć�pomnik.�
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KrZYSZtoF 
baNDUroWiCZ
radny

Wszyscy�uważamy�się�
za�Polaków,�patriotów.�
Nie�rozumiem,�dlaczego�
nie�można�było�tego�
wprowadzić�do�budżetu�
2018.�stryków�stać�
na�taki�pomnik.�Gdyby�
ktokolwiek�z�radnych�
złożył�taki�wniosek,�
byłbym�pierwszym,�który�
by�go�popierał.�Angażuję�
się�w�to,�bo�uważam,�że�
winniśmy�tym�ludziom,�
którzy�zginęli�walcząc�
o�niepodległą�Polskę,�
pomnik,�a�nie�tylko�
pamiątkową�tablicę.

Co autor koncepcji miał na myśli 
Autorami wstępnej koncepcji 

pomnika upamiętniającego set-
ną rocznicę odzyskania niepodle-
głości przez Polskę, oprócz inicja-
tora przedsięwzięcia Krzysztofa 
Bandurowicza, są: architekt An-
drzej Herburt, architekt Jan Grze-
lak oraz rzeźbiarz Rafał Ciesielski. 
Rozmawialiśmy z jednym z nich. 

Andrzej Herburt jest absolwen-
tem Wydziału Architektury Po-
litechniki Wrocławskiej i archi-
tektem od blisko 50 lat. W latach 
1967-1982 pracował w Inwest-
projekcie. Od 1982 roku jest wła-
ścicielem fi rmy architektonicznej 
w Łodzi. Sam o sobie mówi, że 
w swojej karierze nie projektował 
tylko lotnisk i elektrowni atomo-
wych. Spod jego kreski wyszło 
natomiast m.in. wiele dworców 
kolejowych. Jest on również au-
torem zrealizowanego w obecnej 
odsłonie projektu Placu Wolności 
w Głownie. Jego drogi z radnym 
Krzysztofem Bandurowiczem ze-
szły się w okresie stanu wojenne-
go, kiedy to razem nielegalnie kol-
portowali „bibułę”. 

– Jak się już czegoś razem po-
dejmujemy, to zawsze ma to wy-
miar szerszy niż osobisty – mówi 
Andrzej Herburt. Architekt przy-
znaje, że na prezentowaną obec-
nie przez radnego Krzyszto-
fa Bandurowicza koncepcję 
poświęcił sporo czasu, pracy in-
telektualnej i projektowej, ale 
na tę chwilę nie rości sobie żad-
nych pretensji fi nansowych. – Je-
śli to nawet przepadnie, zostanie 
ogłoszony konkurs, znajdzie się 
lepsza wersja, będę za, dla mnie 

najważniejsza jest idea – mówi 
Andrzej Herburt. 

Dodaje on, że widział już wiele 
„jałowych pomników”, mających 
związek tylko z rocznicą, będą-
cych tylko artystyczno-plastycz-
nym akcentem, a nie mających 
nic wspólnego z danym miejscem 
i obywatelskością. – To, że propo-
nowany pomnik znalazł się przy 
ścianie cmentarza, jest rzeczą nad-
zwyczajną. Wpadliśmy na to, że 
przecież na tym cmentarzu leżą 
ci, którzy brali udział w odzyski-
waniu niepodległości. Tam są lu-
dzie, którzy pierwsi organizowa-
li na tych ziemiach administrację 
polską – mówi Andrzej Herburt. 

W związku z tym koncepcja 
przewiduje, aby na ścianie cmen-
tarza, stanowiącej tło pomnika, 
umieścić szereg tablic z nazwi-
skami strykowian, którzy poświę-
cili swoje życie, ale również swo-
ją pracę, zapał, a często i majątki, 
aby Polska była wolna. – I teraz 
wszyscy, którzy mieszkają w Stry-
kowie z dziada-pradziada, powin-
ni sięgnąć do swoich archiwów 

i zobaczyć czy ich przodkowie brali 
w tym udział, a jeżeli tak, to trzeba 
ich wypisać na tym murze – uwa-
ża Andrzej Herburt. 

Umieszczone między pilastra-
mi cmentarnego parkanu tablice 
miałyby stanowić nie tylko tło po-
mnika, ale również być elementem 
zaplanowanej już w pierwotnym 
zagospodarowaniu terenu ścieżki 
– skrótu komunikacyjnego. 

Sam pomnik (odlew orła zgod-
ny z tym z roku 1918, fl aga, tabli-
ca, sokół i stopnie), którego szkic 
zaprojektował Rafał Ciesielski, 
ma być symbolem Najjaśniejszej 
Rzeczypospolitej i ducha pol-
skiego wyrażonego w zawołaniu 
„Bóg, Honor, Ojczyzna”. 

Powierzchnia utwardzona 
przed pomnikiem miałaby umoż-
liwiać zgromadzenie od 300 do 
400 osób i składanie wieńców 
w trakcie uroczystości patriotycz-
nych. Z tyłu, na krawędzi jednego 
ze stopni schodów pomnika, mie-
liby być wyszczególnieni ci, któ-
rzy dziś przyczynili się do jego 
wybudowania. Przestrzeń wokół 
pomnika miałyby zamykać lam-
py oświetleniowe, stanowiące ele-
ment jego iluminacji.  ljs

Nic�się�nie�stanie,�
jeśli�w�to�bagno�nie�
władujemy�690�tys.�zł.

Krzysztof Bandurowicz

mgr inż. arch. Andrzej Herburt

– Faktycznej kwoty potrzeb-
nej na pomnik nie zna nikt, po-
nieważ to wynikałoby z przetargu. 
To, o czym teraz mówię, wyni-
ka ze wstępnych informacji, o ja-
kie wspólnie z innymi zaintereso-
wanymi osobami występowałem 
w kilku odlewniach, kamienio-
łomach, u wykonawców – tłu-
maczył radny Krzysztof Bandu-
rowicz. Jednak oponentów nie 
przekonał. 

– Ja rozumiem, że grupa osób 
wystąpiła z zapytaniem, ale to są 
pieniądze publiczne, tutaj samo-
rząd nie występował z żadnym 
zapytaniem ofertowym – nie od-
puszczał przewodniczący Kasica. 
W związku z tym radny Krzysztof 
Bandurowicz rozdał radnym raz 
jeszcze udostępnianą już wcze-
śniej papierową wersję koncepcji 
budowy obelisku ze wstępnym 
kosztorysem i wizualizacją. 

Zagospodarowanie 
rolniczej czeka 
Radny Bandurowicz sięgnął 

również do innego argumentu, 
a mianowicie istniejącego planu 
zagospodarowania terenu przy ul. 
Rolniczej, którego koszty wdro-
żenia szacowane są na ok. 1 mln 
zł. Zadał pytanie, dlaczego gmi-
na wydając 2 i pół roku temu 
pieniądze na opracowanie planu 
i mając w ręku projekt budowla-
ny oraz pozwolenie na budowę 
ważne tylko do marca 2018 roku, 
nie przystępuje do jego realiza-
cji, a rozpoczyna kolejne zadania. 
– Przy cmentarzu i tak ma być 
parking oraz teren zielony, łącznie 
z alejkami i oświetleniem. Ja pro-
ponuję niewielką zmianę w posta-
ci wkomponowania w całość po-
mnika. To wymaga wykonania 
tylko zamiennego projektu, czyli 
adaptacji już istniejącego planu. 
Zaznaczam, że wizualizacja jest 
zawsze czymś poglądowym, wy-
nikiem inwencji projektanta, więc 
nie ma się co sugerować ani formą 
oświetlenia, ani nawet ilością gra-
nitu, który można zastąpić kostką 
– argumentował Bandurowicz. 

Nie dał się przekonać tłuma-
czeniem przewodniczącego rady 
Pawła Kasicy, że za plan zagospo-
darowania terenu przy cmentarzu 
zapłaciła nie gmina, ale osiedle 
oraz stwierdzeniem, że wszyst-
kich pomysłów mieszkańców nie 
sposób na raz realizować. – Pie-
niądze osiedlowe, to pieniądze, 
które gmina również asygnuje 
z własnego budżetu. Nie chwalmy 
się 140 inwestycjami. Wykonajmy 
100, ale do końca – konkludował 
Bandurowicz. 

Z jego argumentami zgodził się 
radny Łukasz Orłowski, który po-
mysł obelisku w Strykowie nazwał 
ciekawszym niż głaz w Bratosze-
wicach i zdecydowanie lepszym 
niż gdziekolwiek umieszczona 
tablica pamiątkowa. – Dziwi, że 
nic nie drgnęło w tej sprawie, bo 
jest to moim zdaniem na tyle neu-
tralny temat, że warto go podjąć. 
Mielibyśmy przecież załatwione 
dwie sprawy: w końcu ogarnęli-
byśmy teren, który wygląda jak: 
„Idź stąd i nie wracaj”. Dodatko-
wo zyskalibyśmy miejsce godnie 
upamiętniające przyszłoroczną 
rocznicę i wszystkie kolejne, a nie 
tak jak do tej pory: „Wozy strażac-
kie na cmentarzu” – mówił radny 
Łukasz Orłowski. Jednocześnie 
domagał się on przedstawienia 
na kolejnym posiedzeniu komisji 
informacji na temat konkretnych 
planów obchodów 100-lecia. 

W odpowiedzi usłyszał od bur-
mistrza Andrzeja Jankowskiego, 
że gdyby dokładnie zapoznał się 
z projektem budżetu 2018, wów-
czas wiedziałby, że na ten cel prze-
znaczono 50 tys. zł. – Tak, ale za 
50 tys. zł można na przykład za-
prząc cały urząd do cięcia konfet-
ti, a ja bym chciał znać konkrety 
– nie odpuszczał radny Orłowski. 
Ze względu na to, iż dowiedział 
się jedynie o planowanym koncer-
cie, ponowił swój wniosek o za-
proszenie na kolejną komisję sze-
fa OKiR-u.

Napędzanie kasy? 
Swoimi wątpliwościami co do 

pomysłu Krzysztofa Banduro-
wicza podzieliła się radna Anna 
Ślęzak. Zaznaczyła ona, że posta-
wienie na szybko samego pomni-
ka, bez zagospodarowania całego 
terenu, byłoby bezsensem. Po-
wiedziała również, że nie podo-
ba jej się sposób przedstawiania 
inicjatywy. – Próbuje się nam na 
siłę narzucić coś, przekonując do 
własnych racji, a jeśli nie damy 
się przekonać, to znaczy, że nie 
jesteśmy patriotami. I to mi nie 
odpowiada. Poza tym prezento-
wana jest nam tylko jedna wersja 
tego pomnika, więc mam wraże-
nie, że może być to przysłowio-
we „napędzanie komuś kasy”. 
Inaczej byłoby, gdybym na przy-
kład miała wybór między trzema 
propozycjami – podkreśliła rad-
na. 

Domysły Anny Ślęzak pozo-
stały bez wyjaśnienia. Krzysz-
tof Bandurowicz skwitował je je-
dynie komentarzem, że radna nie 
oponowała, kiedy zamiast trzech 
wizji nowego Centrum Kultury 
burmistrz przedstawił do zaopi-
niowania jedną, której realizacja 
może kosztować gminę ponad 40 
mln zł. 

700 tysięcy plus 
odwodnienie
Ostatecznie radnemu Bandu-

rowiczowi nie udał się zamysł 
uszczuplenia, a nawet zdjęcia ca-
łej planowanej kwoty na park nad 
Moszczenicą. Jak poinformowała 
radnych naczelnik Grażyna Po-
pczyńska, uszczuplenie zaplano-
wanego na 2018 rok budżetu o 150 
tys. zł równałoby się z brakiem 
możliwości wykonania zadania. 
Kwota 690 tys. zł miałaby zabez-
pieczyć koszty wykonania ścieżki 
spacerowej z kostki brukowej, linii 

oświetleniowej z lampami parko-
wymi oraz linii zabezpieczającej 
energię dla potrzeb monitoringu. 
Do tego należy uwzględnić do-
datkowe koszty wykonania od-
wodnienia w postaci kanaliza-
cji deszczowej przy planowanych 
ścieżkach.

– Koszt ten jest dopiero ustala-
ny w oparciu o kończony projekt 
i pozwolenie wodno-prawne, któ-
re na ten zakres ma zostać wyda-
ne. Zmniejszenie funduszy nie 
pozwoliłoby wykonać całości za-
dania, ponieważ te wszystkie ro-
boty muszą być podjęte w jednym 
czasie. Bezsensem byłoby budo-
wanie ścieżki, a później zrywanie 
jej i zakładanie linii – tłumaczyła 
szefowa inwestycji. 

Zdecydowany sprzeciw co do 
zdejmowania kwoty 150 tys. zł 
z parku nad Moszczenicą wy-
raził przewodniczący rady Pa-
weł Kasica. – Rozpoczynamy 
w przyszłym roku budowę Domu 
Kultury. Zacznie się wycinka 
części parku. Jeśli powiedzieli-
śmy mieszkańcom, że powstaje 
nowe miejsce do odpoczynku, to 
musimy to zadanie ukończyć. To 
miało być dla matek z dziećmi, 
młodzieży... – przypomniał Pa-
weł Kasica. 

Wobec takiego stawiania spra-
wy radny Krzysztof Bandurowicz 
wniósł o zdjęcie całej zaplanowa-
nej na park kwoty i przeznaczenie 
150 tys. zł na budowę pomnika, 

a reszty na rozpoczęcie zagospo-
darowania terenu przy ul. Rolni-
czej. – Dom Kultury miał stanąć 
za tej kadencji, ale nie stanie. Dla-
tego sprawa parku może rok po-
czekać, a my wybudujmy pomnik 
i skupmy się na zagospodarowy-
waniu terenu, na co pozwolenie 
kończy nam się już niedługo – ar-
gumentował Bandurowicz. Nie 
przekonał. 

W ostatecznym głosowaniu 
jego propozycja zyskała tylko 2 
głosy poparcia, przeciwnych było 
5 członków komisji, a 2 wstrzy-
mało się od głosu. Burmistrz An-

drzej Jankowski obronił swoją 
koncepcję, ale zapowiedział, że 
temat przemyśli, chociażby z ra-
cji tego, by zmienić wytworzoną 
wokół niego niekorzystną narrację 
dzielącą radnych na tych, którzy 
są patriotami i tych, którzy nimi 
nie są. 

W poniedziałek, 11 grud-
nia, na komisji budżetu przed-
stawił poprawkę, zgodnie 
z którą na listę zadań inwesty-
cyjnych 2018 weszłaby jed-
nak budowa pomnika w Stry-
kowie. 150 tys. zł pochodziłoby 
nie z parku nad Moszczenicą, 

ale z budowy zadaszonych bo-
isk wielofunkcyjnych przy SP nr 
1 w Strykowie. Na zadanie, które 
doraźnie miałoby rozwiązać pro-
blem lekcji wf w placówce przy 
ul. Warszawskiej, pierwotnie za-
planowano 1 mln zł. Po wprowa-
dzeniu poprawki będzie to 850 
tys. zł. Na pytanie, czy to wystar-
czy, ma odpowiedzieć przetarg. 
Nad ewentualnym uzupełnieniem 
limitu samorząd będzie zastana-
wiał się już w trakcie roku. Ko-
misja budżetu przyjęła poprawkę 
burmistrza 6 głosami za, przy 2 
wstrzymujących się. 
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Boczki Chełmońskie�|�Kolejny�wniosek�złożony�

Trwają starania o remont 
Domu Ludowego
Nie uzyskał dofi nansowania 
partnerski wniosek 
powiatu łowickiego 
i gminy Kocierzew Płd. 
na modernizację Domu 
Ludowego w Boczkach 
i utworzenia w nim 
Centrum Turystyki 
i Twórczości Ludowej. 

Gmina postanowiła jednak nie 
rezygnować ze starań o popra-
wę warunków w tym budynku, 
dlatego złożyła do Regionalnego 
Programu Operacyjnego kolejny 
wniosek, tym razem na termomo-
dernizację. 

Przypomnijmy, że opiewają-
cy na kwotę ok. 1 mln 200 tys. zł 
wniosek na realizację zadania pod 
nazwą „Przebudowa i moderni-
zacja budynku Domu Ludowego 

w Boczkach – utworzenie Cen-
trum Turystyki i Twórczości Lu-
dowej w Gminie Kocierzew Połu-
dniowy” został złożony wspólnie 
przez samorządy powiatowy 
i gminny. Współpraca miała pole-
gać na tym, że placówka w Bocz-
kach w swoich działaniach zachę-
całaby do skorzystania z oferty 
kulturalnej i imprez przygotowy-
wanych przez podlegające pod 
starostwo Centrum Kultury Tury-

styki i Promocji Ziemi Łowickiej 
i odwrotnie. 

Jesienią opublikowano ranking 
wniosków, które otrzymały dofi -
nansowanie, ale Domu Ludowe-
go w Boczkach na nim nie było. 
Wójt Agnieszka Wojda mówiła 
wtedy na jednej z sesji, że gmi-
na będzie szukać innych rozwią-
zań, aby przeprowadzić remont 
tego budynku, być może uda się 
to zrobić etapami lub skorzystać 
z programu na termomoderniza-
cję (poprzedni wniosek był kul-
turalny). Sekretarz Zbigniew Ża-
czek poinformował nas, że nowy 
wniosek już został złożony i opie-
wa na kwotę ok. 1 mln zł. 

Przypomnijmy, że w budyn-
ku funkcjonuje fi lia Gminnej Bi-
blioteki Publicznej, stanowi on też 
przestrzeń dla prób zespołu regio-
nalnego Boczki Chełmońskie.  aa 

Gmina Łowicz |�Bezpłatny�system�powiadamiania�

Gmina wyśle ci powiadomienie SMS
Gmina Łowicz uruchomiła 

bezpłatny system powiadamiania 
SMS, za pomocą którego będzie 
rozsyłać swoim mieszkańcom 
ważne ostrzeżenia, np. o awariach 
wodociągowych, komunikacyj-
nych lub drogowych, o brakach 
w dostawie wody lub prądu i in-
nych ważnych wydarzeniach 
na terenie gminy Łowicz. 

System ma być uzupełnieniem 
do istniejącego Regionalnego Sys-
temu Ostrzegania, ale treści ko-
munikatów nie będą dublowa-

ne przez gminny system SMS. 
W szczególności nie będą tym ka-
nałem rozsyłane informacje o po-
tencjalnych zagrożeniach lub klę-
skach żywiołowych, ostrzeżenia 
meteorologiczne czy informa-
cje drogowe, które generuje Wo-
jewódzkie Centrum Zarządzania 
Kryzysowego. 

System ma służyć do przekazy-
wania informacji lokalnych, istot-
nych z punktu widzenia bezpie-
czeństwa i zadań realizowanych 
przez gminę. Aby mieszkańcy 

mogli bezpłatnie otrzymywać in-
formacje dotyczące ich miejsca 
zamieszkania na swój telefon, 
powinni wypełnić i oddać sołty-
som, radnym lub złożyć w Urzę-
dzie Gminy Łowicz oświadczenie 
o wyrażeniu zgody na odbieranie 
powiadomień SMS. 

Rejestracji w systemie można 
dokonać też samodzielnie lub po-
prosić o pomoc pracownika urzę-
du – w tym, celu należy zgłosić się 
do sekretariatu Urzędu Gminy Ło-
wicz. oprac. aa 

Być�może�uda�się�to�
zrobić�etapami�lub�
skorzystać�z�programu�
na�termomodernizację.

Adwentowy stan wojenny
Właśnie mija kolejna roczni-

ca, już trzydziesta szósta, wpro-
wadzenia przez Wojciecha Ja-
ruzelskiego stanu wojennego. 
W trzecią niedzielę Adwentu, 
13 grudnia 1981 roku. Obec-
ne czterdziestolatki, nie mówiąc 
o pokoleniu najmłodszym, nie 
mogą pamiętać tamtych dni, więc 
nie od rzeczy będzie pewne fakty 
przypomnieć, a ci, którzy mają te-
raz lat blisko pięćdziesiąt pamię-
tają tyle, że tej niedzieli nie było 
w telewizji zawsze oczekiwane-
go przez dziatwę Teleranka. Było
za to powtarzane wielokrotnie 
wystąpienie generała Jaruzelskie-
go, który próbował udowodnić 
narodowi, że takie pociągnięcie 
było konieczne. 

Czy naprawdę była taka ko-
nieczność i czy Armia Radziec-
ka gotowa była wjechać czołgami 
do Polski, by zetrzeć w proch dą-
żenia milionów Polaków domaga-
jących się odrobiny obywatelskich 
swobód i godniejszego życia? Co 
komuna nazwała kontrrewolucją. 
Tak, jak zrobiła to na Węgrzech 
w roku 1956 i w Czechosłowacji 
(z udziałem, niestety, dowodzo-
nego już przez Jaruzelskiego Woj-
ska Polskiego) w roku 1968. Histo-
rycy pewnie jeszcze długo będą się 
na ten temat spierać, choć przewa-
ża opinia, że Sowieci raczej takie-
go zamiaru nie mieli, zdając sobie 
sprawę z tego, że wojskowa inter-
wencja, wobec oporu Polaków, 
byłaby jeszcze bardziej krwawa 
i pociągnęłaby więcej o� ar niż te 
wspomniane wcześniej. 

O wiele wygodniej i bezpiecz-
niej było spacy� kować Polaków 

ich własnymi siłami. Na ulicach 
były więc polskie czołgi i trans-
portery opancerzone, na chod-
nikach przy koksownikach pró-
bowali się ogrzać (bo zima była 
sroga) zwykli, Bogu ducha win-
ni, żołnierze, a zakłady pracy, 
które miały jakieś znaczenie, zo-
stały zmilitaryzowane, co ozna-
czało, że więcej do powiedze-
nia niż dyrekcja mieli komisarze 
wojskowi, a jeszcze więcej o� ce-
rowie SB, czyli wszechwładnej 
i bezkarnej bezpieki, która w spo-
sób skrytobójczy zamordowała 
wielu Polaków, a tysiące skazała 
na emigrację wręczając im pasz-
porty bez prawa powrotu i bile-
ty w jedną stronę („One way tic-
ket” – jak w popularnym w latach 
70. przeboju dyskotekowym). 
Za to w sklepach były pustki, choć 
zbliżały się Święta. W Adwencie, 
choć nie tylko, Polacy z koniecz-
ności więc mocno pościli. Coś 
z żywności można było kupić na 
kartki, za to „bezkartkowe” były 
karpie. Widać w przeciwieństwie 
do szynek i baleronów nie musia-
ły jechać na Wschód. Żartowa-
no, że ludzie nie chcąc zadawać 
bólu żywym rybom zgłaszali się 
po tę „usługę” do ZOMO-wców. 
Wprowadzono godzinę milicyj-
ną od szóstej do dwudziestej dru-
giej. Miałem wtedy, podobnie jak 
wielu kolegów z Polskiego Radia, 
wiele wolnego czasu, bo do pracy 
zostali wezwani tylko najbardziej 
zaufani. Ale chcąc spędzić Wigi-
lię i święta Bożego Narodzenia 
z teściami w Łowiczu i rodzicami 
w Sochaczewie należało kilka go-
dzin postać w tłumie kolejkowi-

czów w Urzędzie Dzielnicy Mo-
kotów, żeby otrzymać stosowne 
przepustki na wyjazd z Warsza-
wy. Kontrola na drodze odbywa-
ła się jeszcze przed Ożarowem. 
Łatwiej było wyjechać podmiej-
skim pociągiem, bo przecież ty-
siące ludzi dojeżdżały do pracy 
w Warszawie i kontrole odbywały 
się „wyrywkowo”.

Najbardziej dotkliwie odczu-
ła stan wojenny społeczność wiel-
kich ośrodków przemysłowych 
i dużych miast, ale nie mniej, 
a czasem nawet bardziej, bez-
względna była bezpieka w mniej-
szych miejscowościach, o czym 
wspomina m.in. internowany 
w stanie wojennym działacz ło-
wickiej „Solidarności” Wojciech 
Gędek, którego próbował a to 
przekupić, a to zastraszyć, major 
bezpieki (nazwisko pominę, żeby 
znany łowiczanin nie musiał się 
wstydzić za ojca; o ile się wstydzi). 

Dziś wielu byłych funkcjo-
nariuszy SB i WSI (wojskowa 
bezpieka, często gorsza od mili-
cyjnej), albo ich potomków czy 
„sympatyków” ciągle podno-
si głowy protestując pod różny-
mi pretekstami pod Sejmem czy 
Pałacem Prezydenckim i uwa-
żając za niesprawiedliwość dzie-
jową zmniejszenie im emerytur 
do średniej krajowej („jak tu żyć 
za dwa tysiące miesięcznie?”). 
Warto o tej, nie tak dawnej prze-
cież historii, pamiętać. Bowiem 
i dziś, co widać, byliby chętni, 
żeby taki stan wojenny wpro-
wadzić i obalić demokratycznie 
wybrane władze. Tyle, że to już 
mrzonki pogrobowców PRL-u. 
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Łowicz�|�II�LO
Krwiodawstwo 
leży w tradycji 
szkoły

4 grudnia pełnoletni ucznio-
wie II LO im. Mikołaja Koperni-
ka w Łowiczu po raz kolejny brali 
udział w akcji honorowego daw-
stwa krwi. Tym razem zebrano 8,1 
litra krwi, która posłuży do rato-
wania życia.

W szkole, w ramach koła Pol-
skiego Czerwonego Krzyża, dzia-
ła klub HDK, który jest znacznie 
starszy niż samo liceum, kon-
tynuuje tradycje jego poprzed-
niczek – powstał w 1978 roku,  
w Zespole Szkół Medycznych 
w Łowiczu. Był wówczas jedy-
nym w województwie łódzkim 
żeńskim klubem krwiodawstwa. 
Przyszłe pielęgniarki honorowo  
i systematycznie oddawały krew 
w pobliskim szpitalu. Od 2000 r. 
II LO ściśle współpracuje z Re-
gionalnym Centrum Krwiodaw-
stwa i Krwiolecznictwa w Łodzi. 
W latach 2000-2017 zebrano w tej 
szkole 606,94 litrów krwi, w 53 
akcjach HDK. Od czterech lat or-
ganizowane są one po cztery razy 
w roku szkolnym.  oprac.  tm

Łowicz�|�Korabka
Wigilia 
parafialna

W niedzielę, 17 grudnia,  
o 14.00, w sali teatralnej przy ko-
ściele Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy na Korabce w Łowiczu 
rozpocznie się coroczna wigilia 
parafialna. Jest ona adresowana  
do osób starszych i samotnych. 

Tradycją tych spotkań są bożo-
narodzeniowe życzenia, składane 
przez organizatorów, z księdzem 
proboszczem Adamem Domań-
skim na czele, uczestnikom spo-
tkania, wspólny posiłek i kolędo-
wanie. 

W Wigilii może wziąć udział 
każdy starszy parafianin, który 
czuje się samotny.  mwk  

Łyszkowice�|�szkoła�Podstawowa

Trzynaście występów w szkolnym 
Talent Show
Śpiew, gra na pianinie, break dance oraz iluzja  
– to dziedziny, w których swoje talenty 
prezentowali 21 listopada uczestnicy przeglądu 
talentów w Szkole Podstawowej im. Józefa 
Chełmońskiego w Łyszkowicach.

Uczniowie wykazali się też 
zdolnościami organizacyjnymi, 
bo to złożona z nich grupa złożyła 
propozycję przeglądu, a następnie, 
wraz z opiekunami, czuwała nad 
jego realizacją.

Uczniowie szczególnie aktyw-
ni w tym zakresie to Lena Kaź-
mierczak i Oliwia Rosińska, któ-
rym udało się połączyć obowiązki 
prowadzących i występujących 
(obie śpiewały) oraz Małgorza-
ta Kucińska, która z przyczyn lo-

sowych nie mogła wziąć udziału  
w samym przeglądzie, ale zna-
cząco przyczyniła się do jego zor-
ganizowania i opracowania re-
gulaminu. Trzeba też pamiętać  
o gimnazjalistach odpowie-
dzialnych za obsługę techniczną  
i dźwiękową – Jakubie Drzewiec-
kim i Piotrze Solarzu. Gośćmi  
na przeglądzie byli państwo Zofia 
i Włodzimierz Galowie, miłośnicy 
regionalnej kultury – pani Zofia za-
siadała w jury konkursowym. 

Konkurs przeznaczony był dla 
klas III-VII szkoły podstawowej. 
Wybór nie był łatwy, po naradach 

zostały wręczone cztery równo-
rzędne, pierwsze nagrody. Otrzy-
mali je: 

 Natalia Roróg za autorski 
tekst „Bo ja czuję, że mam ta-
lent”, zaśpiewany do podkładu 
na melodię popularnego utwo-
ru disco polo, z elementami bre-
ak dance;

 Karolina Graszka i Bartłomiej 
Gajek – za pokaz break dance;

 Amelia Grabowicz za zaśpie-
wanie „Nowej baśni”;

 Emilia Felczyńska za zaśpie-
wanie „Drzwi do kariery”.

Na brawa zasługują też pozo-
stali uczestnicy: Zuzanna Ko-
strzewa (pianino), Gabriel Supera 
(pokaz iluzji), Sandra Przędzięk 
(śpiew), Weronika Godziszew-
ska (śpiew), Sandra Przezdzięk 
(śpiew), Roksana Graszka (śpiew 
z elementami choreografii). Każ-
dy uczestnik otrzymał ręcznie 
wykonaną statuetkę, będącą po-
łączeniem ceramiki, szkła i drew-
na orzechowego oraz upominki  
od sponsorów.  tm

Nowe Zduny�|�szkoła�Podstawowa�

Andrzejkowe zabawy  
i wróżby
Świetlica szkoły w Nowych 
Zdunach 30 listopada 
zamieniła się w magiczne 
miejsce wróżb. Zgodnie 
z tradycją andrzejkowych 
wróżb uczniowie  
i nauczyciele mogli 
wywróżyć sobie, co czeka 
ich w nadchodzącym roku. 

Uczniowie i dzieci z oddziałów 
przedszkolnych mieli możliwość 
wzięcia udziału w tradycyjnych 
wróżbach: przewidywaniu przy-
szłości na podstawie liczb z da-
nej daty urodzenia, rzucania mo-
netą do wiadra z wodą. Wzięli też 

udział w zabawach i tańcach inte-
gracyjnych. 

Każdy uczeń mógł również 
skosztować chińskiego ciasteczka, 
w którym umieszczona była kart-
ka z przepowiednią na przyszłość. 
Wszystkie wróżby młodzież i do-
rośli traktowali z przymrużeniem 
oka, ponieważ chodziło przede 
wszystkim o dobrą zabawę. A ta 
się na tyle wszystkim spodobała, 
że pytali czy za rok znów będzie 
można sobie powróżyć. 

Organizacją tegorocznej zaba-
wy zajęły się uczennice klasy VI 
B pod kierunkiem nauczycielek 
Anny Kubicy i Katarzyny Gąsior-
kiewicz.  opr. mwkAndrzejkowe wróżby sprawiły dzieciom wiele radości.�Traktowano�je�z�przymrużeniem�oka.�
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Łowicz�|�Finał�szlachetnej�Paczki�za�nami.�zaangażowały�się�setki�osób

Duże wsparcie dla 62 rodzin
Ludzie dobrego serca 
z Łowicza i rejonu 
łowickiego po raz kolejny 
stanęli na wysokości 
zadania, niosąc pomoc 
najbardziej potrzebującym 
rodzinom w ramach 
ogólnopolskiej akcji 
„Szlachetna Paczka”. Do 62 
najbardziej potrzebujących 
rodzin (w pojedynczych 
przypadkach także dla osób 
samotnych) z Łowicza  
i powiatu łowickiego trafiły 
zbierane wcześniej dary.

W tym roku przeprowadze-
niem akcji przez łowicki sztab 
zajmowało się 19 wolontariuszy, 
na czele z Karoliną Antoniak – to 
oni, poświęcając na to dużo wol-
nego czasu, koordynowali i do 
końca nadzorowali akcję. Jak sami 
mówili – podarunki od darczyń-
ców wpływały do nich jeszcze  
w trakcie trwania wielkiego fina-
łu, kiedy paczki były już gotowe.

Za sukces trzeba uznać skom-
pletowanie 62 paczek, przy czym 
słowa „paczka” nie należy w kon-
tekście akcji czytać dosłownie, tak 
naprawdę chodzi o coś znacznie 
większego – całe zestawy wiel-
kich paczek czy nawet „pak”,  
z tym wszystkim, co będzie po-
trzebne w czasie świąt i nie tylko  
– żywność, medykamenty, odzież, 
sprzęt domowy, rehabilitacyjny, 
opał czy zabawki dla dzieci. Nie 
udałoby się w dość krótkim cza-
sie zorganizować tego wszystkie-
go, gdyby nie otwartość darczyń-
ców – zarówno osób prywatnych, 
firm, jak i instytucji. 

Główny sztab akcji w Łowiczu 
mieści się w Zespole Szkół Po-
nadgimnazjalnych nr 3 przy ul. 
Powstańców 1863 r., a konkretnie 
w sali gimnastycznej. Tam wolon-
tariusze mogli w chwilach prze-
rwy odpocząć, napić się herbaty 

czy zjeść małą przekąskę – do za-
kończenia finału nie było jednak 
na to dużo czasu. Zaangażowanie 
ZSP nr 3 w akcję nie zakończyło 
się bynajmniej na udostępnieniu 
sali, podobnie jak to było w latach 
ubiegłych. Szkoła wybrała jedną 
z rodzin z listy i, dzięki staraniom 
nauczycieli oraz uczniów, przygo-
towała dla niej paczkę.

Kolejna paczka  
od „Siódemki” 
Innym z przykładów placówki 

zaangażowanej w akcję od kiedy 
jest ona organizowana w Łowi-
czu może być Szkoła Podstawowa 
nr 7 na Bratkowicach. Zaczęło się  
w 2013 roku od niespodziewanej 
wizyty pewnego pana, który wraz 
ze znajomymi kupił dla potrzebu-
jących sprzęt AGD i zapytał dy-
rektor Marii Wojtylak czy szkoła 
nie mogłaby się do akcji przyłą-
czyć – odpowiedź była oczywista.

Co roku, od listopada, trwają 
tam przygotowania i pakowanie 
paczek, w które zaangażowani są 
nauczyciele, pracownicy szkoły, 
uczniowie i rodzice. 

– Ponieważ jesteśmy szkołą in-
tegracyjną, staramy się wybierać 
rodziny, w których są niepełno-
sprawne dzieci – mówiła nam Do-
rota Szalewicz, szkolna koordy-
nator akcji. – Wiemy, że w jednej  

z tych rodzin jest uczeń naszej 
szkoły, ale nie wiemy czy w tej, 
którą wybraliśmy. W ubiegłych la-
tach, kiedy mieliśmy rodziny spo-
za Łowicza, jeździliśmy do nich 
razem z uczniami. Wiele dzieci 
było naprawdę w szoku, widząc, 
że w tych czasach i tak niedale-
ko ktoś może żyć aż tak biednie. 
Udział w takich akcjach otwiera 
oczy, kształtuje wrażliwość.

W paczce przygotowanej  
w „Siódemce” znalazły się m.in. 
artykuły pierwszej potrzeby  
i ubrania, ale także inne rzeczy,  
w tym bojler czy gra „FIFA’08” 
na X-boxa. Okazało się bowiem, 
że jeden z chłopców w tej rodzinie 
dostał już kiedyś w prezencie kon-
solę, która jednak stała dotąd nie-
używana, bo rodziny nie stać było 
na kupienie gier na nią.

– Kupując rzeczy do tej paczki 
u łowickich sprzedawców i przed-

siębiorców chyba za nic nie za-
płaciliśmy pełnej, normalnej ceny 
– mówiła nam Dorota Szalewicz. 
– Ludzie są już tak przyzwycza-
jeni, że na samo hasło „Szlachet-
na paczka” z miejsca opuszczają 
cenę, a niektórzy nawet przekazu-
ją coś za darmo.

Mundurowi aktywnie 
pomagają 
Co roku w akcję zaangażowani 

są m.in. strażacy Państwowej Stra-
ży Pożarnej w Łowiczu. Tradycyj-
nie już nie tylko skompletowali od 
siebie „paczkę”, ale też pomagali 
w przewożeniu innych paczek do 
domów beneficjentów. Przez dwa 
dni finału akcji łowicki sztab miał 
do dyspozycji strażacki samochód 
wraz z kierowcami. – Cieszymy 
się ze sprawnej organizacji akcji,  
a przede wszystkim z zaangażo-
wania naszych funkcjonariuszy, 
którzy poświęcali swój wolny 
czas i pieniądze w tak szlachet-
nym celu – mówił nam st. kpt. Ar-
kadiusz Makowski, zastępca ko-
mendanta.

W tym roku w akcję włączyli 
się też funkcjonariusze i pracow-
nicy cywilni Komendy Powiato-
wej Policji w Łowiczu. Ich pomoc 
trafiła do czteroosobowej rodziny. 

Pomoc dla Natanka  
i jego rodziców
Przykładem rodziny potrzebu-

jącej paczki mogą być państwo 
Szwaroccy, mieszkający w Pia-
skach pod Nieborowem. To mło-
de małżeństwo opiekujące się 
synkiem Natankiem, który po-

trzebuje niezwykle kosztownej 
terapii (jedna dawka leku, który 
może go uratować, to koszt ok. 
0,5 mln zł, w tym roku potrzeb-
ne były 3 takie dawki). Szwa-
roccy wciąż odkładają i zbierają 
pieniądze. – Dzięki „Szlachetnej 
paczce” to, co normalnie musie-
libyśmy wydać na przygotowa-
nia do świąt, np. żywność, ubran-
ka czy węgiel na opał, możemy 
teraz przeznaczyć na leczenie 
i rehabilitację Natanka – mówiła 
nam, wyraźnie wzruszona, Eweli-
na Szwarocka. 

Paczka dla rodziny z Piasków 
została przygotowana przez Fi-
t&Jump Łowicz. Wraz z Karo-
liną Antoniak wręczyły ją rodzi-
nie instruktorki Katarzyna Słoma 
i Dagmara Koza, które na miej-
sce zawiózł kierowca Zakładu 
Usług Komunalnych w Łowiczu 
(kolejna z instytucji aktywnie za-
angażowanych w akcję, szczegól-
nie ważna od strony logistycznej, 
podobnie jak Powiatowy Zarząd 
Dróg). – Jesteśmy tu jako repre-
zentacja, ale paczka została skom-
pletowana także dzięki uczestni-
kom zajęć, których nie trzeba było 
do tego długo namawiać – mówiła 
nam Katarzyna Słoma. 

– Cieszę się, że jedna z paczek 
trafiła właśnie do rodziców Natan-
ka, których podziwiam za ich od-
danie i zapał w walce o zdrowie 
chłopca – mówiła nam Karolina 
Antoniak. – To bardzo młodzi lu-
dzie, a przy tym wykazujący się 
wielką dojrzałością i odpowie-
dzialnością, zaś sam Natan to fan-
tastyczne dziecko.   tm
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Dara Foks i Natalia Jachurska�–�jedne�z�wielu�wolontariuszek�przygotowujących�paczki�w�zsP�nr�3.�

Dzięki�„szlachetnej�
paczce”�to,�co�normalnie�
musielibyśmy�wydać��
na�przygotowania��
do�świąt,�na�przykład�
żywność,�ubranka��
czy�węgiel�na�opał,�
możemy�teraz�
przeznaczyć�na�leczenie�
i�rehabilitację�Natanka.

Agnieszka Kołaczek i Karolina Antkowiak�–�dzielne�kobiety�
zaangażowane�niemal�w�każdą�akcję�charytatywną�na�terenie�łowicza.

Pakowanie podarunków w�szkole�Podstawowej�nr�7�w�łowiczu.

Ewelina Szwarocka i mały Natanek, a�także�jego�tata�Tomasz,�który�
był�w�pracy�w�momencie�odwiedzin�„szlachetnej�paczki”�są�wdzięczni�
wszystkim�wolontariuszom�i�darczyńcom.�
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Zduńska Dąbrowa – Nienburg�|�zespół�szkół

Zdobywają doświadczenie za granicą
18 uczniów kształcących się 
w Technikum Weterynarii 
w Zespole Szkół Centrum 
Kształcenia Rolniczego 
w Zduńskiej Dąbrowie 
od opieką nauczycieli 
przedmiotów zawodowych 
Marleny Janik i Magdaleny 
Bajeny 19 listopada 
rozpoczęła dwutygodniowy 
staż w ośrodku DEULA  
w Nienburgu.

Staż ten jest elementem pro-
jektu realizowanego w ramach 
programu Erasmus+ i jest zatytu-
łowany „Profilaktyka, metafilak-
tyka i terapia w ochronie zdrowia 
zwierząt – szansą dobrej pracy dla 
absolwentów szkół rolniczych po-
wiatu łowickiego na rynku euro-
pejskim”. 

Realizacja projektu trwa od 
września 2016 roku i  obejmuje 
szereg działań mających na celu 
doskonalenie wiedzy teoretycznej 
i praktycznej uczniów. Wyjazd do 
Nienburga poprzedziły intensyw-
ne przygotowania, np. od kwietnia 
uczniowie klas III i IV technikum 

brali udział w zajęciach pedago-
gicznych i merytorycznych. Ich 
celem było doskonalenie znajo-
mość języka niemieckiego oraz 
poznawanie kultury i zwyczajów 
panujących w Niemczech. Były 
też zajęcia dotyczące zasad odby-
wania samego stażu.

W trakcie dwutygodniowego 
pobytu w Niemczech uczniowie 
ze Zduńskiej Dąbrowy będą mieli 
okazję zapoznać się z najnowszy-
mi technologiami stosowanymi  
w produkcji zwierzęcej, dosko-
nalić umiejętności z zakresu pie-
lęgnacji zwierząt gospodarskich  
i wykonywania zabiegów wetery-
naryjnych. Młodzież zapoznawać 

się też będzie z zagadnieniami 
ochrony środowiska związanymi 
z produkcją zwierzęcą, zasadami 
bezpieczeństwa i higieny pracy 
w gospodarstwie rolnym. 

Na zakończenie stażu wszyscy 
jego uczestnicy otrzymają certy-
fikaty po polsku i niemiecku oraz 
dokument Europass mobilność, 
potwierdzający zdobyte umiejęt-
ności i kwalifikacje. 

Dla uczestników udział w pro-
jekcie jest bezpłatny. Koszty zwią-
zane z dodatkowymi zajęciami  
w szkole, podróżą, zakwaterowa-
niem, wyżywieniem i przejazda-
mi lokalnymi są pokrywane przez 
Unię Europejską,  opr. mwk
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Młodzież ze szkoły w Zduńskiej Dąbrowie�biorąca�udział�w�projekcie.�

RZUT OKIEM |�PAsOWANIE�W�sTOKROTCE

Ponad 30 dzieci w wieku od 3 do 5 lat przystąpiło dzisiaj, 28 listopada, do pasowania na przedszkolaka 
w Przedszkolu nr 1 „Stokrotka”. Dzieci�zaprezentowały�program�wierszy�i�piosenek�przed�swoimi�rodzicami,�
dziadkami�i�rodzeństwem.�Następnie�dyrektor�Agnieszka�Walczak�pasowała�je�dużym�ołówkiem��
na�przedszkolaka.�aa 

Łowicz�|�Interpunkcja�dała�się�we�znaki�

Bez mistrza 
ortografii w I LO
Nie udało się wyłonić mistrza ani nawet wicemistrza 
16. edycji Powiatowego Konkursu Ortograficznego, 
którego organizatorem jest I LO w Łowiczu. Byli 
licealiści, którzy napisali dyktando bez żadnego błędu 
ortograficznego, ale niestety polegli na interpunkcji. 
Najlepsi byli uczniowie „Chełmońskiego” i „Kopernika”.

W tym roku do konkursu przy-
stąpiło 32 uczniów szkół ponad-
gimnazjalnych. 7 listopada napi-
sali tekst pt. „Szkoła wyłudzania”, 
którego autorem jest Paweł Łu-
ków. Poruszał on problematy-
kę uczciwości, a dokładniej tego, 
dlaczego nie warto ściągać na eg-
zaminach i jakie konsekwencje 
może to mieć w późniejszym ży-
ciu. 

– Trudność sprawiła nie tyle or-
tografia, chociaż u niektórych było 

nawet po 10 błędów, ale to bardziej 
z interpunkcją mieliście problem 
– mówiła polonistka z I liceum 
Beata Bończak. Z tego właśnie 
powodu nie udało się wyłonić ni-
kogo, kogo można by w tym roku 
mianować „Mistrzem Ortografii 
2017”, bo przypomnijmy, że aby 
nim zostać, trzeba napisać dyktan-
do nie robiąc ani jednego błędu. 

Komisja konkursowa zdecy-
dowała o przyznaniu równorzęd-
nych nagród dla uczniów, którzy 

nie zrobili w swojej pracy błę-
dów ortograficznych. Byli nimi 
Aleksandra Jurkiewicz i Katarzy-
na Wojciechowska z I LO oraz 
Mateusz Jagiełło z II LO. Z kolei 
wyróżnienia w konkursie powę-
drowały do Aleksandry Filipo-
wicz z Pijarskiego Liceum Ogól-
nokształcącego oraz Kingi Jaros 
z ZSP nr 2. 

A jak tekst ocenili sami ucznio-
wie? – Wiedziałam, że ortogra-
fia poszła mi w miarę dobrze, 
natomiast nie byłam pewna, co 
do interpunkcji: kilkakrotnie za-
stanawiałam czy i gdzie wstawić 
przecinek. Dlatego uważam, że 
interpunkcja była dosyć trudna 
– mówi nam Aleksandra Jurkie-
wicz, uczennica klasy I humani-
stycznej w I LO. 

Przyznaje, że i tak jest z siebie 
bardzo zadowolona, bo nie popeł-
niła żadnego błędu ortograficz-
nego, co – jak sądzi – ma zwią-
zek z tym, że czyta dużo książek,  

a język polski jest jej mocną stro-
ną. Jako ciekawostkę warto wspo-
mnieć, że rok temu udało się wy-
łonić mistrza ortografii w tym 
konkursie, a została nim Karo-

lina Jóźwiak, ucząca się wtedy  
w I klasie w liceum im. Józefa 
Chełmońskiego, co ciekawe – na 
profilu matematycznym z rozsze-
rzonymi biologią i chemią. aa
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Nagrody w konkursie ortograficznym otrzymały (od lewej): Katarzyna�Wojciechowska�i�Aleksandra�Jurkiewicz�
z�I�LO,�zaś�wyróżnienie�w�imieniu�ucznia�II�LO�Mateusza�Jagiełło�odebrała�nauczycielka�Marzena�Iwańska.��
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Kocierzew Płd. |�Konkurs�rozstrzygnięty�

Lalka „Kocierzewianka” 
będzie promować gminę

W piątek, 8 grudnia, w Gminnej 
Bibliotece Publicznej w Kocierze-
wie Płd. rozstrzygnięty został kon-
kurs na maskotkę gminy – lalkę 
przedstawiającą „Kocierzewian-
kę” w jej tradycyjnym stroju. Wy-
różniona została lalka autorstwa 
Alicji Brzozowskiej z Wicia. 

Do konkursu wpłynęło 8 prac, 
wykonanych przez mieszkańców 
gminy Kocierzew Płd. W więk-
szości autorstwa pań, ale swoją lal-
kę zgłosił też właściciel muzeum 
ludowego w Sromowie Wojciech 
Brzozowski. 

Wójt Agnieszka Wojda przy-
znała, że komisja konkursowa 
miała dylemat związany z wybo-
rem najpiękniejszej „Kocierze-
wianki”. Przyznała, że wszyst-
kie lalki są piękne i zachwycają 
starannością wykonania, ale nie-
które są bardziej podobne do 
Łowiczanek. Tradycyjny strój 
kocierzewski nieco się różni od ło-
wickiego, m.in. kolorystyką i haftem  
na spódnicy, a także posiadaniem 
czarnego fartucha. 

Biorąc pod uwagę to, która lal-
ka miała najwięcej elementów 
kocierzewskich, komisja zdecy-
dowała o przyznaniu wyróżnie-
nia dla hafciarki Alicji Brzozow-
skiej z Wicia. Tuż po ogłoszeniu 
wyników wójt poprosiła twórczy-
nię o wykonanie kolejnych kilku 
egzemplarzy lalki, które będzie 
można komuś wręczyć i w ten 
sposób promować gminę. 

Alicja Brzozowska powiedzia-
ła nam, że haftowaniem zajmuje 
się już od 50 lat, a jej prace sprze-
dawane są w punktach ze sztuką 

ludową m.in. w Krakowie, War-
szawie i na ul. Zduńskiej w Łowi-
czu. Szyje ona m.in. torby filcowe 
i chusty z haftami, stroje łowickie 
na różne uroczystości (np. chrzty 
i komunie), wykonała je też m.in. 
dla potrzeb zespołów polonijnych 
w Kanadzie i Australii. – Tak na-
prawdę haft można umieścić 
wszędzie – mówiła nam. 

W ciągu swojej działalności 
ubrała już wiele lalek (trudno jej 
zliczyć ile), ale powiedziała, że 
wszystkie były Łowiczankami.  
– Kupuję plastikowe lalki w hur-
towni i szyję dla nich ubrania  
– opowiada. Co ciekawe, lalkę 
„Kocierzewiankę” wykonała po 
raz pierwszy właśnie na potrzeby 
gminnego konkursu, dlatego tym 
bardziej cieszy się, że została do-
ceniona. 

O hafciarce z Wicia, jej pra-
cy i dziełach napiszemy wkrótce 
osobny artykuł na łamach Nowe-
go Łowiczanina.  aa 

Łyszkowice�|�Wielu�zaproszonych�na�opłatek�w�GOKis

Nie tylko władza kształtuje wizerunek gminy
8 grudnia, wzorem poprzednich lat, do Gminnego Ośrodka 
Kultury i Sportu zostali zaproszeni radni, sołtysi, dyrektorzy 
placówek oświatowych, strażacy, działający na terenie 
gminy przedsiębiorcy, przedstawicielki Kół Gospodyń 
Wiejskich, proboszczowie i inne osoby wpływające  
przez cały czas na życie gminy Łyszkowice.

Pierwszą odsłoną spotkania 
były niezwykle oryginalne jasełka 
pt. „Tak, On jest królem!”, zapre-
zentowane przez uczniów Szko-
ły Podstawowej im. Józefa Cheł-
mońskiego w Łyszkowicach. 
Historia narodzin Chrystusa zo-
stała zaprezentowana w momen-

tami uwspółcześnionej wersji, zaś 
w scenariuszu i tekście finałowej 
piosenki były bezpośrednie na-
wiązania do powiatu łowickiego 
i gminy Łyszkowice. Uniwersalne 
było z kolei przesłanie – mówiące 
o właściwym sensie przeżywania 
Bożego Narodzenia. Za przygoto-

wanie przedstawienia odpowiada-
ła nauczycielka Marzena Kwiat-
kowska.

Po występie przyszedł czas 
na przemówienia, kierowane do 
wszystkich zaproszonych, w tym 
także do przedsiębiorców, któ-
rych rola co roku jest szczególnie 
podkreślana. – To dzięki pomocy 
finansowej od przedsiębiorców, 
którą otrzymuje gmina, strażacy  
na zakup sprzętu, szkoły na zakup 
pomocy dydaktycznych czy klub 
sportowy „Laktoza”, udało się 
szybciej poprawić warunki działal-
ności tych podmiotów – podkreślił 

wójt Adam Ruta. Przypomniał też 
najważniejsze w kończącym się 
roku inwestycje oraz zorganizowa-
ne w tym czasie imprezy. 

Po przemówieniach przystą-
piono do wzajemnego składa-
nie sobie życzeń i dzielenia się 
opłatkiem poświęconym przez 
ks. Jerzego Modelewskiego, pro-
boszcza parafii św. Kazimierza 
Królewicza w Łyszkowicach. Wi-
zytę złożył też Mikołaj, wręcza-
jąc zaproszonym gościom paczki 
z upominkami. Tradycyjnie już, 
wszyscy zostali potem zaproszeni 
na wspólną kolację.   tm

RZUT OKIEM�|�TęCzOWI�MARzyCIELE

Składająca się w dużym stopniu z dzieci z Mysłakowa 69 Gromada 
Zuchowa „Tęczowi Marzyciele” ze�szczepu�Drużyn�Wiejskich�zHP�Blih�
była�2�grudnia�w�muzeum�w�Wilanowie.�–�znamy�już�dobrze�Nieborów,�
gdzie�mieszkali�książęta,�a�teraz�chcieliśmy�poznać�jak�mieszkał�król��
i�jak�wyglądało�królewskie�życie�–�powiedziała�nam�opiekun�grupy�sylwia�
salamądra.�Około�30�zuchów,�z�których�najmłodszy�miał�4�lata,�wzięło�
udział�w�grze�terenowej�w�parku�–�dzieci�szukały�skarbu�i�obserwowały�
ptaki,�po�czym�zwiedziły�pałac,�poznając�życie�codzienne�gospodarzy�
pałacu�króla�Jana�III�sobieskiego�i�jego�żony,�królowej�Marysieński. tb
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Jasełkowe występy dzieci ze szkół gminy Łyszkowice gwarantują�
dobrą�zabawę.�Podczas�tej�uroczystości�prezentowali�się�uczniowie�szkoły�
Podstawowej�w�łyszkowicach.�
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W konkursie wyróżniona została 
lalka�wykonana�przez�hafciarkę�
Alicję�Brzozowską�z�Wicia.�
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REKLAMA

Gmina Zduny�|�złote�Gody�trzynastu�par

Dotrzymane zobowiązanie
z przysięgi małżeńskiej
– Każdy okres w życiu małżeńskim ma swoje blaski i cienie, sukcesy i klęski, a wspólne życie 
małżeńskie to umiejętność życia z drugą osobą, konieczność zawierania kompromisów, to wola dawania 
innym i oczekiwanie zrozumienia naszych słabości – mówił wójt Gminy Zduny Jarosław Kwiatkowski 
do par małżeńskich, które przybyły 8 grudnia do Domu Kultury na uroczystość swoich Złotych Godów. 

Podkreślał też, że 50 przeży-
tych przez jubilatów lat dowodzi 
tego, że dochowali oni zobowią-
zania z przysięgi małżeńskiej. 
Życzył im kolejnych 50 lat razem. 

Gmina Zduny przygotowała 
dla par imprezę z bogatym pro-
gramem, pojawiła się też nie-
planowana niespodzianka – wy-
łączenie prądu. Organizatorzy 
poradzili sobie i z tym, zmienia-
jąc kolejność poszczególnych 
punków spotkania. Na wstępie 
wyemitowano amatorski film 
wprowadzający w tematykę mał-
żeństwa – z kadrami z prawdzi-
wego wesela i Marszem Men-
delssohna. Po nim gości powitała 
kierownik USC Ewa Szkopiak, 
która wygłosiła przemówienie  
na temat trwałości małżeństwa, 
po którym przedstawiła każdą  
z par świętujących 50-lecie. Przy-
było ich 13. 

W tym momencie, gdy mia-
ła zostać pokazana prezentacja 
ślubnych zdjęć jubilatów, wszy-
scy zostali zaskoczeni wspo-
mnianym wyłączeniem prądu  
z powodu awarii. Gdy ustalono, 

że przerwa może potrać 20 minut, 
zmieniono scenariusz imprezy  
i nastąpiła kulminacyjna chwila 
– wręczenie medali przyznanych 
przez Prezydenta RP. Medale za 
Długoletnie Pożycie Małżeńskie 
wręczali wójt Jarosław Kwiat-
kowski i przewodniczący Rady 
Gminy Wiesław Dałek, którego 
rodzice – Zofia i Stanisław Dał-
kowie z Bąkowa Dolnego – byli 
w gronie jubilatów.

Medale otrzymali również: Lu-
cyna i Tadeusz Adamscy z No-
wych Zdun, Kazimiera i Leon 
Białasowie z Bąkowa Dolnego, 
Zofia i Mirosław Gorzkowscy  
z Jackowic, Julianna i Jan Kołacz-
kowie z Retek, Teresa i Jan Pa-
zgierowie ze Złakowa Borowego, 
Lucyna i Władysław Rosłonkowie 
ze Złakowa Kościelnego, Maria  
i Jan Ręciccy z Wiskienicy Dolnej, 
Leokadia i Bolesław Roszewscy  
z Bogorii Dolnej, Irena i Stanisław 
Ryłkowie ze Zdun, Stanisława  
i Jan Stasiakowie z Bąkowa Gór-
nego, Jan i Teresa Wódka z Bąko-
wa Dolnego oraz Zofia i Wiesław 
Wysoccy z Nowych Zdun. 

Oprócz nich, medale zostały 
przyznane nieobecnym na uroczy-
stości parom z Bąkowa Dolnego: 
Genowefie i Sewerynowi Bończa-
kom, Mariannie i Stefanowi Cią-
pałom, Alinie i Stanisławowi Mo-
stowskim oraz Mariannie i Janowi 
Słupskim. 

Po wręczeniu medali w sali wi-
dowiskowej DK w Zdunach, gdy 
wójt zaczął przemawiać, rów-
nie nagle prąd włączono i dalsza 
część jubileuszu odbywała się 
według planu. Wystąpiły dzieci 
oraz Zespół Wokalny Seniorów 
„Wrzos”, zaprezentowano zdjęcia 
jubilatów sprzed pół wieku, za-
proszono wszystkich do wzniesie-
nia toastu, odśpiewania „Sto lat”  
i degustacji tortu. 

Już nie wypada  
się kłócić
Z kilkoma parami rozmawiali-

śmy o ich życiu i piątkowym ju-
bileuszu. Zofia i Stanisław Dał-
kowie (oboje pochodzą z Bąkowa 
Dolnego) 50. rocznicę ślubu ko-
ścielnego obchodzili 30 kwiet-
nia. Pamiętają dokładnie, że była 

to niedziela, ponieważ wtedy 
było tak przyjęte, że śluby w ko-
ściele udzielane były w niedziele. 
Cywilny zawarli w sobotę, dzień 
wcześniej. 

Pani Zofia, pytana o to, jak uda-
ło im się spędzić tyle czasu ra-
zem, odpowiada, że małżeństwa 
zawierane kiedyś nie rozwodzi-
ły się. Nie kojarzy, aby z tych za-
wartych w 1967 roku – a pamięta, 
że bardzo wiele par brało wtedy 
ślub – ktoś się rozwiódł. Ludzie 
zajmowali się pracą i życiem co-
dziennym. 

Kto ustępował? – pytaliśmy ju-
bilatki. – Czasami zdarzało się, 
że była różnica zdań i żadne nie 
chciało ustąpić – bo przecież mał-
żeństwo to dwie osoby o różnych 
charakterach – ale nie było źle. Te-
raz to już nie wypada i nie ma o co 
się kłócić – mówi z uśmiechem. 

Doczekali syna i córki, mają 
trzech wnuków. Dałkowie praco-
wali oboje w gospodarstwie i nie 
ukrywają, że było co robić, a praca 
była ciężka, bo przecież nie było 
takich maszyn jak dzisiaj. 

 str. 26

Teresa i Jan Wódka�z�Bąkowa�Dolnego.

Medal otrzymuje Irena Ryłek ze Zdun,�obok�niej�mąż�stanisław.

Zofia i Mirosław Gorzkowscy�z�Jackowic.�
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WSPOMNIENIA�|�POzOsTANą�W�NAszEJ�PAMIęCI ODESZlI OD NAS�|�29.11.2017�–�9.12.2017

�20 września:�Mariusz�Kolis,�
l.35�(zmarł�w�Anglii).

�29 listopada: 
Barbara�Lasota,�l.48;�
Teresa�Paliwoda,�l.67,�łowicz.

�2 grudnia:�Gabriel�Lewiński,�
l.89.

�3 grudnia: Juliusz�Pilich,�l.81;�
Anna�Miazek,�l.70;�
Henryk�Opaliński,�l.72.

�4 grudnia:�stanisława�

Kunikowska,�l.91.
�5 grudnia:�Jan�Wielemborek,�

l.84;�Józefa�Dobrowolska,�l.64;�
Bronisław�Kołubański,�l.77;�
zbigniew�Cieślak,�l.61.

�6 grudnia:�Edward�
Kaczmarek,�l.89,�Głowno.

�8 grudnia:�Jadwiga�
Włodarczyk,�l.63.

�9 grudnia:�Antoni�Jaszczak,�
l.88.

REKLAMA

We wrześniu bieżącego roku, 
w wieku niespełna 77 lat, zmarł 
Ireneusz Jankowski, samorządo-
wiec i społecznik, pierwszy po 
reformie samorządowej 1990 r. 
wójt gminy Głowno, jeden z gro-
na założycieli Stowarzyszenia 
Przyjaciół Wsi Piaski Rudnickie, 
zapamiętany jako dobry gospo-
darz i budowniczy gminnej sieci 
wodociągowej. 

Ireneusz Jankowski urodził się 
2 października 1940 r. w Płocku, 
był synem Feliksa i Wacławy. 
Ukończył Szkołę Podstawową, 
a następnie uczył się w Liceum 
Ogólnokształcącym w Płoc-
ku. Kolejnym krokiem w nauce 
były studia na Wydziale Ogrod-
niczym Akademii Rolniczej 
w Poznaniu – specjalizacja Sa-
downictwo.

Zawodowo związany był z rol-
nictwem. Kierował państwowym 
gospodarstwem w Ksawerowie, 
a następnie, po przeprowadzce 
do Piasków Rudnickich na po-
czątku lat 70-tych, wraz z żoną 
Honoratą prowadził tu pieczar-
karnię. W nowym miejscu za-
mieszkania Ireneusz Jankowski 
szybko zjednał sobie sympatię 
sąsiadów i w latach 80-tych peł-
nił już funkcję sołtysa. Po refor-
mie samorządowej, w 1990 r., 
został wybrany na radnego Rady 
Gminy Głowno z okręgu Rud-
niczek – Piaski Rudnickie. Jako 
radny, został wybrany na wójta 
– w pierwszej kadencji wójt wy-
bierany był przez radnych, z ich 
grona. 

Ireneusz Jankowski był wój-
tem gminy Głowno przez dwie 
kadencje: 1990-1994 oraz 1994-
1998. W tym okresie gmina prze-
szła głębokie zmiany, a zarówno 
wójt, jak i radni obu kadencji, zo-
stali zapamiętani przede wszyst-
kim jako budowniczowie gmin-
nej sieci wodociągowej. W tym 
okresie położono kilometry rur, 
po dziś dzień służące miesz-
kańcom wsi do zaopatrywania 
w wodę ich domów i gospo-
darstw. Wybudowano główne 
wodociągi: Rudniczek – Lubian-
ków, Ziewanice, Boczki Doma-

radzkie, Popów, Mąkolice, Wola 
Mąkolska – Koźle, Kadzielin 
– Głowno, Dąbrowa – Waliszew 
czy Konarzew – Domaniewice. 
Składały się z wielu odcinków 
sieci, realizowanych w poszcze-
gólnych latach – generalnie nie-
mal cała gmina została w tym 
okresie zwodociągowana. Po-
nadto, w czasie dwóch kaden-
cji Ireneusza Jankowskiego na 
stanowisku wójta gm. Głowno 
wybudowano kilka dróg: dwie 
drogi w Ostrołęce, drogę Lu-
bianków – Borki i Borki – Dmo-
sin oraz drogę Karnków – Po-
pówek – Boczki Domaradzkie. 
W 1997 r. zainwestowano w dwie 
ekologiczne oczyszczalnie ście-
ków przy szkołach w Lubianko-
wie i Mąkolicach. 

Z wójtem Jankowskim, jako 
urzędniczka Urzędu Gminy 
Głowno, współpracowała m.in. 
obecna sekretarz gminy Jolan-
ta Szkup, która wspomina go 
przede wszystkim jako bardzo 
dobrego człowieka, bezkonfl ik-
towego, życzliwie nastawionego 
do mieszkańców i zawsze goto-
wego porozmawiać z każdym: 
– Drzwi do jego gabinetu były 
otwarte, z każdą sprawą można 
było przyjść, zapytać.

– To był bardzo porządny 
człowiek, wyważony i stonowa-
ny – tak wspomina byłego wój-
ta Ireneusz Furga, wieloletni pra-
cownik urzędu, kierujący biurem 
rady gminy. 

– To właśnie pan wójt Irene-
usz Jankowski w 1994 r. powo-
łał mnie na stanowisko skarb-
nika gminy – opowiada z kolei 
skarbnik gminy Głowno Ceza-
ra Stokowska. – Był bardzo spo-
kojnym, dobrym szefem. Bardzo 
mile go wspominam. Ostatni raz 
spotkaliśmy się chyba półtora 
roku temu, gdy razem z panem 
wójtem Markiem Jóźwiakiem 
odwiedziliśmy państwa Jankow-
skich w domu, by wręczyć im 
Medale za Długoletnie Pożycie 
Małżeńskie. 

Uroczyste to wydarzenie mia-
ło miejsce dokładnie 22 czerwca 
2016 r. 

Podobnie pozytywnie Irene-
usz Jankowski odbierany był 
w swojej wsi. Jerzy Cybulski, rad-
ny i członek Stowarzyszenia Na 
Rzecz Rozwoju Wsi Piaski Rud-
nickie w Gminie Głowno, wspo-
mina, że zarówno pan Ireneusz, 
jak i jego żona Honorata byli bar-
dzo aktywnymi członkami, a ich 
syn Krzysztof pełnił funkcję pre-
zesa stowarzyszenia. To państwo 
Jankowscy przekazali blachę 
i inne materiały na budowę zada-
szonej wiaty, która po dziś dzień 
służy na organizację imprez dla 
społeczności lokalnej. Zależało 
im na integracji mieszkańców, 
chętnie uczestniczyli w różnych 
wydarzeniach, aktywnie włącza-
jąc się w ich przygotowywanie. 

– Pan Ireneusz Jankowski to 
był bardzo porządny człowiek, 
udzielał się w naszym stowarzy-
szeniu. Obydwoje z małżonką 
bardzo dużo pomagali – opowia-
da Jerzy Cybulski. 

Ponadto Ireneusz Jankowski 
w okresie swojej aktywności za-
wodowej i publicznej zasiadał 
także w zarządzie Banku Spół-
dzielczego w Głownie. 

Prywatnie najważniejsza była 
dla niego rodzina, w której bar-
dzo dobrze się czuł i bardzo lubił 
wspólne spotkania i rozmowy. 
Niezwykle ważną dla Ireneusza 
Jankowskiego chwilą były naro-
dziny ukochanej, jedynej wnucz-
ki Wiktorii. 

Interesował się historią Polski, 
począwszy od chrztu w 966 r. po 
czasy współczesne. Z dużym za-
miłowaniem czytał książki histo-
ryczne, opowiadające o wyda-
rzeniach od czasów starożytnych 
po współczesność, a także auto-
biografi e sławnych ludzi. Wol-
ny czas spędzał na spotkaniach 
w gronie rodzinnym oraz wy-
cieczkach krajoznawczych po 
Polsce.

Ireneusz Jankowski zmarł 23 
września 2017 r. Został pochowa-
ny 27 września 2017 r. na cmen-
tarzu w Dmosinie. Rankiem 
tego dnia, na sesji Rady Gminy 
Głowno, pamięć zmarłego wójta 
uczczono minutą ciszy.  ewr

Ireneusz Jankowski (1940-2017) 

 Ireneusz Jankowski
  (1940-2017)
Były�wójt�gminy�Głowno,�
który�urząd�ten�sprawował�
dwukrotnie,�w�kadencjach�
1990-1994�i�1994-1998,�
kiedy�to�wybudowana�została�
gminna�sieć�wodociągowa.�
zapamiętany�jako�dobry�
gospodarz�gminy,�a�w�swojej�
wsi�–�jeden�z�założycieli�
stowarzyszenia�Na�Rzecz�
Rozwoju�Wsi�Piaski�Rudnickie,�
społecznik,�człowiek�życzliwy�
ludziom.�zmarł�23�września�
tego�roku.
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Sobota |�Wizytacja�kanoniczna�

Biskup Wojciech Osial wizytował 
parafię św. Piotra i Pawła
Co biskup lubi jeść, jak spędza wakacje i czas wolny, 
jakiej drużynie piłkarskiej kibicuje i ile zarabia  
– te i inne pytania mieli okazję zadać bp. Wojciechowi 
Osialowi uczniowie Zespołu Szkolno-Przedszkolnego  
i Gimnazjum w Sobocie. Biskup spotkał się z nimi  
6 grudnia w ramach wizytacji kanonicznej miejscowej 
parafii św. Apostołów Piotra i Pawła.

Biskup pomocniczy diecezji ło-
wickiej Wojciech Osial odwiedził 
szkołę w towarzystwie probosz-
cza z Soboty ks. Mirosława Krze-
szewskiego oraz dziekana deka-
natu piątkowskiego ks. Stanisława 
Poniatowskiego. Już przed bramą 
do placówki goście zostali przy-
witani przez dyrektorów Barba-
rę Pawlaczyk z ZS-P i Wojciecha 
Szcześniaka z Gimnazjum oraz 
parę uczniów w łowickich stro-
jach ludowych – Maję Siejkę oraz 
Jakuba Prośniewskiego, którzy 
zaprowadzili biskupa do szkoły.  
W holu na piętrze czekała już  
na niego cała społeczność szkol-
na, która powitała wchodzącego 
dostojnika piosenką. 

Biskupa oraz towarzyszących 
mu księży zaproszono do obej-
rzenia spektaklu o tematyce bo-
żonarodzeniowej, który wystawili 
uczniowie podstawówki i gimna-
zjaliści. Został on przygotowany 
pod kierunkiem nauczycielek reli-
gii Agaty Jońskiej (z gimnazjum) 
oraz Anny Tatuch (ze szkoły pod-
stawowej), a o oprawę muzyczną 
zadbał Zbigniew Bińczak. Przed-
stawienie opowiadało o wigilij-
nym spotkaniu ludzi z różnym ży-
ciowym bagażem, oczekujących 
na dworcu na przyjazd pociągu. 
Między bezdomną staruszką, na-

stoletnim uciekinierem z domu, 
chorą dziewczyną, synem alkoho-
lika i wychowankami domu dziec-
ka znalazło się miejsce dla Maryi 
z Józefem i nowonarodzonego Je-
zusa. W finale wszystkich aktorów 
oraz publiczność połączyły słowa 
piosenki „Przekażcie sobie znak 
pokoju”. 

Biskup Osial był zachwyco-
ny treścią przedstawienia i za-
chęcił wszystkich do nagrodze-
nia młodych aktorów gromkimi 
oklaskami. Później, w rozmo-
wie z dziećmi, wiele uwagi po-
święcił właściwemu przeżyciu 
zbliżających się świąt. Mówił, 
że prawdziwe Boże Narodzenie 
nastanie, gdy Jezus narodzi się 
ludzkich w sercach. Pytał dzieci 
o to, jak mogą przygotować się do 
świąt poprzez spełnianie dobrych 
uczynków, pomaganie w domu, 
dzielenie się i po prostu obdarza-
nie się na co dzień życzliwością  
i uśmiechem. 

Przypomniał też historię św. 
Mikołaja – biskupa, który poma-
gał ubogim. Dopytywał czy dzie-
ci pisały listy do Mikołaja i czy 
znalazły już jakieś upominki. Bi-
skup chętnie odpowiadał też na 
szereg kierowanych do niego py-
tań. Uczniowie z Soboty chcie-
li m.in. wiedzieć jak spędza czas 

wolny (jeździ na rowerze, czyta 
książki), dokąd jeździ na waka-
cje (w tym roku spędził tydzień 
na Mazurach, ale lubi też gór-
skie wędrówki), czy dużo pracu-
je (dużo, zwykle jest bardzo za-
jęty) i ile zarabia na dzień (nie 
otrzymuje wynagrodzenia w ta-
kim rozumieniu jak inni pracu-
jący dorośli, ale ma zapewniony 
byt), czy od dzieciństwa chciał 
zostać biskupem (dość wcześnie 
zaczął myśleć o tym, że może zo-
stanie księdzem), co najbardziej 
lubi jeść (makaron ze wszelkimi 
sosami), której z zagranicznych 
drużyn piłkarskich kibicuje (FC 

Barcelona) oraz jak spędzi wigi-
lię (najpierw będzie na wiecze-
rzy u rodziców, później spotka się  
z biskupami i księżmi, a następ-
nie odprawi pasterkę w Rawie 
Mazowieckiej). 

Po długiej serii pytań i od-
powiedzi ks. biskup przekazał  
na ręce dyrektor Barbary Pawla-
czyk pamiątkowy album oraz sło-
dycze, które przywiózł dla dzieci  
z okazji mikołajek. 

Spotkanie zakończyło się 
puszczeniem iskierki miłości,  
odmówieniem modlitwy, błogo-
sławieństwem i podarowaniem 
gościowi figurki anioła, wykona-

nej przez dzieci. Po pożegnaniu się  
z uczniami, ks. biskup udał 
się jeszcze na spotkanie z gro-
nem pedagogicznym, a po nim  
miał odwiedzić ośrodek zdro-
wia w Sobocie, by następnie  
w remizie miejscowej OSP spo-
tkać się z delegacjami jedno-
stek strażackich z terenu para-
fii: OSP Zakrzew, OSP Sobota,  
OSP Wola Kałkowa i OSP Urze-
cze. 

Tego samego dnia wieczorem 
bp Wojciech Osial w kościele pa-
rafialnym w Sobocie udzielił gim-
nazjalistom sakramentu bierzmo-
wania.  ewr

Spotkanie z dziećmi. Biskup�Wojciech�Osial�opowiadał�w�sobocie�o�św.�Mikołaju�i�właściwym�przeżyciu�świąt.
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Łowicz
Przeciw 
przemocy 
w rodzinie

Zespół interdyscyplinarny przy 
Urzędzie Gminy Łowicz, we 
współpracy z Komendą Powiato-
wą Policji w Łowiczu, w ramach 
działań profilaktycznych urucha-
mia dyżury członków zespołu,  
na których mieszkańcy gminy Ło-
wicz będą mogli zasięgnąć infor-
macji o problemie przemocy w ro-
dzinie i możliwościach uzyskania 
pomocy. Działania są prowadzo-
ne w ramach Krajowego Progra-
mu Przeciwdziałania Przemocy 
w Rodzinie. Pierwszy dyżur odbył 
się 5 grudnia w siedzibie KPP w 
Łowiczu. Gdy jeszcze przed jego 
zakończeniem rozmawialiśmy  
z kierownik Gminnego Ośrodka 
Pomocy Społecznej Jolantą Sło-
mą, powiedziała nam, że póki co 
nie było zainteresowania, co tłu-
maczyła tym, że dyżury są czymś 
nowym i informacja o nich mogła 
jeszcze nie dotrzeć do mieszkań-
ców. Kierownik zapowiedziała, że 
podobne dyżury będą się odbywa-
ły raz na kwartał, a kolejny będzie 
po Nowym Roku.  aa 

Kiernozia
Ciasteczkowy 
zawrót głowy

Do udziału w kiermaszu „Cia-
steczkowy zawrót głowy” zapra-
sza 15 grudnia szkoła w Kiernozi. 
Rozpocznie się on o godz. 10.00 
na dolnym, głównym korytarzu 
szkoły. W czasie tego bożonaro-
dzeniowego kiermaszu będzie de-
gustacja oraz możliwość kupienia 
ciasteczek i stroików. Kiermasze 
organizowane na korytarzu sta-
ją się powoli tradycją. Niedawno 
odbył się kiermasz „Smaki lata”, 
na którym można było skosztować 
domowych przetworów.  opr. mak 

WITAMy WśRóD NAS�|�W�OsTATNICH�DNIACH�URODzILI�sIę
W�tej�rubryce�zamieszczamy�fotografie�noworodków,�które�w�dniach�poprzedzających�wydanie�tego�numeru�tygodnika�urodziły�się�w�szpitalach�w�łowiczu�
i�w�Głownie,�wraz�z�datą�i�godziną�tej�szczęśliwej�dla�rodziców�chwili.�Dziękujemy�rodzicom,�którzy�zgodzili�się�na�publikację�i�życzymy�dużo�radości�z�powiększenia�
rodziny.�Każde�nowo�narodzone�dziecko�witamy�serdecznie�w�naszej�lokalnej�społeczności.�A�jeśli�Wasze�dziecko�urodziło�się�w�tych�dniach�w�jakimś�innym�
szpitalu�–�prosimy,�przyślijcie�nam�fotografię�i�dane�(redakcja@lowiczanin.info)�–�także�z�przyjemnością�je�zamieścimy. Redakcja

Adrian Barlak, ur.�5.12.2017�r.,�
godz.�6.50,�dł.�56�cm,��
waga�3.300�g,�syn�Eweliny��
i�Tomasza,�zam.�Placencja.

Antoni Urbański,�ur.�5.12.2017�r.,�
godz.�4.25,�dł.�54�cm,��
waga�3.000�g,�syn�Natalii�i�Emila,�
zam.�Bobrowniki.

Melania Kamińska,  
ur.�5.12.2017�r.,�godz.�12.30,��
dł.�53�cm,�waga�3.200�g,�córka�
Pauliny�i�Michała,�zam.�łowicz.

Wojciech Maksymilian Woliński, 
ur.�5.12.2017�r.,�godz.�22.45,��
dł.�58�cm,�waga�4.200�g,�syn�
Wioletty�i�Adama,�zam.�Różyce.

Mateusz Tomaszkiewicz,  
ur.�21.11.2017�r.,�godz.�19.40,��
dł.�56�cm,�waga�3.800�g,��
syn�Anny�i�Dariusza,�zam.�Polesie.

Antoś Domińczak, ur.�22.11.2017�
r.,�godz.�6.00,�dł.�58�cm,��
waga�3.720�g,�syn�Marty�
i�łukasza,�zam.�Bobrowniki.

Ignacy Rybicki,�ur.�27.11.2017�r.,�
godz.�19.30,�dł.�54�cm,��
waga�3510�g,�syn�Beaty�i�Błażeja,�
zam.�Wicie.

Antoni Kapusta,�ur.�9.12.2017�r.,��
godz.�3.08,�dł.�60�cm,��
waga�4.040�g,�syn�Magdy�
i�Kamila,�zam.�Wejsce.
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Cesarka to nie panaceum 
na wszystko
O zmieniającej się rzeczywistości w sprawach ciąży i porodu:  
coraz liczniejszych cięciach cesarskich, coraz większych trudnościach  
z zajściem w ciążę, powszechnych zwolnieniach w trakcie ciąży, 
kobiecych obawach, lekarskich decyzjach, o prawie i Internecie 
– rozmawiamy z Adamem Skonecznym, ordynatorem oddziału 
ginekologiczno-położniczego szpitala w Łowiczu

 W 1999 roku nieco po-
nad 19% dzieci rodziło się  
w Polsce metodą cesarskiego 
cięcia, obecnie odsetek ten 
wynosi 39,8% – to oznacza 
prawie cztery porody na dzie-
sięć. Skąd to się bierze? Stan-
dardy światowej Organizacji 
Zdrowia mówią, że „cesarki” 
powinny stanowić maksymal-
nie 15% wszystkich porodów.

– Wszędzie obserwujemy 
zwiększoną ilość cięć cesarskich. 
Wynika to z wielu, wielu przy-
czyn, temat jest złożony. Przede 
wszystkim rozszerzyły się kwali-
fikacje do cięcia cesarskiego. Sy-
tuacje, które kiedyś kończyło się 
w sposób naturalny, uznając, że 
to jest jedyna droga postępowania, 
dziś w wielu przypadkach znajdu-
ją się w kręgu wskazań do cięcia. 

 Na przykład?
– Zacznijmy od najbardziej 

standardowych wskazań. Takim 
jest odwrócone, inaczej miedni-
cowe, położenie dziecka w pierw-
szej ciąży – to jest generalnie kla-
syczne wskazanie do zakończenia 
cięciem cesarskim. To nie powin-
no budzić kontrowersji, bo urazo-
wość dla dziecka, szczególnie jego 
główki, jest przy tym ułożeniu nie-
botycznie większa niż przy poro-
dzie główkowym, fizjologicznym. 
Nawet więc już przed laty, choć 
jeszcze nie było to wtedy klasycz-
ne wskazanie do cięcia cesarskie-
go, odsetek cesarskich cięć w tych 
przypadkach był zawsze większy. 
Tyle że wtedy zawsze rozważano 
warunki anatomiczne: wielkość 
dziecka, budowę miednicy cię-
żarnej – i gdy kobieta była, mó-
wiąc pospolicie, dość obszerna,  
a dziecko nie za duże, to taki po-
ród przy doświadczeniu zespołu 
położniczego nie stanowił żadne-
go problemu, niósł za sobą zniko-
me ryzyko urazowości. Obecnie 
jednak każde ułożenie miednico-
we u pierwiastki jest kwalifikowa-
ne do cięcia cesarskiego. 

Drugie, często występujące 
wskazanie, to poród po uprzed-
nim cięciu cesarskim. A dlaczego 
tych cięć cesarskich jest tak dużo? 
W naszym szpitalu jest to poniżej 
40%, ale niewątpliwie dużo wię-
cej niż było kiedyś. Ja pamiętam 
czasy, gdy mieliśmy 12-14% cięć 
cesarskich, a teraz mamy powyżej 
30%, co znaczy, że odnajdujemy 
się w trendzie ogólnopolskim. 

Kolejna przyczyna to zwięk-
szona diagnostyka: stwierdzenie 
chorób u kobiety, wyniki badań  

w ciąży, przeszłość położnicza – to 
wszystko wpływa na to, że kwali-
fikujemy taką pacjentkę do zakoń-
czenia ciąży przez cięcie cesarskie. 
Gama tych wskazań zwiększa się 
praktycznie z każdym rokiem, po-
wiedziałbym nawet, że się zwielo-
krotnia. Ale są opracowane i nadal 
opracowywane algorytmy postę-
powania w położnictwie i wskaza-
nia gremium profesorskiego, które 
stanowią o kwalifikacjach do cię-
cia cesarskiego, niewątpliwie idą  
w tym kierunku, by priorytetem 
było kończenie ciąży porodem dro-
gą naturalną. 

Na pewno cięcie cesarskie nie 
jest panaceum na wyeliminowa-
nie ryzyka jakichkolwiek powi-
kłań śródporodowych. Wiadomo, 
że w czasie porodu różne rzeczy 
mogą się wydarzyć, czasami po-
ród się przedłuża, czasem docho-
dzi do ucisku na pępowinę, czego 
nikt z lekarzy czy położnych nie 
jest w stanie przewidzieć, poród 
naturalny może w każdej chwili 
okazać się mocno, mocno pato-
logicznym i trzeba wtedy bardzo 
szybko decydować się na błyska-
wiczne zakończenie go przez cię-
cie cesarskie. Wśród samych cię-
żarnych panuje więc przekonanie, 
że lepiej już uprzednio przeprowa-
dzić cesarkę, by nie ryzykować. 

 W Pańskiej ocenie te oba-
wy są przesadzone? 

– Są przesadzone, ale ma to 
swoje podłoże. Niewątpliwie swo-
ją rolę odgrywa tu także strona 
prawna: roszczeniowość pacjentek 
jest obecnie zwielokrotniona. Nie 
przesadzę zresztą, gdy powiem, że 
dotyczy to wszystkich lekarzy, na-
gonka na służbę zdrowia jest nie-
samowita. Czy to jest uczciwe, 
czy nie? – myślę, że nie. Ale ma to 
wpływ na podejmowane decyzje, 
bo czym jest cięcie cesarskie dla 
zespołu lekarskiego? – to jest pół 
godziny, czterdzieści minut – i, mó-
wiąc brzydko – z głowy. Wszyscy 
są zadowoleni: pacjentka, bo szyb-
ko stała się matką, zespół, bo nic 
się nie wydarzyło – podkreślam, że 
mówię tu o normalnym, planowa-
nym cięciu, a nie każde takie jest.

 Zdarzają się więc takie pa-
cjentki, które po prostu mówią, 
że chcą mieć cesarkę, nie chcą 
rodzić normalnie, że się boją?

– Tak.

 I jak wtedy reaguje lekarz?
– Staramy się przekonywać pa-

cjentki, czasami się udaje, ale nie 

w stosunku do każdej. Poród na-
turalny, który zakładany, wymaga 
tego, by była odpowiednia współ-
praca między rodzącą a zespołem, 
by pacjentka reagowała na wska-
zówki położnych – kiedy ma od-
dychać, kiedy przeć – to wszystko 
jest ważne. A są pacjentki, u któ-
rych widać, że tej współpracy nie 
będzie – a to zawsze niesie za sobą 
możliwość nieprzewidzianych po-
wikłań i najczęściej kończy się 
bardziej czy mniej nagłym cię-
ciem cesarskim, którego potrze-
ba wynika właśnie z przebiegu tej 
współpracy czy raczej jej braku. 

 Czy pacjentki, które chcą 
mieć cesarkę, zdają sobie 
sprawę z powikłań, które ta 
operacja także przecież może 
za sobą pociągać? To jest po-
ważna operacja, z ogromnym 
upływem krwi, potem zrosty… 

– Myślę, że dużo zależy od pro-
wadzenia ciąży i jej przebiegu. 
Niewątpliwie zwiększa się ilość 
pacjentek, u których podtrzymy-
wanie ciąży, jej wspomaganie, jest 
konieczne. 

 Z czego to wynika? Obni-
żył się ogólny poziom zdrowot-
ności?

– Niewątpliwie tak. 

 Czy należy to tak rozu-
mieć, że choć żyjemy dłużej, 
to jakość tego życia od strony 
zdrowotnej się pogarsza?

Tak. Większość ciąż jest dziś,  
w całej Polsce, w jakiś sposób 
wspomagana, przy czym nie cho-
dzi tu tylko o farmakologię. Moim 
zdaniem jest to bardzo rozsądne, 
ponieważ pęd życia jest jaki jest: 
większość ludzi do czegoś dąży, 
stara się, walczy, więc gdy poja-
wia się ciąża, musimy reagować 
na wszystkie czynniki wokół cię-
żarnej. Więc wracając do pytania 
o świadomość zagrożeń związa-

nych z cesarką: niewątpliwie In-
ternet, możliwość konfrontowania 
się z innymi rodzącymi i dostęp 
do informacji o trudnych przypad-
kach jakie gdzieś, kiedyś miały 
miejsce, nagłośnionych przez me-
dia – budzi w mentalności kobiet 
rodzących więcej obaw. 

 Czyli ten przekaz, iż jest to 
poważna operacja i warto się 
zastanowić, zanim się będzie 
na cesarkę nalegało, przegry-
wa w przestrzeni internetowej 
z przekazywanymi obawami 
co do możliwych komplikacji 
przy naturalnym porodzie?

– Tak. 

 Jeszcze inne obawy mają 
kobiety w trakcie ciąży, nawet 
gdy daleko jest jeszcze do po-
rodu. Czy często spotykacie 
się, jako lekarze, z sytuacją, że 
pacjentka bardzo chce pójść 
na zwolnienie? Inaczej: czy 
większość Polek obecnie wo-
lałaby pracować, mieć kontakt 
z ludźmi, czy jednak więcej jest 
tych, które chętnie zamkną się 
na te 9 miesięcy w domu?

– Myślę, że jest mniej więcej 
tyle samo jednych co drugich. 
Niewątpliwie nie ma w tej chwi-
li dobrych miejsc pracy dla kobiet  
w ciąży. Dla bardzo wielu mo-
ich pacjentek miejscem pracy jest 
sklep, wymagająca firma i gdy pa-
cjentka odczuwa potrzebę skorzy-
stania ze zwolnienia, które jest też 
przecież formą odpoczynku, bo 
przecież ciąża nie jest okresem ła-
twym: są wymioty, skurcze, a do 
tego dochodzą dojazdy do pracy 
– to wtedy rzeczywiście wskaza-
nym może być okres krótkiego 
odizolowania się od pracy, z moż-
liwością powrotu do tej pracy, gdy 
dokuczliwe dolegliwości ustąpią. 
Tylko okazuje się, że bardzo czę-
sto pracodawca, gdy zorientuje 
się, że kobieta jest w ciąży, to nale-

ga, by ona sama poprosiła o zwol-
nienie – aż do porodu. Jest pani  
w ciąży, ja muszę być przygotowa-
ny na to, by pani mnie nie zasko-
czyła nagłym zwolnieniem, gdy 
będzie mi pani potrzebna – więc 
bardzo proszę, żeby pani sobie te-
raz załatwiła zwolnienie – tak to 
często wygląda. Nie tylko u wie-
lu moich pacjentek, nie tylko u pa-
cjentek moich kolegów, ale w ca-
łej Polsce. 

 Pracodawca bardziej za-
interesowany zwolnieniem niż 
jego pracownica…

– Tak, weźmie kogoś na zastęp-
stwo, będzie miał stanowisko obsa-
dzone i nie będzie żadnych niespo-
dzianek – tak często mówią. Co ma 
zrobić lekarz? To jest bardzo moc-
no rozpowszechnione. A w innych 
sytuacjach pacjentka mówi, że nie 
chce teraz iść na zwolnienie, bo na 
przykład za miesiąc będzie miała 
stałą umowę o pracę. Lekarz musi 
brać pod uwagę wszystkie takie 
okoliczności.

 Ale są też panie, które 
same chcą dostać zwolnie-
nie?

– Tak. Wynika to z tego, że co-
raz więcej młodych kobiet ma kło-
poty z zajściem w ciążę. Więc  
w momencie, gdy szczęśliwie za-
chodzą w ciążę, to później dmu-
chają na zimne. Bardzo dużo jest 
ciąż, które pojawiają się po trzech, 
czterech latach bardzo intensyw-
nego czasami leczenia, więc na-
turalnym odruchem jest, że w ta-
kiej sytuacji chce się zapewnić 
dziecku pełnię bezpieczeństwa. 
Ciężarne czerpią przy tym z do-
świadczeń innych kobiet przeka-
zywanych w internecie – to jest 
naprawdę bardzo rozpowszech-
niona forma kontaktu między ko-
bietami w ciąży. 

Ponadto, gdy pacjentka ciężko 
pracuje fizycznie, to też jest istot-

ne, by lekarz dowiedział się o tym 
w wywiadzie, podobnie jeśli cho-
dzi o warunki dojazdu do pracy. 
Dużo naszych pacjentek pracu-
je w Warszawie i żeby one tam 
na siódmą dojechały, to o której 
muszą wstać?! Bywają wreszcie 
krwawienia w pierwszych tygo-
dniach – to wszystko jest powo-
dem do zwolnienia, na pewno.  
I wtedy lekarz jest osobą inicjują-
cą zwolnienie, postępuje po lekar-
sku, tak jak powinien. 

 Czy ciąża, do której doszło 
po latach starań, jest przez le-
karzy automatycznie traktowa-
na jako zagrożona?

– Jest tak zwaną ciążą ryzyka. 
Myślę, że to jest zasadne. Weź-
my okres pierwszych trzech mie-
sięcy ciąży, szczególnie gdy przy-
pada na okres jesienno-zimowy. 
Wszelkiego typu infekcje, szcze-
gólnie wirusowe, nie są mile wi-
dziane w ciąży, bo mogą spowo-
dować nawet uszkodzenie płodu. 
Dlatego izolowanie ciężarnej od 
źródeł infekcji jest ważne. Choć 
nie zawsze łatwe, bo na przykład 
nauczycielki – które najrzadziej 
korzystają ze zwolnień i tak jest 
od lat – czują się tak związane ze 
swymi uczniami, że chcą chodzić 
do szkoły pomimo panującej in-
fekcji. Doświadczyłem mnóstwa 
takich przypadków. 

 Co trzeba zrobić w sferze 
polityki społecznej, finanso-
wej, edukacji społecznej, by 
polepszyć stan zdrowia mło-
dych kobiet? Skąd to się bie-
rze, że jest więcej problemów 
z zajściem w ciążę i więcej ciąż 
ryzyka?

– Dużo czynników ma na to 
wpływ. Przesuwa się wiekowa 
granica pierwszych ciąż. Każda  
z kobiet chce przed zajściem  
w ciążę mieć już za sobą jakiś 
start życiowy, szczególnie zawo-
dowy, jakoś ustawić się w życiu, 
posiadać wykształcenie, co się da-
lej wiąże z dość stałym miejscem 
pracy – więc pierwsze ciąże są co-
raz później.

 Czy to automatycznie po-
woduje więcej problemów?

– To na pewno jest czynnik, 
który trzeba wziąć pod uwagę. 

 A inne czynniki?
– Coraz więcej jest rozpozna-

wanych wśród młodzieży różnych 
chorób, które też niosą swe konse-
kwencje jeśli chodzi o płodność. 
Na przykład schorzenia tarczycy, 
które są coraz częstsze. Jaki to ma 
związek z tym, co nas spotkało  
w Polsce po Czarnobylu – nie je-
stem do końca zorientowany, ale 
nie jest to tak, jak było kiedyś. 

 Czy sposób życia ma też 
na to wpływ?

– Na pewno. Sposób życia, ner-
wowość, także sposób odżywiania 
się: produkty z fast foodów, słody-
cze… Zwiększa się ilość przypad-
ków mięśniakowatości macicy, co 
widać przy cięciu – bo nie jest to 
jeszcze rozpoznawane w bada-

Adam Skoneczny –�ordynator�oddziału�ginekologiczno-położniczego�
szpitala�w�łowiczu.

Coraz�więcej�młodych�
kobiet�ma�kłopoty��
z�zajściem�w�ciążę.�
Więc�w�momencie,�
gdy�szczęśliwie�
zachodzą�w�ciążę,�
to�później�dmuchają�
na�zimne.
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niach USG czy badaniach gine-
kologicznych. To jest wynikiem 
zaburzeń hormonalnych, na które 
prawdopodobnie wpływ ma także 
sposób odżywiania się i nerwowy 
tryb życia.

 A stosowanie przez lata 
środków antykoncepcyjnych?

– Nie optowałbym za taką wer-
sją. Nowoczesne środki antykon-
cepcyjne to nie jest to, co było kie-
dyś, to nie są dawki, które mogą 
się przyczynić do takich zaburzeń.

 Rozpowszechnia się 
moda na zdrowy tryb życia: 
bieganie, marsze, ćwiczenia. 
Rozumiem, że to nie jest an-
tidotum, że wszystkie inne 
schorzenia cywilizacyjne są  
na tyle silne, że to bieganie nie 
za dużo pomaga?

– Na pewno tak. Zawsze za-
chęcaliśmy pacjentki w ciąży do 
spacerów, do pływania, które jest 
fantastyczne, bo poprawia kondy-
cję mięśniową wszystkich mięśni, 
co się przydaje i w czasie ciąży,  
i później, przy samym akcie poro-
dowym. Ale to jest dobre przy cią-
ży w pełni fizjologicznej, a tak nie 
zawsze jest. 

 Czyli jeśli w Łowiczu 7 ko-
biet na 10 rodzi siłami natury, 
to powinniśmy się po prostu 
cieszyć, że ich jeszcze jest aż 
tyle?

– Ja jestem wielkim zwolenni-
kiem porodu fizjologicznego, na-
turalnego, wielokrotnie do niego 
namawiam, moi koledzy również, 
położne także. Ale nie zawsze to 
daje efekty. Bywa, że choć my wi-
dzimy, że poród fizjologiczny jest 
w pełni możliwy, to pacjentka go 
nie chce i rodzi się konflikt między 
zespołem a nią. Są takie przypadki, 
że pacjentka mówi, iż chce rodzić 
tutaj, w Łowiczu, ale pod warun-
kiem, że będzie miała cięcie cesar-
skie. A my, po zbadaniu, widzimy, 
że aż się prosi o zwykły, naturalny 
poród – i byłoby to nie po lekarsku, 
gdyby skazać tę dziewczynę od 
razu na starcie na cięcie cesarskie. 
Były przypadki, że odmawialiśmy.  
Nie interesowaliśmy się wtedy 
gdzie i jak potem rodziły. Ważne 
jest, żeby wszystkie szpitale w Pol-
sce postępowały w taki sam spo-
sób. 

 Czyli, choć macie świado-
mość, że zwiększyła się ilość 
przypadków, w których cesar-
ka jest wskazana, to jednak wi-
dzicie, że w większości przy-
padków nie jest konieczna…

– … I apelujemy o rozsądek  
i o to, by nie straszyć się nawza-
jem w internecie. Jaka to jest sa-
tysfakcja dla lekarza i dla wszyst-
kich z zespołu, gdy poród się 
zakończy siłami natury! Coś  
w nas jest, coś w nas przetrwa-
ło takiego, że mimo iż jest trzecia 
czy czwarta w nocy, to gdy wra-
ca się do gabinetu po szczęśliwie 
odebranym porodzie, jest się zado-
wolonym. A cięcie cesarskie? Są 
przypadki, gdy ono musi być, gdy 
człowiek się ani chwili nie zasta-
nawia, a potem także się cieszy, że 
poszło szybko i się dobrze skoń-
czyło. Ale cięcie cesarskie to nie 
jest panaceum na wszystko. I nie 
powiedzieliśmy jeszcze o jednym, 
że następna ciąża po cięciu cesar-
skim jest w 50%, a nawet częściej, 
powiedziałbym, że w 70% skaza-
na na zakończenie w ten sam spo-
sób. Czyli młoda kobieta chcąca 
mieć dwójkę, trójkę czy więcej 
dzieci, zaczynając od cięcia ce-
sarskiego, czyni te następne cią-
że mocno zagrożonymi. Blizny na 
macicy nie są dla bezpieczeństwa 
kolejnych ciąż obojętne. 

 Rozmawiał Wojciech Waligórski

UlotKi Po UKraińSKU 
W WielU baNKaCh 

W�placówkach�bankowych,�
które�odwiedziliśmy,�nie�
mieliśmy�najmniejszego�
problemu�z�otrzymaniem�jasnej�
i�natychmiastowej�odpowiedzi�
co�powinien�zrobić�obywatel�
Ukrainy,�żeby�założyć�konto�
bankowe.�W�każdej��
z�placówek�otrzymaliśmy�
też�„od�ręki”�ulotki�czy�też�
skrócone�wersje�obsługi�kont�
w�języku�ukraińskim.�–�z�tego�
co�wiem,�byliśmy�pionierami��
w�zakładaniu�kont��
dla�obywateli�Ukrainy.��
W�łowiczu�mamy�założonych�
około�tysiąca�takich�kont��
–�dowiedzieliśmy�się�w�
placówce�banku�Pekao�s.A.�
Tymczasem�w�placówce�
Raiffeisen�Polbank�
dowiedzieliśmy�się,�że�dłuższe�
kolejki�mogły�wynikać�z�tego,�że�
pod�koniec�ubiegłego�tygodnia�
realizowane�były�przelewy��
z�wypłatami�w�zakładach�licznie�
zatrudniających�Ukraińców.�

Łowicz�|�Co�było�powodem�dłuższych�niż�zwykle�kolejek�w�niektórych�bankach?�

Ukrainiec to ważny klient 
To, że banki wzięły na cel Ukraińców przebywających i pracujących legalnie 
w Polsce i dostrzegły potencjał biznesowy w tej grupie klientów, dało się 
odczuć również w Łowiczu. W ubiegłym tygodniu, żeby załatwić coś np. 
w jednej z placówek bankowych przy ul. Zduńskiej, trzeba było uzbroić 
się w cierpliwość. Związane to było z masowym zakładaniem kont przez 
Ukraińców, którzy rozpoczynali pracę m.in. w Partnersie.

– Zatrudniamy obecnie około 
300 nowych osób z Ukrainy. Nie 
wypłacamy wynagrodzenia ina-
czej niż na konta bankowe – takie 
mamy procedury. Żeby otrzymać 
wynagrodzenie, nasi pracownicy 
muszą mieć konto bankowe – do-
wiedzieliśmy się w łowickim od-
dziale spółki Partners. 

Zdecydowana większość ban-
ków, również tych obecnych  
w Łowiczu, wprowadziła uła-
twienia dla Ukraińców chcących 
otworzyć konto. W różnych ban-
kach obowiązują w tej kwestii róż-
ne zasady, ale najczęściej obco-
krajowcowi wystarczy paszport 
lub karta pobytu oraz aktualny 
numer telefonu. Obcokrajowiec 
niestety nie może otworzyć kon-
ta on-line – przez Internet, stąd też 
konieczność ich wizyt w placów-
kach bankowych. 

– Rzeczywiście bywają zwią-
zane z tym kolejki, ale zwykle są 
krótkotrwałe i dzieje się tak „fala-
mi”. Na przykład teraz nie ma ni-
kogo – dowiedzieliśmy się w pla-
cówce Raiffesen Polbank przy ul. 
Zduńskiej, w której w ubiegłym 
tygodniu spora grupa obywateli 
Ukrainy otwierała bezpłatne dla 
nich dożywotnio konta. 

Oferta kont bankowych dla 
Ukraińców jest zwykle tożsama 
z ofertami dla polskich klientów. 
Niektóre banki ponadto zachęca-
ją promocjami polegającymi np. 
na możliwości dokonywania raz 
w miesiącu bezpłatnego przelewu 
na Ukrainę. Inne np. zapowiadają 
przetłumaczenie na język ukraiń-
ski i uruchomienie na początku 
przyszłego roku aplikacji mobil-
nej do obsługi bankowej, oferują 

też wsparcie w tym języku na in-
foliniach. 

Według firmy Personnel Servi-
ce, która specjalizuje się w rekru-
tacji cudzoziemców na potrzeby 
polskich pracodawców, w ca-
łym 2017 roku może zostać wy-
danych nawet 2 mln oświadczeń  
o zamiarze powierzenia pracy 
obywatelom Ukrainy. Dla banków 
jest to grupa potencjalnych no-
wych klientów. Jeszcze wcześniej  
dostrzegli to np. operatorzy tele-

fonii komórkowej, przygotowu-
jąc specjalne oferty dla obcokra-
jowców. 

Tylko w powiecie łowickim 
w tym roku, do 11 grudnia 2017, 
wydanych zostało 7.341 oświad-
czeń o zamiarze powierze-
nia pracy obywatelom Ukrainy.  
– W ubiegłym roku takich 
oświadczeń było jeszcze więcej, 
bo około 10 tysięcy – dowiedzie-
liśmy się w Powiatowym Urzę-
dzie Pracy. Nie oznacza to, że 

tylu Ukraińców faktycznie pracę 
podjęło. Należy też podkreślić, że 
mogą oni pracować przez okres 
nie przekraczający 6 miesięcy 
w ciągu kolejnych 12 miesięcy  
– niezależnie od liczby pracodaw-
ców powierzających im wykony-
wanie pracy w tym okresie. 

Możliwość wykonywania pra-
cy w tzw. trybie uproszczonym, 
czyli właśnie na podstawie zare-
jestrowanych w PUP oświadczeń 
pracodawców, dotyczy obywa-
teli Armenii, Białorusi, Gruzji, 
Mołdawii, Rosji oraz Ukrainy.  
– Najczęściej podejmują prace 
sezonowe. Na przykład najpierw 
przy truskawkach, później w za-
kładach pracy, np. w Partnersie, 
a jesienią często w rolnictwie  
i w sadach – dowiedzieliśmy się 
w PUP. Od nowego roku liczba 

obcokrajowców faktycznie pracu-
jących w powiecie łowickim, czy 
też samym Łowiczu, będzie ła-
twiejsza do określenia, ponieważ 
zmieniają się przepisy dotyczące 
ich zatrudniania. 

Od początku 2018 roku pra-
codawcy będą musieli poinfor-
mować PUP w ciągu 7 dni o fak-
tycznym podjęciu lub niepodjęciu 
pracy przez cudzoziemca w na-
szym kraju. Zmiana taka jest 
związana m.in. z tym, że część 
cudzoziemców nie podejmowała 
pracy w Polsce, pomimo złożenia 
oświadczenia przez pracodawcę. 
Na takiej podstawie uzyskiwali 
polską wizę, pozwalającą na po-
byt w strefie Schengen przez 90 
dni i mogli przez 90 dni zatrud-
niać się za naszymi zachodnimi 
granicami.  mak 

Ulotkami informacyjnymi w języku ukraińskim�„poczęstowano”�nas�we�wszystkich�placówkach�bankowych,�
które�odwiedziliśmy.�
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ZHP |�Ważne�zadanie�Oli�Klimczak

Łowiczanka w Głównej Kwaterze ZHP
Aleksandra Klimczak  
z Łowicza, znana  
z prowadzenia przed 
kilku laty 212 Drużyny 
Harcerskiej Ventus, 
znalazła się w składzie 
Głównej Kwatery 
Związku Harcerstwa 
Polskiego. 

W miniony weekend miał miej-
sce 40. Zjazd ZHP, na którym de-
legaci z całego kraju wybrali no-
wych przywódców organizacji 
– Naczelnika i Przewodniczące-
go ZHP. Kandydatów na oba sta-
nowiska było po trzech, naczelni-
kiem została hm. Anna Nowosad, 
w której zespole znalazła się łowi-
czanka. Zespół ten stworzył Głów-
ną Kwaterę – najważniejsze cia-
ło zarządzające Związkiem. Hm. 
Aleksandra Klimczak będzie jej 
członkiem ds. finansowania orga-
nizacji. Zajmie się m.in. szuka-
niem wsparcia finansowego dla 
ZHP ze strony państwa Polskiego, 
prywatnych firm i instytucji.

W rozmowie z NŁ powiedzia-
ła, że w biurze Głównej Kwate-

ry ZHP znalazła się w 2012 roku, 
gdy w czasie studiów na wy-
dziale finanse i rachunkowość na 
Uniwersytecie Łódzkim podjęła  
w niej praktyki, po czym dyrek-
tor finansowy zaproponował jej 
kontynuowanie współpracy, cze-
go efektem było zatrudnienie od 
2014 roku w wydziale pozyskiwa-
nia środków, obecna funkcja jest 
rozwinięciem tego co robiła do-
tychczas.

Obecnie jest nadal członkiem 
Hufca ZHP Łowicz, choć nie 
sprawuje już w nim od dłuższe-
go czasu żadnej funkcji. Ostatnią, 
którą piastowała, oprócz kierowa-
nia wspomnianą drużyną, była 
funkcja skarbnika hufca. Przypo-
mnijmy, że obecny komendant 
Hufca Łowicz Michał Kordec-
ki, w kadencji 2009 – 2013 był  
wybrany do Rady Naczelnej  
ZHP.  tb

Naczelnik ZHP hm Anna Nowosad�wręcza�na�40�zjeździe�związku�
sznur�funkcyjny�druhnie�Aleksandrze�Klimczak.
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Łowicz |�Olimpiada�spedycyjno-Logistyczna�

Uczeń Ekonomika awansował
Szymon Flis, uczeń 
drugiej klasy w ZSP nr 4 
w Łowiczu, kształcącej 
w zawodzie technik 
spedytor, zakwalifikował 
się do etapu okręgowego II 
Ogólnopolskiej Olimpiady 
Spedycyjno-Logistycznej.

17 listopada uczniowie tej szko-
ły z klas II, III i IV, uczący się 
w zawodzie technika spedytora 
zmierzyli się jedną z trzech wersji 
testu jednokrotnego wyboru, któ-
ry został przygotowany dla nich 
przez Wydział Ekonomiczny Uni-
wersytetu Gdańskiego. Przykła-
dowe pytanie dotyczyło tego, jak 
nazywa się ładunek, który moż-
na załadować do skrzyni pojazdu 
– prawidłowa odpowiedź to „ku-
batura”. 

Do zawodów drugiego stop-
nia olimpiady zakwalifikowali się 
uczestnicy pierwszego etapu, któ-
rzy uzyskali 13 lub więcej punk-
tów. W Ekonomiku udało się to 
Szymonowi Flisowi, który przy-
znaje, że spedycja jest właśnie 
tym, czym chce zająć się zawodo-
wo w przyszłości. – Spedycja jest 

czymś trochę bardziej zawężonym 
niż logistyka, zajmuje się zarzą-
dzaniem transportem – mówi nam 
Szymon Flis. Na nasze pytanie,  
w jakim miejscu widzi się w przy-
szłości, bez wahania odpowiada, 
że prawdopodobnie będzie pra-
cownikiem jakieś firmy spedycyj-
nej, która ma pod sobą kilka sa-
mochodów i kierowców i będzie 
organizował dla nich transport. 
Pomagać będzie mu w tym dobra 
znajomość geografii i języka an-
gielskiego. 

Tymczasem przed Szymonem 
etap okręgowy olimpiady, który 
odbędzie się 9 marca, zaś osoby 
z najlepszymi wynikami zmierzą 
się w wielkim finale 6 kwietnia. aa 

Szymon Flis,�uczeń�zsP�4.�
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Łowicz�|�Grudniowy�DKF�„Bez�nazwy”

Krótkie i intensywne
życie geniusza
Życie jednej z najbardziej oryginalnych i inspirujących 
postaci w historii malarstwa – Vincenta van Gogha (1853-
1890) – było tematem krótkiej prelekcji, która rozpoczęła 
grudniową odsłonę Dyskusyjnego Klubu Filmowego  
„Bez nazwy”, na którym po raz pierwszy w łowickim kinie 
„Fenix” zaprezentowano film „Twój Vincent”.

Prelekcję wygłosiła Karoli-
na Łopusińska – krytyk sztuki  
z doświadczeniem w prowadze-
niu domu aukcyjnego i galerii. 
W dużym skrócie przypomniała 
jak wielki wpływ na dzieje malar-
stwa wywarł van Gogh, o którym 
mówi się dziś, że ekspresjoniści to 
jego dzieci, a twórcy XX wieku to 
spadkobiercy. Powszechnie znaną 
prawdą jest, że za życia van Gogh 
nie został doceniony, ponieważ za 
bardzo wyprzedził swoją epokę  
– odnotowano tylko jedną sprze-
daż jego obrazu za życia. Karolina 
Łopusińska zaznaczyła jednak, że 

tuż przed śmiercią nie był osobą 
zupełnie anonimową – w ostatnim 
roku życia miał na przykład wy-
stawę w Paryżu, szeroko komen-
towaną przez ówczesnych kryty-
ków, opisywaną w gazetach.

Prelegentka omówiła też naj-
ważniejsze daty w życiu van Go-
gha oraz trzy główne okresy twór-
czości, które można wyodrębnić 
– okres przed wyjazdem do Pary-
ża, z wyraźną inspiracją chłopami 
i ich pracą, okres paryski, w tym 
silne inspiracje powoli już odcho-
dzącym w cień impresjonizmem 
oraz okres po przeprowadzce  

na prowincję (do Arles), gdzie, nie 
mogąc znaleźć chętnych do po-
zowania modeli, malował głów-
nie pejzaże – wtedy uformował 
się jego najbardziej rozpoznawal-
ny styl.

Nie sposób mówić o van Go-
ghu w oderwaniu od jego życia 

prywatnego, naznaczonego walką 
z chorobą psychiczną – do dzisiaj 
trwają spory o to, na co właściwie 
cierpiał. W jego rodzinie nie było 
to niczym nadzwyczajnym – jed-
na z jego sióstr, Willemina, spę-
dziła przeszło pół życia w zakła-
dach psychiatrycznych, a nawet 
dobrze sytuowany materialnie brat 
Theo cierpiał na depresję. Właśnie 
on był jedną z najważniejszych 
postaci w życiu Vincenta, swego 
rodzaju „duchem opiekuńczym”. 

Drugą taką osobą był Paul Gau-
guin, jeden z wielu czołowych 
malarzy tego okresu, jakich van 
Gogh poznał w Paryżu. Van Gogh 
go cenił, widział w nim przywód-
cę artystycznej wspólnoty, któ-
rą chciał powołać, to wreszcie po 
kłótni z nim obciął sobie ucho. 
Głównym źródłem wiedzy o oso-
bowości i uczuciach van Gogha są 
jego listy, najwięcej pisał do Theo 
i do Willeminy. 

O filmie „Twój Vincent” Do-
roty Kobieli i Hugh Welchma-
na mówi się jako o kandydacie 
do najważniejszych nagród fil-
mowych. To oryginalna anima-
cja, wykonana niestosowaną do-
tąd w filmach pełnometrażowych 
techniką malarską – złożony jest 
z około 65 tys. obrazów malowa-
nych farbą olejną na płótnie, wy-
konanych przez przeszło 100 ma-
larzy polskich i zagranicznych.

W sensie fabularnym nie jest 
to biografia, raczej swego rodza-
ju antykryminał, oscylujący wo-
kół zagadki śmierci malarza. 
Powszechnie przyjmuje się, że po-
pełnił on samobójstwo, strzelając 
do siebie (w korpus, poniżej serca 
– nie skonał od razu), ale – jak czę-
sto w przypadku śmierci wielkich 
postaci – pojawiły się domysły, 
że mogło być inaczej. Ci, którzy 
jeszcze nie zdążyli go zobaczyć 
w kinie „Fenix”, mają na to szan-
sę jeszcze dzisiaj – 14 grudnia,  
o godz. 18.00.  tm

REKLAMA

REKLAMA

Pracownia�|�Trzecia�edycja�Art�of�Rebelion�

Dla wielbicieli mocnego grania
Mocne, metalowe brzmienia po 

raz kolejny wypełnią łowicki Klub 
Pracownia w podziemiach ŁOK. 
Wszystko za sprawą trzeciej edy-
cji festiwalu Art of Rebellion, któ-
ry odbędzie się już w najbliższy 
piątek, 15 grudnia, o godz. 19.30. 

Podobnie jak w poprzednich la-
tach, organizatorem festiwalu jest 
łowicki zespół Infernal Bizarre, 

który w grudniu obchodzi 20-le-
cie istnienia. – To znakomita oka-
zja do celebracji, spotkania się, 
rozmów, jak również muzycznego 
szaleństwa, słowem – integracji  
w muzycznym świecie – czytamy 
w zapowiedzi wydarzenia na stro-
nie ŁOK. 

Wystąpią zespoły: Ohayo z Ło-
wicza, stylistycznie nawiązujący 

do art rocka i rocka progresyw-
nego, R.O.D z Lublina, które zna-
kiem rozpoznawczym jest szybkie 
i agresywne uderzenie bez ballad 
oraz organizator imprez – zespół 
Infernal Bizarre z Łowicza, czyli 
przedstawiciele death/trash meta-
lu. Bilety są do nabycia w cenie 10 
zł. Będzie można też kupić płyty  
i koszulki zespołów.  aa 

Łowicz�|�DKF�„Bez�nazwy”

Piano.pl – w hołdzie 
wirtuozom
W programie grudniowego 
Dyskusyjnego Klubu 
Filmowego „Bez nazwy” 
w Łowickim Ośrodku 
Kultury, poza trzema 
filmami, znalazł się też 
akcent muzyczny – zresztą 
w znakomitym wydaniu.

Na scenie kina „Fenix” wspól-
nie wystąpili Dorota Miśkiewicz, 
Atom String Quartet i gościn-
nie trzej świetni pianiści jazzowi 
– Włodzimierz Nahorny, Marcin 
Wasilewski i Piotr Orzechowski.

Wstęp na koncert był bezpłat-
ny, ale liczba miejsc ograniczona 
– ci, którzy w porę zainteresowa-
li się pozyskaniem darmowych 
wejściówek, powinni być zado-
woleni – sala kinowa wypełniła 
się w niedzielę po brzegi. Audy-
torium wysłuchało utworów z kla-
syki polskiej piosenki w jazzowej 
interpretacji Doroty Miśkiewicz 
z towarzyszeniem Atom String 
Quartetu w składzie: Dawid Lu-

bowicz (skrzypce), Bartosz Dwo-
rak (skrzypce), Michał Zaborski 
(altówka), Krzysztof Lenczowski 
(wiolonczela). Na scenę po kolei 
do kolejnych utworów wychodzi-
li zaproszeni pianiści. W końców-
ce koncertu (w utworze granym  
na „bis”) wszyscy trzej pojawili się 
na scenie razem, mało tego – za-
grali razem na jednym fortepianie!

Miłośnicy muzyki improwi-
zowanej powinni znać więk-
szość zaprezentowanych utworów  
z wydanej w ubiegłym roku płyty 
„Piano.pl”, o której sama Dorota 
Miśkiewicz mówi jako o hołdzie 
złożonym polskiej pianistyce, po-
czynając od Chopina. Płyta zosta-
ła uznana za najlepszy jazzowy al-
bum 2016 roku w Polsce. W jego 
tworzeniu wzięło udział 10 czoło-
wych polskich pianistów. Co cie-
kawe – wokalistka komplemen-
towała ze sceny publiczność kina 
„Fenix”, mówiąc na przykład, że 
jej reakcje (takie jak brawa po so-
lówkach) pokazują obycie z jazzo-
wymi koncertami.  tm

Dorota Miśkiewicz i Atom String Quartet�na�koncercie�w�Kinie�Fenix.

Fragment plakatu��
reklamującego�grudniowy�DKF�
i�film�„Twój�Vincent".

Karolina Łopusińska�–�krytyk�
sztuki.
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Łowicz�|�Amatorski�teatr:�spektakl�przygotowywano�przez�pół�roku

Teatr „Próba” zmierzył się z Mrożkiem
Działający przy Łowickim Uniwersytecie Trzeciego 
Wieku Amatorski Teatr „Próba” nie ustaje  
w swojej twórczej pasji. Tym razem, 9 grudnia,  
grupa zaprezentowała w klubie „Pracownia”  
swój nowy spektakl, oparty na motywach 
„Szczęśliwego wydarzenia” Sławomira Mrożka.

Około godzinny spektakl, choć 
stworzony przez amatorów, oglą-
da się bardzo dobrze. Dzieje się 
dużo. Mamy tu mieszankę humo-
ru, typowej dla Mrożka groteski  
z ciekawymi zmianami tempa 
akcji. Twórcy zastosowali także 
interesujący zabieg, polegający 
na utrzymaniu widza w poczu-
ciu oglądania próby przedstawie-
nia. Aktorki wchodziły np. do sali  
w kurtkach, witały się ze sobą, 
rozmawiały o rekwizytach do 
spektaklu. Dodatkowo, jedna  
z nich przez cały czas grała rolę 
suflerki i co jakiś czas wtrącała ze 
swojego miejsca, że dana kwestia 
powinna brzmieć inaczej i zwra-
cała się głośno do swoich koleża-
nek wytykając ten czy inny błąd. 
Zabieg ten robił wrażenie zwłasz-
cza w końcowej fazie spektaklu. 

Fabuła, w wielkim skrócie, opo-
wiada o dość toksycznej rodzinie, 
w której dominującą postacią jest 
Babcia (w oryginale Mrożka jest 
to postać męska – Dziadek). Syn 
wraz z żoną starają się, wbrew jej 
woli o potomka, a pomóc w od-
wróceniu uwagi seniorki rodu ma 
Przybyszka (w oryginale Przy-
bysz). Gdy potomek wreszcie 
przychodzi na świat, okazuje się 
być postacią bardzo zaskakującą...

W spektaklu występują: Hanna 
Brejnak (Mąż), Anna Siekierska 
(Żona), Grażyna Janczak (Przy-
byszka, reżyserka spektaklu w 
spektaklu), Wanda Maj (Babcia), 
Danuta Bródka (Sufler) oraz go-
ścinnie Jacek Madany (Bachor).

Jako ciekawostkę dodajmy,  
i nieco się pochwalmy, że na sce-
nie obecny jest przez większośc 
I aktu... nasz tygodnik. Gdy po-
stać Przybyszki pierwszy raz po-

jawia się w domu bohaterów, po-
wołuje się, że przyszła w związku 
z ogłoszeniem w gazecie. Gazetę 
tę „gra” jeden z numerów Nowego 
Łowiczanina.

Dlaczego właśnie 
Mrożek
Reżyserką całości i autorką sce-

nariusza jest założycielka teatru  
i jego opiekunka Hanna Brejnak. 
Dlaczego zdecydowała się akurat 
na dość trudną literaturę autorstwa 
Sławomira Mrożka i konkretnie 
na „Szczęśliwe wydarzenie”? – 
Powiem szczerze, że wybór padła 
na Mrożka, bo to jest mój ukocha-
ny autor, oglądany przede wszyst-
kim przez lata – tłumaczy nam. – 
Natomiast trudno mi powiedzieć, 
dlaczego wybrałam „Szczęśliwe 
wydarzenie”. Po prostu, przyznam 
przewrotnie, że chyba wynikało to 
z tego, że były bardzo kiepskie 
opinie o tej sztuce, że to jedna ze 
słabszych sztuk Mrożka. Ja ją so-
bie tak wzdłuż i wszerz przeczy-
tałam i okazało się, że czułam, iż 
na potrzeby obecne trzeba trosz-
kę zmienić. Nie to, żeby ulepszyć 
Mrożka, broń Boże, tylko obecny 
stan naszego teatru, czyli kobiety, 
nie ma żadnego pana, więc trzeba 
było zamienić. Z Przybysza zro-
bić Przybyszkę, z Dziadka zrobić 
Babcię (...). 

Jak przyznaje Hanna Brejnak, 
jej adaptację przejrzał aktor Prze-
mysław Sowa, z którym człon-
kowie teatru mieli warsztaty te-
atralne i zachęcił ją, by spektakl 
zrealizowała. Przygotowanie tek-
stu i opracowanie scenariusza 
trwało trwało dość długo. Same 
próby zajęły około pół roku. Nie 
było łatwo. – Bardzo było trud-

no na początku – przyznaje Han-
na Brejnak. – To jest nasze czwar-
te przedstawienie, przy czym dwa 
pierwsze to były takie próby po-
etyckie, żebyśmy się zgrały. Potem 
była „Miłość czy wszystko wyba-
czy”, z absolutnie moim scenariu-
szem, ale związany z Agnieszką 
Osiecką. A to był taki prawdziwy 
tekst sceniczny, więc konieczne 
było zbudowanie postaci. Ustale-
nie dlaczego są takie, z czego ma 
to wynikać. 

Z tym, że zmierzenie się  
z Mrożkiem nie było łatwym za-
daniem zgadza się również Gra-
żyna Janczak. – Sztuka była bar-
dzo trudna, wymagająca dużo 
pracy nad sobą, to fakt (...) – po-
wiedziała nam tuż po spektaklu.– 
W trakcie przygotowań następo-
wały różne zmiany. Wiadomo, 
były czasami troszkę dopasowa-
ne do naszych możliwości. Ja się 
przygotowywałam do tej sztuki 
dość długo. Tekstu, to praktycznie  
z początku się nie uczyłam. 
Uczyłam się raczej gry. Myśla-
łam nad tym, jak ja mam to za-
grać, jaką mam być osobą, bo 
wcieliłam się w dwie postaci. 
Musiałam je jakoś od siebie od-
różnić i to chyba było najtrud-
niejsze. Przepracowałam to we-
wnętrznie, troszkę korzystałam 
ze wskazówek Hani (Brejnak – 
przyp. red.). Później tekst, to już 
po troszeczku przyswoiłam.

Czym jest dla nich teatr
Zabawa w teatr jest dla członkiń 

„Próby” czymś bardzo ważnym. – 
Jest to absolutne spełnienie moich 
marzeń – nie ukrywa Hanna Brej-
nak. – Ja się wychowałam na sce-
nie, ponieważ moja Babunia przez 
całe swoje życie prowadziła teatr 
amatorski z bardzo dużymi suk-
cesami (...). Ona prowadziła balet, 
robiła sztuki teatralne. Zarówno 
angażując wszystkich przyjaciół, 
kolegów, koleżanki z tamtych lat, 
jak i małe dziewczynki, i większe, 

i chłopców, różnego autoramentu 
ludzi. Nawet chłopaków z proble-
mami. Ja w tym wyrosłam i teraz 
spełniam swoje marzenie. Myślę, 
że koleżanki też się w tym odna-
lazły, bo gdyby tak nie było, to by-
śmy się też nie zaprzyjaźniły, a nie 
jesteśmy razem tylko na deskach, 
ale i poza nimi i to jest bardzo faj-
ne.

Hanna Brejnak przyznaje, że 
fakt, iż członkinie teatru są przy-
jaciółkami pomaga w procesie 
twórczym. – Nie kłócimy się, tyl-

ko dyskutujemy – wyjaśnia. – Nie 
ma nigdy nieporozumień, co jest 
fantastyczne i aż trudne do uwie-
rzenia, ale tak jest rzeczywiście. 
Mamy też kolegę, który zajmu-
je się całą akustyką i chce mu się  
z nami siedzieć. Tworzymy taki 
nieduży zespół, ale jest to spełnie-
nie moich marzeń.

Również Grażyna Janczak 
przyznaje, że bycie w „Próbie” 
jest wspaniałą rzeczą. – To jest 
wspaniała zabawa dla nas – oce-
nia. – To jest wspaniała rozrywka, 
to jest oderwanie się od rzeczywi-
stości. Nie myślimy o naszych pe-
selach, o naszym zdrowiu. To jest 
po prostu sama radość, naprawdę. 
Wiadomo, że przed spektaklem 
jest trema, zawsze się boimy, czy 
to wyjdzie, czy to nie wyjdzie, jak 
będzie przyjęte przez publiczność, 
ale to jest dla nas dużo radości. 
Naprawdę warto. Każdemu bym 
radziła, żeby spróbował własnych 
sił.  kl

REKLAMA

REKLAMA

Fotografia�|�sukces�Kingi�Kryściak�

Marszałek w dzień i noc 
Kinga Kryściak, uczennica ZSP nr 4 im. Władysława 
Grabskiego, zajęła I miejsce w kategorii do lat 16  
w organizowanym przez Łódzki Dom Kultury 
im. Józefa Piłsudskiego konkursie fotograficznym  
na miejsca pamięci związane z Marszałkiem.

5 grudnia ŁDK obchodził uro-
czystości z okazji 150. roczni-
cy urodzin Józefa Piłsudskiego, 
w czasie których zostały złożone 
kwiaty pod pomnikiem Marszał-
ka, a następnie w Sali Kolumno-
wej wysłuchano gawędy prof. 
Przemysława Waingertnera oraz 
koncertu patriotycznego. 

Podczas uroczystości nagro-
dzono laureatów, ogłoszonego 
przez ŁDK konkursu fotograficz-
nego „W kamieniu i spiżu”, ma-
jącego na celu utrwalenie na zdję-
ciach miejsc pamięci związanych 

z Marszałkiem. I miejsce w kate-
gorii do lat 16 zajęła wspomniana 
uczennica Ekonomika. 

Kinga Kryściak do konkursu 
zgłosiła dwa cykle zdjęć, którym 
nadała tytuły „Dzień” i „Noc”. 
Przedstawiają one pomnik Józefa 
Piłsudskiego przed szkołą na ul. 
Podrzecznej w Łowiczu, ale skła-
dają się z innych ujęć i były wyko-
nane o różnych porach doby. 

– Cykl „Dzień” zawiera np. ta-
kie ujęcie, na którym uchwyci-
łam wykute w ogrodzeniu inicjały 
J.P. i w tle pomnik Piłsudskiego – 

opowiada nam Kinga. Uczennica 
Ekonomika fotografowaniem zaj-
muje się od II klasy gimnazjum. 
Przyznaje, że coraz częściej towa-
rzyszy tacie Zdzisławowi Kryścia-
kowi, który jest przewodnikiem 
PTTK i przypomnijmy Łowicza-
ninem Roku 2016, podczas opro-

wadzania wycieczek i robi z nich 
relacje fotograficzne. Oprócz za-
bytków, w jej obiektywie moż-
na też zobaczyć m.in. krajobrazy. 
Pieniądze z wygranej w konkursie 
zapowiada przeznaczyć na zakup 
nowego obiektywu do swojego 
aparatu.  aa 

Kinga Kryściak,�uczennica�zsP�nr�4.�W�tle�–�u�góry�po�prawej�–�jej�prace.
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Myślę,�że�koleżanki�też�
się�w�tym�odnalazły,�
bo�gdyby�tak�nie�było,�
to�byśmy�się�też�nie�
zaprzyjaźniły,�a�nie�
jesteśmy�razem�tylko�na�
deskach,�ale�i�poza�nimi�
i�to�jest�bardzo�fajne.

Hanna Brejnak

Zasłużonych braw wysłuchują,�od�lewej:�Danuta�Bródka,�Grażyna�
Janczak,�Hanna�Brejnak,�Anna�siekierska,�Wanda�Maj�i�Jacek�Madany.
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REKLAMA

Zakopane�|�Konkurs�Jednego�Wiersza

Poeci do piór
Zaprzyjaźniony z naszą re-

dakcją, lokalny, znakomity Ty-
godnik Podhalański, kolejny już 
raz, siódmy, ogłasza ogólnopol-
ski Konkurs Jednego Wiersza im. 
J. Tawłowicza. Na zwycięzcę cze-
ka statuetka i weekendowy pobyt 
w Białce Tatrzańskiej w Termach 
Bania. Tematyka wierszy jest do-
wolna, nie ma też ograniczeń 
wiekowych. Wiersze będą oce-
niane w dwóch kategoriach: lite-
rackiej i gwarowej. Nie chodzi tylko  
o gwarę podhalańską. 

Każdy poeta może przysłać 
tylko jeden wiersz. Utwór należy 
opatrzyć godłem – słowem (pseu-
donimem). To samo godło powin-
no występować w oddzielnym 
pliku z danymi o autorze (imię, 
nazwisko, adres, numer telefo-
nu). Obydwa pliki (w programie 
Word) należy dołączyć do maila 
w formie załączników i wysłać na 
adres: poezja@24tp.pl. W tytule 
należy wpisać „konkurs jednego 
wiersza”. Na wiersze redakcja TP 
czeka do 15 stycznia.

Wiersze w kat. literackiej będą 
oceniane przez jury pod przewod-
nictwem Michała Zabłockiego, 

krakowskiego 
poety i preze-
sa krakowskiego 
oddziału Stowa-
rzyszenia Pisarzy 
Polskich. Utwory 
gwarowe będzie 
oceniać jury pod przewodnictwem 
dr hab. Anny Mlekodaj, znawczyni 
poezji gwarowej. 

Laureaci otrzymają statuetki 
autorstwa Joanny Borowicz. Lau-
reat kat. literackiej z osobą towa-
rzyszącą w nagrodę spędzi week-
end w Termach Bania w Białce 
Tatrzańskiej. Zwycięzca kat. gwa-
rowej będzie odpoczywał z oso-
bą towarzyszącą nad Bałtykiem. 
Obydwoje będą mieli też spotka-
nia autorskie w Zakopanem. Naj-
lepsze wiersze zostaną opubliko-
wane w Tygodniku Podhalańskim. 

Ogłoszenie wyników nastąpi 
24 lutego przyszłego roku, pod-
czas Nocy Poetów w Zakopanem. 
To impreza, na którą przyjeżdżają 
poeci z całej Polski. 

Pełny regulamin konkursu na 
stronie www.24tp.pl.

Beata Zalot,  
Tygodnik Podhalański

Chąśno Drugie |�Powiatowy�Przegląd�Dziecięcej�Twórczości�Plastycznej

280 prac w konkursie
Już po raz 19. rozstrzygnięty został coroczny przegląd 
twórczości plastycznej organizowany przez Gminną 
Bibliotekę Publiczną z siedzibą w Chąśnie Drugim. 
W tym roku wpłynęło 280 prac uczniów szkół 
podstawowych i gimnazjów.

Sami organizatorzy mówią, 
że konkurs z roku na rok cie-
szy się coraz lepszą frekwencją 
i poziomem nadsyłanych prac.  
W tym roku swoich reprezentan-
tów w konkursie miało 18 placó-
wek z miasta Łowicza oraz niemal 
wszystkich gmin wiejskich z po-
wiatu łowickiego. Prace oceniała 
trzyosobowa komisja, której prze-
wodniczyła Izabela Gać – plastyk 
z GOK w Nieborowie. 

Najwięcej, jak zawsze, w naj-
młodszej kategorii – klasy 0-III 
szkół podstawowych. Najwięcej, 
bo aż 12, było więc nagród w tym 
przedziale wiekowym. Otrzyma-

li je: Aleksander Wojda (SP Ka-
lenice), Amelia Kołudzka (SP 
Popów), Hubert Popowski (SP 
Błędów), Kinga Skomiał (SP Błę-
dów), Błażej Lis (SP Łaguszew), 
Amelia Działak (SP Łyszkowice), 
Maja Piotrowska (SP Stachlew), 
Oliwia Siecińska (SP Łaguszew), 
Gabriel Sekuła (SP Łaguszew), 
Julia Mańkowska (SP Błędów), 
Jakub Wojda (Sp Łaguszew)  
i Hanna Sekuła (SP Łaguszew). 
Oprócz tego, komisja przyznała  
w tej kategorii 23 wyróżnienia. 

W kategorii wiekowej klas IV-
-VI wręczono po 10 nagród i wy-
różnień. Nagrody otrzymali: Na-

talia Szczeciak (SP Nowe Zduny), 
Adam Kowalik (SP Gągolin Po-
łudniowy), Tomasz Uczciwek 

(SP Błędów), Szymon Kosmow-
ski (SP nr 2 Łowicz), Nikola Ka-
wulska (SP nr 2 Łowicz), Wikto-
ria Sordyl (SP Stachlew), Maciej 
Kierus (SP nr 2 Łowicz), Wiktoria 
Ochocka (SP Kalenice), Zuzanna 
Białas (Sp Nowe Zduny), Kinga 
Olczyk (SP nr 2 Łowicz). 

W najstarszej kategorii – VII 
klasy podstawówki oraz II i III 
Gimnazjum – nagrodzeni zosta-
li: Natalia Stachurska (SP Nowe 
Zduny), Olga Machnikowska (SP 
nr 2 Łowicz), Karolina Ciesielska 
(SP Kiernozia), Olga Rosa (SP 
Nowe Zduny), Aleksandra Bene-
dykczak (SP Stary Waliszew), Ka-
mila Matuszewska (SP Błędów),  
Aleksandra Kędziora (SP Łyszko-
wice). Przyznano też 8 wyróżnień.

Prace konkursowe można oglą-
dać na wystawie w Gminnej Bi-
bliotece Publicznej w Chąśnie 
Drugim.  tm

Domaniewice, Bielawy |�Powrócili�z�Głowna�z�laurami

Udane występy na konkursie poezji
ks. Twardowskiego
Uczniowie szkół podstawowych oraz gimnazjaliści  
z Bielaw i Domaniewic 8 grudnia z bardzo dobrej 
strony pokazali się na III Międzyszkolnym  
Konkursie Recytatorskim „W kręgu poezji ks. Jana 
Twardowskiego” organizowanym  
przez Szkołę Podstawową nr 2 w Głownie.

W zmaganiach wzięło udział 
35 osób z placówek oświatowych 
z Głowna, Bielaw, Domaniewic, 
Lubiankowa, Mąkolic, Popowa 
Głowieńskiego i Strykowa.

W kategorii klas I-III szkół pod-
stawowych rywalizację zdomino-
wali reprezentanci Domaniewic. 
Wygrał Marcel Jóźwiak, zaś trze-
cia była Patrycja Markowicz. Wy-
różnienie otrzymała Daria Doryń. 

Spośród uczniów z kategorii 
klas IV-VII wyróżniono uczniów 
z Bielaw: Liwię Dziedzielę i Mar-
tę Stasiak. 

Najstarsza kategoria, gimna-
zjalistów, również została zdomi-
nowana przez uczniów z Doma-
niewic. Wygrał Jakub Lebioda, 
a na drugim miejscu uplasowa-
ła się Natalia Baleja. Jak powie-
działa nam Natalia, wybór wier-

sza nie należał do najprostszych. 
Ostatecznie zdecydowała się na 
wiersz „Do uczniów”, który pod-
powiedziała jej koleżanka. Wybór 
podyktowany był też dodatkowy-
mi względami. – Ogólnie poezja 
ks. Jana Twardowskiego bardzo 
mi się podoba – powiedziała nam 
Natalia Baleja. – Widać, że pisał  
z sercem. Najbardziej podoba mi 
się ten wiersz, który wybrałam, 
ponieważ jest on o niepełnospraw-
nych dzieciach, a ja też mam w ro-
dzinie niepełnosprawną siostrę i to 
tak najbardziej do mnie trafiło.

Gdy już udało się wiersz wy-
brać, poszło z górki. – Przygoto-
wania nie były długie – przyzna-
ła w rozmowie z NŁ. – Chciałam 

właśnie taki wiersz, uczuciowy. 
W sumie łatwo mi się go uczyło. 
Najważniejsze jest to, żeby wiersz 
zrozumieć. 

Więcej na temat konkursu  
w głowieńskim wydaniu naszego 
tygodnika.  kl

Sanniki�|�Koncert

Janowski zaśpiewał w pałacu
Znane standardy muzyki pol-

skiej i zagranicznej oraz kolędy  
i pastorałki zaśpiewał 3 grudnia 
na dwóch koncertach w pałacu  
w Sannikach Robert Janowski  
– prezenter i piosenkarz znany 
m.in. z programu „Jaka to melo-
dia” TVP 1. Na fortepianie akom-
paniował mu Robert Osam. Melo-
mani mogli usłyszeć m.in. „Belle” 
z musicalu Notre-Dame de Paris, 
piosenkę „Deszcz”, do której au-
torem słów jest Konstanty Ildefons 
Gałczyński, a muzyki Władysław 
Szpilman, utwór „Odnawiam du-
szę” grupy Perfect oraz kolędy. 
Po koncertach można było obej-
rzeć wystawę malarstwa Haliny 

Błażyńskiej pt. „Anioły w moich 
lustrach”. Obrazy można oglądać  
w pałacu do końca stycznia przy-
szłego roku.  opr. mak 

Marcelina Kuśmierczyk�z�klasy�
III�gimnazjum�sP�nr�2�w�łowiczu�
po�odebraniu�wyróżnienia.�

Natalia Baleja�zajęła�drugie�
miejsce�w�kategorii�gimnazjalistów.�
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Robert Janowski otrzymał��
od�dyrektor�ECA�Moniki�Patrowicz�
bukiet�kwiatów.�
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Łowicz�|�Osiedle�Nowe�Miasto

Zabawa na warsztatach
Świąteczne warsztaty dla dzie-

ci zorganizował 9 grudnia Zarząd 
Osiedla „Nowe Miasto” w Łowi-
czu. Do restauracji „Nasze smaki” 
przy ulicy Krakowskiej przyszło 
20 zainteresowanych.

Najpierw dzieci wzięły udział 
w zajęciach muzyczno-rytmicz-
nych, prowadzonych przez Kari-
ną Sędkowską-Staszewską. Po-
tem przystąpiły do wykonywania 
świątecznych ozdób z materiałów 
przygotowanych przez organizato-

rów. Nie było dokładnych wytycz-
nych – dzieci mogły się wykazać 
swoją bujną wyobraźnią i kre-
atywnością, a pomocą i radą słu-
żyły im panie z zarządu osiedla, 
prowadzące warsztaty. Dużym 
powodzeniem cieszyły się wy-
dmuszki z jajek, z których dzie-
ci wykonywały figurki Mikoła-
jów. Inne wykonywane ozdoby to 
na przykład papierowe łańcuchy 
choinkowe czy świąteczne kart-
ki z życzeniami. Uczestnicy mieli 

do dyspozycji przygotowany przez 
restaurację poczęstunek, a świą-
teczny klimat podkreślały nagra-
nia puszczane przez DJ-a – w tej 
roli wystąpił przewodniczący za-
rządu osiedla Jacek Maciejak.  tm

REKLAMA

Aktualności
Retki�|�Sto�lat�pani�Stanisławy

Na długowieczność:
uśmiech i optymizm
– Nie wiem czym sobie zasłużyłam, aby dożyć takiego wieku. Nie spodziewałam się 
tego, co mnie spotkało. Bardzo dziękuję – mówiła wzruszona i szczęśliwa Stanisława 
Żylak, gdy 7 grudnia odwiedziła ją w Retkach delegacja z Urzędu Gminy w Zdunach  
oraz tamtejszego ośrodka zdrowia, żeby złożyć jej życzenia z okazji 100. urodzin.

Stanisława Żylak z domu Ko-
zanecka 100 lat skończyła dwa 
dni później – 9 grudnia. Jubileusz 
świętowała tego dnia z rodziną. 
Nasz reporter miał okazję odwie-
dzić jubilatkę właśnie 7 grudnia, 
gdy gościła wójta Jarosława Kwiat-
kowskiego, sekretarz gminy Marię 
Kubicę, lekarkę z ośrodka zdrowia 
w Zdunach Urszulę Pawlak i pie-
lęgniarkę środowiskową Katarzy-
nę Marat.

Goście odwiedzili panią Stani-
sławę w Retkach, gdzie od kilku-
nastu lat mieszka z córką Wiesła-
wą Dałek i jej rodziną. Urodziła się 
jednak w sąsiednim powiecie, w 

Skrzeszewach w gminie Żychlin. 
Dorastała w Rakowie w gm. Pa-
cyna, a większość życia spędziła 
w Kolonii Pobórz w gminie Opo-
rów, skąd pochodził jej mąż, który 
zmarł 4 października 1990 roku w 
wieku 71 lat. Całe jej życie związa-
ne było z wsią, którą lubi. – Zawsze 
było co robić... – powiedziała nam 
pytana o to, dlaczego lubi wieś. 

Pani Stanisława miała dużą ro-
dzinę: 3 braci i 4 siostry. Była z 
nich najmłodsza. Jej tata była ko-
walem, podobnie jak bracia. Ro-
dzice prowadzili też gospodarstwo. 
Mąż był z zawodu ślusarzem-toka-
rzem, poza tym pracował w swo-

im 5-hektarowym gospodarstwie. 
Stanisława Żylak zajmowała się 
domem i dziećmi. Doczekała 4 
córek, potem na świat przyszło 9 
wnucząt i 9 prawnucząt. 

Jubilatka jest osobą pogodną, 
optymistycznie nastawioną do ży-
cia i w dobrej kondycji. Wszyst-
kim gościom dziękowała za przy-
bycie i zachęcała do degustacji 
tortu i ciasta. Zachęcona przez 
córkę, nieco speszona, recytowa-
ła wielozwrotkowe wiersze, któ-
re zna jeszcze z dzieciństwa. Je-
den z nich był o kowalu, drugi o 
Zosi, która zakochała się w Mu-
rzynie i, pomimo niezadowole-

nia rodziców, wyszła za niego za 
mąż. Urszula Pawlak pochwaliła 
przed gośćmi pacjentkę i jej ro-
dzinę, mówiąc, że Stanisława Ży-
lak jest bardzo zdyscyplinowana  
i zadbana. Gdy lekarka odwiedza 
ją w domu, pani Stanisława ni-
gdy nie leży w łóżku, lecz zawsze 
jest ubrana i uczesana. Miała pew-
ne problemy zdrowotne z sercem, 

ale wszystko jest pod kontrolą.  
– Stan zdrowia jest rokujący na 
długie jeszcze życie – odpowie-
działa na nasze pytania. Przyzna-
ła też, że pogoda ducha i uśmiech 
leżą w naturze pacjentki. 

Rodzina pani Stanisławy, py-
tana o receptę na dożycie 100 lat, 
powiedziała nam, że babcia nie 
ma żadnej specjalnej diety. Je do-

słownie wszystko, ale po trochu, z 
umiarem. Lubi słodycze i owoce. 
Ich zdaniem to, że dożyła takiego 
wieku, wynika z jej pozytywnego 
podejścia do życia, chęci życia, po-
czucia, że jest potrzebna i kochana. 

Wójt gminy Zduny wręczył Sta-
nisławie Żylak kosz ze słodycza-
mi i list z życzeniami. 30 listopa-
da do Retek przyszedł także list 
od (byłej już) prezes Rady Mini-
strów Beaty Szydło. W liście tym, 
poza życzeniami na kolejne lata  
– aby były szczęśliwe i radosne, 
premier zwraca uwagę, że 100-lat-
ka należy do pokolenia głęboko 
doświadczonego w dziejach Pol-
ski, które stawało przed trudny-
mi wyzwaniami, było świadkiem 
trudnych i doniosłych wydarzeń, 
kształtowało kolejne pokolenia, 
także patriotycznie. 

Jak nam powiedział wnuczek 
jubilatki, Łukasz Witkowski, bab-
cia była bardzo zdziwiona przesył-
ką od pani premier. Dziwiła się, że 
skąd w rządzie wiedzą, że ona koń-
czy 100 lat... List musiał być dla 
niej wyjątkowo ważny, ponieważ 
prosiła wnuczka przez kilka dni, 
aby jej go czytał. Treści nauczyła 
się prawie na pamięć...  mwk

Jubilatka Stanisława Żylak�z�kwiatami,�które�właśnie�wręczyła�jej�
sekretarz�gminy�Zduny�Maria�Kubica.�–�Ależ�pani�absolutnie�nie�wygląda�
na�swoje�lata!�-�powiedziała�urzędniczka,�wykonując�widoczny�na�zdjęciu,�
przyjacielski�gest.�

RZUT OKIEM�|�MIKOŁAJ�ODWIEDZIŁ�PRZEDSZKOLAKI
6 grudnia dzieci z Przedszkola  
w Bolimowie odwiedził, w dniu swego 
święta, Mikołaj, który przyniósł im 
prezenty. Mikołaj�w�swej�asyście�miał�
również�dzielnie�pomagające�mu�Mikołajki,�
w�rolę�których�wcielili�się�rodzice�Paulina�
Gratys,�Jolanta�Kordzi�oraz�nauczycielka�
Ewa�Białas.�Prezenty�sprawiły�dzieciom�
wiele�radości,�w�podziękowaniu�zaśpiewały�
one�gościowi�piosenkę�o�Mikołaju.�
Przedszkolaki�obiecały�Mikołajowi,�że�
będą�się�dobrze�sprawować�i�w�czasie�
posiłków�zjadać�surówki.�Na�zakończenie�
spotkania�nauczyciel�Anna�Tarczyk�
poczęstowała�dzieci�i�gości�świątecznymi�
ciasteczkami. tbP
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Jedną z prowadzących�warsztaty�
była�Jolanta�Maciejak.
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Gmina Zduny�|�złote�Gody�trzynastu�par

Dotrzymane zobowiązanie
z przysięgi małżeńskiej

dokończenie ze str. 17
Mają satysfakcję, że ich syn 

pracuje na roli, że mają obok sie-
bie rodzinę. Jest im raźniej.

Wspólne cele jednoczą
50. rocznica ślubu kościelne-

go Zofii (z domu Cieślak) i Mi-
rosława Gorzkowskich minęła 
26 sierpnia. Sakramentalne „tak” 
mówili w kościele w Zdunach. 
Początkowo pani Zofia była na-
uczycielką szkoły przysposobie-
nia rolniczego w Niedźwiadzie,  
a jej mąż agronomem. Na począt-
ku lat 70. przejęli gospodarstwo 

po rodzicach pani Zofii, występu-
jąc z Rolniczej Spółdzielni Pro-
dukcyjnej. Z pracy poza gospo-
darstwem najpierw zrezygnował 
pan Mirosław, po pewnym czasie 
jego żona. 

Gospodarowali na kilkunastu 
hektarach, potem – chcąc rozwi-
jać hodowlę drobiu – powiększy-
li je do 20 ha. Prowadzili budowy  
i inwestycje. Razem planowali  
i razem realizowali te plany – i to 
właśnie wspólne cele są ich recep-
tą na zgodne życie.

Gorzkowscy mają córkę, któ-
ra mieszka w Warszawie i syna, 

który ze swoja żoną prowadzi go-
spodarstwo i hodowlę kurczaków. 
Dwoje dorosłych, domowych 
wnuków, studiuje na SGGW, 
trójka wnucząt z Warszawy jest  
w wieku wczesnoszkolnym  
i przedszkolnym. Jubilaci mają 
powody do satysfakcji z rodziny  
i efektów swojej pracy. Obecnie 
gospodarstwo liczy 50 ha, do tego 
30 jest dzierżawione. Następcy 
sami sobie radzą, nikogo nie za-
trudniając, będą je mieli też komu 
przekazać.

– 50 lat minęło mi bardzo 
szybko. Nie czuję, że mam 74 
lata, może tylko w te dni, gdy 
coś mnie zaboli. Jak w życiu jest 
spokój i harmonia, to czas bar-
dzo szybko biegnie... – mówi  
w rozmowie z NŁ pani Zofia. 
 mwk

REKLAMA

Kocierzew Płd.�|�Warsztaty�bożonarodzeniowe�

Ozdoby, które będzie można 
pokazać wnukom
Z inicjatywy Klubu Seniora 
„Złota Jesień” odbyły się 
11 grudnia w bibliotece 
warsztaty robienia ozdób 
bożonarodzeniowych dla 
seniorów z terenu gminy 
Kocierzew Płd. Była to 
świetna okazja, by wykonać 
stroiki na świąteczny stół.

Warsztaty poprowadziły pra-
cownice łowickiego oddziału 
ODR w Bratoszewicach Elżbie-
ta Jóźwicka i Aneta Budzyńska. 
Świąteczne stroiki powstawały 
tradycyjnymi technikami, z wy-
korzystaniem żywych świerków, 
bombek, świeczek, brokatów  
i błyszczących dodatków. – Bar-
dzo fajna grupa. Koleżanka led-
wie co zaczęła opowiadać, a panie 
już przystąpiły do dzieła – mówi 
nam Aneta Budzyńska. – Patrząc 

na efekty ich pracy, myślę, że mają 
już spore doświadczenie w robie-
niu takich ozdób – dodała.

Z obserwacji pracownic ODR 
wynika, że świąteczne warsztaty 
są coraz bardziej popularne wśród 
mieszkańców różnych gmin po-
wiatu łowickiego. 

W Kocierzewie odbyły się  
z inicjatywy nowo powstałego, 
ale coraz prężniej działającego 
Klubu Seniora „Złota Jesień”. 
Wzięła w nich udział grupa kil-
kunastu pań, dla których był to 
czas wspólnej pracy nad ozdo-
bami, ale też okazja, by napić się 

herbaty i porozmawiać. – Bar-
dzo fajne spotkanie, oby więcej 
takich. Miło będzie, gdy zabie-
rzemy nasze stroiki do domów, 
postawimy sobie w jakimś wi-
docznym miejscu i będzie-
my mogły powiedzieć bliskim  
i wnukom, że same je zrobiłyśmy 
– opowiadały wspólnie Krysty-
na Witkowska, Julianna Sierota  
i Zofia Stańczyk. 

Z dumą prezentowała swój 
stroik także Wiesława Kossow-
ska, która 2 lata temu sprowadziła 
się z mężem do Różyc z Piasecz-
na pod Warszawą. – Początkowo 
nikogo tutaj nie znałam, ale teraz 
działam już w KGW i cieszę się  
z powstania klubu, bo coraz wię-
cej się dzieje – mówi nam. 

Członkowie klubu już przygo-
towują się do spotkania noworocz-
nego, które odbędzie się w sali bi-
blioteki w Kocierzewie Płd. 30 
grudnia o godz. 15.00.  aa

Łowicz�|�Osiedle�Przedmieście

Nie ma to jak własnoręcznie 
stworzone ozdoby

Wszyscy mieszkańcy osiedla 
Przedmieście w Łowiczu mogli 
wziąć udział w dwugodzinnych 
warsztatach zorganizowanych 
przez zarząd osiedla 8 grudnia  
w budynku Przedszkola Integra-
cyjnego nr 10 w Łowiczu. Wzięło 
w nich udział ok. 30 osób w róż-
nym wieku.

Warsztaty z założenia miały 
poprzez wspólną pracę integrować 
mieszkańców. Nie był to może 
frekwencyjny rekord organizowa-
nych na osiedlu warsztatów, ale 
liczyła się miła, sąsiedzka atmos-
fera i duże zaangażowanie uczest-
ników. Wśród nich byli zarówno 
stali bywalcy organizowanych na 
tym osiedlu wydarzeń, w tym po-
dobnych warsztatów w ubiegłym 
roku, jak i ci, którzy brali w nich 
udział po raz pierwszy.

Warsztaty z robienia kart świą-
tecznych po raz kolejny popro-
wadziła Anita Wójcik, zaś za 
prace nad stroikami i wieńcami 
świątecznymi odpowiadała Re-
nata Wieteska z Pracowni Flo-
rystycznej Vena. Niektórzy ro-

bili ich po kilka, stąd ozdób było 
znacznie więcej niż uczestników. 
Materiałów było pod dostatkiem  
– przygotowali jest organizato-
rzy, czyli zarząd osiedla. Wykona-
ne własnoręcznie ozdoby można 
było zabrać do domu.

– Przez dwie godziny wszyscy 
intensywnie pracowali, a później 
dobrowolnie zostali, żeby posprzą-
tać po zajęciach – mówiła nam 
Halina Gasińska z zarządu osie-
dla. – Myślę, że uczestnikom na-
leżą się za taką postawę brawa. tm

Domaniewice�|�Gminny�Ośrodek�Kultury

Kto najlepiej przyłapał na czytaniu
Czternaście fotografii 
wpłynęło do Gminnego 
Ośrodka Kultury  
w Domaniewicach  
w ramach drugiej edycji 
konkursu „Przyłapani na 
czytaniu”. Jurorzy wybrali 
już najlepsze prace.

Zgodnie z tytułem, zadaniem 
konkursowym było zrobienie zdję-
cia dokumentującego gdzie i jak 
czytamy książki. Startować mogli 
mieszkańcy gminy. Czternaście 
konkursowych prac oceniało jury 
w składzie: Radosław Tafliński (fo-
tograf i podróżnik), Anna Kaczuba 

(Biblioteka w Bocheniu) oraz Mał-
gorzata Pawlata (nauczycielka z SP 
w Domaniewicach). 

Przyznano dwie pierwsze na-
grody ex aequo. Zdobyły je Dorota 
Kwiatkowska za zdjęcie „Efektyw-
ność czytania w stanie relaksacji” 
(przedstawiające mężczyznę czy-
tającego książkę i palącego cygaro) 
oraz Patrycja Szymajda za „Ma-
fijną kobietę” (patrz foto). Drugie 
miejsce przyznano Beacie Bia-
łas-Kopani. Równorzędne trzecie 
miejsca przypadły Sylwii Jacczyk, 
Pawłowi Kolcowi oraz Marcinowi 
Borowiakowi. Wyróżniono zdję-
cia, które wykonali Piotr Kolec i 
Arkadiusz Kopania.  kl

Panie z Klubu Seniora „Złota Jesień”�chętnie�pozowały�z�wykonanymi�
przez�siebie�stroikami.�

Młodzież pod okiem 
doświadczonej florystki�
wykonywała�tak�piękne�wieńce.
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Pierwsze miejsce Patrycja 
Szymajda otrzymała�za�zdjęcie�
„Mafijna�kobieta”.�
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Z sali sądowej

REKLAMA

Dąbkowice Dolne�|�sąd�Pracy�w�skierniewicach�rozstrzygnął

Nagana nałożona 
przez wójta na dyrektora
została uchylona
Uprawomocnił się już wyrok, na mocy którego 26 października Sąd 
Pracy w Skierniewicach orzekł o uchyleniu nagany, jaką na dyrektora 
Szkoły Podstawowej w Dąbkowicach Górnych Jacka Stelmaszewskiego 
nałożył po kontroli placówki wójt gminy Łowicz Andrzej Barylski. 

Sprawa dotyczyła niezapowie-
dzianej kontroli, którą wójt An-
drzej Barylski ze swoimi pracow-
nikami przeprowadził 10 lutego 
w szkole w Dąbkowicach Gór-
nych. Z protokołu pokontrolnego 
wynikało, że jednym z powodów 
jej wszczęcia było sprawdzenie in-
formacji zawartych w anonimowej 
skardze, jaka napłynęła do Urzę-
du Gminy. Tego jednego dnia wójt 
wizytował szkołę dwukrotnie: naj-
pierw z sekretarz Beatą Orzeł i, po 
raz kolejny, razem z pracownikiem 
zatrudnionym w urzędzie na sta-
nowisku ds. oświaty. 

Poprosił, aby dyrektor opro-
wadził go po szkole i pokazał jak 
wygląda w niej organizacja pra-
cy. W dwóch oddzielnych proto-
kołach zostało wyszczególnione, 
co stwierdzono podczas kontroli. 
Z opisu wynikało m.in., że w jed-
nej z klas I zajęcia wychowania fi -
zycznego nie rozpoczęły się mimo 
upływu 30 minut po dzwonku, 
a lekcja zaczęła być prowadzona 
po tym, jak zauważono w szkole 
obecność wójta, klasa III zaś za-
miast zaplanowanych zajęć tech-
nicznych miała język polski. 

Zarzuty dotyczyły też tego, że 
w szkole nie było pracowników 
obsługi – woźnej i palacza, a dy-
rektor nie potrafi ł zidentyfi kować 
gdzie się znajdują (ostatecznie 
wójt dał się przekonać, że w tej 

kwestii nie było uchybienia dy-
rektora, gdyż obecności palacza 
nie przewidywał grafi k pracy, zaś 
woźna przebywała na zwolnieniu 
lekarskim). Według wójta dyrek-
tor nie potrafi ł jednak np. wska-
zać klasy, gdzie planowo powinny 
być prowadzone zajęcia świetlicy. 
W protokole zapisano również, że 
wejście do szkoły i przedszkola 
było oblodzone i w żaden sposób 
nie zostało zabezpieczone przed 
poślizgiem. Poza tym „uczniowie 
nie realizowali zajęć z podstawy 
programowej, zamiast zdobywać 
wiedzę dzieci grały w gry kom-
puterowe (widoczne na ekranach 
monitorów komputerowych)”. 

W konsekwencji dyrektor otrzy-
mał od wójta naganę (pierwszą 
w ciągu 32 lat jego pracy, z cze-
go 27 jest dyrektorem). Dyrektor 
nie zgodził się z nią, złożył pisem-
ny sprzeciw do wójta, który zo-
stał przez niego odrzucony. Dlate-
go odwołał się od nagany do Sądu 
Pracy w Skierniewicach. 

Kontrola z kuratorium 
wypadała pozytywnie 
Pokłosiem kontroli przeprowa-

dzonej przez wójta było przesła-
nie jej wyników do skierniewickiej 
delegatury Kuratorium Oświa-
ty z prośbą o skontrolowanie wa-
runków działalności dydaktycz-
nej, wychowawczej i opiekuńczej 
szkoły w Dąbkowicach. Pismo zo-
stało potraktowane jako wniosek, 
dlatego dwie pracownice kurato-
rium zostały skierowane na wizyta-
cję szkoły w gminie Łowicz. Kon-

trola z kuratorium nie wykazała 
uchybień. Stwierdzono, że dyrek-
tor prawidłowo sprawuje nadzór 
pedagogiczny nad realizacją pod-
stawy programowej i jest ona na 
bieżąco wypełniana przez nauczy-
cieli. Dyrektor delegatury kuratorium 
w Skierniewicach Irena Lesiak 
mówiła nam wtedy, że w kontroli 
przeprowadzonej przez wójta i jego 
pracowników przynajmniej w czę-
ści zostały przekroczone kompe-
tencje organu prowadzącego szko-
łę – czyli gminy. Chodziło m.in. 
o weryfi kowanie realizacji podsta-
wy programowej w szkole, co jest 
zadaniem organu prowadzącego 
nadzór pedagogiczny – czyli ku-
ratorium. 

Wójt Andrzej Barylski popro-
szony przez nas wtedy o komen-
tarz ograniczył się do lakoniczne-
go „Nie przekroczyłem w zakresie 
przeprowadzonej kontroli żad-
nych uprawnień i nie wchodziłem 
w kompetencje organu sprawujące-
go nadzór pedagogiczny”. 

„Szkoła” pracodawcą 
dyrektora 
Wyrok, którym nagana na-

łożona na dyrektora Jacka Stel-
maszewskiego została uchylona, 
zapadł 26 października, uprawo-
mocnił się 17 listopada. Wójt An-
drzej Barylski nie był obecny na 
ogłoszeniu wyroku, w sądzie nie 
było też jego przedstawiciela. Sąd 
stanął na stanowisku, że wójt nie 
posiada uprawnień do karania dy-
rektorów szkół w trybie porząd-
kowym z art. 108 Kodeksu pra-

cy, na podstawie którego dyrektor 
z Dąbkowic dostał naganę. 

Według sądu dyrektor szkoły 
nie jest pracownikiem samorzą-
dowym, a wójt nie jest jego pra-
codawcą, dlatego nie może nakła-
dać na niego kar porządkowych. 
W rozumieniu sądu Urząd Gminy 
i szkoła to dwa różne zakłady pra-
cy, posiadające swoje własne kie-
rownictwo, a kierownik jednego 
zakładu pracy nie może nakładać 
kar na kierownika innego zakładu 
pracy. Status prawny dyrektorów 
szkół określają w całości przepi-
sy oświatowe, dlatego mimo że 
szkoła jest jednostką organizacyj-
ną gminy, a dyrektor szkoły jest 
kierownikiem tej jednostki – nie 
podlega on ustawie o samorządzie 
terytorialnym. Brzmi to abstrak-
cyjnie, ale w myśl przepisów to 
„szkoła” jest pracodawcą dyrekto-
ra, a nie gmina i wójt, dlatego na-
gana została uchylona. 

O ile zarówno kuratorium, jak 
i gmina, spełniają zewnętrzny 
nadzór nad szkołami, to mogą one 
wydawać zalecenia tylko w za-
kresie swoich uprawnień. Zdecy-
dowaną większość kompetencji 
nadzoru nad pracą szkół posiada 
kurator oświaty, który ma od ja-
kiegoś czasu decydujące zdanie 
w ocenie pracy dyrektora, zaś or-
gan prowadzący (gmina) wysta-
wia ocenę cząstkową w ramach 
tylko swoich kompetencji. 

aGNieSZKa
aNtoSieWiCZ

agnieszka.antosiewicz@lowiczanin.info

W�rozumieniu�sądu�Urząd�
Gminy�i�szkoła�to�dwa�
różne�zakłady�pracy,�
posiadające�swoje�własne�
kierownictwo,�a�kierownik�
jednego�zakładu�pracy�
nie�może�nakładać�kar�
na�kierownika�innego�
zakładu�pracy.�

Sąd Okręgowy�|�Wyrok�dla�Renalda�s.�

A jednak dziesięć lat 
więzienia

dokończenie ze str. 2

Zdaniem obrońców Klau-
dia K. mogła mieć też niezapię-
te pasy. Negowano także dowody 
z zeznań niektórych świadków. 
W opinii obrońców (autorem 
apelacji był mec. Grzegorz Ste-
fański, a później uzupełniał ją 
mec. Włodzimierz Woźniak), sąd 
popełnił błąd w ustaleniach fak-
tycznych, twierdząc, że ofi ara nie 
przyczyniła się swoim zachowa-
niem do całej sytuacji, choć była 
pod wpływem alkoholu i środ-
ków psychoaktywnych.

W apelacji zwrócono też uwa-
gę na zbyt wysoką, zdaniem 
prawników, karę. Bez wzięcia 
pod uwagę wieku oskarżonego 
i faktu podjęcia przez niego tera-
pii odwykowej.

Obrońcy wnioskowali o uchy-
lenie wyroku sądu i przekaza-
nie sprawy do ponownego roz-
patrzenia Sądowi Rejonowemu, 
względnie o obniżenie wyroku.

Obecny na sali mecenas Wło-
dzimierz Woźniak w swojej 
wypowiedzi skupił się przede 
wszystkim na wymiarze kary. 
Adwokat mówił o tym, że jeżeli 
uznać winę Renalda S., to musi 
on ponieść karę, ale już jej wy-
sokość, bliska najwyżej przewi-
dzianej przez kodeks za podobne 
czyny (12 lat – przyp. red.), budzi 
wątpliwości. 

Zdaniem obrońcy, Sąd Rejo-
nowy niesłusznie uznał, że inni 
uczestnicy zdarzenia nie przy-
czynili się do jego zaistnienia. 
Również Klaudia K. wiedziała, 
że cała grupa jest pod wpływem 
alkoholu. Jednocześnie Włodzi-
mierz Woźniak podkreślał, że, na 
szczęście, w wypadku nie ucier-
piała żadna osoba postronna. 

Mecenas nawiązał tu do głośnej 
sprawy, w której pijany tramwa-
jarz potrącił ze skutkiem śmiertel-
nym 3 postronne osoby. Został on 
skazany także na 10 lat pozbawie-
nia wolności, a zdaniem adwoka-
ta, jeśli porównać oba te zdarze-
nia, to kara dla Renalda S. wydaje 
się zbyt surowa. 

Obrońca nawiązał też do fak-
tu, że nawet prokuratura żąda-
ła kary mniejszej, 7 lat pozba-
wienia wolności, co i tak było, 
w opinii mecenasa, żądaniem 
zbyt surowym. 

renald S. poparł 
apelację
O utrzymanie wyroku sądu 

I instancji w mocy wnioskowała 
natomiast zarówno prokuratura, 
jak i oskarżyciel posiłkowy, oj-
ciec Klaudii K. i jego adwokat. 
Oskarżyciel posiłkowy wyraził 
zdanie, że za czyn takiego rodza-
ju powinna być wymierzana kara 
jeszcze surowsza, nawet 25 lat 
pozbawienia wolności. 

Wyrok utrzymany
Po naradzie Sąd Okręgowy 

zdecydował o utrzymaniu wyro-
ku sądu I instancji. Jak wyjaśniał 
sędzia Adam Karowicz, podno-
szona w apelacji „grupa zarzu-
tów” dotycząca sprawstwa Re-
nalda S. straciła rację bytu wobec 
tego, że w złożonych przed Są-
dem Okręgowym wyjaśnieniach 
przyznał, że to on kierował.

Sąd Okręgowy odrzucił też 
podnoszone w apelacji zarzu-
ty wobec tego, iż Sąd Rejono-
wy wydał dwa odrębne wyro-
ki: za spowodowanie wypadku 
ze skutkiem śmiertelnym będąc 
w stanie nietrzeźwości i za jazdę 
w stanie nietrzeźwości. W opinii 
sądu pierwszy czyn, czyli jazda 
w stanie nietrzeźwości, nie został 
„pochłonięty” przez drugi, czyli 
spowodowanie wypadku. Wyse-
lekcjonowanie dwóch odrębnych 
zdarzeń było więc zasadne.

Co się zaś tyczy wymiaru kary, 
Sąd Okręgowy uznał, że sąd I in-
stancji prawidłowo ustalił oko-
liczności zdarzenia, prawidłowo 
umotywował wyrok, przy wy-
miarze kary nie popełnił błędu 
i dobrze skalkulował jej długość 
(wspomniano tu o fakcie, że Re-
nald S. działał jako osoba, która 
była już wcześniej karana). Wy-
rok Sąd Okręgowego jest prawo-
mocny.  kl
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Ogłoszenia

 PUNKTy PRZyJMOWANIA OGŁOSZEń DROBNyCH DO „NŁ”: BIURO OGŁOSZEń ŁOWICZ,� UL.� PIJARsKA� 3A; BEDNARy,� sKLEP� P.� PAPIERNIK� 24A;� BOBROWNIKI 27,� sKLEP� P.� PACLER;� BOlIMóW,� UL.� RyNEK� KOśCIUszKI� 17,�
sKLEP� „EWA”,� P.PAPIERNIK;� DOMANIEWICE,� UL.� GłóWNA� 26,� sKLEP� P.� JAKUBIAK;� GąGOlIN POŁUDNIOWy,� sKLEP� „KOs”;� HUMIN 1A,� sKLEP� P.� GREFKOWICz;� IŁóW:� PL.� RyNEK� sTAROMIEJsKI� 2A;� sKLEP� P.� PAPIEROWsKIEGO;� �
KIERNOZIA,� RyNEK� KOPERNIKA,� KIOsK� P.� WEsOłOWsKIEJ;� KOCIERZEW PóŁNOCNy 37A,� sKLEP� P.� KRyGIER; KURABKA 17A,� sKLEP� P.� TOPOLsKIEJ;� ŁOWICZ,� Os.� BRATKOWICE,� KIOsK� LOTTO;� ŁySZKOWICE,� sKLEP� „DUET”,� �
UL.�GMINNA�6;�NIEBORóW,�AL.�LEGIONóW�POLsKICH�18,�sKLEP�P.�FIGATA;�NOWA SUCHA 22,�sKLEP�P.�sIEWIERy;�OSTRóW 20,�sKLEP�P.�BEJDy;�OSMOlIN:�UL.�RyNEK�2,�sKLEP�P.�sERWACH;�UL.�RyNEK�19,�sKLEP�sPOżyWCzO-PRzE-
MysłOWy;�PSZCZONóW 147,�sKLEP�P.�LIPIńsKIEGO;�SANNIKI,�UL.�WARszAWsKA�183,�sKLEP�P.�OLKOWICz;�SOBOTA,�PL.�zAWIszy�CzARNEGO�12,�sKLEP�P.�BIńCzAK;�SOKOŁóW 19,�sKLEP�P.�GłOWACKIEGO;�STACHlEW 113A,�sKLEP�
P.�WIERzBICKIEJ;�STARy DęBSK 6A,�sKLEP�P.�PAWłA�TARGAszEWsKIEGO,�ślESZyN,�UL.�GóRNA�5,�sKLEP�P.�MąCzyńsKIEJ;��WAlISZEW STARy�19, sKLEP��P.�PABIJAńCzyK;�ZABOSTóW DUŻy,�sKLEP�P.�szALENIEC;�ZAWADy 67,�sKLEP�
P.�sOKALsKIEJ;�ZŁAKóW BOROWy 139A,�sKLEP�P.�PIECKI.

PUNKTy PRZyJMOWANIA OGŁOSZEń DROBNyCH DO „WIEśCI”:�BIURO OGŁOSZEń�GŁOWNO,�UL.�łOWICKA�40;�DMOSIN 1,�BOżENA�KRzEszEWsKA,�PIEKARNIA:��STRyKóW:�sKLEP�„zOsIA”,�UL.�TARGOWA�25/27;�sKLEP�P.�łUKAszA�
PAPIńsKIEGO,�sTARy�RyNEK�4/29.

PUNKTy PRZyJMOWANIA OGŁOSZEń DROBNyCH DO „NŁ DlA ŻyCHlINA, OPOROWA, BEDlNA I PACyNy”: BEDlNO 28, sKLEP�MINI-MAG;�DOBRZElIN,�UL.�Wł.�JAGIEłły,�sKLEP�MAGDA;�PACyNA,�UL.�TOWAROWA�4,�sKLEP�P.�MAGDA-
LENy�DURKI;�PlECKA DąBROWA,�sKLEP�„MONIKA”;�PODCZACHy 16,�sKLEP�sPOżyWCzO-PRzEMysłOWy;�ślESZyN,�UL.�GóRNA�5,�sKLEP�P.�MąCzyńsKIEJ;�ŻyCHlIN,�UL.�łąKOWA�9A,�sKLEP�„MAGDA”;�UL.�NARUTOWICzA�85F,�sKLEP�
„MAGDA”;�UL.�29�LIsTOPADA�25-26,�sKLEP�„ELEMIs”.

WyDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSZą ODPOWIEDZIAlNOśCI ZA TREść OGŁOSZEń I REKlAM OPUBlIKOWANyCH ZGODNIE Z ART. 36 USTAWy  Z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

samochodowe

kupno
 �Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 

sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

��Kupię�Mercedesa�kaczkę,�sprintera,�
124,�190,�tel.�kom.�666-941-477.

 �Skup pojazdów samochodowych. 
Zaświadczenia do WK. Sprzedaż 
części, tel. kom. 605-695-882.

��skup�powypadkowych,�starych,�
skorodowanych�samochodów,�tel.�kom.�
512-476-760.

��złomowanie�Pojazdów-�zaświadczenia,�
auto-skup:�uszkodzone,�rozbite,�
wyeksploatowane,�Rząśno�13,�tel.�kom.�
602-123-360.

sprzedaż
��AUDI�80�TDI,�1994�rok,�tel.�kom.�

602-689-205.

��AUDI�A3,�1.4�TsI�Turbo,�2008�rok,�
granatowy�metalik,�tel.�kom.�513-329-718.

��AUDI�A3,�sportback�2.0�TDI�140�KM,��
2008�rok,�II�właściciel,�tel.�kom.�
603-879-004.

��AUDI�A4,�1.9�TDI,�1996�rok,�tel.�kom.�
698-651-705.

��AUDI�A4,�1.9�TDI,�tel.�kom.�512-981-861.

��BMW�316i�gaz,�1998�rok,�tel.�kom.�
534-662-961.

��BMW�520,�2.0�I,�1998�rok,�bogate�
wyposażenie,�stan�bdb.,�możliwa�zamiana�
(mniejszy),�tel.�kom.�604-706-309.

��BMW�730D,�2001�rok,�stan�bdb,�
automat,�czarny,�tel.�kom.�502-403-882.

��CHEVROLET�spark�benzyna/gaz,�
2010�rok,�tel.�kom.�600-339-023.

��CITROËN�Berlingo,�1.6�HDI,�2006�rok,�
tel.�kom.�791-331-447.

��CITROËN�Berlingo,�1.6�HDI,�2006�rok,�
szary�metalik,�tel.�kom.�791-331-447.

��Clio,�1.2,�2000�rok,�tel.�kom.�
667-566-961.

��DACIA�Duster,�1.5�TD,�2014�rok,�69.000�
km,�I�właściciel,�serwisowana,�kupiona�
w�AsO,�klima,�czujniki�cofania,�tel.�kom.�
500-041-363.

��DAEWOO�Lanos,�1.4,�2001�rok,�
srebrny�metalik,�stan�bdb,�tel.�kom.�
513-375-786.

��DAEWOO�Matiz,�2000�rok,�2.200�zł,�tel.�
kom.�602-129-661.

��DAEWOO�Matiz,�2001�rok,�I�właściciel,�
stan�dobry,�tel.�kom.�696-951-591.

��Daewoo�Tico,�tel.�kom.�609-227-348.

��FIAT�126p,�1999�rok,�tel.�kom.�
500-252-115.

��FIAT�Brava,�1.6�16V�benzyna/gaz,�tel.�
kom.�604-454-032.

��FIAT�CC,�po�kolizji,�tel.�kom.�
604-454-032.

��FIAT�Cinquecento,�700,�stan�dobry,�
1.400�zł,�tel.�kom.�509-994-734.

��FIAT�Doblo,�1.6�diesel,�105�KM,�
5-osobowy,�I�właściciel,�bezwypadkowy�
93.000�km,�tel.�kom.�509-299-676.

��FIAT�Palio�Weekend,�1.7�TD,�1999�rok,�
1.300�zł,�tel.�kom.�605-695-882.

��FIAT�Panda,�1.2,�2010�rok,�70.000�
km,�serwisowany,�I�właściciel,�kupiony�w�
polskim�salonie,�tel.�kom.�695-323-452.

��FIAT�seicento,�900,�1998�rok,�tel.�kom.�
790-398-998.

��FIAT�stilo,�1.9�JTD,�2003�rok,�tel.�kom.�
793-853-739.

��FIAT�stilo,�1.9�JTD,�2003�rok,�srebrny�
metalik,�tel.�kom.�502-403-882.

��FORD�Focus,�1.8�diesel,�tel.�kom.�
660-850-505.

��FORD�Galaxy,�1.9�TDI�140�KM,�6�
skrzynia,�2005�rok,�zielony�metalik,�
7-osobowy,�możliwa�zamiana�(mniejszy),�
tel.�kom.�604-706-309.

��FORD�Ka�II,�2014�rok,�stan�idealny,�tel.�
kom.�883-263-698.

��FORD�Kuga,�2.0�TDCI,�2009�
rok,�czarny�metalik,�sprowadzony,�
zarejestrowany,�bogata�wersja,�38.800�zł,�
tel.�kom.�509-061-804.

��KIA�Ceed,�1.6�benzyna,�2007�rok,�
czerwony,�cena�do�uzgodnienia,�tel.�kom.�
508-815-797.

��KIA�Rio,�1.5�benzyna,�2005�rok,�4.000�
zł�do�negocjacji,�tel.�kom.�665-489-282.

��LUBLIN,�1999�rok,�po�kolizji,�tel.�kom.�
604-627-346,�665-440-206.

��MAzDA�6�kombi,�diesel,�uszkodzony�
silnik,�tel.�kom.�663-793-845.

��MAzDA�626,�2001�rok,�tel.�kom.�
601-946-294.

��MAzDA�6,�1.8,�2003�rok,�kombi,�tel.�
kom.�661-666-354.

��Mercedes�A�klasa,�1.7�CDI,�2000�r.,�tel.�
kom.�530-176-657.

��MERCEDEs�C�klasa,�2.2�CDI�W203,�
2007�rok,�bogate�wyposażenie,�w�
rozliczeniu�mogę�przyjąć�tańszy,�tel.�kom.�
513-375-786.

��NIssAN�Almera,�1.5,�2005�rok,�
5-drzwiowy,�złoty�metalik,�7.200�zł,�tel.�
kom.�604-706-309.

��OPEL�Astra�J,�1.7�CDTI,�2011�rok,�stan�
bdb.,�tel.�kom.�792-022-615.

��OPEL�Corsa,�1.2,�2004�rok,�benzyna,�
salon�Polska�srebrny�metalik,�5�drzwi,�
klimatyzacja,�stan�bardzo�dobry,�cena�
8.300�zł.,�tel.�kom.�666-574-189.

��OPEL�Corsa,�1.2,�2010�rok,�41.000�km,�
serwisowany,�bezwypadkowy,�kupiony�w�
polskim�salonie,�tel.�kom.�600-944-728.

��OPEL�Corsa,�1.5�diesel�isuzu,�1999�rok,�
stan�bdb.,�tel.�kom.�604-706-309.

��OPEL�Vectra�gaz�do�2026�r.,�2001�rok,�
stan�bdb,�4.000�zł,�tel.�kom.�697-973-609.

��PEUGEOT�206,�2000�rok,�zadbany,�
3.600�zł,�tel.�kom.�500-308-011.

��PEUGEOT�207,�1.6�HDI,�2007�rok,�
120.000�km,�5-drzwiowy,�bogate�
wyposażenie,�12.800�zł,�tel.�kom.�
513-375-786.

��PEUGEOT�308,�1.6,�2012�rok,�
I�właściciel,�serwisowany,�83.000�km,�tel.�
kom.�601-303-852.

��POLONEz�Caro,�1.6�benzyna/gaz,�
1996�rok,�tel.�kom.�502-751-126.

��RENAULT�Clio�IV,�1.2�benzyna,�2013�
rok,�49.000�km,�srebrny�metalik,�tel.�kom.�
792-008-272.

��RENAULT�Clio,�1.2�16V,�2001�rok,�
czerwony,�tel.�kom.�536-538-540.

��RENAULT�Laguna�II,�1.9�DCI,�2004�
rok,�kombi,�hak,�czarna,�tel.�kom.�
604-676-608.

��RENAULT�Megane,�1.4,�1999�rok,�
bordo,�autoalarm,�alusy,�tel.�kom.�
725-373-474.

��RENAULT�scenic,�1.9�diesel,�XI�2006,�
stan�bdb,�tel.�kom.�512-444-060.

��RENAULT�Talia,�1.4�benzyna/gaz,�2002�
rok,�stan�bdb.,�tel.�kom.�733-805-046.

��ROVER�45,�2.0�diesel,�2000�rok,�tel.�
kom.�885-228-682.

��sEAT�Cordoba,�1.9�sDI,�1998�rok,�tel.�
kom.�515-236-142.

��sEAT�Toledo,�1999�rok,�tel.�kom.�
782-613-920.

��sKODA�Fabia,�1.4�benzyna/gaz,�2002�
rok,�zielony�metalik,�stan�bdb.,�tel.�kom.�
604-706-309.

��sKODA�Felicia�LPG,�tel.�kom.�
503-832-328.

��sKODA�Felicia,�1997�rok,�tel.�kom.�
694-011-606.

��sKODA�Octavia�II,�2007�r.,�1.9,�105KM,�
14.500�zł�do�negocjacji,�tel.�kom.�
512-251-357.

��TOyOTA�Auris,�2008�r.,�2.0,�D4D,�tel.�
kom.�603-609-790.

��TOyOTA�Rav�4,�2.0�D4D,�2004�
rok,�najbogatsza�wersja,�tel.�kom.�
608-398-786.

��TOyOTA�yaris,�1.3,�2007�rok,�tel.�kom.�
884-371-667.

��VOLVO�V50,�1.6�diesel,�2007�rok,�
czarny�metalik,�bogate�wyposażenie,�
możliwa�zamiana�(tańszy),�tel.�kom.�
513-375-786.

��VW�Golf�IV,�1.4,�2001�rok,�tel.�kom.�
721-586-347.

��VW�Golf�V,�1.9�TDI,�2008�rok,�I�
właściciel,�tel.�kom.�668-104-479.

��VW�Passat�kombi,�1.9�TDI�90�KM,�
1999�rok,�295.000�km,�6.700�zł,�tel.�kom.�
793-403-515.

��VW�Passat,�1.9�TDI,�2002�rok,�
klimatyzacja,�radio,�hak,�kombi,�z�
uszkodzoną�uszczelką�pod�głowicą,�tel.�
kom.�607-297-906.

��VW�Polo,�1997�rok,�5-drzwiowy,�bogate�
wyposażenie,�tel.�kom.�500-252-115.

��VW�Polo,�1.3�benzyna,�1994�rok,�stan�
dobry,�tel.�kom.�693-331-272.

��VW�sharan,�1.9�TDI,�2008�rok,�
7-osobowy,�w�rozliczeniu�mogę�
przyjąć�mniejszy,�22.200�zł,�tel.�kom.�
604-706-309.

��VW�Tiguan,�2.0�TsI,�2012�rok,�sUV,�
full�opcja,�skóra,�automat,�sprowadzony�
z�Ameryki,�czarny,�FVAT,�cena�do�
uzgodnienia,�tel.�kom.�603-653-030.

��VW�Turan,�1.9�TDI,�2008�rok,�stan�bdb,�
tel.�kom.�502-751-126.

��żUK,�tel.�kom.�797-621-412.

��żUK,�1993�rok,�blaszak,�stan�dobry,�tel.�
kom.�726-528-242.

inne
��Autolaweta�transport�aut,�maszyn�i�

urządzeń,�konkurencyjne�ceny,�tel.�kom.�
797-713-825,�502-391-577.

��HANOMAG�uniwersalny,�3,5-tonowy,�
sprawny,�tel.�kom.�798-131-008.

��sprzedam�przyczepkę�lekką,�DMC�400�
kg,�tel.�kom.�693-618-777.

��Opony,�felgi�z�Niemiec,�hurtownia.�
Największy�skład�w�rejonie,�klimatyzacja,�
mechanika.�Bratoszewice,�ul.�łódzka�28,�
www.opony-gaweda.pl,�tel.�(42)�719-63-
08,�tel.�kom.�505-151-701.

��Opony�zimowe�z�Niemiec,�tel.�kom.�
576-028-479.

��Opony,�felgi�zimowe;�5�śrub,�prawie�
nowe�165/65/15,�tel.�kom.�798-131-008.

��Opony�zimowe�z�felgami,�4�szt.,�Barum,�
225/70�15C,�tel.�kom.�669-356-370.

��Felgi�stalowe,�alufelgi,�koła�zimowe,�tel.�
kom.�601-419-747.

��Peugeot�406�silnik,�skrzynia,�gaz��
w�komplecie,�tel.�kom.�512-799-479.

��sprzedam�koło�zimowe�13,�4�sztuki,�
felgi�stalowe�14,�4x100,�4�sztuki,�tel.�kom.�
506-771-822.

��Beczkowóz�5�m3,�części�star,�tel.�kom.�
663-226-547.

��sprzedam�silnik,�skrzynię�biegów�do�
stara�200,�inne�podzespoły,�tel.�kom.�
606-901-931.

��Usługi�auto-lawetą,�najlepsze�ceny,�tel.�
kom.�733-805-046.

��Felgi�„15”,�koła�„13”,�tel.�kom.�
693-054-784.

��Koła�zimowe�Fiat�155x70x13,�tel.�kom.�
788-212-520.

��Opony�zimowe�205/65R15,�tel.�kom.�
577-014-868.

motorowe

kupno
��skup�starych�motocykli�WsK,�sHL,�

Junak,�innych,�tel.�kom.�513-185-357.

��stare�motocykle,�motorowery,�części�
kupię,�tel.�kom.�513-185-357.

��Kupię�stare�motocykle:�WsK,�Mz,�
Komarek�itp.,�tel.�kom.�609-942-407.

��Kupię�simsona,�tel.�kom.�668-482-374.

sprzedaż
 �Sprzedam Kawasaki Ninja Zx6  

z 2000 roku, kolor czerwony, stan 
bdb, tel. kom. 791-737-790.

��sprzedam�skuter�Koliber,�tel.�kom.�
665-705-799.

��sprzedam�skuter,�tel.�kom.�
575-355-823.

garaże

sprzedaż
��sprzedam,�wynajmę�garaż�stryków,�

Kościuszki,�tel.�kom.�603-642-202.

nieruchomości

kupno
��Kupię�ziemię,�gm.�łyszkowice�i�okolice,�

tel.�kom.�502-602-463.

��Kupię�każdą�nieruchomość:�ziemię,�
działkę,�mieszkanie,�dom�itp.�(również�
zadłużone),�tel.�kom.�501-020-993.

��Kupię/przyjmę�w�dzierżawę�ziemię,�tel.�
kom.�696-736-701.

sprzedaż
��Działka�4,6�ha,�łazin,�tel.�kom.�

501-020-993.

��Dom,�stan�surowy,�zamknięty,�łowicz�
Grunwaldzka�(sprzedam�lub�zamienię�
na�mieszkanie�spółdzielcze),�tel.�kom.�
795-410-608.

��Mieszkanie�Bratkowice�14,�3-pokoje,�60�
mkw.,�tel.�kom.�504-110-469.

��sprzedam�2�ha�ziemi�ornej,�1�ha�łąk�i�
las,�strugienice,�tel.�kom.�668-380-714.

 �Sprzedam 4 działki budowlane w 
Strzelcewie o powierzchni od 850 do 
1.300 mwk (możliwość połączenia), 
tel. kom. 501-213-061, 501-213-062.

��Działka�budowlana,�Nieborów,�tel.�kom.�
795-015-269.

��zduny,�dom�120�mkw.,�zabudowania�
gospodarcze,�działka�0.97�ha,�tel.�kom.�
694-182-993.

��Działka�budowlana,�1.500�mkw.,�media,�
łowicz,�Górki,�tel.�kom.�784-043-952.

 �Sprzedam gospodarstwo rolne o 
pow. 1,11 ha z domem mieszkalnym 
i pomieszczeniami gospodarczymi, 
Wyskoki, gm. Stryków, tel. kom. 
601-204-540.

 �Sprzedam działki o pow. łącznej 
0,55 ha, Wyskoki, gm. Stryków, tel. 
kom. 601-204-540.

��Domek�60�mkw.,�działka�6.000�mkw.,�
budowlano-usługowa,�narożna,�łowicz,�
tel.�kom.�603-878-783.

��sprzedam�dom�z�działką�w�
łyszkowicach,�tel.�kom.�667-294-618.

��sprzedam�lub�wynajmę�kawalerkę�
na�Bratkowicach,�24�mkw.,�tel.�kom.�
502-725-524.

��sprzedam�2�działki�zalesione�1,05�ha�
i�1,11�ha,�tel.�kom.�608-815-516.

��Działka�3.000�mkw.�w�Kiernozi,��
pod�zabudowę�mieszkalną,�handlową,�
usługową,�35�zł/mkw.,�tel.�kom.�
694-165-597.

��spółdzielnia�Mieszkaniowa�
Jabłonkowa�w�Dobrzelinie�posiada�do�
sprzedaży�lub�dzierżawy�1�ha�ziemi�rolnej,�
bliższe�informacje�w�siedzibie�spółdzielni�
lub,�tel.�kom.�609-570-897.

��sprzedam�działkę�rolną�4,3�ha�w�tym�
1�ha�lasu�z�możliwością�odrolnienia,�tel.�
kom.�668-074-900.

��sprzedam�mieszkanie,�57�mkw,�
starzyńskiego�9,�tel.�kom.�600-032-902.

��sprzedam�działkę�budowlaną,�okolice�
Bielaw,�tel.�kom.�784-843-470.

��Działka�budowlana�2.280�mkw.,�
szerokość�29�m,�zielkowice,�tel.�kom.�
607-343-411,�po�15:00.

��Os.Bratkowice,�parter,�3-pokojowe,�tel.�
kom.�698-581-666.

��ziemia�rolna�1,5�ha�w�tym�działka�
budowlana,�ziąbki,�tel.�kom.�609-377-905.
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��sprzedam�3,5�ha�ziemi,�Wola�
stępowska,�gm.�Kiernozia,�tel.�kom.�
501-504-723.

��sprzedam�3�ha�ziemi�w�miejscowości�
Kalinów,�gmina�stryków,�tel.�kom.�
505-507-875.

��Dom�293�mkw,�stan�surowy�otwarty,�
działka�1900�mkw,�wszystkie�media,�
łowicz,�ul.�Grunwaldzka,�tel.�kom.�
501-932-818.

��Działka�38�arów�w�stępowie,�gmina�
Kiernozia,�zabudowana,�ogrodzona,�
częściowo�utwardzona,�tel.�kom.�
512-179-465.

��Dom�z�oficyną,�Głowno,�tel.�kom.�784-
391-049,�666-865-844.

��sprzedam�ziemię�rolno-budowlaną�
2,86�ha,�Lutynek,�gm.�Kocierzew,�tel.�
kom.�693-351-078.

��sprzedam�M-4,�tel.�kom.�732-830-824.

��Budowlano-rolna,�9.400�mkw.,�Polesie,�
rzeka,�możliwość�wykopania�stawu,�tel.�
kom.�603-878-783.

��sprzedam�dom,�tel.�kom.�881-087-040.

��Mieszkanie�60�mkw.,�III�p.,�Kaliska,�tel.�
kom.�668-955-030.

��Mieszkanie�3-pokojowe,�60�mkw.,�II�
piętro,�+garaż.�Do�zamieszkania,�tel.�kom.�
508-281-030.

wynajem
��Kawalerka�do�wynajęcia,�centrum,�tel.�

kom.�694-675-711.

��Wezmę�w�dzierżawę�ziemię,�okolice�
łowicza,�tel.�kom.�723-528-070.

��Do�wynajęcia�mieszkanie�w�centrum,�
tel.�kom.�602-574-891.

 �Wynajmę mieszkanie 46 mkw, tel. 
kom. 501-358-166, po 18:00.

 �Wynajmę lokal handlowy w 
miejscowości śleszyn, tel. kom. 
667-341-968.

 �Wynajmę pawilon handlowy 290 
mkw., Łowicz, ul. Kurkowa 6, tel. kom. 
501-044-546.

��Udostępnię�miejsce�w�salonie�
fryzjerskim�manikiurzystce�lub�
makijażystce,�tel.�kom.�691-961-259.

zamiana
��zamienię�mieszkanie�88�mkw.,�

4�pokoje�na�dom�w�łowiczu�lub�
skierniewicach,�tel.�kom.�606-386-961.

inne
��Poszukuje�się�spadkobierców�

Franciszki�z�Gostkiewiczów-Jastrzębskiej�
do�bezpotomnej�śmierci�zamieszkałej�
w�łowiczu�791�216108,�tel.�kom.�
791-216-108.

kupno różne
��Monety,�medale,�dokumenty,�starocie,�

tel.�kom.�606-941-752.

��Kupię�orzechy�włoskie,�tel.�kom.�
608-613-658.

��Kupię�rury,�profil,�tregry,�tel.�kom.�
662-240-085.

��Kupię�tunel�foliowy,�tel.�kom.�
781-779-632.

sprzedaż różne
��Drewno�kominkowe,�opałowe�(buk,�

brzoza,�olszyna,�grab);�workowane,�tel.�
kom.�501-658-261.

 �Drewno kominkowe i opałowe, 
pelet drzewny, brykiet drzewny, tel. 
kom. 504-010-550.

��Kruszywa,�piasek,�żwir,�ziemia�
ogrodowa.�Roboty�ziemne,�
wyburzeniowe,�transport�maszyn�
budowlanych,�rolniczych,�tel.�kom.�
693-565-564.

 �Piasek płukany, pospółka, żwir, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

��Palety�1.200x1.000,�tel.�kom.�
502-919-192.

 �Węgiel Ekogroszek, kostka, orzech. 
Dostawa i rozładunek, tel. (23) 661-
10-13, tel. kom. 789-333-677.

��Piecyk�na�olej�opałowy,�tel.�kom.�
733-805-081.

��sprzedam�choinki:�jodłę�balsamiczną�
2,50�m,�świerk�srebrny�1,50�m�-�22�zł.�
Własna�plantacja,�tel.�kom.�516-315-356,�
604-215-768.

��Drewno�opałowe,�najtaniej,�tel.�kom.�
512-694-692.

��Overlock�yamato,�5-nitkowy,�tel.�kom.�
608-109-634.

��silnik�7,5�kW,�pompa�wtryskowa�
C-328/C-330,�tel.�kom.�696-441-178.

��sprzedam�pralkę�automatyczną,�
używaną,�300�zł,�tel.�kom.�665-705-799.

��Kuchnia�węglowa,�tel.�kom.�
516-543-061.

��Oddam�pieńki�wykopane,�tel.�kom.�
536-432-049.

��stół�kuchenny,�4�taborety,�2�fotele,�2�
dywany,�tel.�kom.�664-909-913.

��Topole�na�pniu,�tel.�kom.�732-535-563.

��sprzedam�rower�trzykołowy,�
tel.�(46)�830-01-07.

��sprzedam�skrzynki�„1”,�mogą�być�na�
opał,�tel.�kom.�697-131-218.

��sprzedam�meble�Balaton�(kanapa,�2�
fotele,�2�pufy),�tel.�kom.�530-013-864.

��Choinki�świerkowe�hurt,�tel.�kom.�
501-742-650.

��Budy�ocieplane�dla�psów,�tel.�kom.�
885-459-698.

��sprzedam�maszyny�szwalnicze�100�zł/
sztuka,�tel.�kom.�508-157-308.

��sprzedam�słupki�betonowe�10�zł/
sztuka,�tel.�kom.�508-157-308.

��Choinki�cięte�i�doniczkowe,�Dobrzelin,�
ul.�Kolejkowa�17,�tel.�kom.�665-013-511.

��sprzedam�okna�3-komorowe,�prawie�
nowe,�wys.�87x85�szer.�-1�szt;�145x238�
-1�szt;�145x117�-2�szt;�145x177�-2�szt;�
drzwi�balkonowe�2�szt�232x87,�tel.�kom.�
785-246-222.

��Piec�C.O.�35�kW,�tel.�kom.�662-285-251.

��sprzedam�2�choinki�srebrne,�wysokość�
5,50m,�tel.�kom.�667-118-205.

��sprzedam�drzewo,�tel.�kom.�
606-370-008.

��sprzedam�rębak�do�gałęzi,�tel.�kom.�
606-370-008.

��Betoniarka�150�l,�płyty�chodnikowe�
50x50,�tel.�kom.�531-467-981.

 �Maszyny stolarskie, dwie łuparki do 
drewna, tel. kom. 605-142-474.

��sprzedam�dęba�ściętego,�tel.�kom.�
784-813-686.

��sprzedam�duży�piec�miałowy�70�kW,�
tel.�kom.�606-519-851.

��Kasety�magnetofonowe�w�dobrym�
stanie,�tel.�kom.�691-233-699.

��sprzedam�regał�młodzieżowy�z�
biurkiem,�tanio,�tel.�kom.�517-386-002.

��sprzedam�drewno�opałowe�z�sadu�w�
większej�ilości,�tel.�kom.�691-863-495.

��Kręgi,�pokrywy,�przepusty,�tel.�kom.�
531-467-981.

��stół�pokojowy,�krzesła�wyściełane,�
wełniak�łowicki,�tel.�kom.�500-791-151.

��sprzedam�bojler�120�l�i�krajzegę,�tel.�
kom.�609-842-677.

��sprzedam�klasyczną�komodę�z�
lustrem,�tel.�kom.�721-116-483.

��sprzedam�tanio�używane�meble�do�
pokoju�młodzieżowego�+szklany�stół�
80x130,�tel.�kom.�604-739-461.

��Waga�inwentarzowa�elektroniczna,�tel.�
kom.�725-451-929.

��Krajzega�kompletna,�szlifierka�
taśmowa,�przecinarka�metalu,�tel.�kom.�
503-830-451.

��sprzedaż�drewna�opałowego,�
wycinanie�i�przycinanie�drzew�i�krzewów,�
tel.�kom.�510-832-050.

 �Sprzedam choinki: świerk, 
Ziewanice koło Głowna, tel. kom. 
512-526-561.

��Kompresor�2-tłokowy,�3-fazowy,�tel.�
kom.�691-863-492.

��średnia�buda�dla�psa,�ocieplana,�tel.�
kom.�511-311-145.

��Podgrzewacz�wody,�80�l,�tel.�kom.�
663-268-394.

��Pianino,�biurko�szkolne,�tel.�kom.�
577-014-868.

��Tuja�szmaragd�0,72�zł�,�tel.�kom.�
518-518-835.

��Betoniarki:�sprzedaż,�remonty,�części,�
tel.�kom.�603-072-751.

��sprzedam�olej�zużyty,�tel.�kom.�
692-391-039.

��Betoniarka�używana,�tel.�kom.�
603-072-751.

��Piła�spalinowa�stihl�026,�super�stan,�tel.�
kom.�666-941-477.

��Trociny�workowane,�skrzynki�
uniwersalne�nowe,�tel.�kom.�501-658-261.

��Podkłady�drewniane�dł.�2,60m;�3,00m;�
3,50m;�4,65m,�tel.�kom.�697-289-514.

��Wózek�elektryczny�suchedniów�
WW,1990�rok,�4.800�zł,�tel.�kom.�
602-584-266.

��Nożyce�do�blachy,�śrutownik�Bąk,�tel.�
kom.�785-266-409.

��sprzedam�pianino,�tel.�kom.�
734-464-190.

��sprzedam�taczkę,�krajzegę,�różne,�tel.�
kom.�692-125-386.

��Choinki�świąteczne:�świerk�zwykły,�
kłujący,�serbski.�Atrakcyjne�ceny,�tel.�kom.�
696-035-281.

��Meble�do�sypialni:�łoże,�szafki�nocne,�
segment,�tel.�kom.�501-828-408.

praca

dam pracę
��zatrudnię�do�pizzerii�kierowcę�oraz�

pomoc�kelnerki.�Praca�w�weekendy,�tel.�
kom.�607-481-852.

��Przyjmę�do�pizzerii�kelnerkę�z�
możliwością�przyuczenia�-�praca�na�stałe�
oraz�pomoc�na�kuchnię�-�weekendowo,�
tel.�kom.�601-846-354.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E�w�
transporcie�międzynarodowym,�tel.�kom.�
607-267-206.

��zatrudnię�hydraulika,�pomoc�
hydraulika,�tel.�kom.�691-991-000.

��Work�service�zatrudni�pracowników�
do�załadunku�i�rozładunku,�tel.�kom.�
508-009-963.

��zatrudnię�pracowników�do�rozbioru�
mięsa�wieprzowego,�pracownika�
gospodarczego�na�myjkę�pojemników,�
tel.�(42)�719-89-45,�tel.�kom.�504-198-216.

��zatrudnię�w�gospodarstwie�rolnym,�tel.�
kom.�668-146-499.

��zatrudnię�dekarzy�lub�pomocników,�
okolice�Dmosina,�tel.�kom.�609-846-316.

��zatrudnię�diagnostę�samochodowego�
na�sKP�w�łowiczu,�tel.�kom.�502-251-751.

��zatrudnimy�kierowców�kat.�C+E�
do�przewozu�kontenerów�morskich,�
Hamburg-Polska,�weekendy�w�domu,�
wysokie�zarobki,�stabilne�warunki�pracy,�
tel.�kom.�506-836-200.

��zatrudnię�kierowcę,�C+E,�łowicz-�kraj,�
tel.�kom.�605-993-107.

��szukam�do�pomocy�w�handlu�na�rynku�
w�łowiczu,�osoba�do�50�lat,�tel.�kom.�
601-523-534.

 �Tonsmeier Centrum zatrudni 
osobę na stanowisko kierowca-
ładowacz, wymagana kat. C, praca na 
terenie Żyrardowa, Łowicza i okolic, 
tel. (46) 830-35-25.

��zatrudnię�do�pracy�w�barze,�tel.�kom.�
601-433-007,�723-014-011.

 �Zatrudnię pracownika na fermę loch 
(pełny etat, umowa o pracę), tel. kom. 
693-117-878, 665-027-661.

��Przyjmę�pracownika�do�wykończeń�i�
do�dociepleń,�tel.�kom.�606-737-576.

��zatrudnię�sprzedawcę�drzwi�i�paneli,�
tel.�kom.�602-587-341.

��zatrudnię�sprzedawcę�artykułów�
hydraulicznych�i�chemii�budowlanej,�tel.�
kom.�602-587-341.

 �Przyjmę do pracy w kwiaciarni, tel. 
kom. 503-027-417.

��zatrudnię�kelnerkę,�na�stałe�w�
restauracji�w�łowiczu,�tel.�kom.�
602-574-891.

 �Zatrudnię szwaczki, dzianina, 
Głowno, tel. kom. 509-852-909.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E,�kraj,�tel.�
kom.�690-321-370.

 �Firma Budmax zatrudni 
pracowników do pracy przy robotach 
kanalizacyjnych i drogowych, tel. kom. 
601-593-011.

 �Firma zatrudni brukarzy oraz 
pomocników, tel. kom. 789-116-316.

��zatrudnię�pracownika�w�gospodarstwie�
rolnym,�zakwaterowanie�i�wyżywienie,�tel.�
kom.�721-085-095.

��Gospodarstwo�Hodowla�świń�
zatrudni�na�umowę�o�pracę�całoroczna,�
zakwaterowanie,�łódź�Nowosolna,�tel.�
kom.�601-488-076.

 �Monterów ścian g/k, sufitów, 
szpachlarzy, malarzy, tel. kom. 
500-027-261.

��zatrudnimy�kierowcę�C+E,�kierunek�
PL-Belgia-PL,�co�tydzień�powroty�na�bazę,�
tel.�kom.�501-715-609.

��Firma�transportowo-spedycyjna�
zatrudni�spedytora�do�działu�spedycji,�tel.�
kom.�502-745-169.

��Przyjmę�szwaczki�do�szycia�na�
overlocku�i�dwuigłówce�łańcuszkowej,�
praca�stała,�tel.�kom.�501-524-923.

 �Hurtownia budowlana w 
Strykowie zatrudni kierowców C+E. 
Dobre wynagrodzenie, tel. kom. 
601-153-348.

 �Zatrudnię na stanowisko 
sprzedawcy, hurtownia materiałów 
budowlanyc, Stryków, dobre 
wyagrodzenie., tel. kom. 
605-086-824.
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��zatrudnię�kierowcę�kat.�C;�C+E,�
również�dorywczo,�kraj,�łowicz,�tel.�kom.�
601-385-525.

��zatrudnię�mechanika�pojazdów�
ciężarowych,�łowicz,�tel.�kom.�
601-385-525.

��Poszukuję�niani,�tel.�kom.�663-557-961.

��Przyjmę�lakiernika,�tel.�kom.�
501-504-723.

��Przyjmę�mężczyzn�do�pracy,�tel.�kom.�
501-735-775.

��zatrudnię,�praca�fizyczna,�ogrodzenia,�
odwodnienia,�drogi�kolejowe,�wysokie�
wynagrodzenie,�tel.�kom.�606-774-310.

��Pomocnik�do�wykończenia�wnętrz,�tel.�
kom.�604-199-840.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E�z�
doświadczeniem�w�transporcie�
międzynarodowym,�pojedyncze-
podwójne�obsady,�tel.�kom.�604-237-423,�
782-223-211.

��zatrudnię�pracownika�myjni�
samochodów�ciężarowych,�tel.�kom.�604-
237-423,�782-223-211,�łowicz.

��zatrudnię�szwaczki�na�overlock,�tel.�
kom.�665-217-483.

 �Firma zatrudni do prowadzenia 
pełnej i uproszczonej księgowości, 
również na staż (osoby z Głowna, 
Łowicza, okolic) CV kierować na 
adres: biuro2018@onet.pl.

��zatrudnię�brukarzy�i�pomocników,�tel.�
kom.�725-710-267.

��zatrudnię�panią�do�pracy�w�sklepie�
spożywczym�w�Głownie,�tel.�kom.�
509-061-804.

 �Zatrudnię pracowników do firmy 
budowlanej, tel. kom. 605-051-991.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E,�kraj,�tel.�
kom.�782-157-596.

��zatrudnię�kierowcę,�ADR,�C+E,�
cysterny,�tel.�kom.�690-321-370.

��Technika�farmacji,�tel.�kom.�
725-233-823.

��zatrudnię�kierowcę�z�doświadczeniem,�
kategoria�C+E,�na�chłodnię,�w�ruchu�
krajowym,�stałe�miejsca�załadunku�
i�rozładunku,�tel.�kom.�607-403-256,�
609-455-846.

��zatrudnię�komunikatywną�osobę��
z�prawem�jazdy�kat.�B,�Głowno,�tel.�kom.�
881-000-706.

��zespół�poszukuje�wokalisty:�wesela,�
tel.�kom.�663-973-945.

 �Stacja Paliw Orlen w Zdunach 
zatrudni energicznego pracownika 
(kobietę lub mężczyznę), mile 
widziane CV ze zdjęciem, wiadomość 
na miejscu w godz. 6:00-7:00.

��zatrudnię�pracownika�-�dobre�
wynagrodzenie,�stała�praca.�Firma�
„salopak”�z/s�w�Bełchowie,�tel.�kom.�
698-628-834.

��zatrudnię�stróża�nocnego�-�mile�
widziane�uprawnienia�palacza�kotłów�
do�1�kW,�tel.�kom.�698-628-834,�lub�
Bełchów,�ul.�Piaskowa�3A.

��zatrudnię�spawaczy�MIG/TIG.�Praca�w�
łowiczu,�tel.�kom.�795-760-605.

��zatrudnię�malarza�proszkowego.�Praca�
w�łowiczu,�tel.�kom.�507-932-252.

��zatrudnię�operatora�maszyny�CNC��
z�doświadczeniem�i/lub�do�przyuczenia.�
Praca�w�łowiczu,�tel.�kom.�507-932-252.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E�w�
transporcie�krajowym,�naczepa�chłodnia,�
dobre�zarobki,�tel.�kom.�608-067-847.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E�
(chłodnia);�wyjazdy�z�Tesco�Teresin,�tel.�
kom.�608-067-847.

��zatrudnię�kolorystę�z�doświadczeniem�
do�sklepu�z�mieszalnią�lakierów�
samochodowych.�Możliwość�
zamieszkania,�tel.�kom.�604-988-718;�
biuro-czarnocki@tlen.pl.

��Gościniec�zatrudni�pokojową�i�
samodzielną�kucharkę.�Warunki�do�
ustalenia�na�miejscu.�łódź,�strykowska�
284.

��Praca�na�stanowisku�podjazdowy�
oraz�na�stanowisku�kasjer-sprzedawca.�
stacja�Orlen�pod�Głownem,�wiadomość�
na�miejscu.

 �Zatrudnię w solarium w Intermarche 
(studentki, stażystki też), CV: 
solarium07@wp.pl.

��zatrudnię�przy�układaniu�kostki�
brukowej,�tel.�kom.�692-410-063.

��zatrudnię�do�układania�kostki,�tel.�kom.�
692-789-266.

��Piekarnia�Głowno�zatrudni�solidnego�
kierowcę-sprzedawcę�pieczywa,�piekarza,�
tel.�(42)�710-87-39,�tel.�kom.�509-373-716.

 �Zatrudnię dorywczo kelnerów oraz 
uczniów do przyuczenia, tel. kom. 
504-359-441.

��Firma�budowlana�zatrudni�
pracowników�i�brygady�do�ociepleń,�tel.�
kom.�512-192-366.

 �Zatrudnię budowlańców  
i dociepleniowców, tel. kom. 
512-192-366.

��Murarza�zatrudnię,�tel.�kom.�
600-165-312.

��Przyjmę�do�pracy�przy�zwierzętach�i�w�
ogrodzie.�Praca�na�poł�etatu,�Głowno,�tel.�
kom.�792-578-055.

��Praca�od�zaraz�w�szklarniach�dla�
kobiet,�łowicz,�tel.�kom.�604-784-713,�
po�16:00.

��zatrudnię�pielęgniarkę,�opiekunkę�do�
Domu�seniora�w�Karolewie,�tel.�kom.�
798-148-874

��Tesco.�szukasz�pracy?�skontaktuj�się��
z�nami!,�tel.�kom.�790-024-200.

��zatrudnię�cukiernika/pomoc�
cukiernika�do�30�roku�życia.�Praca�od�
poniedziałku�do�piątku.�Dmosin�Drugi,�tel.�
kom.�606-799-177�

��zatrudnię�cukiernika/pomoc�
cukiernika.�Praca�od�poniedziałku�do�
piątku�w�godzinach�od�18�do�2.�Dmosin�
Drugi,�tel.�kom.�606-799-177

szukam pracy
��sprzątanie�mieszkań,�tel.�kom.�

663-557-961.

��Gotowanie,�opieka,�sprzątanie,�tel.�kom.�
601-459-505.

��Emeryt,�kat.�B�poszukuje�pracy,�tel.�
kom.�504-352-822.

��Kierowca�CE+�karta,�w�podwójnych�
obsadach,�chłodnia,�Beneluxy-PL,�tel.�
kom.�605-470-435.

inne
��zwrot�podatku�z�pracy,�rodzinne,�

Niemcy,�Holandia,�Austria,�Anglia,�Belgia,�
Norwegia.,�tel.�(71)�385-20-18,�tel.�kom.�
601-759-797.

usługi wideo
��Wideofilmowanie�HD,�fotografowanie,�

tel.�(46)�837-94-85,�tel.�kom.�608-484-079.

��Wideofilmowanie�HD,�tel.�kom.�
606-852-557.

��Wideofilmowanie,�fotografowanie,�www.
fotowideo.webt.pl,�tel.�(46)�837-79-81,�tel.�
kom.�606-302-466.

��Www.studiokadr.cdx.pl.

��Wideofilmowanie:�Full�HD,�DVD,�Blu-
Ray.�Fotografia,�tel.�kom.�698-535-780.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem, tel. kom. 

698-480-048.

 �Usługi minikoparką, tel. kom. 
608-612-013.

 �Tynki maszynowe gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz posadzki 
(mixokret), tel. kom. 502-452-907.

��Dachy,�pokrycia�dachowe,�konstrukcje,�
obróbki,�tel.�kom.�609-846-316.

��Docieplanie�budynków,�stropodachów�
granulatem�styropianowym;�kondygnacja:�
1100�zł,�tel.�kom.�602-570-424.

��Usługi�minikoparką,�przeciski�kretem,�
tel.�kom.�668-591-725.

 �Usługi koparko-ładowarką, młotem 
hydraulicznym; koparką gąsienicową, 
tel. kom. 790-606-451.

��Rozbiórki,�wyburzenia.�Kompleksowo�
„od�A�do�z”.�Porządkowanie�terenów,�tel.�
kom.�665-412-890.

 �Malowanie wnętrz, tel. kom. 
531-980-252.

 �Kompleksowe malowanie 
natryskowe mieszkań, domów, 
budynków gospodarczych, tel. kom. 
571-272-033.

��Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Docieplenia�budynków,�elewacje,�
glazura,�terakota,�adaptacja�poddaszy,�
kompleksowe�wykończenia�wnętrz.�FVAT,�
tel.�kom.�606-737-576.

��Cyklinowanie,�polerowanie,�układanie�
parkietu,�tel.�kom.�501-249-461.

��Docieplanie�budynków,�gładzie,�
malowanie,�płyty�k/g,�panele�podłogowe�
i�ścienne,�glazura,�terakota,�tel.�kom.�
607-343-338.

��Prace�remontowe,�łazienki,�poddasza,�
malowanie,�tel.�kom.�607-343-338.

��Kompleksowe�remonty,�tel.�kom.�
511-568-525.

��Dachy,�elewacje.�szybko,�tanio,�8%�VAT,�
tel.�kom.�502-859-742.

��Adaptacja�poddaszy,�ścianki�działowe,�
gipsowanie,�malowanie,�tel.�kom.�
607-612-176.

��Malowanie,�tel.�kom.�607-168-196.

��Wykończenia�wnętrz,�remonty,�tel.�kom.�
532-115-111.

��Wykańczanie�wnętrz,�remonty,�tel.�kom.�
729-403-698.

��Dachy:�naprawa,�wymiana,�podbitki,�tel.�
kom.�607-610-786.

��Malowanie,�gładź,�glazura,�tel.�kom.�
668-026-851.

��Malowanie,�gładzie,�K/G,�glazura,�
panele,�remonty,�tel.�kom.�607-343-357.

��Tynki�tradycyjne,�maszynowe;�
docieplenia;�remonty,�tel.�kom.�
607-343-357.

��Usługi�w�zakresie�prac�budowlano-
wykończeniowych,�glazura,�terakota,�
malowanie,�ścianki�K-G,�sufity�
podwieszane�itp.,�tel.�kom.�509-299-676.

 �Usługi koparko-ładowarka, tel. kom. 
889-910-666.

��Usługi�koparko-ładowarką�JCB,�
transport�Kamaz�15�t.,�tel.�kom.�
784-464-959.

��Kominki�-�budowa,�montaż,�ogrzewanie�
domów,�tel.�(46)�837-44-35,�tel.�kom.�
600-294-318.

��Glazura,�terakota,�tel.�kom.�
887-818-290.

��Malowanie,�gipsowanie,�gładzie,�
sufity�podwieszane,�glazura,�terakota,�
przystępne�ceny,�tel.�kom.�695-263-945.

��Malowanie�pomieszczeń,�tel.�kom.�
733-788-522.

��łazienki,�kompleksowo,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Budowa,�przeróbki�domów,�budynków�
gospodarczych,�szybko,�tanio,�solidnie.�
Tynki�tradycyjne.,�tel.�kom.�609-497-778.

��Glazura,�terakota,�adaptacja�poddaszy,�
sufity�podwieszane,�wszelkie�zabudowy,�
tynki�mozaikowe,�kamień�dekoracyjny,�
gładź,�malowanie,�przeróbki�elektryczne,�
tel.�kom.�605-562-651.

��Montaż�pokryć�dachowych,�podbitki,�
itp.,�tel.�kom.�507-542-210.

 �Balustrady ze stali kwasoodpornej, 
tel. kom. 724-605-762.

��Glazura,�terakota,�gipsy,�panele,�
hydraulika,�itp.,�wolne�terminy,�tel.�kom.�
508-313-799.

��Malowanie,�gipsy,�glazura,�
wykończenia,�remonty,�tel.�kom.�
799-268-290.

��Parkiety:�profesjonalne�układanie,�
cyklinowanie�z�polerowaniem,�
lakierowanie.�schody:�cyklinowanie,�
lakierowanie,�tel.�kom.�607-090-260.

��Tynki�maszynowe,�wylewki,�tanio,�
solidnie,�tel.�kom.�604-144-668.

��Malowanie,�gipsowanie,�tapetowanie,�
panele,�płyta�G/K,�glazura,�terakota,�
wykańczanie�poddaszy,�tel.�kom.�
535-466-501.

��Bramy�garażowe,�wrota,�drzwi,�
ogrodzenia,�balustrady,�tel.�kom.�
506-771-822.

��Usługi�stolarskie,�układanie�paneli,�
montaż�drzwi,�wykonywanie�mebli�
ogrodowych,�usługi�remontowe,�tel.�kom.�
509-534-503.

��zatrudnię�kierowców�do�3,5�t,�bus,�
transport�międzynarodowy,�tel.�kom.�
889-910-666.

sprzedaż

 �Łowicz, tel. kom. 602-234-810.

usługi 
instalacyjne

��Oczyszczalnie�przydomowe�z�
montażem.�Dofinansowanie.�www.
bioinstalacje.pl,�tel.�kom.�693-413-492.

��Instalacje�elektryczne:�nowe,�przeróbki,�
tel.�kom.�696-081-582.

��Anteny:�montaż,�instalacje,�tel.�kom.�
601-306-566.

��Usługi�hydrauliczne:�kompleksowo.�
Przeciski�podziemne,�przyłącza�
wod.-kan.,�usługi�koparko-ładowarką,�
oczyszczalnie�przydomowe,�również�jako�
podwykonawca,�tel.�kom.�601-379-355.

��Usługi�hydrauliczne,�spawalnicze,�
mechaniczne.�złota�rączka,�tel.�kom.�
506-891-289.

��Hydraulika�kompleksowo,�tel.�kom.�
601-818-310.

��Instalacje,�usługi�elektryczne,�tel.�kom.�
509-838-364.

��Hydraulik,�także�awarie,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Usługi�hydrauliczne,�tel.�kom.�
785-543-610.

��Drobna�hydraulika,�biały�montaż,�tel.�
kom.�535-466-501.

 �Usługi elektryczne, tel. kom. 
506-522-852.

usługi inne
��Rozdrabnianie�gałęzi�rębakiem,�

wycinka�drzew�i�zakrzaczeń,�tel.�kom.�
667-732-751.

��Wycinka�drzew,�usługi�podnośnikami�
koszowymi�27-metrowymi,�tel.�kom.�
668-591-725.

��Kamaz:�przewóz�piasku,�żwiru,�ziemi,�
tel.�kom.�601-630-882.

��Masz�problem�z�komputerem:�
zadzwoń.�Fachowo.�szybko.�Tanio,�tel.�
kom.�504-070-837.

��Masaże:�profesjonalnie,�dojazd,�tel.�
kom.�501-020-993.

��Malowanie�obór,�dezynsekcja�
(muchy,�wołek�zbożowy),�deratyzacja,�
dezynfekcja��,�tel.�(44)�725-02-95,�tel.�kom.�
504-171-191.

��Dekoracja�sal�weselnych�(pokrowce,�
obrusy�w�komplecie),�tel.�kom.�
693-776-474.

 �Zespół, wokalistka, deejay, tel. kom. 
503-746-892.

��Pranie�dywanów�i�tapicerki�meblowo-
samochodowej�w�zakładzie�i�u�klienta,�tel.�
kom.�501-431-978.

��Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Profesjonalne�cięcie�drzew�
niebezpiecznych,�pielęgnacja�zieleni�i�
ogrodów,�tel.�kom.�782-718-483.

 �Niebezpieczna wycinka, tel. kom. 
693-208-999.

��Wycinka�drzew�niebezpiecznych,�
usługi�alpinistyczne,�tel.�kom.�
693-552-240.

��Naprawa�telewizorów,�łowicz,�
Topolowa�19,�tel.�(46)�837-70-20,�tel.�kom.�
728-227-030.

��Wycinka�drzew,�tel.�kom.�696-008-528.

��DJ,�oprawa�muzyczna�imprez,�18-stki,�
dyskoteki,�itp,�tel.�kom.�782-718-483.

 �Nowoczesna fotobudka, tel. kom. 
575-777-961.

��Tartak�przewoźny,�tel.�kom.�
512-907-059.

��Cięcie�drzew�owocowych,�tel.�kom.�
723-917-819.

��Gabinet�kosmetyczny�w�Intermarche�
nad�solarium-�łowicz�Osiedle�
Bratkowice,�zaprasza�na�tanie,�
profesjonalne�zabiegi.�W�solarium�nowe,�
brązujące�lampy.�zapisy��,�tel.�kom.�
501-214-782.

��sala,�wynajem,�imprezy�
okolicznościowe,�Nieborów,�wolne�
terminy,�tel.�kom.�605-695-882.

��Wycinka�drzew,�karczowanie,�tel.�kom.�
510-052-908.

matrymonialne
��Poznam�pannę�lub�wdowę�do�48�lat,�

tel.�kom.�535-892-733.
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��Pani�po�65�latach�pozna�Pana�w�tym�
samym�wieku�do�stałego�związku,�tel.�
kom.�663-384-569.

��Poznam�miłego�Pana�do�52�lat,�tel.�
kom.�731-235-630.

��Wolny�40,�pozna�miłą�Panią,�tel.�kom.�
532-410-260,�po�18.00.

nauka
��Nauczyciel�języka�niemieckiego,�lekcje,�

tel.�kom.�505-256-528.

��Matematyka,�tel.�kom.�601-303-279.

��Matematyka,�tel.�kom.�791-802-482.

��Korepetycje�niemiecki,�skutecznie,�tel.�
kom.�663-505-433.

��Angielski,�profesjonalnie,�dzieci,�
młodzież,�tel.�kom.�694-515-130.

��Angielski,�nauczyciel,�egzaminator�
maturalny,�tel.�kom.�662-611-189.

��Nauczyciel�języka�niemieckiego�udzieli�
korepetycji,�tel.�kom.�691-715-557.

��Matematyka,�tel.�kom.�607-440-582.

��Nauka�Języka�Angielskiego�Jacek�
Romanowski,�tel.�kom.�607-440-582.

��Fizyka,�tel.�kom.�660-795-151.

��Angielski,�tel.�kom.�515-459-141.

��Matematyka,�fizyka.�Matury,�egzaminy,�
tel.�kom.�604-449-538.

rolnicze – kupno

płody rolne
��Kupię�zboże,�tel.�kom.�508-471-814.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�783-112-512.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�607-202-732.

 �Skup zbóż, Ferm-Pasz (09-130) 
Baboszewo. Z transportem 25 t., tel. 
kom. 602-179-225.

��Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
693-157-117.

��Kupię�żyto,�odbiorę�własnym�
transportem,�tel.�kom.�697-536-596.

��Kupię�zboże,�tel.�kom.�667-566-276.

��skup�zbóż�paszowych:�jęczmień�660�
zł,�pszenżyto�650�zł,�pszenica�720�zł,�
transport/załadunek,�Leśniczówka�k./
soboty,�tel.�kom.�505-406-917.

��Kupię�zboże�paszowe,�również�gorszej�
jakości,�tel.�kom.�726-721-037.

��Kupię�zboże�paszowe.�Transport,�
gotówka,�tel.�kom.�668-478-617.

��Kupię�zboże:�jęczmień,�pszenżyto,�tel.�
kom.�603-945-983.

hodowlane
��Kupię�byczki�do�400�kg,�tel.�kom.�

667-257-268.

maszyny
��Kupię�maszyny�rolnicze,�kombajny�

ziemniaczane,�ciągniki,�kopaczki�
elewatorowe,�inne,�tel.�kom.�505-587-206.

��Kupię�prasę�kostkującą:�sipma�
z-224/1,�Welger,�Claas,�Famarol,�John�
Deere;�kombajn:�Anna,�Bolko,�Karlik;�
kopaczkę;�sadzarkę;�ciągnik�Władimirec�
T-25,�MTz-82,�Belarus,�Pronar;�prasę�
rolującą:�Claas�Rollant,�Arobale,�Welger,�
tel.�kom.�518-857-308.

��siewnik�poznaniak�do�remontu�
(może�być�dziurawy�zbiornik),�tel.�kom.�
664-981-618.

��Kupię�C-328,�C-330,�C-360,�C-355,�
C-380,�MTz,�MF-255,�T-25�Władimirec�
bez�dokumentów,�do�remontu,�tel.�kom.�
502-939-200.

��Kupię�rozdrabniacz�Jemioł�z�silnikiem,�
silnik�do�bąka,�tel.�kom.�606-901-931.

��śrutownik�Bąk�bez�silnika,�tel.�kom.�
502-216-392.

��Każdego�Bizona,�może�być�do�
remontu,�tel.�kom.�602-522-478.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
��sprzedam�siano�w�balotach,�

strugienice,�tel.�kom.�668-380-714.

 �Sadzeniaki ziemniaka, zboża 
jare - przewódkowe oferuje: Firma 
Nasienna Granum, Łowicz, ul. 
Katarzynów 46, tel. (46) 837-23-05, 
(46)837-23-01, dostawa od 1 tony 
gratis.

��Pszenżyto,�tel.�kom.�662-665-605,�po�
16:00.

��Marchew�paszowa,�łowicz,�tel.�kom.�
535-916-420.

��Marchew�odpadowa,�pietruszka,�pory,�
tel.�kom.�667-118-195.

 �Otręby: pszenne, jęczmienne, 
worek. Dostawa i rozładunek, 
tel. (23) 661-10-13, tel. kom. 
789-333-677.

 �śruty: sojowa, rzepakowa, 
słonecznikowa. Big-bag/workowane. 
Dostawa i rozładunek, tel. (23) 661-
18-93, tel. kom. 789-333-677.

��sianokiszonka,�tel.�kom.�664-981-618.

��słoma,�baloty�140/120,�tel.�kom.�
664-981-618.

 �Wysłodki buraczane, tel. kom. 
691-174-194.

 �Przywóz wytłoków buraczanych, tel. 
kom. 502-384-747.

��słoma,�100�bel,�tel.�kom.�883-237-644.

��sprzedam�bób,�tel.�kom.�608-613-658.

��sprzedam�żyto,�pszenicę�jarą�Harenda,�
tel.�kom.�728-329-771.

��sprzedam�bób�Bachus,�tel.�kom.�
692-228-062.

 �śruty: sojowa, rzepakowa, 
słonecznikowa luz 25 t. z 
transportem, tel. kom. 604-110-392.

��żyto,�tel.�kom.�692-365-635.

��sprzedam�ziemniaki�paszowe,�tel.�kom.�
692-492-058.

��sprzedam�owies,�tel.�kom.�519-441-580.

��sprzedam�sianokiszonkę,�tel.�kom.�
601-295-760.

 �Melasa dla bydła 1000/35/5 kg. 
Dostawa i rozładunek, tel. (23) 661-
19-88, tel. kom. 789-333-677.

��sprzedam�pszenicę�ok.�3-4�t.,�łowicz,�
tel.�kom.�609-353-426.

��Mieszanka�zbożowa�6�ton,�tel.�kom.�
511-740-971.

 �Wysłodki tofi oraz niemelasowane. 
Dostawa i rozładunek, tel. (23) 661-
10-13, tel. kom. 789-333-677.

 �Otręby melasowane, granulat. 
Dostawa i rozładunek, tel. (23) 661-
10-13, tel. kom. 789-333-677.

��Nasiona�bobu,�tel.�kom.�607-195-868.

��Wysłodki�mokre�z�dowozem,�tel.�kom.�
600-820-374.

��sprzedam�słomę,�kostki�ze�stodoły,�tel.�
kom.�691-517-844.

��Pszenżyto,�tel.�kom.�602-689-205.

��sprzedam�buraki�pastewne,�tel.�kom.�
511-184-369.

��Mieszanka�60�ton,�tel.�kom.�
692-434-273.

��sprzedam�jęczmień,�tel.�kom.�
693-962-211.

��Owies,�pszenżyto,�tel.�kom.�
512-335-957.

��sprzedam�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
726-721-037.

��sprzedam�otręby�pszenne�i�
jęczmienne,�workowane,�tel.�kom.�
726-721-037.

��sprzedam�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

��sprzedam�marchew�odpadową�20�gr/
kg�Janowice�11,�tel.�kom.�609-454-775.

��Pszenżyto,�jęczmień,�tel.�kom.�
697-289-514.

��sprzedam�słomę�belowaną,�ze�stodoły,�
tel.�kom.�605-591-610.

��Jęczmień,�owies,�pszenżyto,�gmina�
Dmosin,�tel.�kom.�604-871-975.

��sprzedam�żyto,�tel.�kom.�509-704-346.

��siano�bele,�owies�Vaclav,�Bingo,�żyto,�
tel.�kom.�667-257-460,�po�10.00.

��słoma,�basen,�tel.�kom.�570-598-480.

��sprzedam�sianokiszonkę,�tel.�kom.�
512-520-546.

��sprzedam�kukurydzę�suchą,�okolice�
Iłowa,�tel.�kom.�662-796-809.

��sprzedam�kukurydzę�suchą,�okolice�
sannik,�tel.�kom.�665-236-883.

��słoma�w�balotach�120x120,�razowa,�
siano�w�balotach�120x120,�pszenica�
paszowa,�tel.�kom.�607-231-803.

��żyto�jare,�tel.�kom.�604-281-093.

��Owies,�tel.�kom.�504-985-644.

��sprzedam�zboże:�jęczmień�jary�17�
t.,�72�zł/kwintal,�pszenżyto�26�t.,�67�zł/
kwintal,�żyto�24�t.,�62�zł/kwintal,�tel.�kom.�
601-154-765.

��sprzedam�pszenżyto�oraz�jęczmień,�tel.�
kom.�667-944-030.

��sprzedam�słomę�w�balotach�120x120,�
w�siatce,�suchą,�tel.�kom.�725-486-878.

��sprzedam�ziemniaki�paszowe,�tel.�kom.�
609-556-046.

��sprzedam�pszenicę,�60�t,�tel.�kom.�
502-384-747.

 �Wysłodki buraczane z dowozem, 
tel. kom. 601-301-412.

��Mieszankę,�tel.�kom.�793-718-288.

��Buraki�pastewne,�ziemniaki�Irga,�tel.�
kom.�668-950-189.

��Jęczmień,�pszenżyto,�tel.�kom.�723-
490-812,�wieczorem.

��żyto,�tel.�kom.�885-254-502.

��Buraki�pastewne,�tel.�kom.�
787-764-382.

��Marchewkę,�tel.�kom.�665-725-790.

��sprzedam�marchew�odpadową,�
buraczki,�tel.�kom.�724-320-359.

��sprzedam�beloty�sianokiszonki,�
Kalenice,�tel.�kom.�605-523-886.

��siano�i�sianokiszonka,�tel.�kom.�
607-197-339.

��Kukurydza�sucha,�tel.�kom.�
883-237-644.

��sprzedam�bób,�tel.�kom.�508-819-982.

��Kukurydza,�owies,�pszenżyto,�pszenica,�
sianokiszonka,�tel.�kom.�506-115-015.

��siano,�tel.�kom.�692-101-976.

hodowlane
��Jałówka�wycielenie�1�stycznia�2018,�

byczek�10�dni,�tel.�kom.�695-068-710.

��Byczki�(trzy�300-kilogramowe,�jeden�
100-kg),�tel.�kom.�662-576-666.

��Cztery�jałówki�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
665-281-739,�665-941-224.

��sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�tel.�
kom.�539-612-615.

��sprzedam�kaczki�francuskie�rosołowe,�
tel.�kom.�887-867-629.

��sprzedam�jałówkę�na�ocieleniu,�termin�
wycielenia�20.12.2017�r.,�tel.�kom.�508-
157-179,�692-912-891.

��Byczki�do�dalszego�chowu,�tel.�kom.�
604-432-909.

��Byczki�i�jałóweczki,�tel.�kom.�
609-874-395.

��Krowy�na�ocieleniu,�grudzień,�tel.�kom.�
504-435-255.

��sprzedam�prosięta�15�sztuk,�okolice�
Głowna,�tel.�kom.�535-183-916.

��sprzedam�2�konie�1,5-roczne,�tel.�kom.�
787-489-391.

��Byczek�mięsny�3-tygodniowy,�tel.�kom.�
668-212-565.

��Jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
883-552-727.

��Prosiaki,�Kiernozia,�tel.�kom.�
660-934-882.

��Prosiaki,�sanniki,�tel.�kom.�
538-995-499.

��Prosiaki�20�kg,�tel.�kom.�795-629-994.

��sprzedam�jałówkę�hodowlaną,�
wycielenie�styczeń,�tel.�kom.�721-085-095.

��sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�tel.�
kom.�605-531-311.

��sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�
724-644-947.

��Prosięta,�tel.�kom.�510-259-018.

��Prosiaki�8�szt.,�tel.�kom.�605-523-886.

��Krowa�cielna,�termin�wycielenia:�20�
grudzień,�tel.�kom.�883-571-808.

��Byczek�70�kg,�tel.�kom.�667-759-986.

��sprzedam�byczki,�tel.�kom.�
511-611-296.

��sprzedam�jałówkę,�wiek�12-miesięcy,�
rasa�HF,�tel.�kom.�603-361-505.

��Jałówka�wysokocielna,�tel.�kom.�
663-319-284.

��sprzedam�prosiaki�8�szt.,�tel.�kom.�
795-645-597.

��sprzedam�byczka,�tel.�kom.�
604-245-140.

��sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�
506-465-076.

REKLAMA



�www.lowiczanin.info32 14�grudnia�2017������nr 50

��Krowa,�jałówka,�tel.�kom.�793-853-739.

��sprzedam�byczki,�tel.�kom.�
727-472-512.

��sprzedam�2�jałówki�wysokocielne,�tel.�
kom.�783-770-721.

��sprzedam�byczka�LM,�tel.�kom.�
662-143-327.

��Jałówka�wysokocielna,�tel.�kom.�
607-494-146.

��sprzedam�młodą�krowę�na�wycieleniu�
i�jałówkę�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
782-787-279.

��Byczek�3-tygodniowy,�tel.�kom.�
793-553-004.

��Prosięta,�tel.�kom.�667-115-451.

maszyny
 �Kombajn Bizon Z0 56 z kabiną, rok 

1987, tel. kom. 791-737-790.

��Pług�Kverneland,�zagonowy�4-skibowy,�
resor,�sprężyna:�agregat�uprawowo-
siewny�3�m;�rozsiewacz�Amazone;�
agregat�ścierniskowy�2,7�m,�tel.�kom.�
505-128-289.

��Przyczepa�samozbierająca�polska,�tel.�
kom.�608-109-634.

��MTz�82�1988�rok,�tel.�kom.�
664-981-618.

��Mocne�chwytaki�do�bel�na�1�siłownik,�
paleciak�na�tura,�tel.�kom.�608-591-942.

��Kabina�sokółka�do�Ursusa�C-360,�tel.�
kom.�603-066-946.

��Ursus�C-328,�stan�bdb,�tel.�kom.�
692-497-953.

��Glebogryzarka�Unia�Grudziądz,�tel.�
kom.�787-167-416.

��siewka�Amazonka�600�litrów,�tel.�kom.�
785-456-159.

��Orkan,�Pająk�do�siana,�słoneczko�7,�tel.�
kom.�692-556-557.

��Wyprzedaż�maszyn,�tel.�kom.�
880-125-842.

��sprzedam�zgrabiarkę�karuzelową�i�
rozrzutnik�2-osiowy,�stan�bdb,�tel.�kom.�
509-336-821.

��Rozsiewacz�Amazone�2300�kg,�
2005�rok�wysiew�graniczny,�tel.�kom.�
667-133-737.

��C-330M,�1987�rok,�C-360,�1983�rok,�tel.�
kom.�501-850-017.

��sprzedam�wywrotkę�1-osiową,�nową,�
wywrot�na�tył,�tel.�kom.�880-709-761.

��Opryskiwacz,�siewnik,�tel.�kom.�
785-281-044.

��Ciągnik�C-330,�tel.�kom.�733-755-803.

��sprzedam�słomę,�tel.�kom.�
782-650-798.

��Wózek�widłowy�Rak,�tel.�kom.�
531-467-981.

��Basen�samomyjący�2.300�l.,�
wyciąg�łańcuchowy,�stanowiska�dla�
krów,�dojarka�przewodowa,�tel.�kom.�
665-941-224.

��Ciągnik�Ferguson�3050,�sprowadzony,�
tel.�kom.�665-941-224.

 �Przyczepa Krone, wywrot, 4 t., tel. 
kom. 605-142-474.

��sprzedam�wałki�strunowe�podwójne�
do�agregatu�szerokość�2,10,�stan�dobry,�
ciągnik�C-4011,�stan�dobry,�tel.�kom.�
604-260-859.

��sprzedam�prasę�rolujacą�Claas�Roland�
44,�tel.�kom.�691-620-778.

��Ciągnik�T-25,�stan�idealny,�dwukółka,�
wywrotka,�stan�bdb,�dwukółka�do�
przewozu�zwierząt,�pielnik�Jagoda,�
1-rzędowy,�stan�bdb,�ceny�do�
uzgodnienia,�tel.�kom.�664-778-301.

��Części�używane�do�C-328,�C-330,�
C-360,�C-380,�C-355,�MTz,�T-25�
Władimirec,�tel.�kom.�880-353-819.

��Koła�wąskie�do�ciągnika,�wal�strunowy,�
tel.�kom.�509-853-384.

��Podbierak�i�inne�do�polskiej�
samozbierajacej,�tel.�kom.�512-799-479.

 �śrutownik walcowy, tel. kom. 
693-300-010.

��sprzedam�Ursus�3512,�1997�rok�z�
turem�w�oryginale,�I�właściciel,�tel.�kom.�
667-069-481.

��sprzedam�walce�młyńskie�do�śruty,�tel.�
kom.�606-901-931.

��sprzedam�pług�4-skibowy,�owies,�
tel.�(42)�719-60-14.

��sprzedam�kombajn�ziemniaczany�
Bolko,�kopaczkę�ciągnikową,�
przetrząsarko-zgrabiarkę�Famarol-
Biskupiec,�kultywator�17,�śrutownik�na�
kamieniach,�tel.�kom.�783-133-924.

��ładowacz�do�bel,�grabiarka�5,�tel.�kom.�
692-744-802.

��Ciągnik,�kultywator,�opryskiwacz,�
zgrabiarko-przetrząsarka,�
tel.�(42)�719-62-67.

��sprzedam�pług�3-skibowy,�obrotowy,�
Kverneland�+uchwyt�do�wału,�tel.�kom.�
507-275-624.

��sprzedam�sadzarkę�do�ziemniaków�
4-rzędową,�opiełacz,�deszczownię,�tel.�
kom.�504-292-642.

��Maska�i�prawy�błotnik�do�Ursus�C-360,�
tel.�kom.�607-231-803.

��sprzedam�prasę,�siewnik�do�
nawozu,�dmuchawę�do�zboża,�tel.�kom.�
604-281-093.

��sieczkarnia�New�Holland�FX-450�z�
kamperem,�ciągnik�Ursus�U902,�Bizon�
z56,�prasa�z224,�cyklop,�przyczepa�
8�t,�rozrzutnik�obornika,�tel.�kom.�
512-179-465.

��Krokodyl�na�euroramkę,�obciążnik�na�
podnośnik,�tel.�kom.�668-162-199.

��Widły�krokodyl,�śrutownik�walcowy,�
pług�3,�dojarka,�C-360,�tel.�kom.�
513-184-091.

��Kupię�Bolko,�Karlik,�kopaczkę,�
sadzarkę,�sortownik,�rozrzutnik,�orkan�i�
inne,�tel.�kom.�511-713-596.

��sprzedam:�rozrzutnik�obornika�
Warfama�N-228,�4.5�t,�2009�rok,�11.900�
zł;�przyczepa�D47A,�burty�50+50�cm,�
11.900�zł;�opryskiwacz�400�l,�10�m,�tel.�
kom.�664-860-455.

��Producent�maszyn�do�łuskania�bobu,�
tel.�kom.�600-176-795.

��śrutownik�walcowy�Jawor,�tel.�kom.�
603-592-345.

��sprzedam�Ursus�C-360,�
zarejestrowany,�ubezpieczony,�stan�
dobry,�tel.�kom.�666-041-832.

��Pompa�wtryskowa,�głowica,�koło�
zamachowe�do�C-360,�tel.�kom.�
698-038-765.

��sprzedam�rozrzutnik�obornika�3,5�t,�tel.�
kom.�602-579-154.

��sprzedam�Ursusa�C-355,�łuskarki�do�
bobu,�tel.�kom.�782-423-364.

��sprzedam�wspomaganie�kierownicy�
do�ciągników�Ursus�C-330,�C-360,�T-25,�
oferuje�montaż,�tel.�kom.�692-335-998.

��sprzedam�opryskiwacz�sadowniczy�
ślęza,�tel.�kom.�666-941-477.

��Pług�4-skibowy,�obrotowy,�2012�rok,�
KM-180.�Pług�wahadłowy�4-skibowy,�tel.�
kom.�505-929-983.

��siewka�Lejek,�deszczownia,�sadzarka�
do�ziemniaków,�tel.�kom.�694-146-962.

��Rozrzutnik�1-osiowy,�kultywator�2,70�m.�
z�wałkami,�tel.�kom.�668-551-389.

��sadzarka,�redełka,�śrutownik,�waga,�tel.�
kom.�605-937-727.

��sprzedam�przyczepę�B-47,�wywrotkę,�
4,5�t.,1981�rok,�stan�bdb,�tel.�kom.�
507-184-215.

��Ursus�3512�oryginał,�4.300�MTG;�
kosiarka�rotacyjna,�tel.�kom.�691-863-280.

��Opryskiwacz�Tad�Len�18�m.,�600�l.;�
siewka�nawozu�Unia�850�MX;�śrutownik�
ssąco-tłoczący�11�kW,�tel.�kom.�
693-070-535.

��Ciągnik�C-360,�tel.�kom.�693-422-874.

��ładowacz�do�C-330,�wózek�widłowy�
GPW,�tel.�kom.�726-716-042.

��sprzedam�talerzówkę,�21�talerzy,�
tel.�(46)�838-73-77.

��sprzedam�rozrzutnik�2-osiowy�
i�talerzówkę�4-wałkową,�tel.�kom.�
882-051-485.

��Prasa�sipma,�2003�rok,�siatka,�sznurek.�
Ursus�3512,�1996�rok,�w�oryginale,�tel.�
kom.�604-413-948.

��Opryskiwacz�Pilmet�-�sadowniczy,�
koparko-spycharka�Białoruś,�opony�
900/20,�tel.�kom.�660-096-236.

��Owijarka�do�bel,�śrutownik�walcowy,�tel.�
kom.�604-245-140.

��Ostrówek,�stan�dobry,�tel.�kom.�
604-245-140.

��zgrabiarko-przetrząsałka�„7”,�wyciąg�
linowy�obornika,�tel.�kom.�728-501-663.

��Beczka�asenizacyjna,�tel.�kom.�
608-691-072.

��Rozrzutnik�1990�rok,�stan�bdb,�
sprzedam�lub�zamienię,�tel.�kom.�
691-666-967.

��sprzedam�C-330,�tel.�kom.�
500-002-737.

��Bizon�Rekord�1992�rok,�tel.�kom.�
507-733-536.

��Pług�5-skibowy,�tel.�kom.�512-981-861.

��Pług�obrotowy�3+1,�zabezpieczenia�
non-stop;�rozsiewacz�Amazone,�2.300�
kg,�2005�rok;�agregat�uprawowo-siewny,�
3-metrowy;�glebogryzarka�włoska�do�
truskawek,�tel.�kom.�667-133-737.

��ładowacze�czołowe�do�Ursus�C-330,�
C-360,�3512,�T-25.�Hydrauliczne�lub�
na�linkę.�Przyczepa�D-732,�tel.�kom.�
608-686-489.

��Rozrzutnik�obornika�Fortschritt�
t-088+nadstawki�do�kukurydzy,�klapa�
hydrauliczna,�prasoowijarka�Vicon�
2160�zmiennokomorowa,�tel.�kom.�
696-058-703.

inne
��Obornik�z�dowozem,�tel.�kom.�

601-630-882.

 �Nawozy: azotowe, fosforowe, 
wieloskładniki, inne. Dostawa i 
rozładunek, tel. (23) 661-10-13, tel. 
kom. 696-009-079.

��Agrowłóknina�z�dostawą�do�klienta,�tel.�
kom.�693-177-813.

��schładzalnik�do�mleka�Japy,�
samomyjący,�1.400�l,�tel.�kom.�
600-139-605.

��sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
607-623-576.

��sprzedam�opryskiwacz�400�litrów,�tel.�
kom.�575-355-823.

��sprzedam�obornik�krowięcy,�
Domaniewice,�tel.�kom.�692-778-350.

��silos�na�zboże�20�t.,�tel.�kom.�
665-725-790.

��Opona�700/50-22.5�16PR�Alliance�
1�szt.,�480/65�R28�Mitas�RD-03�1�
szt.,�10R�22.5�Michelin�4�sz.,�tel.�kom.�
502-363-102.

rolnicze - usługi
 �Naprawa ciągników, maszyn 

rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. kom. 
510-809-025.

��Transport�maszyn�rolniczych,�
kombajnów�zbożowych,�tel.�kom.�
665-734-042.

��Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Białkowanie�obór,�tel.�kom.�
518-168-598.

��Piaskowanie�z�dojazdem,�tel.�kom.�
518-168-598.

��Przywiozę�wysłodki�buraczane,�piach,�
żwir.�Usługi�koparko-ładowarką,�tel.�kom.�
693-566-232.

 �Przeglądy opryskiwaczy, Chemfil, 
tel. kom. 609-455-676.

zwierzęta

sprzedaż
��Króliki�duże,�małe,�tel.�kom.�

531-467-981.

��szczeniaki�owczarka�niemieckiego,�
długowłose,�tel.�kom.�504-202-526.

 �Sprzedam z hodowli dwuletniego 
owczarka niemieckiego, tel. kom. 
886-559-176.

��Oddam�pieski,�tel.�kom.�783-090-600.

��sznaucer�miniaturka,�szczenięta,�tel.�
kom.�504-010-956.

��Perliczki�czekoladowe,�tel.�kom.�
603-708-043.

��Oddam�kotki,�tel.�kom.�518-537-028.

��Buldogi�Francuskie,�staffordshire�
Bullterrier,�tel.�kom.�728-533-953.

��Chichuahua,�staffordshire�Bullterrier,�
tel.�kom.�662-093-975.

��sprzedam�z�hodowli�2-letniego�psa,�tel.�
kom.�886-559-176.

��szczenięta�pekińczyka,�tel.�kom.�
697-633-936.

��Berneńskie�pasterskie�szczenięta,�tel.�
kom.�662-273-215.

��Hodowla�owczarka�niemieckiego�
szczenięta,�tel.�kom.�660-854-640.

��Dwa�psy,�mieszańce,�tel.�kom.�
663-268-394.

��Roczna�suczka�owczarka�
niemieckiego,�tel.�kom.�694-308-076.

��szczenięta�owczarka�niemieckiego,�
suczki,�odstąpię,�tel.�kom.�607-266-911.

��sprzedam�bażanty�diamentowe,�tel.�
kom.�606-432-666.

��Owczarek�niemiecki,�długowłosy,�13-
mies.,�tel.�kom.�783-588-217.

��Owczarki�niemieckie,�tel.�kom.�
693-138-330.

��szczeniaki�3-miesięczne,�tel.�kom.�514-
528-314�po�16:00.

inne
��Kocięta,�tel.�kom.�694-515-130.

��Oddam�szczeniaki�2-miesięczne��
w�dobre�ręce,�tel.�kom.�721-096-043.
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informacje
�� Informacja PKP�22-194-36�
�� Informacja PKS 46-837-38-13
��Krajowe Biuro Numerów 118-913
��Międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
��Rozmowy krajowe –�zamawianie�

19050�(koszt�1,07�zł�z�VAT)
��Rozmowy międzynarodowe –�zama-

wianie�19051�(koszt�1,07�zł�z�VAT)
��Awarie tel. stacjonarnych�–�zgłoszenia:�

801�505�505
��Biuro zleceń�19497�(zamawianie�budze-

nia,�przypominanie�o�terminie�załatwienia�
sprawy,�przekazywanie�życzeń�itp.).

telefony
�� �Taxi osobowe:�46-837-34-01;�

46-191-91;�46-830-05-00;�606-486-555;�
600-508-308;��
Dworcowa:�602-774-552

��Taxi bagażowe:�46-837-35-28�
��Powiatowy Urząd Pracy:�46-837-04-20
��Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat�46�837-59-02
��Urząd Miejski:�sekretariat�46-830-91-51�
��Urząd Skarbowy:�centrala�46�837-43-

58,�46-837-32-38,�sekretariat�46-837-80-28�
��ZUS�46-830-17-12
��Łowickie Stowarzyszenie Abstynenc-

kie „Pasiaczek”�łowicz,�ul.�św.�Floriana�7,�
tel.�46-837-66-92,�pon.-pt.�godz.�16.-20.00.

��Grupa AA „Łowiczanka” spotkania��
przy�Klubie�Pasiaczek�czw.�godz.�19.00.�

��Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie�(siedziba�stowarzyszenia�
„Nadzieja”�ul.�Podrzeczna�3a),��
tel.�46-830-03-63,�czynny:�16.00-19.00.

��Gminna Grupa Abstynencka��
w Bielawach,�spotkania�w�czwartki�
w�godz.�10-11.�Informacji�udziela�UG�Biela-
wy�w�czwartki�w�godz.�8.00-10.00.

��Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach,�(problem�przemocy)��
czynny:�pt.�16-18�tel.�46-838-33-11.

��Samopomocowa Grupa Abstynencka�
„Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba�GOK),�czw.�godz.�18.00.

dyżury przychodni
��Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul.�Ułańska�28,�tel.�46-837-56-11,�46-837-56-
12,�46-837-56-13�lub�509-056-091–�czynna:�
w�dni�robocze�18.00-8.00,�soboty,�niedziele�
i�święta�od�8.00�(przez�24�h).�

��Poradnia leczenia Uzależnień,��
ul.�Ułańska�28,�tel.46-837-37-07

��Poradnia Zdrowia Psychicznego��
ul.�3�Maja,�tel.�46-837-33-07

pogotowia
��Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
��Straż pożarna 998�alarmowy
��Policja 997�alarmowy
��Policyjny telefon zaufania�837-80-00
��Ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym,�czynna�od�pon.-pt.�godz.�
14.00-22.00�pod�bezpłatnym�numerem�
telefonu�116�123;�www.116123.edu.pl

��Pogotowie energetyki cieplnej �
46-837-59-16

��Pogotowie wod.-kan.�46-837-35-32
��Pogotowie energetyczne�991,�

46-830-15-00
��Awarie oświetlenia ulicznego  

w Łowiczu:�881-551-551,�46�830-91-53�
��Warsztat konserwatorski��

łsM�46-837-65-58
��Gaz butlowy:�516-053-554,�697-

649-492,�46-837-84-40,�46-837-16-16,�
46-837-66-08,�46-837-41-02,�46-837-30-30,�
46-837-20-37,�46-838-36-36,�509-887-080;�
46-837-47-77,�46-837-44-44

��Zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85,�
46-837-07-10,�46-837-20-22,�46-837-26-74,�
46-838-72-62,�602-131-698

��lecznice dla zwierząt:  
ul.�starościńska�5,�tel.�46-837-52-48,�
ul.�Chełmońskiego�31,�tel.�46-837-35-24,�
ul.�Krakowska�28,�tel.�46-830-22-86,��
łyszkowice,�tel.�46-838-87-19�
Bielawy,�tel.�46-839-20-95

��Wojewódzkie Centrum Zarządzania 
Kryzysowego�w�łodzi�9287;�42�664-14-09,�
42�664-14-10,�26�144-44-05

apteki
��Łowicz – apteka całodobowa:�

ul. Stanisławskiego,�tel.�46-830-22-02
��Bielawy,�ul.�Garbarska�10,�tel.�839-22-76
��Chąśno 64,�tel.�838-18-25
��Domaniewice,�ulica�Główna�9,��

tel.�838-33-85;�ul.�Górna�1A,�tel.�911-55-44
��Kiernozia, Rynek�Kopernika�12,��

tel.�24-277-91-58;�ul.�Kościuszki�6,�tel.�24-
277-97-64;�ul.�łowicka�12A,�24-382-11-66

��Kocierzew Płd. 101,�tel.�839-42-42
��Łyszkowice,�ul.�Kościelna�3,�tel.�46-838-

87-86;�ul.�Wolności�6B,�tel.�606-221-872
��Nieborów 209,�tel.�46-838-56-25
��Bełchów,�Przemysłowa,�tel.�46-837-11-83
��Sobota,�Pl.�zawiszy�Czarnego�20,��

tel.�46-838-22-81
��Zduny 1a,�tel.�46-838-74-68
��Zduny 34,�tel.�46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

��Kościół pw. św. Ducha: 7.00,�8.30,�
10.00,�12.00,�18.00.�

��Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza:�7.00,�8.00,�10.00�(dla�młodzieży),�
11.15�(dla�dzieci),�12.30,�17.00.�

��Bazylika Katedralna:�7.00,�9.00,�10.30,�
12.00;�18.00.

��Kościół o.o. Pijarów: 8.00,�9.30,�11.00,�
12.30,�16.00.�

��Kościół Sióstr Bernardynek:�8.00,�10.00
��Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 

Pomocy: 8:00,�10:00,�12:30,�18:00;
��Kaplica seminaryjna:�10.00
��Kościół św. leonarda:�11.30

basen w Łowiczu 
ul.�Kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię  
dla posiadających karnety 
i kupujących bilety��
(grafik�orientacyjny,�dokładne�informacje�na�
miejscu);�pon.-pt.�ostatnie�wejście�o�21.00;�
sob.-ndz.�ostatnie�wejście�o�19.00:

��Poniedziałek –�14.00-17.00�(1�tor);�
20.00-21.45�(3�tory);

��Wtorek�–�12.30-13.00�(5�torów);��
15.00-16.00�(3�tory),�16.00-16.45�(1�tor);�
19.30-21.45�(3�tory)

��środa�–�14.00-14.45�(3�tory);�15.45-16.45�
(2�tory);�20.15-21.45�(3�tory);�

��Czwartek –�15.00-16.45�(3�tory);�
19.30-21.45�(3�tory);

��Piątek –�12.00-13.00�(2�tory);��
14.45-15.45�(1�tory);�17.30-18.30�(3�tory);�
19.30-21.45�(3�tory);

��Sobota�–�10.00-11.00�(2�tory);��
11.00-19.45�(3�tory);

��Niedziela�–�10.00-19.45�(4�tory).
Grota solna�–�w�godzinach�wejść�na�
pływalnię�(pon.-pt.�8.00-22.00,�sob.-ndz.��
10.00-20.00).�Sauna –�pon.-pt.�w�godz.�
16.00-22.00,�sob.-niedz.�w�godz.�13.-20.00.

boiska i hale 
sportowe

��Boiska Orlik ul. Grunwaldzkiej 9 
w Łowiczu tel.�735-048-951

��Boiska Orlik ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu�tel.�516-031-268;�czynne:�pon.-
-sob.�12.00-20.00,�ndz.�12.00-18.00;

��Stadion piłkarski w Łowiczu�ul.�starzyń-
skiego�6/8,�tel.�46-837-62-08

��Stadion wielofunkcyjny w Łowiczu �
ul.�Jana�Pawła�II�nr�3,�tel.�46-837-51-06

��Hala OSiR nr 1 ul. Jana Pawła II nr 3 
w Łowiczu,�tel.�46-837-51-06,�czynne:�pon.,�
śr.,�czw.,�pt.�7.00-15.00,�wt.�7.00-20.00;

��Hala OSiR nr 2 ul. Topolowa 2  
w Łowiczu,�tel.�46-837-09-04;�pon.,�wt.,�śr.,�
pt.�8.00-16.00;�czw.�8.00-20.00;�

��Boiska Orlik przy SP nr 1 w Łowiczu�
tel.�519-130-551,�czynne:�pon.-pt.�12.00-
20.00,�sob.-ndz.�12.00-20.00;

��Boisko przy SP nr 4 w Łowiczu�–��
tel.�46�837-36-94

��Boisko przy lO im. Chełmońskiego  
w Łowiczu�–�46�837-42-00

��Boisko Orlik w Popowie�tel.�46�895-15-36
��SP Bąków Górny�–�46�838-79-66
��SP Bednary –�46�8386576
��SP Kocierzew Płn.�–�46�838-48-26
��SP Stachlew�–�46�838-67-29��

(tylko�dla�mieszkańców�gminy�łyszkowice)
��SP Mysłaków�–�46�838-59-25
��SP Nieborów�–�46�838-56-94
��Gimnazjum Bolimów�–�46�838-03-99
��Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny�od�8.00�do�zmroku
��Gimnazjum Łaguszew�–�46�838-43-93
��ZSP Błędów�–�46�838-14-76

muzea i wystawy
��Muzeum w Łowiczu�ul.�stary�Rynek�5/7�

–�czynne�codziennie�oprócz�poniedziałków��
w�godz.�10.00-16.00�(ostatnie�wejście�do�
muzeum�na�pół�godziny�przed�zamknię-
ciem).�Bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�6�zł;�
wstęp�bezpłatny�na�wystawy�stałe�–�wtorek.

„Sztuka Baroku”�–�stała�wystawa�
rzemiosła�artystycznego�(meble,�tkaniny,�
szkło,�porcelana),�malarstwa�i�rzeźby;�
Kaplica�św.�Boromeusza�w�Muzeum;�
wstęp�2�zł.
„Historia miasta i regionu” –�stała�
wystawa�zabytków�archeologicznych,�mili-
tariów,�portretów�trumiennych,�pamiątek�
powstańczych,�gabinet�kolekcjonera.�
„Etnografia Księstwa Łowickiego”�
–�stała�wystawa�strojów�ludowych,�wycina-
nek,�rzeźby,�ceramiki,�tkanin�i�eksponatów�
z�dziedziny�papiero-plastyki;�wstęp�2�zł.
Izba Pamięci Łowickich Żydów�–�wy-
stawa�stała,�ukazuje�dzieje�społecz-
ności�żydowskiej�w�łowiczu,�od�chwili�
pojawienia�się�starozakonnych�w�mieście,�
poprzez�powstanie�i�intensywny�rozwój�
Gminy�żydowskiej,�aktywny�udział��
w�społeczno-gospodarczym�życiu�miasta��
w�XIX�i�XX�wieku,�wybuch�II�wojny�
światowej,�aż�do�ostatecznej�jej�zagłady;�
wstęp�2�zł.
„Made in Głowno 2017” –�projekt�wy-
stawienniczy�opracowany�przez�Dariusza�
Młynarczyka;�wystawa�zaprezentowane�
będą:�prace�malarskie,�rzeźbiarskie,�cera-
mika,�ilustracje�książkowe,�papiery�czer-
pane,�rysunki�oraz�obiekty�przestrzenne.�
Wystawa�czynna�do�21�stycznia�2018�r.
��Skansen przy Muzeum w Łowiczu –��

do�31�marca�czynny�tylko�z�zewnątrz;�
obowiązuje�bilet�spacerowy�2�zł,��
wstęp�bezpłatny�–�niedziela.

��Łowicki Park Etnograficzny – Skansen 
w Maurzycach�–�do�31�marca�nieczynny

��Muzeum Diecezjalne w Łowiczu –�
zwiedzanie�katedry�wraz�z�eksponatami�
znajdującymi�się�w�wieży;�możliwość�oglą-

dania�panoramy�miasta�z�tarasu�–�czynne�
pon.-czw.�w�godz.�10-16;�pt.�i�sob.�w�godz.�
10-14;�w�ndz.�i�święta�–�nieczynne.��
łowicz,�stary�Rynek�20.�

��  Galeria Browarna w Łowiczu,�
ul.�Podrzeczna�17.�W�celu�zwiedzania�nale-
ży�umówić�się�telefonicznie:�691-979-262.�

��Foto Art. Galeria „Ekspozycja 34”: 
„Krajoznawcze fascynacje”�–�wystawa�
fotografii�Jarka�supła,�której�pomysłodaw-
cą�był�Paweł�Paczkowski;�czynna�do�końca�
listopada�w�budynku�Galerii�łowickiej�
(wejście�od�strony�ul.�stanisławskiego).

��Muzeum Guzików w Łowiczu –�eks-
pozycja�500�guzików,�w�tym�ok.�200�sztuk�
guzików�personalnych;�Galeria�łowicka,��
I�piętro,�ul.�stanisławskiego;�czynna�pon.-pt.�
w�godz.�10.-19.,�sob.�9.-15.�Wstęp�wolny.

�� Izba Pamięci Stanisława Klickiego 
w Łowiczu�–�wystawa�urządzona�przez�
Grupę�Historyczną�„Kampinos”�na�I�piętrze�
Baszty�im.�gen.�Klickiego;�czynna�w�niedzie-
le,�w�godz.�16.00-18.00.�Wstęp�wolny.

��„Powrót do przeszłości 1919-2014 – 
95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP” –�wystawa�zdjęć��w�dużym�forma-
cie;�zespół�szkół�Ponadgimnazjalnych�nr�1,�
ul.�Podrzeczna�30.

��„Cztery pory roku w przyrodzie powia-
tu łowickiego” –�wystawa�pokonkursowa�
Ekologicznego�Konkursu�Fotograficznego;�
czynna�do�końca�grudnia�w�holu�Powiato-
wej�Biblioteki�Publicznej�W�łowiczu,�stary�
Rynek�5/7�(wejście�od�ul.�3�Maja).

��Domaniewice: „Galeria Przechodnia”– 
„Medytacje/fotowiersze”�–�wystawa�
fotograficzna�Ewy�Filipp;�Gminny�Ośrodek�
Kultury.�Wstęp�wolny.

��Kiernozia: „Pejzaż ojczysty”�–�wystawa�
prac�autorstwa�Anny�szcześniak;�Gminna�
Biblioteka�Publiczna.

��Pałac w Nieborowie, Wystawa Majoliki 
Nieborowskiej, świątynia Diany w Arka-
dii: ekspozycje�muzealne�nieczynne�
do�końca�lutego.�

��Ogrody w Nieborowie i Arkadii:  
do�31�marca�czynne�od�godz.�10.00��
do�zmierzchu.�Wstęp�bezpłatny.

��Nieborów: Muzeum Motoryzacji –�
czynne:�pt.,�sb.,�ndz.�w�godz.�10.-18.00�(lub�
po�uzgodnieniu�tel.�46�838-50-68,�501-945-
960);�Nieborów�231a;�bilety:�normalny�10�zł,�
ulgowy�(dzieci�i�młodzież�do�lat�15,�emeryci,�
renciści)�7�zł,�dzieci�do�lat�7�bezpłatnie.

��Sanniki: Zespół Pałacowo-Parkowy 
–�czynny�od�pn.-pt.�w�godz.�8.00-17.00,�
opieka�przewodnika�od�pn.-pt.�w�godz.�od�
8.00-15.30.�Bilety�do�pałacu:�10�zł�(normal-
ny),�3�zł�(ulgowy),�dzieci�do�lat�6�–�gratis;�
park�–�wstęp�wolny.�

„Ożywić historię, czyli pałac 
w Sannikach za czasów Natansonów 
i Dziewulskich” –�wystawa�stała�
dotycząca�historii�kolejnych�właścicieli�
dóbr�sannickich;
„Anioły w moich lustrach”�–�wystawa�
malarstwa�Haliny�Błażyńskiej,�czynna��
do�26�stycznia�2018�r.
��Sromów: Muzeum ludowe rodziny 

Brzozowskich –�czynne:�pon.-pt.�9.-17.00,�
ndz.�i�święta�12.00-17.00.�sromów�11,�
gmina�Kocierzew;�tel.�46-838-44-72.

��Walewice: Pałac�–�zwiedzanie�pon.-pt.�
w�godz.�9.00-20.00;�w�weekendy�do�końca�
października�w�godz.�11.00-17.00;�bilety:�
ulgowy�10�zł;�normalny�15�zł.�Stadnina 
koni�–�zwiedzanie�pon.-pt.�w�godz.�8.-14.00,�
po�wcześniejszej�rezerwacji;�bilety:�ulgowy�
5�zł,�normalny�8,50�zł.�W�kompleksie�
można�zobaczyć�m.in.�Apartament�Napo-
leoński,�kaplicę�pałacową,�poznać�historię�
hodowli�koni�rasy�półkrwi�angloarabskiej.

��Wystawa on-line: „Gloria Victis  
1863-1864. Pamięć i tradycja w 150. 
rocznicę wybuchu Powstania Stycznio-
wego na Ziemi Łowickiej”�–�wystawa�

przygotowana�na�podstawie�materiałów�
archiwalnych�prezentowanych�w�2013�r.��
w�siedzibie�Oddziału�w�łowiczu�Archiwum�
Państwowego�m.st.�Warszawy;�www.�
warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

��Złaków Kościelny: obrazy Matki 
Boskiej Częstochowskiej w�wykonaniu�
dzieci�ze�szkoły�Podstawowej�w�Mastkach;�
wystawa�w�kościele�pw.�Wszystkich�świę-
tych,�czynna�do�odwołania.

koncerty
��Piątek, 15 grudnia:
godz.�19.30�–�Art of Rebelion�–�trzecia�
edycja�festiwalu�mocnego�grania.��
Wystąpią:�Ohayo�z�łowicza,�R.O.D��
z�Lublina,�Infernal�Bizarre�z�łowicza.�
Klub�Pracownia�w�łowiczu,��
ul.�Podrzeczna�20.�Bilety�10�zł.
��Sobota, 16 grudnia: 
godz.�16.00�–�Koncert charytatywny 
dla Natana Szwarockiego z�gminy�
Nieborów;�w�repertuarze�świątecznym�
wystąpią:�zespół�śpiewaczy�Ksinzoki,�
Ewa�smerecka,�Karina�sędkowska-
-staszewska;�sala�barokowa�Muzeum�w�
łowiczu,�stary�Rynek�5/7.
��Niedziela, 17 grudnia:
godz.�15.00�–�Koncert kolęd i 
pastorałek w wykonaniu „Koderek”;�
w�programie�najpiękniejsze�polskie�
kolędy�i�pastorałki,�także�w�gwarze�
łowickiej�waranżacji�ludowej.�zespołowi�
akompaniować�będzie�kapela�ludowa:�
Weronika�Mońka�–�I�skrzypce,�Magda�
Płacheta�–�II�skrzypce,�Janusz�Jabłoński�
–�kontrabas,�szymon�Mońka�–�akordeon�
i�Patryk�Gaja�–�bębenek�ludowy.�sala�
kinowa�łowickiego�Ośrodka�Kultury,�ul.�
Podrzeczna�20.�Wstęp�wolny.

Kino Fenix 
łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

��Czwartek, 14 grudnia:
godz.�16.15�–�Mikołaj i spółka �–�film�
familijny,�komedia,�prod.�Francja;��
czas:�1�godz.�35�min.
godz.�18.00�–�Twój Vincent�–�animacja/
Dramat/Kryminał,�prod.�Polska/Wielka�
Brytania;�reżyseria:�Dorota�Kobiela,�Hugh�
Welchman;�czas:�1�godz.�35�min.
godz.�20.00�–�Cicha Noc�–�dramat/
komedia,�prod.�Polska;�reżyseria:�Piotr�
Domalewski;�czas:�1�godz.�37�min.
��Piątek, 15 grudnia:
godz.�14.00�–�Mikołaj i spółka
godz.�15.30�–�Coco –�animacja/fami-
lijny/przygodowy,�prod.�UsA;�reżyseria:�
Lee�Unkrich;�czas:�1�godz.�49�min.� �
godz.�17.30�–�liga sprawiedliwości�–�
akcja/sci-fi,�prod.�Kanada/UsA/Wielka�
Brytania;�reżyseria:�zack�snyder;��
czas:�2�godz.
��Sobota, 16 grudnia:
godz.�14.30�–�Mikołaj i spółka�� �
godz.�16.00�–�Coco� � �
godz.�18.00�–�liga sprawiedliwości�
godz.�20.00�–�Morderstwo w Orient 
Expressie�
��Niedziela, 17 grudnia:
godz.�17.00�–Coco
godz.�19.00�–�Morderstwo w Orient 
Expressie�
��Poniedziałek – czwartek,  

   18-21 grudnia: 
��godz.�16.00�–�Coco
godz.�18.00�–�liga sprawiedliwości �
godz.�20.00�–�Morderstwo w Orient 
Expressie

Bilety:�seanse�2D:�16�zł�(normalny),�14�zł�
(ulgowy),�12�zł�(tanie�poniedziałki);�seanse�
3D:�18�zł�(normalny),�15�zł�(ulgowy).

telefony
 � Informacja: PKS�42-631-97-06
 �Policja 997�alarmowy
 �Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
 �Taxi w Głownie�42-719-10-14
 �Filia PUP�w Głownie�42-719-20-76
 �Filia Powiatowego Urzędu Pracy  

w Strykowie�42-719-84-22
 �Urząd Gminy Głowo�42-719-12-91
 �Urząd Miejski w Głownie�42-719-11-51
 �Urząd Mista-Gminy Stryków  

42-719-80-02
 �KRUS�42-719-95-15
��Punkt Selektywnej  

Zbiórki Odpadów Komunalnych,�teren�
zGKiM�w�strykowie�przy�ul.�Batorego�25,�
czynny:�od�wtorku�do�piątku�w�godz.�10.00-
18.00�oraz�w�soboty�7.00-14.00.

pogotowia
 �Policja 997�alarmowy;��

w Głownie�42-719-20-20;��
w Strykowie:�42-719-80-07

 �Straż pożarna:�998�alarmowy�
w Głownie 42-719-10-08��
w Strykowie 42-719-82-95;

 �Pogotowie ratunkowe��
����999�alarmowy

 �lecznica dla zwierząt  
w Głownie:�42-719-14-40,�887-894-942;��

w Strykowie:�42-719-80-24�
 �Zakład pogrzebowy  

w Głownie:�42-710-71-90,�42-719-30-24;��
w Strykowie: 42-719-86-16

��Pogotowie wodociągowe��
w Głownie�42-719-16-39

 �Pogotowie energetyczne w Strykowie 
42-719-80-10;�w Zgierzu 42-675-10-00.

dyżury
 �Przychodnia Rejonowa w Głownie,�
ul.�Kopernika�19,�tel.�42-719-10-92;�
poradnia�ogólna:�pn.-pt.�7.00-18.00.
 �Przychodnie w Strykowie:�
ul.�Kościuszki�27:�tel.�42-717-45-15;�
ul.�Targowa�16:�tel.�42-719-92-30.
��Punkt Konsultacyjny ds. Uzależnień
i Przemocy w Rodzinie:�
ul.�Kilińskiego�2�pok.�nr�2;��
czynny�do�6.12.2017�r.�w�1.�i�3.�środę�
miesiąca,�godz.�15.30-18.30.�
Informacje�w�GOPs:�42-719-26-46.
��Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej:
Głowno, ul.�Norblina�1:�pon.-pt.�8.-12.00;�
Stryków,�ul.�Kościuszki�29,�pon.-pt.�12-16

apteki
 �Dyżury aptek w Głownie:�
czwartek, 14 grudnia:
ul.�zgierska�27,�tel.�736-697-733

piątek, 15 grudnia:��
ul.�zgierska�27,�tel.�736-697-733
sobota, 16 grudnia:
ul.�sikorskiego�59,�tel.�42�710-12-99
niedziela, 17 grudnia: 
ul.�Kopernika�29,�tel.�42�239-47-34
poniedziałek, 18 grudnia:  
ul.�Kopernika�29,�tel.�42�239-47-34
wtorek, 19 grudnia:  
ul.�Młynarska�1,�tel.�42�716-45-95
środa, 20 grudnia:  
ul.�Kopernika�19,�tel.�42�719-20-12
Apteki pełnią dyżury:��
w�dni�powszednie�od�zakończenia�zmiany�
dziennej�do�godz.�8.00�dnia�następnego;�
w�sob.�i�niedz.�w�godz.�20.-8.00�dnia�
następnego;�święta�w�godz.�8.00-8.00�
dnia�następnego.
 �Dyżury aptek w Strykowie
niedziela, 17 grudnia:
pl.�łukasińskiego�15,�tel.�42�719-80-85
��Punkt apteczny w Popowie  
Głowieńskim nr 35: tel.�42�719-57-57,�
czynny:�pon.-pt.�w�godz.�8.00-15.00.
��Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14,�tel.�42�719-65-25,��
czynny:�pon.,�śr.,�pt.�8-16,�wt.,�czw.�8-17.

msze święte  
w niedziele i święta

��Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00

��Parafia św. Maksymiliana w Głownie:�
8.00,�9.30,�11.30,�16.00

��Parafia św. Barbary w Głownie:��
7.00,�9.00,�11.00,�17.00

��Parafia św. Marcina w Strykowie:�
8:00,�9:30,�11:00,�18:00

��Parafia w Dmosinie:�7:30,�10,�12,�18:00

wystawy
��Galeria Sztuki Współczesnej Ban-

k&DM�–�indywidualne�i�zbiorowe�wystawy�
prac�artystów�polskich�i�zagranicznych;��
czynna:�pon.-pt.�w�godz.�9.00-17.00.��
Głowno,�ul.�Młynarska�5/13,�budynek�
Banku�spółdzielczego,�I�piętro.

Piątek, 15 grudnia:
godz.�18.00�–�„Mój pamiętnik”�–�
inauguracja�wystawy�malarstwa�i�grafik�
Andrzeja�Janeczko�i�koncert�Trzeciego�
Oddechu�Kaczuchy.�Wstęp�wolny.�

koncerty
��Sobota, 16 grudnia:
godz.�16.00�–�„Good News Singers” –�
chór�gospel�–�występ�podczas�spotkania�
środowiskowego�dla�Kół�Gospodyń�Wiej-
skich;�w�programie�także�rozstrzygnięcie�
konkursu�plastycznego�pt.�„świąteczne�
serce”;�Dom�Kultury�w�strykowie,��
pl.�łukasińskiego�4.�Wstęp�wolny.

inne
��Czwartek, 14 grudnia:
godz.�17.00-19.30�–�Nawyk 6: efekt 
synergii�-�2+2=5�–�spotkanie�z�cyklu�
„7�nawyków�skutecznego�działania”;�
świetlica�w�Dmosinie.�Wstęp�wolny��
dla�mieszkańców�z�gminy�Dmosin.
��Niedziela, 17 grudnia:
godz.�9.00-12.00�– Zbiórka krwi,�
organizowana�przez�Regionalne�Centrum�
Krwiodawstwa�i�Krwiolecznictwa�w�łodzi,�
szkoła�Podstawowa�nr�2�w�Głownie,��
ul.�gen.�Andersa�37.
godz.�10.00-13.00�–�Akcja oddawania 
krwi;�OsP�stryków,�ul.�Targowa�11.
��Wtorek, 19 grudnia:
godz.�16.00�–�Spotkanie wigilijne dla 
osób ubogich i samotnych;�Dom�Kultu-
ry�w�strykowie,�plac�łukasińskiego�4.
��środa, 20 grudnia:
godz.�10.00�–�Teatr Trip�-�spektakl�towa-
rzyszący�rozstrzygnięciu�bożonarodzenio-
wych�konkursów�plastycznych�dla�szkół��
i�przedszkoli;�Dom�Kultury�w�strykowie,�
pl.�łukasińskiego�4.�Wstęp�wolny.
��Czwartek, 21 grudnia:
godz.�17.00-19.30�–�Nawyk 7: ciągłe 
doskonalenie�–�ósme�spotkanie�z�cyklu�
„7�nawyków�skutecznego�działania”;�
świetlica�środowiskowa�w�Dmosinie.�
Wstęp�wolny�dla�mieszkańców�z�gminy�
Dmosin.

 INFORMATOR�GłOWIEńsKI�I�sTRyKOWsKI�

OFERTy PRACy
POWIATOWy�URząD�PRACy�W�łOWICzU
(stan�na�13.12.2017�r.)�

�� specjalista�do�spraw�koordynowania�
projektów

�� szwaczka�maszynowa
�� Elektryk/eletronik
�� Pracownik�torowy
�� Pracownik�do�produkcji�zabawek�
pluszowych

�� Pracownik�magazynowy
�� Robotnik�gospodarczy
�� Murarz
�� Brukarz
�� Pomocniczy�robotnik�budowlany
�� Kasjer�/�sprzedawca
�� Kelner
�� Wykładacz�towaru
�� sprzedawca
�� sprzątaczka�biurowa
�� Pracownik�Produkcji
�� Inkasent�liczników�elektrycznych
�� Operator�podnośnika�samojezdnego
�� Pracownik�produkcji
�� Przedstawiciel�handlowy
�� Magazynier
�� Operator�podnośnika�koszowego
�� Pilarz
�� Elektromonter
�� zbrojarz-pracownik�mostowy,
�� Cieśla-pracownik�mostowy

SKARB ROlNIKA 
NOTOWANIA�z�TARGOWIsKA�MIEJsKIEGO�
(ceny�z�dnia�12.12.2017�r.)

brokuły� szt.� 5,00� -

buraki�czerwone� kg� 1,50� 1,00-1,50

brzoskwinie� kg� -� -

cebula�� kg� 2,00� 1,50-2,00

czosnek� szt.� 1,00-2,00� 1,00-1,50

gruszki� kg� 5,00-6,00� 4,50-5,00

jabłka� kg� 2,50-3,50� 1,50-3,50

jaja�fermowe� 15�szt.� 10,00-13,00� 9,00-11,00

jaja�wiejskie� 15�szt.� 13,00-14,00� 13,00

kalafior�� szt.� 5,00� 3,00-4,00

kapusta�biała�� szt.� 1,50-3,00� 3,00

kapusta�kiszona� kg� 4,00� 4,00

kapusta�pekińska� szt.� 3,00�(kg)� 1,50-2,00

koperek� pęczek� 2,00� -

miód� 0,9�litra� 30,00� 30,00

marchew�� kg� 2,00� 1,00-2,00

natka�pietruszki� pęczek� 1,50� -

ogórki�kiszone� kg� 6,00� 5,00

ogórek�gruntowy� kg� 8,00-12,00� -

ogórek�zielony� kg� 8,00� 2,50/szt

papryka�czerwona� kg� 10,00� 7,00-9,00

papryka�zielona� kg� 10,00� -

papryka�żółta� kg� 10,00� -

pieczarki� kg� 8,00-10,00� 4,00-4,80

pietruszka� kg� 4,00� 3,00-4,00

pomidor�malinowy� kg� -� 15,00

pomidor�szklarniowy� kg� 8,00� 4,00-5,00

por� szt.� 1,00-2,50� 2,00-2,50

rzodkiewka� pęczek� 2,00� 2,00

sałata� szt.� 2,50� 1,00-1,50

seler� szt.� 4,00�(kg)� 3,00

szczypiorek� pęczek� 2,00� -

śliwki� kg� -� 5,00

włoszczyzna�� pęczek� 3,50� 2,50

ziemniaki�� kg� 1,00� 0,80-1,00

ROlNIK SPRZEDAJE 
(ceny�z�dnia�12.12.2017)

Żywiec wieprzowy:

�� Różyce:�4,10�zł/kg+VAT

�� Domaniewice:�4,10�zł/kg+VAT

�� Chąśno:�4,10�zł/kg+VAT

�� Kiernozia:�4,20�zł/kg+VAT

�� skowroda�Płd.:�4,40�zł/kg+VAT

�� Karnków:�4,30�zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

�� skowroda�Płd.:�jałówki�7,00�zł/kg+VAT,��
krowy�6,00�zł/kg+VAT;�byki�8,00�zł/kg+VAT;

�� Różyce:�jałówki�7,00�zł/kg+VAT;��
krowy�5,00�zł/kg+VAT;�byki�8,00�zł/kg+VAT.

�� Domaniewice:�jałówki�7,00�zł/kg+VAT;��
krowy�5,00�zł/kg+VAT;�byki�7,50�zł/kg+VAT.

inne
��Piątek – niedziela, 15-17 grudnia:
godz.�10.00-20.00�–�Kiermasz Bożo-
narodzeniowy;prezentacja�i�sprzedaż�
wyrobów�własnych�firm,�stowarzyszeń��
i�twórców�ludowych.��łowicz,�Nowy�
Rynek.
��Niedziela, 17 grudnia:
godz.�14.00�–�Wigilia parafialna  
dla osób starszych i samotnych;�
Parafia�Matki�Bożej�Nieustającej�Pomocy�
na�Korabce�w�łowiczu.
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Matematyka jest prosta 
- to życie jest skomplikowane
Pod tytułowym hasłem 
w Szkole Podstawowej 
nr 2 w Głownie 
realizowany był  
od listopada ciekawy 
projekt, mający  
na celu propagowanie 
matematyki i pokazanie, 
że nie jest ona tak 
straszna, jak ją malują. 
6 grudnia odbył się 
ostatni etap projektu. 
Do udziału zaproszono 
także dzieci z innych 
szkół.

Przypomnijmy, że na realizację 
projektu „Matematyka jest pro-
sta – to życie jest skomplikowane” 
szkoła otrzymała środki w ramach 
programu Fundacji mBanku  
pod nazwą „mPotęga”. 

Pierwszy etap skierowany był 
do szóstkoklasistów i polegał  
na tworzeniu geometrycznych 
motywów dekoracyjnych. Poma-
gali im przy tym rodzice. W drugą 
odsłonę również zaangażowane 
zostały mamy i babcie piątokla-
sistów. Razem z pociechami ha-
ftowały one wzory matematyczne 
czy też postacie słynnych mate-
matyków, np. Pitagorasa. Powstałe 
na obu etapach prace można oglą-
dać na szkolnym korytarzu. 

Projekt podsumowano 6 grud-
nia. Tym razem udział wzięli 
uczniowie klas siódmych, nie tyl-
ko z „Dwójki”, ale też ze szkół 
podstawowych nr 1 i 3 oraz Ze-

społu Szkolno-Przedszkolnego 
w Lubiankowie. Musieli się oni 
zmierzyć z ciekawymi zadania-
mi, które miały im uświadomić, 
jak ważna jest matematyka w co-
dziennym życiu. 

Pracowali oni w czterooso-
bowych grupach. Uczestnicy 
najpierw rozwiązywali krzy-
żówkę tematycznie powiązaną  
z matematyką. Za każde popraw-
nie odgadnięte hasło otrzymy-
wali wirtualne sto złotych. Na-
stępnie udawali się do „banku”, 
gdzie dowiadywali się, ile zarobi-
li. Otrzymywali propozycję trzech 

lokat i ulokowania na nich części 
swojego kapitału. 

W kolejnym etapie drużyna 
udawała się do „restauracji”, gdzie 
za zarobione pieniądze miała za-
mówić obiad dla całej ekipy, prze-
liczyć cenę i upewnić się czy wy-
dana suma nie przekroczyła 1,5% 
ich kapitału. Na koniec przecho-
dzili do „sali rozrywki”, gdzie 
otrzymali dodatkowe zadania do 
wykonania (przeliczali m.in. odle-
głość na mapie Głowna w odnie-
sieniu do odległości rzeczywistej), 
za które również mogli zarobić 
nieco wirtualnej waluty. 

Pomysłodawczyniami przystą-
pienia do programu „mPotęga” 
i zrealizowania projektu „Mate-
matyka jest prosta – to życie jest 
skomplikowane” były nauczyciel-
ki: Małgorzata Pawłowska i Renata 
Binias. – Pomyślałyśmy, że fajnie 
byłoby, żeby dzieci w ten sposób 
zobaczyły, iż matematyka to nie są 
tylko suche zadania i przykłady, że 
można to wykorzystać i jak bardzo 
jest w życiu codziennym stosowa-
na (...) – tłumaczyły nam w czasie, 
gdy uczniowie rozwiązywali krzy-
żówkę. – Zainteresowanie ze stro-
ny dzieci było naprawdę duże.  kl

RZUT OKIEM�|�UDANE�MIKOłAJKI�W�NOWOsTAWACH�GóRNyCH�

To była już druga mikołajkowa impreza zorganizowana w świetlicy w Nowostawach Górnych.�W�sobotę,�2�grudnia,�sołectwo�i�Koło�Gospodyń�
Wiejskich�zaprosiły�najmłodszych�z�całej�wsi�na�spotkanie�z�Mikołajem.�Przyszło�43�dzieci.�W�przygotowanie�spotkania,�podobnie�jak�rok�wcześniej,�
zaangażowało�się�wielu�mieszkańców,�którzy�zjawili�się�w�świetlicy�o�wiele�wcześniej,�by�dopiąć�wszystko�na�przysłowiowy�ostatni�guzik.�Dzieci�
zaśpiewały�kolędy,�pastorałki,�wyrecytowały�wierszyki.�Dorośli,�oglądający�je�w�specjalnych,�świątecznych�okularach,�nie�szczędzili�braw.�Najmłodsi�
najbardziej�cieszyli�się�ze�spotkania�z�Mikołajem,�które�zorganizowano�dla�nich�przy�żywej,�pięknie�ozdobionej�choince.�Każde�dziecko�otrzymało�
paczkę,�a�niej�m.in.�książki,�malowanki,�zabawki�i�różnego�rodzaju�cieszące�oko�drobnostki�od�darczyńców,�czyli�gminy�stryków,�zgierskiego�starostwa,�
KRUs-u,�Bs�w�strykowie�i�Urzędu�Marszałkowskiego�w�łodzi.�W�organizacji�imprezy�pomagał�również�OKiR�stryków.�Każdy�z�zaproszonych�gości�
otrzymał�bombkę,�wykonaną�wcześniej�przez�dzieci�i�rodziców�na�warsztatach�zorganizowanych�w�świetlicy.�Wieczór�uświetniły�animacje��
oraz�poczęstunek,�podczas�którego�królowały�różnokolorowe�pierogi,�barszczyk�i�domowe�ciasta.�ljs

Głowno�|�szkoła�Podstawowa�Nr�2

Pitagoras jak haftowany!
Czy w dzisiejszych 
czasach wspólne 
haftowanie może być tym, 
co połączy pokolenia, przy 
czym przyjemnie będzie 
można spędzić piątkowy 
wieczór gdy na dworze 
jest ciemno, zimno i pada? 

Okazuje się, że tak, bo między-
pokoleniowe warsztaty z haftu, 
zorganizowane 17 listopada w ra-
mach ciekawego projektu mate-
matycznego w Szkole Podstawo-
wej nr 2, przyciągnęły w sumie 
około 40 uczestników: uczniów 
klasy piątej, ale też ich mamy  
i babcie. Warsztaty rozpoczęły 
się o godzinie 17.00, ale przygo-
towując się do nich dzieci poznały  
na lekcjach zasady symetrii  
(na matematyce) oraz podstawy 
haftu (na technice). Mamy i bab-
cie przybyły wyposażone w wie-
dzę zdobytą jeszcze na etapie 
własnej edukacji, jak również od-
świeżoną dzięki filmowym tuto-
rialom znalezionym w internecie. 

W ten sposób, ucząc się ściegu 
łańcuszkowego z filmu na Youtu-
be, do zajęć przygotowała się np. 
pani Agnieszka Urbańska, któ-
ra wraz z córką Leną haftowa-

ła na płótnie... głowę Pitagorasa! 
W ogóle, w nawiązaniu do głów-
nej idei projektu pod nazwą „Ma-
tematyka jest prosta – to życie 
jest skomplikowane”, uczestnicy 
warsztatów sięgali po wzory na-
wiązujące do królowej nauk. Była 
dyrektor „Dwójki” Elżbieta Czer-
wiec-Półbratek z wnuczka Sophie 
haftowały wzory geometryczne,  
a przyjaciółka dziewczynki zamy-
kała jeden prostokąt w drugim. 

Po matematyczne wzory się-
gnęły też Dorota (mama) i Na-
talia (córka) Frątczak, natomiast 
wicedyrektor szkoły Alina Wal-
czak precyzyjnym ściegiem wy-
konywała logo Fundacji mBanku, 
sponsorującej realizację projektu. 
„Dwójka” wygrała bowiem grant 
w ramach programu mPotęga tej-
że fundacji. Pierwszym zadaniem 
w ramach projektu, adresowanym 
do uczniów klas szóstych, było 
wykonanie, w kilkuosobowych 
zespołach, geometrycznych moty-
wów dekoracyjnych, których wy-
stawę można podziwiać na szkol-
nym korytarzu. 

Trzecia i ostatnia odsłona pro-
jektu odbyła się 6 grudnia i była 
adresowana do siódmoklasistów, 
nie tylko z SP 2, ale i innych oko-
licznych podstawówek (patrz tekst 
obok).  ewr   

DPS Głowno�|�Dzień�seniora

Przedszkolaki 
odwiedziły seniorów 

W Dniu Seniora, 14 listopada, 
starszaki z grupy V Miejskiego 
Przedszkola nr 3 w Głownie wy-
brały się z wizytą do Domu Pomo-
cy Społecznej. 

Dzieci przygotowały dla jego 
mieszkańców program o treściach 
patriotycznych, zawierający mię-
dzy innymi legendę „O Lechu, 
Czechu i Rusie”, którą przeczy-
tał Staś Długołęcki. Przedszkolaki 
opowiedziały też o najciekawszych 
miejscach Polski, przedstawionych 
„z biegiem Wisły” czyli o: Zako-
panem, Krakowie, Warszawie, 
Toruniu i Gdańsku. W programie 
wspomniano też wielkiego Po-

laka, patriotę i światowej sławy 
kompozytora Fryderyka Chopina.  
W wierszu i piosence o nim dzieci 
opowiedziały o życiu artysty oraz 
sławiły jego talent. 

Seniorzy ze wzruszeniem obej-
rzeli występy dzieci, a następnie 
przedstawili przygotowaną niespo-
dziankę, jaką były pieśni patrio-
tyczne przez nich śpiewane, m.in. 
„My pierwsza brygada”, „Ułani, 
Ułani”, „Deszcz jesienny” i inne. 
Do wspólnego śpiewania dołączyli 
wszyscy chętni obecni na spotka-
niu, w tym dyrektor DPS Boże-
na Szremska, opiekunki, a nawet  
i przedszkolaki.  oprac. ewr

Wspólne haftowanie. Na�zdjęciu�Elżbieta�Czerwiec-Półbratek,�była�
dyrektor�sP�nr�2,�z�wnuczką�sophie.�

Uczniowie�za�chwilę�przystąpią�do�ostatniego�etapu�projektu.
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Kolejny raz recytowali wiersze ks. Twardowskiego
Już po raz trzeci w historii 
Szkoła Podstawowa
nr 2 w Głownie zaprosiła 
przedstawicieli placówek 
oświatowych z okolicznych 
gmin do udziału 
w Międzyszkolnym 
Konkursie Recytatorskim 
„W kręgu poezji ks. Jana 
Twardowskiego”. 

W zmaganiach, które odby-
ły się 8 grudnia, udział wzięło 35 
osób. Co ciekawe, była to dru-
ga edycja konkursu w tym roku. 
Wcześniej uczniowie mierzyli się 
z poezją ks. Jana Twardowskie-
go w czerwcu. Zmagania zorga-
nizowano dwukrotnie, gdyż, jak 
tłumaczy pomysłodawca, kate-
cheta w Szkole Podstawowej nr 2 
Jan Balcerski, ze względu na na-
tłok spraw konkurs nie odbył się 
w 2016 roku. 

Tym razem udział wzięło 35 
osób, tradycyjnie także z sąsied-
nich gmin. W trzeciej edycji, 

oprócz gospodarzy, czyli uczniów 
Szkoły Podstawowej nr 2 w Głow-
nie, recytowali także przedstawi-
ciele szkół z Bielaw, Domaniewic, 
Lubiankowa, Mąkolic, Popowa 
i Strykowa. W kategorii najstar-
szej udział wzięli gimnazjaliści 
z Bielaw, Domaniewic oraz Gim-
nazjum Miejskiego w Głownie. 

Kto najlepszy
Zmagania oceniało w tym 

roku jury w składzie: przewod-
nicząca Rady Miejskiej w Głow-
nie Magdalena Szajder, kierownik 
Miejskiej Biblioteki Publicznej 
w Głownie Ewa Fijołek i polonist-
ka z „Dwójki” Jolanta Szeląg. 

Po wysłuchaniu wszystkich 
występów jurorzy zdecydowali, 
że w kategorii klas I-III szkół pod-
stawowych najlepszy był Marcel 
Jóźwicki z Domaniewic. Drugie 
miejsce przyznano Amelii Bur-

siak z Popowa, zaś trzecie Patry-
cji Markowicz z Domaniewic. 
Wyróżniono również uczącą się 
w Domaniewicach Darię Doryń.

Wśród uczniów z klas IV-VII 
za najlepszego recytatora uzna-
no Miłosza Wieteskę ze szkoły 
w Mąkolicach. Drugie i trzecie 
miejsce trafi ło do uczennic Szko-
ły Podstawowej nr 1 w Strykowie: 
Zofi i Piestrzeniewicz i Oliwii Ro-
jek. Wyróżnienia otrzymali: Pau-
lina Kowalska, Zofi a Chybińska 
(obie SP nr 1 w Strykowie) oraz 
Liwia Dziedziela i Marta Stasiak 
(obie Szkoła Podstawa w Biela-
wach).

W kategorii gimnazjalistów 
najlepiej, według jury, poradził so-
bie z wierszem ks. Jana Twardow-
skiego Jakub Lebioda z Domanie-
wic. Drugie miejsce zajęła jego 
szkolna koleżanka Natalia Baleja. 
Trzecie miejsce i wyróżnienie po-

wędrowały do uczennic Gimna-
zjum Miejskiego w Głownie: Julii 
Ojrzyńskiej i Ewy Nity. 

Wszyscy uczestnicy otrzymali 
dyplomy oraz ufundowane przez 
Urząd Miejski w Głownie nagro-
dy rzeczowe. 

Powiedzieli nam
Natalia Baleja z Domaniewic 

na konkursie w Głownie wystą-
piła pierwszy raz. Na co dzień, 
od zmagań recytatorskich, woli te 
sportowe. Tym razem zdecydowa-
ła się jednak spróbować swoich 
sił. – Przygotowania nie był długie 
– przyznaje. – Chciałam właśnie 
taki wiersz, uczuciowy. W sumie 
łatwo mi się go uczyło. Najważ-
niejsze jest to, żeby go zrozumieć. 

Natalia nie ukrywa, że trudniej 
było wybrać utwór na konkurs. 
Długo żaden do niej nie trafi ał. 
Wiersz „Do uczniów” podpo-

wiedziała jej koleżanka. Ten wy-
bór miał też drugie, rodzinne dno. 
– Ogólnie poezja ks. Jana Twar-
dowskiego bardzo mi się podoba 
– mówi gimnazjalistka z Doma-
niewic. – Widać, że pisał z ser-
cem. Najbardziej podoba mi się 
ten wiesz, który wybrałam, ponie-
waż jest on o niepełnosprawnych 
dzieciach, a ja też mam w rodzinie 
niepełnosprawną siostrę i to tak 
najbardziej do mnie trafi ło.

Julia Ojrzyńska i Ewa Nita 
z Gimnazjum Miejskiego 
w Głownie o konkursie dowie-
działy się na około tydzień przed 
jego terminem. Przyznają, że na 
udział zdecydowały się spon-
tanicznie, choć Julia zaznacza, 
że planowała wystąpić w jednej 
z poprzednich edycji, co się jed-
nak ostatecznie nie udało. 

Julia wybrała utwór „Dzięku-
ję Ci po prostu, za to, że Jesteś”, 
a Ewa „Aby się stało”. W przy-
gotowaniach do konkursu poma-
gały im polonistka Marta Dziuda 
oraz pedagog Małgorzata Trebik. 
– Na początku musiałyśmy na-
uczyć się na pamięć – opowiada 
Julia o procesie przygotowań do 
konkursu. – Później było szlifo-
wanie tego, gdzie podnieść głos, 
gdzie się wyciszyć. Pani Trebik 
uczyła nas też dobrej wymowy. 

Ewa Nita podkreśla, że w pra-
cy nad wierszem najważniejsze 
jest jego zrozumienie. – Najpierw 
trzeba tę twórczość zrozumieć, 
żeby ją potem recytować – opi-
suje. – Przygotowania trwały je-

den wieczór. Bardzo łatwo mi się 
tego wiersza uczyło. Pomagały mi 
interpretować pani Trebik i pani 
Dziuda. 

Obie gimnazjalistki przyznają, 
że poezja ks. Jana Twardowskie-
go nie należy do łatwych. – To 
jest poezja poważna – mówi Ju-
lia Ojrzyńska. – Nie każdy uczeń 
w gimnazjum zrozumiałby prze-
słanie tych wierszy.  kl

Mirosław Wężyk�tuż�przy�swoim�nagrodzonym�zdjęciu�„Deszcz”. Marlena Miller z�nagrodzonymi�zdjęciami�z�cyklu�„światłem�malowane”.
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Natalia Baleja�z�Domaniewic�
zdobyła�drugie�miejsce.

Julia Ojrzyńska�w�swojej�kategorii�
zajęła�trzecie�miejsce.

Ewa Nita została�w�swojej�
kategorii�wyróżniona.
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Łódź�|�Fotografi�czne�perełki

Oni wiedzą jak robić piękne zdjęcia
Dwie główne nagrody 
oraz dwa wyróżnienia 
w kategorii fotografi i 
otrzymali głownianie 
Marlena Miller 
i Mirosław Wężyk
w czasie podsumowanego 
6 grudnia w Łódzkim Domu 
Kultury V Wojewódzkiego 
Przeglądu Twórczości 
Dojrzałem
„Przystanek 60+”.

Oboje pasjonują się fotografi ą 
od lat. O pasji Mirosława Węży-
ka już na naszych łamach kilka-
krotnie pisaliśmy, m.in. przy oka-
zji różnych wystaw. Pani Marlena, 
choć fotografuje od lat, jak sama 
tłumaczy, robiła do tej pory zdję-
cia „do szufl ady”. Jak się okazało, 
zupełnie niepotrzebnie.

Do udziału w konkursie na-
mówiła oboje dyrektor Miejskie-
go Ośrodka Kultury Urszula Za-
wadzka. Uczestnik mógł zgłosić 
zarówno zdjęcie pojedyncze, jak 
i pięciozdjęciowy cykl utrzymany 
w jednej tematyce. 

Jurorzy konkursu uznali, że 
zdjęcia przygotowane przez Mar-
lenę Miller i Mirosława Wężyka 
są bardzo wysokiej próby. Pani 
Marlena zwyciężyła w kategorii 
cykl, do której nadesłano 33 zgło-

szenia. Wygraną przyniosła jej se-
ria zdjęć, którą nazwała „Światłem 
malowane”. Zdjęcia przedstawia-
ją małe obiekty (ślimaka, kwiaty, 
koniczynę) fotografowane, dzię-
ki specjalnemu obiektywowi, pod 
słońce. Dzięki temu zabiegowi 
ostry pozostaje przedmiot foto-
grafowany, a jego tło, wzmocnio-
ne słonecznym światłem, zmienia 
się w niecodzienną kompozycję 
kolorów. 

W kategorii cykl wyróżnio-
no również Mirosława Węży-
ka. Doceniono jego serię zdjęć 
wykonaną dwa lata temu pod-
czas zawodów motocrossowych 
w Strykowie. Przypomnijmy, że 

niedawno była ona pokazywana 
na wystawie w Miejskim Ośrod-
ku Kultury.

Pan Mirosław Łódź opuszczał 
jednak także i z główną nagro-
dą. Za najlepsze spośród 62 na-
desłanych w kategorii zdjęcie po-
jedyncze uznano jego „Deszcz”. 
Jak opowiada w rozmowie z WG, 
zrobił je w 2013 roku w swoim 
własnym ogrodzie. Udało mu się 
uchwycić piękny moment, pada-
jącego z odchodzącej już chmury 
deszczu na tle zachodzącego słoń-
ca. Dodatkowego efektu dodaje to, 
że promienie słońca przechodzą 
przez przerwy między sztacheta-
mi płotu.

W tej kategorii wyróżnienie 
otrzymała także Marlena Miller 
za zdjęcie „Karawana idzie da-
lej”. Przedstawia ono idącą przez 
pustynię karawanę. Pani Marlena 
zrobiła je kilka lat temu w czasie 
wycieczki do Maroka. 

Oboje przyznają, że sukces, 
jaki odnieśli, bardzo ich zasko-
czył. – Nie spodziewałam się 
– mówi Marlena Miller. – Nie 
myślałam, że te zdjęcia się mogą 
spodobać. Nastawiałam się bar-
dziej na to, że może dostanę jakiś 
dyplom uznania za uczestnictwo.

Pani Marlena i pan Mirosław 
otrzymali w konkursie nagrody fi -
nansowe. 

Nie tylko fotografi a
W przeglądzie „Przystanek 

60+” wzięła udział także jesz-
cze jedna reprezentantka Głow-
na. Znana ze swojej twórczości 
artystycznej Jadwiga Czapnik, 
na co dzień członkini zespołu 
Głownianki, była brana pod uwa-
gę zarówno w kategorii „Litera-
tura”, jak i „Muzyka”. Zgłosiła 
trzy swoje wiersze oraz piosenkę 
„Uśmiech seniora”. Tym razem 
nie otrzymała żadnej nagrody, ale, 
jak mówią osoby obecne na pod-
sumowaniu, jej występ został bar-
dzo dobrze przyjęty i wśród obec-
nych wywołał same pozytywne 
emocje.  kl

Głowno�|�sP�nr�2
Spotkanie
z Katarzyną 
Wasilkowską
Pisarka, autorka książek dla 
dzieci Katarzyna Wasilkowska 
30 listopada odwiedziła Szkołę 
Podstawową nr 2 
w Głownie. Spotkała się 
zarówno z uczniami klas 
pierwszych, jak i dziećmi 
z Miejskiego Przedszkola nr 2.
Katarzyna Wasilkowska jest 
autorką takich książek dla dzieci 
i młodzieży jak: „Jowanka 
i gand spod Gilotyny”, 
„Mleczak”, „Baltazar wraca do 
domu” czy „Królestwo, jakich 
wiele”. Za swoją twórczość, 
kierowaną do najmłodszych 
i nieco starszych czytelników, 
otrzymała nagrodę kwartalnika 
„Guliwer”. W „Dwójce” 
Katarzyna Wasilkowska 
opowiadała zarówno 
o swojej twórczości, jak 
i codziennej pracy. Autorka 
zawodowo zajmuje się bowiem 
innymi dziedzinami, m.in. 
fotografi ą, tłumaczeniami 
czy też nauczaniem języka 
angielskiego. Po spotkaniu 
dzieci mogły otrzymać autograf 
lub specjalną dedykację na 
książce. Odwiedziny Katarzyny 
Wasilkowskiej w Szkole 
Podstawowej nr 2 były możliwe 
dzięki współpracy placówki 
z Miejską Biblioteką Publiczną 
w Głownie. opr. kl

JaN balCerSKi
katecheta w Szkole 
Podstawowej nr 2,
pomysłodawca 
konkursu

Myślę,�że�poziom�
konkursu�cały�czas�stoi�
na�wysokim�poziomie.�
Dużo�jest�dzieci,�
które�mają�ogromny�
potencjał�i�swoimi�
interpretacjami�wręcz�
rzucają�na�kolana.�
Trzeba�pamiętać,�że�
nie�są�to�łatwe�wiersze,�
a�mimo�to�uczestnicy�
mówią�je�bardzo�
ładnie.�

Najpierw�trzeba�tę�
twórczość�zrozumieć,�
żeby�ją�potem�
recytować.

Ewa Nita
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Sport
Stal w końcu
przełamała niemoc
w III lidze Siatkówki. str. 40

Futsal�|�5.�i�6.�kolejka�I�KIA�Open�łoLiF

Porażki Błękitnych i Fantazji
To był najgorszy 
weekend w Łowickiej 
Lidze Futsalu dla drużyn 
z naszego regionu.  
W dwóch rozegranych 
kolejkach I KIA Open 
Ligi zarówno Błękitni 
Dmosin, jak i Fantazja 
Głowno nie zdobyły 
nawet jednego punktu.

Spotkania w łowickiej hali 
Ośrodka Sportu i Rekreacji od-
były się w dniach 9-10 grudnia. 
Znacznie trudniejsze zadanie mie-
li Błękitni, którzy musieli zmie-
rzyć się z aspirującym do mi-
strzostwa wiceliderem Chińską 
Tor-Rem Subiekt Haczykowscy 
Łowicz oraz trzecią ekipą do-
świadczoną w tych rozgrywkach 
i wielokrotnym mistrzem ŁoLiF 
Drużyną KIA z Łowicza. Nieste-
ty oba te pojedynki dmosinianie 
przegrali. Najpierw lepsi okaza-
li się gracze Chińskiej, nie dając 
większych szans podopiecznym 
grającego trenera Dawida Śląza-
ka, który sam zdobył honorowe 
trafienie w 11 min. 

Z kolei w niedzielnym spotka-
niu Błękitni pokazali charakter 
wojowników. Po pierwszej poło-
wie Drużyna KIA prowadziła już 
3:0, ale Dmosin walczył do koń-
ca i po wielu emocjach ostatecznie 
przegrał nieznacznie 3:4. Na wię-
cej zabrakło już czasu.

 Błękitni Dmosin – Chińska Tor-
-Rem Subiekt Haczykowscy Ło-
wicz 1:4 (0:3)
Bramkę dla Błękitnych� zdobył��
w�11�min.�Dawid�ślązak.

Błękitni:� Maciej� Walczak� –� szy-
mon� ślązak,� Mateusz� Wardziński,�
Dawid�ślązak,�Piotr�Knera,�Bartło-
miej�sibielak,�Rafał�Głowacki.

 Drużyna KIA Łowicka Łowicz – 
Błękitni Dmosin 4:3�(3:0)

Bramki dla Błękitnych:� Maciej�
Walczak�2� (17� i�20�min.)�oraz�Da-
wid�ślązak�(w�16�min.).

Błękitni:�Karol�Kacprzyk�–�Bartło-
miej�sibielak,�Mateusz�Wardziński,�
Dawid� ślązak,� szymon� ślązak,��
Rafał� Głowacki� oraz� Maciej� Wal-
czak.

Pechowy weekend zanotowa-
li także gracze Fantazji. Rywa-
lem głownian były Renix Eko-
-Plast Łowicz i Novum Pędzące 
Imadła Łowicz. Szczególnie  
w pojedynku z tym pierwszym 
rywalem szkoda straconych punk-
tów, bowiem Fantazja po pierw-
szej połowie prowadziła już 3:1.  
Niestety w kolejnych minu-
tach dominowali łowiccy gra-
cze i ostatecznie Renix wygrał 
5:3. Warto powiedzieć o świetnej 
postawie Patryka Ignatowskie-
go, który na początku spotkania 
w zaledwie 2 min. ustrzelił hat-
-trick.

Drugie spotkanie z Pędzącymi 
Imadłami również mogło skoń-
czyć się na korzyść głownian. 
Fantazja miała swoje sytuacje, 
ale łowiczanie byli skuteczniejsi  
i punktowali niczym rasowy bok-
ser. Głownianie odblokowali się 
dopiero w końcówce, ale było już 
za późno, by myśleć jeszcze o ko-
rzystnym wyniku.

 Renix Eko-Plast Łowicz – Fan-
tazja Głowno 5:4 (1:3)

Bramki dla Fantazji:�Patryk�Igna-
towski� 3� (6,� 7� i� 8� min.)� oraz� Eryk�
Ignatowski�(w�13�min.).

Fantazja:� Adrian� Bakalarz� –� łu-
kasz�Nagański,�Damian�Mospinek,�
Eryk�Ignatowski,�Patryk�Ignatowski,�
Antoni� Waśkiewicz� oraz� Przemy-
sław�szubert.

 Fantazja Głowno – Novum Pę-
dzące Imadła Łowicz 2:3�(0:1)
Dwie bramki dla Fantazji�zdobył�
w�17�i�20�min.�Eryk�Ignatowski.

Fantazja:�zbigniew�Witczak�–�Da-
mian� Mospinek,� Eryk� Ignatowski,�
Przemysław� szubert� oraz� Michał�
suchenek.

Po dwóch kolejnych poraż-
kach zarówno Błękitni, jak i Fan-
tazja spadły w ligowej tabeli  
I KIA Open Łowickiej Ligi Fut-
salu. Obie drużyny nadal sąsiadu-
ją jednak ze sobą w rozgrywkach, 
bowiem Dmosin jest siódmy,  
a Głowno ósme. Liderem jest ze-
spół Reklama Frog Blokersi Ło-
wicz, ale wkrótce może zostać 
wyprzedzony przez Drużynę KIA 
Łowicką, która me mecz zaległy  
i jako jedyna nie przegrała jeszcze 
żadnego spotkania. Na ostatnim 
miejscu pozostaje RC Design Vic-
toria Bielawy, która z kolei nie ma 

jeszcze żadnego punktu w swoim 
dorobku.  wp

 5. kolejka: Błękitni� Dmosin�
–� Chińska� Tor-Rem� subiekt� Ha-
czykowscy� łowicz� 1:4� (0:3),� Kan-
celaria�Bosz�Centrum�Tor-Rem�Beł-
chów�–�sMs�Dąbkowice�2:3�(1:1),�
Novum� Pędzące� Imadła� łowicz�
–� Drużyna� KIA� łowicka� łowicz�
3:6� (1:2),� Renix� Eko-Plast� łowicz�
–� Fantazja� Głowno� 5:4� (1:3),� RC�
Design�Victoria�Bielawy�–�Reklama�
Frog�Blokersi�łowicz�3:6�(1:4).

 6. kolejka:� Drużyna� KIA� łowicka�
łowicz� –� Błękitni� Dmosin� 4:3� (3:0),�
Chińska�Tor-Rem�subiekt�Haczykow-
scy� łowicz� –� Kancelaria� Bosz� Cen-
trum�Tor-Rem�Bełchów�3:1�(1:0),�Re-
klama�Frog�Blokersi�łowicz�–�Renix�
Eko-Plast� łowicz� 4:3� (0:1),� Fantazja�
Głowno� –� Novum� Pędzące� Imadła�
łowicz�2:3� (0:1),�sMs�Dąbkowice�–�
RC�Design�Victoria�Bielawy�6:4�(2:3).

1.�Frog�Blokersi�łowicz� 6� 15� 25-14

2.�Chińska�subiekt�łowicz� 6� 15� 24-14

3.�Drużyna�KIA�łowicz� 5� 13� 25-12

4.�Pędzące�Imadła�łowicz� 6� 12� 21-17

5.�sMs�Dąbkowice� 6� 9� 23-26

6.�Renix�Eko-Plast�łowicz� 6� 7� 17-21

7. Błękitni Dmosin 6 6 15-17

8. Fantazja Głowno 6 6 26-29

9.�Kancelaria�Bosz�Bełchów� 6� 3� 10-19

10.�Design�Victoria�Bielawy� 5� 0� 15-32

Zawodnicy Błękitnych Dmosin (niebieskie koszulki)�tym�razem�nie�mieli�powodów�do�zadowolenia.

Siatkówka�|�8.�kolejka�I�Ligi�łALs

Hit rozgrywek przełożony do Głowna
Kibice żeńskiej drużyny siat-

kówki Stali Głowno mogą zacie-
rać ręce. Hit 8. kolejki, a także być 
może całych rozgrywek i pojedy-
nek na szczycie pomiędzy gło-
wieńskim klubem a Delią Cosme-
tics został przełożony do Głowna.

Spotkanie pierwszej i drugiej 
drużyny I Łódzkiej Amatorskiej 
Ligi Siatkówki pierwotnie za-
planowano na sobotę, 9 grudnia  
w Łodzi. Zdecydowano jednak 
przełożyć mecz na czwartek,  
14 grudnia i to do Głowna. Kibice 
będą mieli więc jedną z niewielu 
okazji zobaczyć w akcji siatkarki 
Stali Głowno, a szlagierowo za-
powiadający się pojedynek roz-
pocznie się w hali Gimnazjum 
Miejskiego im. Jana Pawła II przy  
ul. Kościuszki 11/13 punktualnie 

o godz. 18:30. Stal i Delia to naj-
lepiej grające drużyny I Ligi, któ-
re znacznie odskoczyły pozostały 
rywalkom. Siatkarki Cosmetics 
jako jedyne mogą jeszcze zagro-
zić głownianom w wywalczeniu 
mistrzostwa, dlatego ewentualne 

zwycięstwo Stali znacznie przy-
bliży podopieczne trenera Sylwe-
stra Jasińskiego do końcowego 
triumfu. W poprzednim pojedyn-
ku obu drużyn zdecydowanie 
górą był zespół Głowna, który wy-
grał 3:0.

Podczas pauzy lidera i wice-
lidera mecze rozegrały pozosta-
łe zespoły występujące w I Lidze 
ŁALS Kobiet. Zwycięstwa odnio-
sły TKKF Dzikusy II Łódź oraz 
siatkarki z XLVII LO w Łodzi. wp

 8. kolejka:�XLVII�LO�łódź�–�zsO�
nr�8�łódź�3:0,�UKs�Wiśniowa�Góra�
–� TKKF� Dzikusy� II� łódź� 0:3,� stal�
Głowno�–�Delia�Cosmetics�(przeło-
żony�na�14�grudnia).

1. Stal Głowno 7 27 21-1

2.�Delia�Cosmetics� 7� 24� 18-3

3.�TKKF�Dzikusy�II�łódź� 8� 18� 15-12

4.�XLVII�LO�łódź� 8� 16� 14-14

5.�zsO�nr�8�łódź� 8� 4� 3-21

6.�Wiśniowa�Góra� 8� 3� 3-23

 Następna, 9. kolejka�odbędzie�
się� w� sobotę,� 16� grudnia:� Delia�
Cosmetics�–�UKs�Wiśniowa�Góra,�
zsO�nr�8�łódź�–�TKKF�Dzikusy� II�
łódź,�stal�Głowno�–�XLVII�LO�łódź.

Koszykówka�|�I�Liga�CNBA

Wygrana koszykarzy BKS
Zawodnicy drużyny 
Bratoszewickiego Klubu 
Sportowego odnieśli pewne 
zwycięstwo w ostatnim 
meczu XXXVIII edycji 
I Ligi Centralnego Nurtu 
Basketu Amatorskiego.
 BKS lalalilo Bratoszewice  
– Gromar Bad Boys 70:48�
(21:14,�16:16,�14:11,�19:7)
BKS lalalilo:�Marcin�Rydlewski�–�
35� pkt.,� łukasz� Olczyk� –� 16� pkt.,�
Piotr�śliwkiewicz�–�8�pkt.,�Dariusz�
Królicki� –� 6� pkt.,� Adam� Ruta� –� 5�
pkt.,�Michał�Murawski.

Regulamin i faza play-off ko-
szykarskich rozgrywek bywa bez-
litosny. Najlepsza drużyna fazy 
zasadniczej gr. A I ligi po poraż-
ce w ćwierćfinałach Gromar Bad 
Bos mógł już walczyć tylko o dal-
sze miejsca. BKS rundę grupową 
przespał, ale w play-offach grał 
już lepiej. We wtorek, 5 grudnia 
bratoszewiczanie pokonali rywali 
70:48 i zakończyli rozgrywki I ligi 
na wyższej pozycji od aspirujące-
go do tytułu Gromar.

Najjaśniejszą postacią w bar-
wach BKS Lalalilo był po raz ko-
lejny Marcin Rydlewski, który 
zdobył połowę punktów dla swo-
jej drużyny – 35. Rydlewski był 
nie tylko skuteczny w grze pod 
koszem, ale także w rzutach oso-
bistych, bowiem często rywale 
nie mogli powstrzymać go ina-
czej niż w nieprzepisowy sposób. 
Do tego lider BKS dołożył aż 12 
zbiórek (w tym 11 w ofensywie) 
i jeden blok, co daje pełny obraz 

tego dzięki komu bratoszewicza-
nie wygrali z tak dużą przewagą.

Ostatecznie BKS Lalalilo upla-
sował się na zakończenie sezonu 
poza podium. Mało brakowało, 
a koszykarze z Bratoszewic wal-
czyliby dzisiaj o czołowe miej-
sca. Po rozegraniu fazy grupowej 
BKS przegrał jednak nieznacz-
nie w ćwierćfinałach ze Spor-
to Medsolver Oil 45:53, a na-
stępnie pozostała już tylko walka  
o dalsze pozycje. I tutaj BKS nie 
zwiódł, bowiem najpierw wy-
grał z Ciąg Dalszy Nastąpi 68:39,  
a później pokonał właśnie Gromar 
Bad Boys 70:48. Na wyłonienie 
mistrza I Ligi Centralnego Nurtu 
Basketu Amatorskiego będziemy 
musieli jeszcze trochę poczekać. 
Finały rozgrywane w łódzkiej hali 
Klubu Sportowego Społem przy 
ul. Północnej 36 odbędą się w naj-
bliższych dniach. wp

 Grupa A:

1.�Gromar�Bad�Boys� 7� 13� 351:253

2.�sporto-Medsolver�Oil� 7� 13� 309:235

3.�UMed�łódź� 7� 12� 313:273

4.�Ciąg�Dalszy�Nastąpi� 7� 12� 333:306

5.�Dzikie�świnie� 7� 9� 340:337

6.�zimna�zalewajka� 7� 9� 336:366

7.�łDz�Heat� 7� 8� 289:365

8.�Diversio� 7� 8� 266:402

 Grupa B:

1.�Los�Parkiet�Cykliners� 7� 13� 361:272

2.�Rozjuszone�Leniwce� 7� 13� 364:290

3.�Plenata�Reklamy� 7� 13� 326:268

4.�Ceglaże� 7� 10� 326:359

5. lalalilo Bratoszewice 7 10 289:336

6.�Quriers� 7� 9� 309:298

7.�Hycom�Basket�II� 7� 9� 335:359

8.�Ball�Don't�Lie� 7� 7� 254:38

Koszykówka�|�9.�kolejka�WLK�U-16�K

Porażka strykowskich kadetek
TK Basket był cieniem 
samego siebie  
w spotkaniu przeciwko 
jednej z najlepszych 
drużyn sezonu.
 TK Basket Stryków – KKS Pro-
-Basket Sirmax Kutno 8:101�
(2:32,�1:30,�0:28,�5:11)

TK Basket:� z.� Kowalska,� M.�
Kaczmarek,� J.� Dąbrowska,� L.� Pie-
strzeniewicz,� K.� żygadło� –� 5� pkt.,��
A.�Kowalska�–�2�pkt.,�z.�Lipińska,�
O.� Trzmielak� –� 1� pkt.,� M.� sadow-
ska,�M.�Goszczyńska,�W.�Dębska.

Podopieczne trenerów Jacka 
Lewandowskiego i Bartłomieja 
Szczepaniaka muszą co tydzień 
stawać przed trudnym wyzywa-
niem. Skład TK Basket jest znacz-
nie młodszy od rywalizujących 
w lidze drużyn, co sprawia, że  
o zwycięstwo trudno. W ostatnim 
pojedynku lekcję gry dały stryko-
wiankom zawodniczki wicelidera 
KKS Pro-Basket Sirmax Kutno.

Choć strykowianki w każ-
dym meczu stoją niemal na stra-
conej pozycji to jednak czasem 
potrafią być równorzędnym ry-
walem. Tym razem było inaczej  
i w sobotę, 9 grudnia w sali Szkoły 
Podstawowej w Dąbrówce Dużej  
w koszykówkę grała tylko jed-
na drużyna. Kadetki reprezentu-

jące TK Basket Stryków nie były 
w stanie stawić czoła bardziej do-
świadczonym, silniejszym fizycz-
nie i lepiej zgranym zawodnicz-
kom z Kutna. Gospodynie miały 
problem z dochodzeniem pod 
kosz rywalek, a jak już im się to 
udawało to zawodziła skutecz-
ność. Ostatecznie Pro-Basket wy-
grał bardzo wysoko 101 do 8.

Drużyna TK Basket zajmuje 
ostatnie 6. miejsce w tabeli gr. A 
Wojewódzkiej Ligi Koszykówki 
do lat 16. Podopieczne trenerów 
Jacka Lewandowskiego i Bartło-
mieja Szczepaniaka mają przed 
sobą jeszcze jedno spotkanie w fa-
zie zasadniczej, kiedy to w sobo-
tę, 16 grudnia o godz. 14:45 podej-
mą na wyjeździe MKS Ósemkę 
Skierniewice.  wp

TK Basket Stryków (niebieskie 
stroje)�nie�były�w�stanie�
przeciwstawić�się�rywalkom.

Drużyna siatkarek Stali Głowno�z�trenerem�sylwestrem�Jasińskim
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Koszykówka�|�6.�i�7�kolejka�WLK�U13�M

Głowieńscy koszykarze na sportowo i o uzależnieniach
Po kolejnym tygodniu zmagań 

w Wojewódzkiej Lidze Koszy-
kówki do lat 13 młodzi koszykarze 
GTK Głowno nadal nie mają po-
wodów do satysfakcji pod wzglę-
dem sportowym. Podopieczni tre-
nera Rafała Szulca w niedzielę, 
10 grudnia rozegrali dwa kolejne 
spotkania i niestety oba przegra-
li. Głownianie udzielali się jednak 
nie tylko na tle aktywności fizycz-
nej, bowiem uczestniczyli również 
w obozie połączonym z profilak-
tyką uzależnień.

W pierwszym niedzielnym 
spotkaniu głowieńscy zawod-
nicy zmierzyli się z łowickim 
UMKS Księżak. Spotkanie tylko 
na początku było wyrównane, ale  
w kolejnych minutach więcej  
z gry mieli łowiczanie. Druży-
na GTK grała całym zespołem, 
ale brakowało jej jakości pod ko-
szem rywali. Ostatecznie w każdej  
z czterech kwart lepszy był UMKS 
Księżak, który wygrał ostatecznie 
z dużą przewagą 58 do 28.

 UMKS Księżak Łowicz – GTK 
Głowno 58:28 (19:12,�14:7,�10:0,�15:9)

GTK:�B.�Bednarek�–�5�pkt.,�W.�Pod-
lecki�–�4�pkt.,�K.�Góralski�–�2�pkt.,�
K.�Fijałkowski�–�4�pkt.,�P.�szunert,�
J.� Trzesiński� –� 5� pkt.,� W.� Kleszcz,�
K.�Wojtczak�–�4�pkt.,�J.�Kotecki�–�4�
pkt.,�D.�Piekarski.

W kolejnym pojedynku rywa-
lem GTK był łódzki zespół ŁKS 
Szkoły Gortata. Niepokonani i li-
derujący w rozgrywkach łodzia-
nie nie dali głowieńskim graczom 
nadziei na korzystny wynik już od 
pierwszej kwarty. ŁKS domino-
wał wyraźnie w każdym aspekcie 
gry i odniósł zasłużenie siódme  
z rzędu zwycięstwo w lidze.

 GTK Głowno – ŁKS Szkoła 
Gortata Łódź 22:100� (10:31,�
4:22,�4:27,�4:20)

GTK:� B.� Bednarek,� W.� Podlecki,��
K.�Góralski�–�8�pkt.,�K.�Fijałkowski�

–�4�pkt.,�P.�szunert,�J.�Trzesiński�–�
4�pkt.,�W.�Kleszcz,�K.�Wojtczak�–�2�
pkt.,�J.�Kotecki�–�4�pkt.,�D.�Piekarski.

Po siedmiu spotkaniach pod-
opieczni trenera Rafała Szulca 
nie mają na swoim koncie nie-
stety żadnego zwycięstwa. Z do-
robkiem 7 pkt. GTK zajmuje 7. 
miejsce w tabeli Wojewódzkiej 
Ligi Koszykówki. Następne ligo-
we potyczki głownianie rozegrają 
dopiero w nowym roku. W nie-
dzielę, 14 stycznia w hali OSiR  
nr 3 przy ul. Tetmajera 7 w Skiernie-
wicach rywalem Głowieńskiego 
Towarzystwa Koszykówki będzie 
kolejno AZS PWSZ Skierniewi-
ce oraz KKS Pro-Basket Kutno.

Warto również dodać, że klub 
GTK– Głowno działa nie tyl-
ko typowo na tle sportowym.  
W lipcu głowieński klub zorgani-
zował obóz sportowy w Pieczy-
skach koło Koronowa połączo-
ny z profilaktyką uzależnień. Na 
obozie przebywały dzieci z Gmi-

ny Miasta Głowno. Głównym ce-
lem obozu było pokazanie w jaki 
sposób sport wpływa na zdro-
wie oraz stworzenie dzieciom  
i młodzieży uczestnictwa w alter-
natywnych formach aktywności  
w czasie wolnym, co może okazać 
się jedną z wartościowych strate-
gii w konstruowaniu działań pro-
filaktycznych adresowanych do 
młodzieży. Zorganizowanie obo-
zu możliwe było dzięki dofinan-
sowaniu Gminy Miasta Głowno 
do zadania publicznego z zakre-
su „Przeciwdziałania uzależnie-
niom i patologiom społecznym”. 
Podczas obozu dzieci miały moż-
liwość uczestnictwa w pogadan-
kach i prelekcjach dotyczących 
dopalaczy, narkotyków i innych 
używek tak łatwo przecież dziś 
dostępnych.  wp

 6. i 7. kolejka:� MKs� ósemka�
skierniewice� –� Azs� PWsz� skier-
niewice� 61:56,� KKs� Pro-Basket�
Kutno�–�PKK�99�Pabianice�71:37,�

łKs�szkoła�Gortata�łódź�–�UMKs�
Księżak�łowicz�98:57,�PKK�99�Pa-
bianice� –� sKs� start� łódź� 37:47,�
UMKs� Księżak� łowicz� –� GTK�
Głowno� 58:28,� sKs� start� łódź� –�
KKs�Pro-Basket�Kutno�29:91,�GTK�
Głowno� –� łKs� szkoła� Gortata�
łódź�22:100.

1.�szkoła�Gortata�łódź� 7� 14� 697:331

2.�ósemka�skierniewice� 7� 13� 486:339

3.�Pro-Basket�Kutno� 7� 12� 578:367

4.�Azs�PWsz�skierniewice� 7� 10� 419:440

5.�UMKs�Księżak�łowicz� 7� 10� 329:426

6.�sKs�start�łódź� 7� 10� 367:513

7. GTK Głowno 7 7 226:558

8.�PKK�99�Pabianice� 7� 6� 220:348

 Następna, 8. i 9. kolejka� od-
będzie� się� w� niedzielę,� 14� stycz-
nia:�UMKs�Księżak�łowicz�–�MKs�
ósemka�skierniewice,�GTK�Głow-
no�–�Azs�PWsz�skierniewice,�łKs�
szkoła� Gortata� łódź� –� sKs� start�
łódź,�MKs�ósemka�skierniewice�–�
PKK�99�Pabianice,�KKs�Pro-Basket�
Kutno�–�GTK�Głowno,�PKK�99�Pa-
bianice� –� UMKs� Księżak� łowicz,�
Azs� PWsz� skierniewice� –� KKs�
Pro-Basket�Kutno.

Młodzi zawodnicy GTK Głowno na obozie sportowym�szkolili�się��
nie�tylko�z�koszykówki.
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lekkoatletyka�|�zawody

Piątka lekkoatletów 
Domaniewic na piątkę
Kolejne występy zawodników z klubu UKS 
Błyskawica Domaniewice można zaliczyć  
do udanych. W niedzielę, 10 grudnia podopieczni 
trenera Mieczysława Szymajdy z powodzeniem 
wystąpili w Mikołajkowych Halowych Zawodach 
w Milanówku.

Zawodnicy Błyskawicy starto-
wali w konkursie skoku wzwyż. 
Nie do zatrzymania była 11-letnia 
głownianka Małgorzata Jakóbiec, 
która w grupie dzieci 10-12 lat za-
jęła pewne 1. miejsce z wynikiem 
143 cm. Druga była jej koleżan-

ka klubowa Kinga Czubiak, która 
skoczyła 137 cm i pobiła tym sa-
mym rekord życiowy. Pozostałe 
zawodniczki klubu z Domaniewic 
także zaprezentowały się bardzo 
dobrze. Rekordy życiowe w tej sa-
mej grupie pobili Michalina Lesz-

kiewicz, która uplasowała się tuż 
za podium z rezultatem 127 cm. 
Wśród chłopców życiówkę sko-
czył Antoni Abramowicz z wyni-
kiem 123 cm, co dało mu wysokie 
3. miejsce w konkursie.

Blisko podium w grupie dziew-
cząt starszych była Julia Perzyń-
ska. Reprezentantka klubu z Do-
maniewic uzyskała 150 cm i była 
czwarta, choć apetyty były wyż-
sze, bowiem Julka potrafi ska-
kać lepiej. W zawodach zabrakło 
tym razem najlepszej zawodnicz-
ki Błyskawicy w tej grupie Wero-
niki Kaźmierczak, która aktualnie 

przygotowuje się do Halowych 
Mistrzostw Polski Juniorek Młod-
szych i oszczędzając siły zmuszo-
na jest zrezygnować z niektórych 
startów. Po raz drugi do skoków 
podeszła natomiast 11-letnia Mał-
gosia Jakóbiec. Rywalizując z kil-
ka lat starszymi zawodniczkami 
uczennica Szkoły Podstawowej w 
Bratoszewicach uzyskała 145 cm, 
co dało jej wysokiej jak na jej wiek 
5. miejsce.  wp

Jakóbiec�wygrała�
swoją�kategorię�
wiekową,�ale�było�jej�
mało�skakania��
i�wystartowała�jeszcze�
w�gronie�juniorek�mł.

11-letnia Małgorzata Jakóbiec kolejny raz w tym sezonie 
triumfowała�w�konkursie�skoku�wzwyż.
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Koszykówka�|�9.�kolejka�WLK�U-16�K,�gr.�A

Trzecie zwycięstwo 
Alles Basket Głowno
Głowieńskie kadetki 
wciąż mają szansę 
na zajęcie miejsca 
na podium w gr. A 
Wojewódzkiej Ligi 
Koszykówki do lat 16.
 PTK Foto Ciesielski Pabianice 
– Alles Basket Głowno 50:65�
(16:9,�9:15,�12:16,�13:25)

Alles Basket:� K.� Cisak� –� 1� pkt.,�
O.�Kot�–�14�pkt.,�W.�skowron�–�10�
pkt.,�N.�Kostrzewska,�M.�Grudzień�
–�8�pkt.,�D.�Kacperska�–�19�pkt.,�z.�
szremska,�z.�Parol�–�2�pkt.,�z.�Wój-
ciak�–�11�pkt.

Podopieczne trenera Alana 
Kacperskiego w sobotę, 9 grud-
nia zagrały z wyprzedzającym je  
w tabeli PTK Foto Ciesielski Pa-
bianice. Spotkanie wyjazdowe 
okazało się dość trudne dla głow-
nianek, ale na szczęście zwycię-
skie.

Od pierwszych minut obie dru-
żyny stworzyły wyrównane wido-
wisko, co zwiastowało, że pojedy-

nek będzie emocjonujący i może 
się podobać kibicom. Lepiej za-
częły gospodynie, które objęły 
prowadzenie 16:9. Później do gło-
su doszły głownianki i do przerwy 
mieliśmy niemal remis. Po zmia-
nie stron na parkiecie brylowały 
już tylko zawodniczki Głowna,  
a zwłaszcza Daria Kacperska, któ-
ra rzuciła 19 pkt. i była najskutecz-
niejszą koszykarką Alles Basket. 
Podopieczne trenera Alana Kac-
perskiego przed ostatnią kwartą 
wyszły na prowadzenie 40 do 37, 
ale w końcówce to one wyraźnie 
dominowały i ostatecznie wygrały 
różnicą aż 15 pkt.

Dzięki zwycięstwu Alles Ba-
sket Głowno przesunął się w ta-
beli na 4. miejsce. Głowieńskie 
kadetki mają więc duże szanse 
na zajęcie miejsca na podium se-
zonu zasadniczego WLK U-16. 
Przed zawodniczkami Głow-
na jeszcze dwa ligowe pojedyn-
ki i oba rozegrane u siebie w Hali 
Sportowo-Widowiskowej przy ul. 
Andersa 37. Kluczowy może oka-
zać się ten najbliższy rozgrywany  
w piątek, 15 grudnia o godz. 17:00 
w ramach zaległej kolejki prze-

ciwko trzeciemu w tabeli zespo-
łowi MKS Ósemki Skierniewice. 
Na zakończenie fazy zasadniczej 
koszykarki Alles Basket zagrają 
dzień później w sobotę, 16 grud-
nia o godz. 11:00 z niepokonanym 
dotąd liderem tabeli gr. A Widze-
wem Łódź.  wp

 9. kolejka:� TK� Basket� stryków�
–� KKs� Pro-Basket� sirmax� Kutno�
8:101,� PTK� Foto� Ciesielski� Pabia-
nice�–�Alles�Basket�Głowno�50:65,�
Widzew� łódź� –� MKs� ósemka�
skierniewice�75:58.

1.�Widzew�łódź� 8� 16� 719:378

2.�KKs�Pro-Basket�Kutno� 8� 15� 678:354

3.�ósemka�skierniewice� 8� 11� 577:505

4. Alles Basket Głowno 8 11 463:548

5.�PTK�Foto�Pabianice� 9� 11� 476:557

6. TK Basket Stryków 9 10 243:814

 Następna, 10. kolejka� odbę-
dzie�się�w�sobotę,�16�grudnia:�Alles�
Basket� Głowno� –� MKs� ósemka�
skierniewice,� KKs� Pro-Basket� sir-
max� Kutno� –� PTK� Foto� Ciesielski�
Pabianice,�MKs�ósemka�skiernie-
wice� –� Towarzystwo� Koszykówki�
Basket�stryków.

Alles Basket Głowno (biało-czerwone stroje)�ma�szansę�na�podium�Wojewódzkiej�Ligi�Koszykówki�U-16.

Futsal�|�4.�kolejka�zina�III�Ligi�łoLiF

Pierwsza strata punktów rezerw Błękitnych
Drużyna z Dmosina 
w 4. kolejce III Zina 
Łowickiej Lidze 
Futsalu pierwszy  
raz straciła punkty.  
W spotkaniu  
z jednym ze słabszych 
zespołów Błękitni II 
niespodziewanie tylko 
zremisowali.

 Błękitni II Dmosin – Bezedura 
Łowicz 2:2�(2:2)

Bramki dla Błękitnych II:�M.�su-
pera�(6�min.)�i�sz.�Kopeć�(10�min.).

Po trzech kolejnych zwycię-
stwach w lidze druga drużyna 
Błękitnych zmierzyła się z łowic-
ką Bezedurą, która do tej pory nie 
zdobyła jeszcze ani jednego punk-
tu. Niestety w sobotę, 9 grudnia 
dmosinianie zagrali słabiej, ale 
brakowało im również szczęścia 
i ostatecznie niespodziewanie po-
jedynek zakończył podziałem 
punktów.

Wszystko rozstrzygnęło się 
jeszcze w pierwszej połowie. Ki-
bice zgromadzeni w łowickiej hali 
oglądali bardzo emocjonujące wi-
dowisko od pierwszych minut. Le-

piej zaczynali rywale, ale Błękitni 
II szybko odpowiadali. Po golu  
w 5 min. Sebastiana Cichała już 
minutę później trafił Mariusz Su-
pera. Chwilę później sytuacja się 
powtórzyła. Bezedura po golu 
Mariusza Dymek w 9 min. objęła 
prowadzenie, ale w 10 min. znów 
mieliśmy remis, kiedy do siatki 
rywala trafił Szymon Kopeć.

W drugiej połowie Błękitni II 
mieli swoje sytuacje, ale nie po-
trafili ich wykorzystać. Ambit-
nie walczył Radosław Filipiński, 
ale jego zapały oprócz bram-
karza Łowicza ostudził sędzia, 
który pokazał mu żółtą kartkę. 
Ostatecznie więcej bramek już 
nie padło i po raz pierwszy stra-
ta punktów rezerw Dmosina stała 
się faktem.

Na czele tabeli Zina III Ligi 
ŁoLiF znajdują się dwa zespoły  

z kompletem punktów, czyli Mar-
bud Chąśno oraz KS Żychlin. 
Błękitni II plasują się na 3. miej-
scu ze stratą 2 pkt. Na ostatniej po-
zycji pozostaje Karczma Bednar-
ska Bednary, która jako jedyna nie 
zdobyła jeszcze punktu. Błękitni 
wciąż stawiani są w gronie kan-
dydatów do mistrzostwa i awan-
su, ale nie mogą ponownie tracić 
punktów w taki sposób, jak z ło-
wicką Bezedurą. wp

 4. kolejka:� strażacy� ITV� Media�
łowicz�–�Marbud�Chąśno�2:3�(1:1),�
Błękitni� II�Dmosin�–�Bezedura�ło-
wicz�2:2�(2:2),�Karczma�Bednarska�
Bednary� –� Ks� żychlin� 2:4� (1:3),�
FC� Jeziorko� –� Kropidła� Niepoka-
lanów�4:2�(0:1),�Victoria�zabostów�
–�HaHaHa!�łowicz�3:3� (0:0),�OsP�
soccer� stachlew� –� GMG� Elektro-
system�łowicz�1:2�(1:2).

1.�Marbud�Chąśno� 4� 12� 18-5

2.�Ks�żychlin� 4� 12� 14-3

3. Błękitni II Dmosin 4 10 16-4

4.�strażacy�ITV�łowicz� 4� 9� 10-5

5.�Elektrostystem�łowicz� 4� 9� 8-5

6.�FC�Jeziorko� 4� 6� 8-8

7.�HaHaHa!�łowicz� 4� 4� 10-13

8.�OsP�soccer�stachlew� 4� 3� 5-13

9.�Kropidła�Niepokalanów� 4� 3� 8-18

10.�Bezedura�łowicz� 4� 1� 5-11

11.�Victoria�zabostów� 4� 1� 6-16

12.�Karczma�Bednarska� 4� 0� 5-12

Tenis stołowy�|�Turniej

Młodzież grała  
w Popowie w tenisa
W sobotę, 9 grudnia  
w sali Zespołu Szkół  
w Popowie Głowieńskim 
odbył się Turniej Tenisa 
Stołowego  
dla dzieci i młodzieży 
zamieszkującej teren 
Gminy Głowno.

Organizatorem imprezy w ra-
mach realizacji projektu pod na-
zwą „Popularyzacja tenisa stoło-
wego wśród dzieci i młodzieży  
z Gminy Głowno” było Stowarzy-
szenie Ludowy Uczniowski Klub 
Sportowy Sokolik. Celem głów-
nym projektu była popularyzacja 
i rozwój kultury fizycznej wśród 
dzieci i młodzieży głowieńskiej, 
a w szczególności tenisa stołowe-
go oraz propagowanie zdrowego, 
aktywnego stylu życia i sportowej 
postawy poprzez czynne uczest-

nictwo w zorganizowanej rywali-
zacji sportowej.

Za organizację imprezy od-
powiadał Pan Jacek Markowicz,  
a zwycięzcy turnieju otrzymali 
nagrody. Projekt dofinansowano 
ze środków Gminy Głowno. To  
z pewnością nie pierwsza i nie 
ostatnia tego typu impreza wspo-
magana przez dotacje. wp

Turniej�został�
zorganizowany��
w�ramach�projektu�
przez�stowarzyszenie�
Ludowy�Uczniowski�
Klub�sportowy�sokolik.

Rezerwy Błękitnych Dmosin (czerwono-czarne stroje)�od�początku�sezonu�są�w�dobrej�formie.

Błękitni�II�po�raz�
pierwszy�stracili�punkty�
w�tym�sezonie,��
ale�nadal�pozostają��
w�ścisłej�czołówce��
III�zina�Lidze�łoLiF.
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PROGNOZA POGODy�|�14.12.2017�–�19.12.2017

BIURO�METEOROLOGICzNE�CUMULUs

PROGNOZA BIOMETEOROlOGICZNA 
Pogoda�na�ogół�niekorzystnie�wpływać�będzie�
na�nasze�samopoczucie.�Osłabiona�sprawność�
psychofizyczna�i�fizyczna.

SyTUACJA SyNOPTyCZNA: 
Pogodę�kształtuje�zatoka�niżowa�znad�Morza�
Północnego.�z�zachodu�napływa�wilgotna��
i�chłodna�masa�powietrza�polarno-morskiego.

CZWARTEK – PIąTEK: 
W�czwartek�pochmurno,�okresami�z�opadami�
deszczu�ze�śniegiem�i�deszczu,�chłodno.
W�piątek�pochmurno,�miejscami�słabe�opady�
deszczu.�Widzialność�dobra,��
w�czasie�opadów�umiarkowana.
Wiatr�południowo-zachodni�i�południowy,�
umiarkowany,�6-8�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�4�st.�C�do�+�5�st.�C.
Temp.�min�w�nocy:�+�1�st.�C�do��–�1�st.�C.

SOBOTA – NIEDZIElA: 
zachmurzenie�duże,�okresami�przejaśnienia,��
bez�opadów,�chłodno.�Widzialność�dobra.
Wiatr�zachodni,�słaby�i�umiarkowany,�3-7�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�2�st.�C�do��+�3�st.�C.
Temp.�min�w�nocy:��–�1�st.�C�do��–�2�st.�C.

PONIEDZIAŁEK – WTOREK: 
zachmurzenie�duże�z�rozpogodzeniami,��
bez�opadów,�chłodno.��
Widzialność�dobra.�Wiatr�zachodni,��
słaby�do�umiarkowanego,�3-8�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�1�st.�C�do��+�2�st.�C.
Temp.�min�w�nocy:��–�1�st.�C�do�–�3�st.�C.
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Koszykówka�|�6.�i�7.�kolejka�WLK�U-14�K,�gr.�A

Młodziczki ze Strykowa zrobiły, co mogły
Koszykarki TK Basket 
niestety nie będą miło 
wspominać minionego 
tygodnia. W dwóch 
kolejnych spotkaniach 
Wojewódzkiej Ligi 
Koszykówki do lat 14 
strykowianki doznały 
porażek.

Pierwszy pojedynek rozegra-
ny został w czwartek, 7 grudnia  
w Kutnie przeciwko miejscowemu 
KKS Pro-Basket I, który zajmo-
wał w tabeli 2. miejsce. Młodzicz-
ki ze Strykowa zanotowały bardzo 
słaby start w tym pojedynku, co 
miało kluczowe znacznie dla lo-
sów spotkania. Przegrana pierw-
sza kwarta 7:25 oznaczała, że ze-
spół gości będzie musiał postawić 
wszystko na jedną kartę w kolej-
nych minutach i odsłonić swój 
kosz. Mimo znacznie lepszej gry 
w ofensywie podopieczne trene-
rów Jacka Lewandowskiego i Bar-
tłomieja Szczepaniaka nie zdołały 
odwrócić losów spotkania. Gra 
była bardzo wyrównana, ale prze-
spany początek meczu sprawił, że 
wicelider wygrał wyraźnie 77:54.

 KKS Pro-Basket I Kutno – TK 
Basket Stryków 77:54� (25:7,�
16:14,�17:15,�19:18)
TK Basket:�z.�Kowalska�–�2�pkt.,�
M.�Kaczmarek�–�1�pkt.,�J.�Dąbrow-
ska,� L.� Piestrzeniewicz� –� 2� pkt.,��
K.� żygadło� –� 24� pkt.,� A.� Kowal-

ska�–�13�pkt.,�z.�Lipińska�–�2�pkt.,��
M.� sadowska,� J.� szychowska,��
M.�Goszczyńska�–�10�pkt.

Trzy dni później w niedzielę, 
10 grudnia strykowskie koszykar-
ki zagrały przed własną publicz-

nością w sali gimnastycznej SP 
w Dąbrówce Dużej przeciwko li-
derowi z Łodzi. TK Basket chciał 
zmazać plamę po porażce w Kut-
nie, ale łodzianki z ŁKS KK poka-
zały, że nieprzypadkowo są dotąd 
jako jedyne niepokonane w lidze. 

Gospodynie nie odstawały zna-
cząco od rywalek, ale mimo to nie 
potrafiły tego udokumentować. 
Łódzkie zawodniczki były za to 
do bólu skuteczne i systematycz-
nie powiększały przewagę. Dopie-
ro w ostatniej kwarcie miejscowe 
koszykarki przełamały ŁKS, ale 
wynik był już niestety rozstrzy-
gnięty i TK Basket przegrał z lide-
rem tabeli 33 do 50.

 TK Basket Stryków – ŁKS Ko-
szykówka Kobiet Łódź 33:50�
(6:16,�9:11,�9:17,�9:6)
TK Basket:�z.�Kowalska,�M.�Kacz-
marek�–�1�pkt.,�J.�Dąbrowska�–�2�
pkt.,� L.� Piestrzeniewicz,� K.� żyga-
dło�–�7�pkt.,�A.�Kowalska�–�3�pkt.,��
z.�Lipińska�–�4�pkt.,�M.�Płuciennik,�
M.�sadowska�–�2�pkt.,�J.�szychow-
ska,� M.� Goszczyńska� –� 11� pkt.,��
W.�Dębska�–�3�pkt.

Po sześciu rozegranych spotka-
niach podopieczne trenerów Jac-
ka Lewandowskiego i Bartłomieja 
Szczepaniaka zajmują 4. miejsce 
w tabeli gr. A Wojewódzkiej Ligi 
Koszykówki do lat 14. Dziewczęta 
ze Strykowa kolejny mecz zagra-
ją u siebie w sali SP w Dąbrówce 
Dużej 60 już w niedzielę, 17 grud-

nia o godz. 10:00 przeciwko sąsia-
dującemu w tabeli PTK ETL Fi-
nance Pabianice.  wp

 Zaległa, 5. kolejka:� KKs� Pro-
-Basket�I�Kuto�–�TK�Basket�stryków�
77:54.

 Zaległa, 6. kolejka: TK�Basket�
stryków�–�łKs�KK�łódź�33:50.

 7. kolejka:�LUKs�Trójka�sieradz�
–�American�Widzew�łódź�19:83.

1.�łKs�KK�łódź� 6� 12� 455:168

2.�KKs�Pro-Basket�I�Kutno� 6� 11� 498:198

3.�American�Widzew�łódź� 7� 11� 359:337

4. TK Basket Stryków 6 8 375:259

5.�PTK�ETL�Pabianice� 6� 8� 289:281

6.�LUKs�Trójka�sieradz� 7� 7� 105:838

 Zaległa, 7. kolejka�odbędzie�się�
w�niedzielę,�17�grudnia:�TK�Basket�
stryków�–�PTK�ETL�Finance�Pabia-
nice,�łKs�KK�łódź�–�KKs�Pro-Ba-
sket�I�Kutno.

 Następna, 8. kolejka�odbędzie�
się� w� niedzielę,� 14� stycznia:� PTK�
ETL�Finance�Pabianice�–�łKs�KK�
łódź,� KKs� Pro-Basket� I� Kutno� –�
LUKs� Trójka� sieradz,� American�
Widzew�łódź�–�TK�Basket�stryków.

Mimo szczerych chęci trener Bartłomiej Szczepaniak nie mógł pomóc swoim zawodniczkom��
w�odniesieniu�zwycięstwa�nad�zespołami�Kutna�i�łKs-u�łódź.
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Sport szkolny�|�siatkówka

II Liga Siatkówki w SP 3 ruszyła
Już po raz drugi w Szkole 
Podstawowej nr 3  
w Głownie ruszyła 
Szkolna Liga Siatkówki.

Do tegorocznej rywalizacji 
przystąpiło osiem drużyn, które 
zostały podzielone na dwie grupy. 
W skład każdej z drużyn wchodzi 
4-5 uczniów SP nr 3 w Głownie. 
Zgodnie z zasadami rozgrywek 
drużyna musi składać się z zawod-
ników obu płci w liczbie 3+1, 2+2 
lub 1+3, co dodatkowo wprowa-
dza element integracji i wzajem-
nego szacunku, a także współpra-
cy między uczniami.

W rozgrywkach występują: 
The Best, Black Devils, Smurfs, 

Nakadami, Bez Nazwy, FC Księż-
niczki, Dream Team oraz FC Mo-
ney. Ligowe spotkania rozgrywa-
ne są do dwóch wygranych setów 
do 21, w przypadku remisu 1:1 
rozgrywany jest tie-break do 15. 
Po rozegraniu spotkań grupowych 
do półfinałów przejdą dwie naj-
lepsze drużyny, a wygrani zmierzą 
się później ze sobą w finale. Trzy 
pierwsze drużyny otrzymają me-
dale, a najlepsi zawodnicy w ca-
łym Turnieju specjalne statuetki 
MVP.

Do tej pory rozegrane zosta-
ło inauguracyjne spotkanie, któ-
re dostarczyło wielu emocji.  
W pierwszym pojedynku tego-
rocznej II Szkolnej Ligi Siatków-

ki The Best pokonał Dream Team 
2:1 w setach 21:8, 18:21 i 15:6,  
a MVP spotkania wybrano Wik-
torię Tadeusiak. 

– Liga to przede wszystkim do-
bra zabawa, ale także możliwość 
sprawdzenia swoich umiejętności 
oraz znakomita okazja do ich roz-
wijania. Młodzież aktywnie spę-
dza czas, jedni grają, inni kibicują 
a chętni pod nadzorem nauczy-
ciela próbują sił w roli sędziego.  
W przyszłości każdy z nich bez 
problemu będzie wiedział jak zor-
ganizować fajne zawody w siatkę 
i taki też jest cel tego wydarzenia. 
– podsumowuje nauczyciel w gło-
wieńskiej Trójce Jarosław Chału-
biec.  wp

Tenis stołowy�|�9.�kolejka�II�łLTsAiW

LUKS Koźle zbliża się do czołówki
Tenisiści stołowi pod wodzą 
Macieja Markiewicza 
pewnie wygrali drugie 
spotkanie z rzędu. 
Dobra forma w ostatnich 
tygodniach sprawiła, że klub 
z Koźla ma realne szanse  
na podium na koniec rundy.

 Vabank – lUKS Koźle 3:7

Punkty dla Koźla:�Maciej�Kilanowski�
–�3�pkt.,�Tomasz�Wieteska�–�3�pkt.,�
debel� Kilanowski/Wieteska� –� 1� pkt.�
Grał�także�Adrian�Podolski.
Pojedynki�w�meczu�Vabank�–�LUKs�
Koźle�przedstawiały�się�następująco:�
1.)�Pawlikowski�–�Podolski�3:0,�2.)�Bo-
rys�–�Kilanowski�0:3,�3.)�Wojciechow-
ski�–�Wieteska�0:3,�4.)�Pawlikowski/
Borys�–�Kilanowski/Wieteska�0:3,�5.)�
Borys�–�Podolski�3:0,�6.)�Pawlikowski�
–�Wieteska�1:3,�7.)�Wojciechowski�–�
Kilanowski�2:3,�8.)�Borys�–�Wieteska�
0:3,�9.)�Wojciechowski�–�Podolski�3:2,�
10.)�Pawlikowski�–�Kilanowski�1:3.

Podopieczni Macieja Markie-
wicza w rozgrywanym 6 grudnia 
spotkaniu 9. kolejki II Łódzkiej 
Ligi Tenisa Stołowego Amatorów 
i Weteranów pokonali na wyjeź-
dzie Vabank 7:3.

Do zwycięstwa poprowadzi-
li gości Maciej Kilanowski oraz 
Tomasz Wieteska, który wygrali 
wszystkie indywidualne pojedyn-
ki i dołożyli do tego także wspól-
ne zwycięstwo w grze deblowej. 

Nie powiódł się tym razem wy-
stęp Adrianowi Podolskiemu, któ-
ry w trzech swoich gra ugrał tylko 
2 sety. Środowe spotkanie zaczęło 
się od przegranej Podolskiego, ale 
później duet Kilanowski/Wieteska 
trzymał rywali na dystans. Osta-
tecznie LUKS wygrał z pabianic-
kim Vabank 7:3 i awansował na 5. 
miejsce w tabeli II ligi.

Liderem rozgrywek jest Jup-
sport II, który jako jedyny nie 
przegrał jeszcze żadnego spotka-
nia. Warto dodać, że prowadzący 
w tabeli tenisiści stołowi z Justy-
nowa jedyne punkty stracili re-
misując 5:5 z LUKS-em Koźle. 
W najbliższej kolejce podopiecz-
ni Macieja Markiewicza podejmą 
trudnego przeciwnika. W piątek, 
15 grudnia o godz. 18:30 LUKS 
zagra u siebie w Koźlu z wiceli-
derem z Łodzi Aristo Jeans. W tej 
chwili koźlacy tracą jedynie 2 pkt. 
do podium i już po najbliższej ko-
lejce mogą awansować nawet na 2. 
miejsce. Do końca pierwszej run-
dy pozostało jeszcze pięć kolejek. 
Ostatni mecz tej rundy zaplanowa-
no na 19 stycznia. Faza rewanżo-
wa odbędzie się po feriach zimo-
wych. Mistrz awansuje do I ligi, 
natomiast ostatnia drużyna spada 
klasę niżej. Oprócz zmagań dru-
żynowych prowadzone są również 
rankingi indywidualne. W pierw-
szej dziesiątce najlepszych teni-
sistów stołowych II ligi znajduje 
się dwójka zawodników LUKS-u 
Koźle: Tomasz Wieteska i Maciej 

Kilanowski. Prowadzi Zbigniew 
Marciniak z Aristo Jeans oraz Le-
szek Kalina z GOK Lutomiersk. 
Łącznie w całych rozgrywkach 
sklasyfikowanych jest aż 66 za-
wodników i zawodniczek. Patrząc 
na wyniki z poprzednich lat mi-
strzem zostaje ten, kto ma najrów-
niejszy skład. wp

 9. kolejka:�Aristo�Jeans�–�GOK�
Lutomiersk�5:5,�Kamikaze�–�Korad�
2:8,� sobmar� Kudrowice� –� Wood-
styl� 6:4,� TBs� Piekarnia� –� Toma�
10:0,�Uniwersytet�Medyczny�II�łódź�
–�zapał�5:5,�Vabank�–�LUKs�Koźle�
3:7,�zarten�–�Jupsport�II�4:6.

1.�Jupsport�II� 8� 23� 59-21

2.�Aristo�Jeans� 9� 23� 63-27

3.�TBs�Piekarnia� 9� 23� 62-28

4.�UMed�II�łódź� 9� 23� 59-31

5. lUKS Koźle 9 21 56-34

6.�zapał� 9� 21� 53-37

7.�GOK�Lutomiersk� 8� 20� 57-23

8.�Korad� 9� 17� 40-50

9.�Woodstyl� 9� 16� 45-45

10.�Vabank� 9� 15� 30-60

11.�zarten� 9� 13� 36-54

12.�sobmar�Kudrowice� 9� 11� 26-64

13.�Kamikaze� 9� 11� 17-73

14.�Toma� 9� 10� 17-73

 10. kolejka� odbędzie� się� 11-15�
grudnia:� GOK� Lutomiersk� –� za-
rten,�Jupsport� II�–�sobmar�Kudro-
wice,�Korad�–�Vabank,�LUKs�Koźle�
–�Aristo�Jeans,�Toma�–�Kamikaze,�
Woodstyl�–�Uniwersytet�Medyczny�
II�łódź,�zapał�–�TBs�Piekarnia.

Uczniowie Szkoły Podstawowej nr 3 w Głownie bardzo lubią grać w siatkówkę�i�sami�wyszli�z�inicjatywą�
zorganizowania�w�szkole�turnieju.
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Porażki Fantazji
i Błękitnych
w I KIA Open ŁoLiF. str. 36

CZWARTEK, 14 GRUDNIA:
 godz. 17:00, Hala Sportowo-Wi-
dowiskowa przy ul. Andersa 37 
w Głownie, 6. kolejka Woje-
wódzkiej Ligi Koszykówki do lat 
14 chłopców, gr. B: GTK Głow-
no – ŁKS Szkoła Gortata II Łódź,
 godz. 18:30, hala Gimnazjum 
Miejskiego im. Jana Pawła II przy 
ul. Kościuszki 11/13, zaległa 
8. kolejka rozgrywek o mistrzo-
stwo I Łódzkiej Amatorskiej 
Ligi Siatkówki: Stal Volley Głow-
no – Delia Cosmetics.

PIĄTEK, 15 GRUDNIA:
 godz. 17:00, Hala Sportowo-Wi-
dowiskowa przy ul. Andersa 37 
w Głownie, zaległa 9. kolejka 
rozgrywek o mistrzostwo Woje-
wódzkiej Ligi Koszykówki do lat 
16 dziewcząt, gr. A: Alles Basket 
Głowno – Ósemka Skierniewice,
 godz. 18:30, sala Szkoły Pod-
stawowej w Koźlu, 10. kolejka 
rozgrywek o mistrzostwo II 
Łódzkiej Ligi Tenisa Stołowego 
Amatorów i Weteranów: LUKS 
Koźle – Aristo Jeans.

SOBOTA, 16 GRUDNIA:
 godz. 11:00, Hala Sportowo-Wi-
dowiskowa przy ul. Andersa 37 
w Głownie, 10. kolejka rozgry-
wek o mistrzostwo Wojewódz-
kiej Ligi Koszykówki do lat 16 
dziewcząt, gr. A: Alles Basket 
Głowno – Widzew Łódź,
 godz. 12:00, hala MOSiR przy 
ul. Karpackiej 61 w Łodzi, 7. ko-
lejka Wojewódzkiej Ligi Ko-
szykówki do lat 14 chłopców, 
gr. B: ŁKS AZS UŁ Szkoła Gortata 
I Łódź – GTK Głowno,
 godz. 12:30, sala Szkoły Podsta-
wowej nr 205 w Łodzi, 9. kolejka 
rozgrywek I Łódzkiej Amator-
skiej Ligi Siatkówki: Stal Głowno 
– XLVII LO Łódź,
 godz. 14:45, hala OSiR nr 3 przy 
ul. Tetmajera 7 w Skierniewicach, 
10. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo Wojewódzkiej Ligi 
Koszykówki do lat 16 dziew-
cząt, gr. A: MKS Ósemka Skier-
niewice – TK Basket Stryków,
godz. n/u, hala COS w Spale, 11. 
kolejka rozgrywek o mistrzo-
stwo III Ligi: SMS PZPS III Spała 
– KS Stal Głowno.

NIEDZIELA, 17 GRUDNIA:
 godz. 10:00, sala Szkoły Pod-
stawowej w Dąbrówce Dużej 60, 
zaległa 7. kolejka rozgrywek 
o mistrzostwo Wojewódzkiej 
Ligi Koszykówki do lat 14 dziew-
cząt, gr. A: TK Basket Stryków 
– PTK ETL Finance Pabianice.

ŚRODA, 20 GRUDNIA:
 godz. 18:30, sala Szkoły Pod-
stawowej w Koźlu, 11. kolejka 
rozgrywek o mistrzostwo II 
ŁLTSAiW: LUKS Koźle – GOK 
Lutomiersk.

Siatkówka | 10. i 11. kolejka III ligi

Stal w końcu przełamała niemoc
W minionym tygodniu 
rywalizacji głowieńscy 
gracze KS Stal Głowno 
rozegrali dwa spotkania 
w ramach III Ligi 
Siatkówki Mężczyzn. 
Podopieczni trenera 
Marcina Moszczyńskiego 
przerwali trwającą pięć 
kolejek serię porażek.

W środku tygodnia w dniu 
6 grudnia głownianie pragnęli 
sprawić swoim kibicom mikołaj-
kowy prezent. Rywalem Stali był 
Wieluński Klub Sportowy Siat-
karz, który ma szansę na zajęcie 
miejsca na podium. Mimo dobre-
go początku głownianie przegra-
li we własnej hali 1:3. W pierw-
szym secie mocno zmotywowani 
gospodarze grali na wysokim po-
ziomie i zasłużenie wygrali do 
19. Później było już tylko gorzej, 
bowiem goście odzyskali wigor, 
a głownianie gaśli z każdą kolejną 
minutą. Wieluński Siatkarz okazał 
się zbyt mocny dla głowieńskiego 
i zasłużenie wygrał 3:1.

 KS Stal Głowno – WKS Siat-
karz Wieluń 1:3 (25:19, 15:25, 
18:25, 21:25)

Kilka dni później głownianie 
musieli stawić czoła Huragano-
wi Widawa. W sobotę, 9 grud-
nia drużyna Stali miała bardzo 
trudne zadanie, bowiem przy-
stępowała do tego pojedynku po 
złej passie pięciu porażek z rzędu 
i osłabiona bramek kilku podsta-
wowych graczy. W uzyskaniu do-
brego wyniku pomogli głownia-
nom kibice, którzy coraz liczniej 
stawiają się w głowieńskiej Hali 
Sportowo-Widowiskowej przy 
SP nr 2.

Głownianie przyzwyczaili już 
do dobrych otwarć i tym razem 
było podobnie. W pierwszym se-
cie mimo kilku błędów w zagryw-
ce Stal kontrolowała grę i choć 
w końcówce przez chwilę było 
nerwowo to jednak głownianie 
wygrali do 23. Druga odsłona mo-
gła dać obawy, czy podopieczni 
trenera Marcina Moszczyńskie-
go zdołają zachować koncentra-
cję. Set był bardzo wyrównany, 
a w końcówce więcej szczęścia 
mieli miejscowi, którzy wygrali 
na przewagi do 27. W kolejnych 
minutach do głosu doszli goście, 
którzy wyszli na prowadzenie 
10:6. Na szczęście wskazówki tre-
nera Stali pomogły i dalej na bo-
isku błyszczeli gospodarze. Z gra-
czy Huraganu kompletnie uszło 
powietrze i z każdą piłką zespół 

Głowna był bliżej zwycięstwa. 
Ostatecznie siatkarze Stali wygrali 
trzeciego seta do 20 i tym samym 
przełamali fatalną passę.

 KS Stal Głowno – KS Huragan 
Widawa 3:0 (25:23, 29:27, 25:20) 

KS Stal: Bartłomiej Pakowski, 
Wojciech Lewandowski, Jakub 
Urbanik, Piotr Kosielski, Adrian 
Broniarek, Damian Janicki, Rafał 
Karpiński, Bartosz Jabłoński, Ma-
teusz Rubacha, Damian Gawrych 
oraz Dominik Miśkiewicz.

W następnej kolejce głowień-
scy zawodnicy będą mieli trudne 
zadanie. W sobotę, 16 grudnia eki-
pa prowadzona przez trenera Mar-
cina Moszczyńskiego zmierzy się 
z wiceliderem ze Spały. wp

 10. kolejka: SMS PZPS III Spała 
– pauza, MUKS Juvenia Rawa Ma-
zowiecka – KS Huragan Widawa 
(przełożony), Klub Sportowy Stal 
Głowno – Wieluński Klub Spor-
towy Siatkarz Wieluń 1:3, Miejski 
Klub Sportowy Zduńska Wola – 
ULKS MOSiR Sieradz 0:3, LUMKS 
Kasztelan Rozprza – KS Lechia II 
Tomaszów Mazowiecki 3:1, LUKS 
Dobroń – pauza.

 11. kolejka: ULKS MOSiR Sie-
radz – pauza, MKS Zduńska Wola 
– LUMKS Kasztelan Rozprza 0:3, 
LUKS Dobroń – KS Lechia II To-
maszów Mazowiecki 3:1, KS Stal 
Głowno – KS Huragan Widawa 
3:0, MUKS Juvenia Rawa Mazo-
wiecka – SMS PZPS III Spała 1:3, 
Wieluński Klub Sportowy Siatkarz 
Wieluń – pauza.

 Następna, 12. kolejka odbę-
dzie się w sobotę, 16 grudnia: 
MUKS Juvenia Rawa Mazowiecka 
– pauza, SMS PZPS III Spała – KS 
Stal Głowno, Wieluński Klub Spor-
towy Siatkarz Wieluń – KS Lechia 
II Tomaszów Mazowiecki, LUKS 
Dobroń – MKS Zduńska Wola, 
LUMKS Kasztelan Rozprza – ULKS 
MOSiR Sieradz, KS Huragan Wida-
wa – pauza.

1. ULKS MOSiR Sieradz  9 27 27-1

2. SMS PZPS III Spała 10 23 25-13

3. MKS Zduńska Wola 10 21 24-16

4. Kasztelan Rozprza 10 18 22-17

5. Siatkarz Wieluń 8 13 16-14

6. KS Stal Głowno 10 13 17-19

7. LUKS Dobroń 10 11 16-23

8. Lechia II Tomaszów Maz. 10 9 14-23

9. KS Huragan Widawa 9 5 8-24

10. Juvenia Rawa Maz. 8 1 5-24

Siatkarze Stali Głowno przełamali trwającą ponad miesiąc passę porażek. Głownianie plasują się w środku stawki III Ligi Mężczyzn.

Karate | Staż

Historia strykowskiego karate zatoczyła koło
Strykowskie karate 
z powodzeniem 
funkcjonuje już na terenie 
miasta kilkanaście lat. 
Nic więc dziwnego, 
że pierwsi adepci 
sztuk walki, którzy 
rozpoczynali przygodę 
z karate w Strykowie dziś 
sami udzielają lekcji.

Jednym z tych wychowan-
ków jest instruktor Piotr Kun-
ce, który w sobotę, 2 grudnia na 
zaproszenie sensei Dariusza Ję-
drzejczaka odwiedził strykowian 
podczas treningu w Szkole Pod-
stawowej nr 2. Posiadający stopień 
3 dan Kunce to jeden z pierw-
szych uczni Dariusza Jędrzej-
czaka, który zaczynał przygodę 
z Shorin-ryu karate. Dziś miesz-
ka i pracuje w stolicy, a na tre-
ningi karate uczęszcza do klu-

bu „Dojo”. Sensei Piotr Kunce 
to wielokrotny Mistrz Polski 
w kata i kumite pełno kontakto-
wym. Sobotni gość specjalny po-
prowadził trening dla grupy śred-

nio zaawansowanej i skupiał się 
głównie na dokładnej analizie ki-
hon waza dai ni, czyli praktycz-
nym zastosowaniu podstawo-
wych technik układu II. 

Młodzi karatecy ze Strykowa 
liczą, że jest to jedna z wielu wi-
zyt Piotra Kunce, bowiem tre-
ning bardzo się spodobał. Instruk-
tor Dariusz Jędrzejczak zaprasza 

wszystkich chętnych na zajęcia z 
karate i samoobrony, które odbywa-
ją się w każdą sobotę o godz. 11:00 
w sali gimnastycznej Szkoły Pod-
stawowej nr 2 przy ul. Targowej 
21 w Strykowie. Więcej informa-
cji można uzyskać pod adresem e-
-mail: bushi.lodz@wp.pl lub nu-
merem telefonu: 605-220-240. 
Karate to wspaniała dyscyplna 
i warto ją wypróbować. wp

Młodzi karatecy pod okiem instruktora sensei Piotra Kunce, który wychowywał się w Strykowie.

Pierwszym trenerem 
Piotra Kunce był 
instruktor karate 
w Strykowie Dariusz 
Jędrzejczak, który 
nadal szkoli młodzież.
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Piątka lekkoatletów
UKS Błyskawicy
na piątkę. str. 37




